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Nawiązanie normaln,«h sto unków dJPlomatranJch 

c lt w· SZA ' l ,"w' lio . AR 9 marca. (PAT.) - , dniu dzisiejszym 
przed południem poseł Rzeczypospolitej Polskiej w Tallinie, p. 
.Wacław Przesmycki został zawiadomiony przez posła RzeCzy­

pospolitej Litewskiej o PRZYJĘCIU PRZEZ RZĄD LITEWSKI 
WSZYSTKICH I BEZ ZASTRZEŻEŃ PROPOZYCJI POLSKICH 

,W związku z tym o godz. U-e.l według czasu warszaw-
skIego nastąpiła w poselstwie polskim w Tallinie wymiana not 
naatępująceJ łre§ci: 

"Dnia 19 marca 1938 roka. 
Panie Minlstr.ze. Z polecenia mego l'ządn mam zaszezyt 

zaliomunikowa~t ,że RZĄD POI.SKI POSTANOWIŁ NAWlĄ. l 

ZAC Z DNIEM DZISIEJSZVM NORMALNE STOSUNKI DY­
PI,OMATYCZNE POMIĘDZY POLSKĄ I LITWĄ ł w tym celu 
USTANAWIA POSELSTWO W KOWNIE. Poseł Polski należy­
cie akredytowany złoży swe listy uwierzyłelnłająee w Kownie 
najpóźniej db dnia 31 marca r. bież. 

Rząd Polski zapewnia ze swej strony poselstwu ntew­
sldemn w Warszawie warunki nonnalnego funkcjonowania ł w 
związku z tym zagwarantuje od dnia 31 marca r. b. możność 
bezpośredniej komunikacji lądowej, wodnej, powietrznej, tele­
graficzn~J i telefonicznej między poselstwem a rządem litew­
skim. Łączę ele. 

(---:-) W ACł..A W PRZESMYCKI 
Minister pełnomocny i poseł nadzwyczajny Rzplitej Polskiej 

If iUtewlł\ie '" Warlzawie 
JjDla tt marea 1938 rob. 
PanIe MlnIBtn;e. Z poleeeuła JIit!Io ,.., -- ....ąl 

zaliomunlkowa~, te RZĄD LITEWSKI POSTANOWD.. NA 1VLf.' 
ZAC Z DNIEM DZlSIEJSZDI NORMALNE STOSUNKI DYPLO 
łIATYCZNE POMIĘDZY LITW 4 I POLSKĄ I w łJIa eebI UST" 
NA WIA POSELSTWO :w. WARSZA WJE. POIeI llte1nkl ....w,:.. 
cie abedJłOW1Ul7, dołJ ewe IIsIJ -let.ę' ........ ~ ...... ' 
wie uJpóźnłeJ do dała 31 lIUU'Ca r. hId. ;,,~1fj 

Rzqd ntewsJd sapewaJa Ile ...,J ....., ~ 
SidOlU w Kownie wanmkł DormalDep flmkejoao..... l .. 
związku. łJID sagwaraałnje od dała al lDJIHa b. .... ~ 
bezpośredniej komuaikaeJl IlIdoweJ, wodnej, powIetr.eJ. ~ 
grafłezneJ ł teler.lomeJ P.ODd~daJ: ~ ~ • ~'- J.f.: 
skJm. 1.4_ et&. "~" .. 'c!< ' I' ~ 

.' "'r'H~ . ,', 
"_ ,..- ." .• : .. ...-,...:u-.:....\o " ~~. _~ 4 

MInIster peIaoaióeny l poaeI ...... ,.eaJą: .. iejJ1 ...... 
Litewskiej ' 1'" . ," ~ 

[WOBEC TEOO 'OD CllWILIOBECNE.J zOsrRY N.{ .. 
iWIĄZA,NE NORMALNE STOSUNKI MIĘDn POI..$K& I U .. 
TW~ .w . - f "'~ 
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Kowno, nie maiac innego w,jścia. zmuszone b,to grz,iac warun i PoisIlI, 
tezoluc;a po yższa ostała przy'Etl:a jednomyślnie 

RYGA, 19 marca. (PAT). - premiera. 
Speaker radiostacJi kowieńskiej Minister podał do wiadomoś­
ogłosił dziś po południu opis ci seimu treść noty polskiej o­
Ilrzebiegll dzisi~jszego posiedze- raz dwuch dodatkÓw do noty. 
uia se.imu litewskiego, na któ-I Rząd litewski uczynił rządo­
'rym zapadła uchwała przyjęcia wi polskiemu propozycję w dn. 
żmlań polskich. 14 i w dn. 17 aż dwukrotnie, te 
, W posiedzeniu sejmu litew- lem zał~odzenia konfliktu 0-

skiego wzięli udział wszvscy po- raz celem powołania z każdej 
słowie: rz.ąd w pełnrm składzie, strony po jc(lBym dyplomacie, 
z 'WyjątkIem premiera TUB,E- kt6rzyby ro.zważyli stan ~tosun­
L!.SA, który p~·zeb.~wa na kur:,- k6w między obu kraJami. 
C.II. w SzwaJcru'll, posłOWIe RZĄD POLSKI ODRZUcn. 
pallstw obcych,. abedyto:wa- TĘ PROPOZYCJĘ 
DyclI w KownIe oraz WIelu • 
przedstawicieli prasy. Wo~c gr~Dy. Polski i .!"obcc 
l~ozałym zjawiło się kilkasct obecne~ grozne.l SyłttaCJl mlę­

osób l)ubJiczności, a kilka łysic; 
r,' osób oczekiwało przed gma­
chem seJmu w zapełni()uych 
<;zczeJnic ulicach. 

.' 

dzynarooowej, RZĄD LlTEW-j Minister StanisallSkas W)'l'azIł Bn ZMUSZONY DO PRZY.JĘo 
SKI ZWRÓCIŁ SIĘ o INTER- w zak.ooezenłu nadzieJę, ,.,. CIA TEGO ULTDlATUM. 
WENCJĘ 00 SZEREGU konfliktu polsko - litewskiego Uzasadniająe kł'ótkll tę J"eBD-
PAŃ'STW. . społeczeństwo litewskie W)'cho- lue.tę, mówea l)Odk,reśIiI iIle WG-

Wynikiem tyeli kroków były d.zl skonsolidowane. bee ~eJ sytuaeji, • 
demarches, poCZJllion~ w War- , Przemówienie powybze .... zwłaszcza JP'otnego pOłożenla 
szawie. ' i stało przyjęte pnez poM6w... międzynarodowego. RZĄD LI-

Litwa .test wdzięczna tym! dy- klaskamL . I ~Y'if~ NIE MIAł.; INNEGO 
plomatom. któl'zy . interwenio- Zkolei zabrał glos sekretal'Z PrzewodnIczący JJI08ławil DC;­

wali w Warszawie, coprawdn generaluy rządowego stronnl- stępnie pytanie, Jmj.ry s poISłów 
nie uzyskując żadnych rezulta- ctwa tautłników (narodowców) ehce zabra~ głos przeciwko re-
tów. i DR. JANAWICWS, który zgło- ,...olucJL Nikt glosn nie zabraL 

WoJ)e.c tak: wytwononeJ sy- sil rezolucję, iż se.im przyjmnje Wobee tego przewodniczący. 
tuacji, RZĄD LITEWSKI ZMU- do wiadomości sPrawoRanie ogłosH, iż .rerolmja %!OSła!. 
SZON1" BYł.. PRZYJĄĆ WA- rządu w sprawie ultimatum pol przyjęta jednogłośnie. 
RUNKI NOTY P(}I~KIF...J.. skl~ stwlerdznf.,.e, że RZĄO 

I • 
Zakaz sprzedaiY 

alkoholu 

Posiedzeuie se.lmu otworzył 
ol'zewodniczący inż. SZAKE­
~IS. 

Po!!loski O zmjani~ 
Na porządku obrad obecnego 

pGsiedzenia przewidziany Jest 
tyHw jeden )mnkt - OŚwiadr.l;c 
uie !'Z~du. 

TALLIN, 19.3. (PAT). - Dzisiejsza popołudniowa pl'asa przynosI rozważania na temat 
zmiany gabinetu na Litwie. 

RYGA, 19.3. (PAT). Z KOW1l~ 
donoszą: W piątek wieczorem 
ogłoszono w Kowuie zakaz spr:ze 
daży napojów alk()holowych. Za 
kaz wydany został, aby prze-
8zkodzi~ możliwym awanturom 
ulicznym. Dla uniemożliwienia 
wystąpień przeciwpolskich ka­
wiarnie i restauracje polskie by 
ty dyskretnie strzeżone przez 
policję. 

Następnie .zabrał głlJs mini­
,..ter komunikac,li STANJSAUS­
KAS w z.'lstępstwie nieobeeu~~(J 

Prasa estońska przypuszcza, że na czele rząd11 litewskiego słanie burmistrz miasta Kow­
na i b. gubernator Kłajpedy - MERKIS. 

Tekę ministra spraw zagranicznyell, według tycli przypuszczeń, miałby objąć dotychcza­
sowy Jloseł w Bel'linie - SZAULIS lub też poseł litewski w: Londynl~ - BALUTIS. 
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POludniaw, "roi •• jabłko niezgad, miedz, illerem a Mussolinim 
Po .U

1
5prawiedliwieniu się moim powołaniom i moją mi-! t<,czną granicę od strony chwycił: ostry zakaz nauczania 

pny lUl trofonie przed historią, sją przyprowadzić moją ojczy- Włoell: ł, .1, Brennel· ló• ję.zyka niemieckiego, nie tylko 
Fiihrer poczuł potrzebę tłuma- znę na ł,)Jl!} B7esZy niemiec- \V tym miejscu lr7eha stwler w szkole. ale ta:kźe w domu; u-
czenia się wobee Mussoliniego kiel'" d . , ZlĆ, że oświadczeni~ to JUZ "tawa przewidująca wywłasz. 
w długim własnoręcznym liś- Obru':;:i ta' widocznie zupeł. nic O7.l1acza przywróremu po· czenic ziemi na połlil'zeby pall-
cie, które~o ton brzmi, Jak wy nic przekon<lła wielką radę fa- rządku w AHstrii, :J'e po )11'0- stwa; uprzemysłowienie okoli-
~:,~~~euie się przed przy jacie. szystowską, bo kiedy list prze- stu aneksję. cy czysto rolniczej, aby zalać 

W czyta,no oweJ nocy na posiedze. "Ta decyzja pow:ada chłopów falą robołnilków wlo· 
dokumencie tym znajduje nhl, rada nie uznała plebiscytu, Fi.i1ner dalej - nigdy nic hę· skich i t. d. 'Wszystkie te środo 

lny: po pierwsze tłumaezenie ' .1 . d orgamzowanego przez kanele- u?IC pod ana w wątpliwuŚć i ni ki zmierza.lą do itaIiamzaeji 
się, a raczej potrzebę tłumacze· d rza Schusehnigga i oświadczyła, g y nie hędzie zaatakowaną. ~ranicy, którą 'Wlochy określa-
lIla się, bo jedyne wY!I'aine u- że to. co się odbywa w Austrii Nie powziąłC'1ll jej w 1938 r., a- ją, .tako naturalną i nieodzow­
sorawiedliwienie dotyczy "po- je.s.t jej przeznaczeniem. t. z,u. le zaraz po wielkiej wojnie". ną dla siebie ze względów slra· 
śpi echu tego lioSJlu"; po drugie, nruturalną ewoluc i.ą J 'rugiego \V istocie, w książce swej tcgicznych, i które d()pr.owadzi 
,)bl }Dę: po trzecie, przyrzecze- pallsł.wa niemieckie.E!o w kierun "Meln Kal11lpf" Hitler p o· ... ·iada , tyby mniejszość nic.!miecką do 
nie. ku narodoweh'o socjalizmu i że 300,000 ni~m~ów ł){Jłuduio· stanu rozpaczy, tym bardziej, 
. ':"uhrer czuje (Jolrzebę tłuma- Włochy nie pragną się do tego wcgo Tyrolu (należącego do że O.lczywa - matka, ze wzglę-
~lenia się, bo oczywiśde ten mieszać . Wroch) nie powinno stanowić du lIla Włochy, nie kiwnęła na· 
'I.IwO.lny zamaeh nie był bvdro prz ....... kn..~.. dla p-yJa.&nł z 1< l"em'" J'e' ob"ooie 
U
"-,e'mym gAatem -~""ec Ale zostawmy dzisia·.J" un u}JO ... " .. '-"UJ ... ił we" pa.., "" J • • 
....... 1 • "'" WV'II WłOchami. Jest \IQ wyłom", bu \V każdym razie to opu,szcrc 

Otóż dzisiaj, Hitl~r, po prz('d 
stawiehiu ~ę jako w6{lz wszyGt 
kich niemców, oświadcza, że 
zrzeka się T~TOlu. Mo,źna mu 
Slczerze wierzye. ZaróW1I1o jak 
specyfikowanej granicy nad Re 
nem od strony Francji, u.sunię· 
te.i od wpływu w EUlI'opie środo 
kowej, pO!lTzebuje o.n dla prze· 
prowadzenia swoich planów, ja 
ko sąsiada z ta mtej strony Bren 
neru, V\Tłoch, dos,tatee7Jl1ie pew 
nych i o<1dają.cych. się całkowi· 
cle budowie swego imperium 
morskiego. Wtedy Niemcy bę­
dą miały wolną rękę w dolinie 
Duna.lu i będ.ą mogły podjąć 
na nowo swój zdobywczy pęd 
ku ziemiom urodzajnym l śr6 . 
dł6m naftOwym, 

W~b, którym kiedyś przyrze- ezu to sprzeniewierzenie siQ w dowie w.spólnoŁy niemieckiej, llic uie przeszkod~iło południo. 
Clono podział iuropv !rodk()· stosUlIlku do kraju i czlowieka, który zuinteresownni od :tuli z wemu Tyrolowi, ~e pOtajeJnDie Tylko, że to jest historia UulJ 
-CI' we dwójk" a które od. któ-.... przyrzeczono pomoc i moz'e el'ę ." .... 0) • 
C
".,,,·su do Cza ..... ""d<>waly dy'~kret prz~·r;;mv. do przyrzecień. wielką ~ory<:z~. ,,~ ow~"m cza- rzucił się w ramiOna hltleryz- "m~ " ... ac o UC7JtUu 
,. ".. . ~ ....,. .r- sic w połIJdnioviym Tyrolu mó- mu, nic chcąc dopatrzeć się w czarodzie.iskim. Siły rOzpęt 

ni,. do z,rozullllienia w Berlinie, "Jakiekolwie.k byłyby konse. wiono o zGNaf:i!lc. Ale reżym fa s-ł'owach, '\.\'~"P()r\\'iedzin.ny1Cll '" przez mł.styk~ wspólnoiy nie da 
).e w dalszym ciągU! ohstaj.ą JnnmcJe najbliższych wypad- sZystowski, wówczas \\' swoich .. Mein Kn.l1lpf" cze~o innep;'o, dzą :'lie zahamować J słworZ.l 
{H'7.y niezaleźno§ei Austrii. 1rów, _ pisze Fiilucr do Mus'I<> początkach. nic ,~ tosował jesz- jak tylko zrecwej tatkty.ki. "Kle. onpewno powa:m~ b'udno8ei 

Ohrona, jMt tO jest zwyczaJ. Hniego _ wytyczyłem o .. tatecz- CZf' w stosun'u do tych nieD).. dr Rusza stanie lilię wleUdml dla ooi Rsym - BerUn. ~ 
jem, zrzuca. winę na innych. Dll granicę od strOlny Francji, a cOW ow:\'ch drnkollskich środo ~lemcQmi. włosld Mussolini ~j pęknJęclenl. 
O~o je.i ;;.łów~~ pu.nk ty: ,,~. 13;~ O,;l.'e;;:c;l1;i;e=w;ytiitJ1;k::·:;jam.:;:r:ó:v.::'l;li:e~t=os:t~a::k;Ó~"~Y;' ~k:.t:ó:r:YC;ł;l;S~i~ę;o;d;;;t;e.,;<1()~C;l;a~s;u;w;t;e;d;Y;2~0;b;a;C~z;y~!~"_iiii;;;;;;iiiiiiiiiiiii;;m;;iiiiiiiii_iU E. B, : 

• • • 
~lep~~<ld~~~:;~Y p~~;~ąz:;~ -.TCQi6np 'MW' m ~~=- 31m ~~-;-==> 
do rasy, pr7.e:t reżym, p{)zhawio S-' 
lIy wSi:elkiej lega!Jnej podstawy. C 
Chciałem (ja, Hitler) p'ołożyć 
kres temu .,tan.owi rzeczy, pil'zy 

słał ik nclerz 
I ••• 

ft· e dor6sł do swe; roli 
pOI110cy umowy, przy\vracają· 
rl'l.i tów.nt)Ść wobec prawa W5zy 
stkim obvwa.telom austriaekim 
i uprzedziłem p, Schuschnigga, 
7.e jeżeli tym się !lie zajmie, b~ Nie U'lega teraz najmniejszej \\'0 silna i dohrze uzbrojona ar- r)' w mOJllencie katastrofy, I sprawiedliwi wobec tego ezló.. 
-ł.~ t.lt\1157.iC'..tl.V sam objąć ochro- wąrtpliwości, że Niemcy dobrze mia austriacka _,lawiła opór? przelueślaJjącej całą jego do· I wieka, w k,tórePo skórze nikt -
nę naszych UlCiŚIDionyeh braci. prz)'1glotowały plalIl aneksji Au· Ale nipstety Sclll.lsdmigg ly1ehczasową działalność, aku- lias teraz lIlie chciałby tkwić. 
~óż, złamał umowę. zarządza- strii. Teraz wiemy już, że wO.i- pisze "N. Dziennik" - nic jest, rat się żeni. Być może, że Sehu Może miłość .stała mu się teraz 
.ląc rze~omy plebis'Cyt,. którego ska niemieckie wkroczyły do zdaje się, wyciosany z materia· schnigg uznał - i to slusznie- ostatnią jego deską ratunku. .. 
warUlIl~l ~yły prawdzIwą. pro- Austrii, gdy Schuschnigg był lu wielkich osohistości, nie do· że rola jogo ostatecznie się statnią o<lskocmią przed sb'a­
",okacJą l wydawały kraj na, jeszcze kanclerzem. Gd'y woj. rósł nawet do formaiu "male- skończyła, że dla niego jako szłiwą rozpaezą· ,.Baseler Nadł 
l'u;p a.n~rc~ii. Ludno§ć ~>unto- ska niem. wkroczyły ~.') Lin· ~o" DolIfussa. Niemcy wszyst- dla bankruta polityczne,go na· richte.n" pisała nawet II tronll\ • 
wała SIę l zaWołała.. Jlllrlle .,.n;tl zu. Schuschnigg wygłosił s.wo- ko przygotowal'y, ale lros.Jcliwie deszla właśnie chwila ostatecz· Schuscbniggu, który młał serce 
P OlllOe.· Jakc',,~ It~o kraJl!-' je przemówienie pl"zed mikl'ofo do najdrol>nifl'jszych szcze.gó· JJe~o w ycofa'l1ia się w życie tak czujne ł delikatne, fe ale 
zdecydowałem: s)~ p~~óelć nem radiostacJi wiedeń.s.'kiej, o· łów oJ)racowany plan niemiec· prywabne. Jak dlugo był kanele chciał dupuk1ć do rozlewa 
tam por74~e1r"·.· ; ... " '1 , '. ś'Wiadezając, że "ustępuje t-ylkO ki _ .iakże się skom,prQlllitowa rzem nie miał czasu, ani spOko krwi bratniej", ale który włai-
, Nawiasem mi!łwilte; baI~y 'pl) lpned przemocą", Teraz, gdy li dyplomuci, którydl obowiąz- iu. hy pomyśleć o szezę§eiu o- nie llowinie.n. ~ię zdobyć n.a je­
dJliwiać t~ sentymentabul lOgi- Hitler z balkonu Burgu wiedell. kiem jest 'wszystko prz~'Widy- sobis\ym, Gdy AuBlria stała si~ dynie mę,ski pil'ołest, jaki mU' 
k~ która w całej sprawie od- ... kiego przemówił do ~łUlmu> wać - tak dalece zaskoczy~ o· prowilUcią niemiecką, a do tego jeszcze pozostał, 10 Jest na Ha­
grywa główn, rolę. "Kiedy O- człowiek pragnie fZUiCić 'Okiem pinię publiczną, że niektórzy W dUJŻe.i mierze przyezynił się l~obójstWiJ. Ale SchuschlIlig,g 
Jl~łt'ZDMł _ (Jowiedział równo. na sytuację. Coby bvlo, gdyby lIawet mówią o zdradzie Sc~u- sam Schuschnigg, stan,ął tm nie jest bohalterem. Przed kilku 
cz~Ś!D.ie Hitler w l .. i.nm .. _ kaza-I ~Ch. uschnigg był człowiekiem sdmigga, Dziwnym clłOWle. Hamlet austriacki przed proble miesiącami ogłlosil j.esa:eze ksilll 
Ja mu wy}ść z tego miasta, e7!U walczącym, a nie kornie zgiua- kiem jest bądź co h~dź .ten o· mem "być albo nie być". kę "Dreimal OesteT'l"eich". W\ 
lem .".._d~e.i d1JSU'. że lmło. jQc:WILkark'?_GdYJhY_ stoSUl1.k(J~_ staLIli _kanclerz nUSlLnackJ. któ· M9.żejed!'S\1lc. iesteśJ1lY._n~e· której przeciwstawił brUłtal~ 

-- FF7.~8 

~~::~l!O:d :a~:ia z~. 155. -~ 16 O S D O d U n I-e InformaCle: 

IWONltZ·ZBIłÓJ· b8larShio, laM szaraRcza 
........................ opadlg p08ranif:ZD~ rgnki aUI~ria(ki~ i 080· , 

Co ucz,ni Polska · '11g je z żgwnojt:i 
w razie uderzenia Niemiec 

na Czechosłowacjt: 
RedaMor poIitycwy "L'Epoque' 
- DOnrnadieu, zarmieś~ił ar· 
tykuł. w którym sugeruje nowe· 
mu mini,sITowi '&praw z2J;'ranicz 
l1:')fch Frau.:ji, p. Boncoufowi, 
że Franc.ia wiJlua zażądać 'cd 
swojej sojuszniczki Pols!ci, o· 
świ<lłdczenia, jakie słanowi'iko 

zajmie Polska, gdyby Fran:ja 
była zrnu~zo'ila pośp:~szyć na 
pomoc nap?dlli~lej Cl<:c1lOsło· 

wadi. 

II Tabarin" 
DZIŚ! 

Ra fiv'e i na dancingu 

DELA LIPIŃSKA 
w swoim repertuarze. 

Welście bezpłatne. 

Kurs przekasek 
wSIkoła 6olPodarnej W~~.N~t~3 
ro.pocsyna się dnia 22 marca b. r. ..... ~ .............. ~~ 

W londYlls.kim ,. Daily Telc.! dowanymi wOrkmlli. Na poczcie w Moilltchium 
gra.ph", czyta,my ; .• . \Vkroczenie go:,podyń przelI ruch w dziedzinie paczek przy· 

G~'aDlee mIędzy AUS~'lą l Ba- granice przypomia1alo zerwaJle pomina okres pl"zed Bożym Na, 
W3rlą • zostały wczo~a.l zn~wu tamy. Kobiety opadły rynek w rod.zeniem. "V,Tszy,scy rezerwolwi 
za~knu~t~, W. strefIe gr~Icz, Salzburgu, .lak szarańcza. \V cią urzędmky zostali zaangażowa'Tl i 
ue.1 p'od Kuffs.,tellIl, SalzburgIem. ; gil kilku godzin wszys.tkie zapa- do pomocy. Lwia część paczek 
Passawą i Mittenwalde bariery !liZt1I .... eaWNbi-M wa; .. MMII"II:UIllA_ .. ~ __ .:I __ .. !BIIIIaiI _______ _ 

:.!:' :~::~w~)r:::tał;a:o::~\ ELI A ALEK N ER 
wrotem .us~awione, a ~'fZęd~i: przcorowaoziła sil: na PIOTRKOWSKA 90 pr. ci. I p. tel. 104-73 
cy ce1m l p~~ortowl zajęlI - POLECA MODELE KAPELUSZY NA SEZON WIOSENNO·LETNI -
swe posterunki. 1M! - 'iIIŁ 

Powod.em tego zarządzenia, sy masła, jaj, mąki pszennej i zawiera artY'kuły żywnoŚlcio\\'t' 
była niemożliwa do slkonłrolo· wszelldcb możliwych środków pochodzą<:e 'od bawarskich żoł­

wania fala kupców bawarskich, żywności były wyprzedan~ do· nierzy dla ich kreWTl1v<:h w ~Io· 
którzy na rynkach auslriac- szcz~tnie, nachiuJn1 
kich zakupywali tanio nie po. 

UJucieczBi lUielManocne 
Do 
Do 
Do 
Do 

Budapesztu 14-18.IV - zł. 99.-
Palestyny 6-21.IV - zł. 375.-
R:(;ymui Budapesztu 12-21.IV - zł. 207.­
Niemiec odj. 6.lV - zł. 149.-

.ławiające się niemal w sprzeda 
ży w Niemczech towary i środ­
ki spoŻywcze, aby je następnie 
po wysokich cenach sprzedać w 
Monachium, Pewien dzienrni­
karz amgieLski, który właśnie 

powrócił z AUlS trii , o,powiadal, 

źe szosy do Kuffstein i sałzibur-I 
ga przepełnione były bawarski- Zapisy i informacje: 

mi gospOdyniami, które wi~- WaDOns-LiIS#COOB, ul. PlotrMows~a 68 
rem pOwramły do dOmów z pu-I Telefon 170.70 
stymi portmonetkami, a.le nała· ~ ___________ --____________ ...1 

nym Niemcom hitlerowskim in: 
ną, odmienną lk31tegorię nie-o 
miec.kośd w po,staci AUlStrii'~ 
Opowiada nam Schuschnigg '" 
swej książce ciekawy epi2nd~ 

Oto DoUfuss po z1ikwidowiil 
nin w Austrii państwa stan0.4 
Wo • autorytatywnego wysłall 
Sch'llSChnigga de) Berlina, ~ 
szukać jakie~ś kontaktu • 
Niemcami. Było to w pier-. 
szych dniach sryc2ll1ia 1933 ..., 
kiedy kanclerzem ~ ..,. 
gcn, Sehleicher. Ten genenł 
"socjalny" zapewniał WÓ~_ 
dd~:l.ta austriaclde.go, te "m.. 
Her ist ein erledigter Man", te 
OlU (t. j. s.ehleicher) do spólkł • 
pny;wódcami niemieckich 2lWUpt 
ków zawodowych wprOW1ll~ 
w Niemczecb nowy 1)orządeW. 
W dwa tygodnie później HI8Ie 
został kal11e1erzem Rzeszy ... 

Sehu."tcłmigg pisze o tym--. 
melancholią, nie 1DIOg'qC zroza: .. 
mieć lekkomyślJDlośici .. socjaln~ 
go" g~nerała. Powinno go to bY) 
to Jednak natchnąĆ nie melan­
e:holią, lecz zadumą i zrozmnie 
niem istoty hitleryzmu, do kltó­
rego nit> trafiak ładne perswa. 
t je, ktocego !lie wi.ątą najbM'­
dziej coociaiby uil'oczyste obiet 
nice. Niestety SchuschlIligg 
wdał się w pel'lSW8Zje, UlWic:rzył 
obietnicom, kt6re się napalal· 

I 
niej skończyły nIe tyle może 
dla niego, ile dla Auslbrii. Au· 
sma przestała istnieć, a SCbu· 
s'Cooigg • tent... 

, -
.. - .. · E 

Wystawa morska 
w Łodzi - to podróż 

s.lakami mórz 
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Min. Beck oŚwiadcz"ł. że istnie;ace %10 zosłał USilni te 
\Varsz. kor .. ,Głosu Poranne· 

~r." telefonuje: 

\VieczoreUl"" m1nisterstwie 
spraw zagraniczn'"-ch odbyła się 
konferencja prasowa. na !której 
mi •• ister spraw zagr. Beck wy­
~łosił przemówienie w sprawie 
stosunków polsko litewskich. 

Konferencja zgromadziła Qiko 
lo 100 dziennikarzy pol!skkh. 

Pojaw.ienie się ministra Bec· 
ka powitane zostało hUlCZ!Ilymi 
oklas'kaani z!tlromad.Z'Ó'Ilych 

dziennika.rzy. Owacja na cześć 
ministra Becka trwała pil"ze·z 
dłUlż&Zv czas. 

Minister Beck zabrał głos, O­
§wiad-cza.ląe, CO na.stwuje: 

•• SzanQwui panowie. pozwoli. 
łem sobie zaprosić panów dzi­
sia.i nie tylko dlatego, że jesteś­
lny wobec wydarzeń niebanal­
nyw, ale i dlatego, że miałem 

w ~;fosunku do pan6w trochę 
wyrzutów sumienia. W trudnej 
,)racy ostatnich dni - przyzna­
ję uC7:eiwie, te nasze komunika. 
ty były więcej nit skromne. _ 
Chciałbym się E tego -w,Uuma­
Clly~. 

Cel, który pOstawił sobie rząd 
l{Zf'cllypogpolitej w ostatniej. 
swoich pl'3(,8Ch W' stosunlm do 
Litwy był .fasuy i prosty, ale 

))ROGA BYLA TRUDNA. 
Wydawało sie nam, że najkorzy 
stniej może będzie dla przebie­
~u negocjacji., jeżeli pubIłkowa­
nie w!adomośei o naszych pro. 
plt.:ye.lach pozostawimy Daue­
mu parlnerowL A więc nie była 
to jakaś niechęć w stosunlm do 
pracy pan6w, któ~ to praeę w 
tvm okresie bardzo wysoko et!'­
uic i szanui.ę. 

Proszę panów. Sprawy poI­
.sko - litewskie mają hi8t~ię 
dłll~ą - właściwie 

DWA ETAPY: 
bislOI'ię dawnej Rzeczy)l(}SpoJi­
tei i historię nową - 05tatuich 
2C lat. 

Nie będę długo mówił o hi­
S'(orii dawneJ Rzeetzypospolitej, 
('.hcę tylko podkreślić, że w slD­
sunku Polski do Utwy nigdy 

. lXlE BYW CHĘCI ROBIENIA 
l'<RZYWDY N.:\RODOWJ LI­
TEWSKIEMU. 

i przery",a to złe milczenie. 
I tak, Jak w trudnych momen 

łach, w których zaangażowana 
była i godność naszego państwa 
i Jego życiowe interesy w nnj­
szerszym zakresie, w prasie pol 
skleJ zna.tdlrn'ało się oddźwięk 
zrozumiałych reakcji naszej o-­
pinii publicznej, tak. niech mi 
bedzie wolno wyrazić nadzieję i 
prośbę do panów, aby 70 chwilą, 
ady 
ISTNJE·JĄCE ZŁO ZOSTAŁO 

USUNIĘTE 

ure~uIowana. 
Dru~ie pytanie było, kiedy! 

si~ rozpoczną rokowania o uSla-1 
nOwienie sąsiedzkich stosunków 
normalnych pOmiędzy POlską i 
Utwą. 

Na to pytanie p. minister od, 
powiedział, że rząd pOlski uwa­
żał i uważa, że zaJ(adnieBie do­
brych stosunków daje się naj­
lepieJ załatwić na zwykłej nor­
malneJ drodze dyplomatycznej 
i przeto z chwilą, jak będą ist­
niały placówłd dyplomatyczne, 
równocześnie będą te rokowa­
nia prowadzone. 

i kiedy się otwiera ~a do lep 
S2:ego iycia, aby panowie i w tej 
pracy twórczeJ zechcicli współ­
praclrn'ać I'l W\SIZystkimi tymi Minister uwaia, fe Jest to naj 
CZYnnikami, które tej procy normaLniejszy i najlepszy spo­
sw6j czas f uwagę poświęcają. sób rozstrzygania zagadnień, da 

Jestem przekonany po du- leko lepszy niż specjalne komi­
twiadezeniach z wczoraj, że ta- tety, komisje i konferen<'je. 
kic będzie równf-eż .fułJoo. Na zakończenie zabrał głm w 

J)zfękuję panom". imie<niu zgromadz·onych przed-
IPrzemówienie p. ministra Be stawicieli prasy prezes Związ­

cka przyjęte było przez zgroma- ku Dziennikarzy R P. płk. M. 
d7on~h dziennikarzy gł-ośny'llli ŚcieżyIlski, który złożył mini-
i długimi ok!laskami. strowi Beckowi serdeczne gra-* tul acie z powodu osiągnlętyclt 

Następnie rozpoczęły si~ sukcesów. 'Prezes ŚdeżV11ski 0-

PYTANIA. świadczył, że prasa. polska 7.a· 
Pierwsze pytanie brzmiail'o, jęła w st;osu.nku do ostatnich 

kiedy pan miilIster spodziewa wydarzeń stanowisko zgodne l 

się nominac~l posła p6Iskieg.o uczuciami całego narodu, 1kit6ry 
w Kownie i pOsła litewsIdego w w ostatni,ch dn~.lch zjednoezył 
WarszawIe? sil! w jednym rytmie poparcia 

Minister odpowiedzlial, że jest \rZądU Rzecz:rpo~politej w hot· 
to oczywiśde Sl'rruwa najbliź. dzie dla Alrmii i lej W'OMa Na­
\Szych dni, ponieważ przed 31 czelneSlo I 
mtlna ta sprawa musi już być 

ifes 

Naidoqodniejsze warunki zapewnia 

OWSZECHNY 

l A K Ł A D 

BEZPIECZEŃ 

WZAJEMNYCH 

przy ubezpieczeniu od: 

Zgłoszenia przyjmujq: 

ognia, 
gradu, 
kradzieży z włamaniem, 
nieszczęśliwych wypadków1 

odp ow i e dz;arności cywilnej, 
u s z k o d z e ń samochodowych 
(auto -casco) 

ODDZrAŁ GŁÓWNY UM:lWNYCH UBEZPIECZE~ 
Warszawa, ulica Kopernika 36-40. Tel. 2-41-10, 5-23-05 
Olaz r N S P E K T O R A T Y (Oddzia~yJ w~ wszystkich miastach 
wojewódzkich i powiatowych. 

• 
• 

• ca 
w związku Z przJlieciem -DrZez Litwe ulli at Polski '. 

-------------------------:przez rzt\d litewski ultimatum Na wie1okrolne projby ~ 

Jeszcze J-edną f.· II-z· ankA? rządu polskiego. "Przemów, Wodzu", pau M .... 
"ł Na długo przed godz. lS-tą szalek Smigły Rydz wygłosił ... 

Plac Marszałka Piłsudskiego wy stępujące krótkie przemówie­
pełniła kilkudziesięciotysięczna nie: 
rzesza mieszkańców stolicy. Po- "Powiem tylko kUka 1116w, 
nad morzem głów wykwitł las gdyż musz~ jecha~ na Zamek, 
sztanda'l'ów organizacji społecz- gdzie wygłosza przem6wieule 
nych oraz niezliczona ilość trans I Pan Prezydeut R. P. Ch~ę po­
parent6w. dziękować i wyrazić swą głębo­

Po przemówieniu gen. Skwar J ką wdzi~czność, ze w Ulk. waż­
czyńskiego przy dźwiflkach ny~h i przełOmowych .eh',?lach 
Pierwszej Brygady uformował bylIśmy razem. Sąd~, ~ ~ mę tył 
się olbrzymi pochód, który skie Ill? w. '."~żnych m~mentac~ .~c 
rował się w stronę generalnego rowl!lez l w szareJ. pracy ~nla 
inspektoratu sił zbrojnych. I codzlenn~go, będZl~m~ ~li ra­

O godz. 19.20 przybył samo- I zem ralUlę przy ramIemu • 

I 
chodem do G. L S. Z. )Iarszałek O godz. 19.35 wśród dalszych 
Polski Edward Śmigły Rydz. Na ok~~~ków "Niech ~yje Mars~­

I widok Kaczelnego \Vodza tłum lek, Naczelny W?dz opUŚCił 
ogarnia nieopisany entuzjazm, g!Dach ~ellera~nego lI~spektoratu 

. wyrażający się w ni emilknących I SIl zbrOjnych l udał Sl~ s.M1l:oeho 
_ . _____________ . okrzykach "Niech żyje Marsza- , dem na ZaUlek. ~o odJ~z~zle. Pa 
WARSZAWA, 19. 3. (PAT). -I nifestacja mieszkańców Warsza lek Polski". Pan Marszałek staje ~a Marszałka, kIlku~zleSJęcloty 

\V dniu dzisiejszym staraniem wy na Plaeu Marszałka Piłsud- na balkonie i salutuje zebrane I sIęc~ne tłUUl! dl'!go Jeszc~e wy­
O. Z. N. odbyła się pot~ż'lla ma- skiego w związku z przyjęcicm . tłumy, wiwatujące na jrgo cześć. p~łmał{ Aleje yJazdow~kIe •. m~ 

·Jeżeli chodzi o sprawy aktu­
Alne, stoimy na gruncie dzisiej­
szej rzeczywistości. Naród Iltew 
ski chce mieć swo.le państwo.­
.Jest to i~o prawo i ja to pra· 
wo, mówię to w imieniu rządu 
polskiego, szanuję. 

' .Tedna·k tak się złotyło, że na 
Dl'zestrzeni obszernych granic 
RzeczypospoJitej istniał frag­

. ment nie żyJący życiem narmaI 
nym. To, proszę panów. było 
1;l,fÓr." 

. I mfestuJąc swoJe przywIązarue 1 

Zagra ~ CI o lik · daCji kon liki i ~~~;:a:d :~:: 
Z"gżka kursów w Nowgm Jorku. - frao,;a 

przglcla wiadomoit z uleił 
Kilkadziesiąt os6b 

pobitych 
Warszawski koresp. "Głosu Po-

ZARODKIEM NIEBEZPIE­
CZEŃSTW A I ZŁA. 

Zlikwidowanie konfliktu polsko- jowej w Europie. 1 targ ~oleko .. litewski łiwlał tak dłn rannego" telefonuje: 
lHewsliiego wywołało w calYlll PARYZ. I go. Obecny stan niewątpliwie przy Wczoraj w rÓŻnych punktach 
świecie zrozumiałe zaintel'esowa- Wiadomość o zlikwidowaniu za· . niesie zarówno Litwie jak i Polsce st31ir.~' doszło do zajść, podczas' któ LepieJ jest z kimś dobrze s~(' 

łVykłócić, aniżeli się obrazić i 
nic nie mówI«!. 

nie, dowodem' czego są głosy prasy. targu prasa francuska przyjęła '1. pow~zne korzyści. Oży:~ią się sto .. 
j
l rych kilkadziesIąt osób zostalo po. 

Podajemy poniżej najważniejsze; westchnieniem ulgi. ~!mkl. gospodarcze Wtleńszczyzny ranionych przeważnie pałkami, a w 
NOWY JORK. BERLIN. l KlaJpedy. 1>ilkllnastu sJ..lepach wybito szyby. 

W ty~ pierwszym wradku Przyjęcie warunków polskich Podkreślają tu poważne i zdecy-
~~~~a Się d?gad~ć. Z ~ło~i i ~ I przez Litwę spowodowało ogólną dowane slanowisko Polski, która Kal"Wlienie ż61c:iovwe 

lCy zdan moz<; wy.,~ć Ja~as . zwyżkę kursów na Wall Stret. I wysunęła słuszne ządlania oraz za . . 
t~órcza myśl. Z nulczema w ~-I LONDYN. dowolenie że Litwa zgodziła się na I tworz~ SIQ st~pllJOWO wskutek złego [roby i nerek. Dwudziestoletnie do-
cuu międzyttnrodowym nic dO--I p . '. l funkcJouowama wątroby. \Vąlroba świadczenie wykazało, że w choro· 
brcgo nic h dz" rasa angu~lsl{a nazywa dotych· podyktowane warunki. jest filtrem dla krwi. Zanieczyszczona bach na tle złej przemiany materii, 

wyc O l. czasowe IIsłosunl.\Qwanie Litwy do Dotychczasowy fatalny stan krew może powodować szereg rozmai chronicznego zaparcia, kamieniach 
D!ałego seharakteryrowałem Poleki skandalicznem i wyraża na. przypisywany Jest niedołężności Ji. tych ~o]egliw,~ści.; b~le artretyrzl~(" żółciowych, żółtaczce, otyłości, arlre· 

ten fra~m~t naszej llolityki za I dzieję, że obecnie naprężenie minie gi narodów. w,zdęc,ak, OdbJJau
h
l3'b bokle w wątrobJ!!, tyźmic mają zastosowanie zioła "Cho-

ctranfczn' . k '.. k /. k' . • • Z mesma w ustac, ra' apetytu, skłon lekinaza" H. Niemojewskiego. nrouu· 
,.. I C]'.ta O naJwIe szego l . stO~UII. I unormahzuJą Się. Sfery I R YM ność do tycia, plamy i wyrzuty na ry bezpłatne wysyła labor. fizj.-chem. 
znacz-:nia.. . b~ylYJskl~ uwazają, ze zlłkwidowa Zdaniem prasy włoskiej niedołęz- sk~:ze .. Choroby z!ej ~rzemian.y m~· "Cholekinaza" H. NiemojewskieglJ. 

Zde.łmUje OU ostateczme ano Ole )(onflIktu - to doniosły kroI. ność ligi narodów i intrygi sowiec- teru ~ISZCZą. organizm l pnyśpJeSz3Ją Warszawa, Nowy Swiat lł or:n: apteki 
ma1ię z granic RzeczypospoliteJ' dla wzmożenia w~ ół k . I k' b l' d dl ktm • staros~ .. nacJonalną z~odną z J?a.turą i skl:!dy apteczne. 

. - {l pracy po o le y~. P.OWO em, a ego za kuraCJą Jest normowajlIC clynnoscl W'l 
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Wielka mowa Prezydenta Rzeczypospolitej w dniu irnieni~ Marszałka Piłsudskiego 
\V dniu wczorajszym p, Pre­

zydent Rzeczypospolitej wygło· 
sit przez radio przemówienie tre 
~ci następującej: 

Po raz trzeci juf. zabieram 
glos w dniu imienin 'Wielkiego 
l\Iarszałka, któremu Polska za· 
wdzięeza tak wiele, że nic moż­
na z nim równać nawet naj­
większych postaci na całej prze 
słrzeni naszych dziejów. 

Z przebogatej spuścizny, któ' 
rą nam pozostawił, pragnę dzi· 
siaj poświ,ęcić specjalną uwagę 
bezcennej zdobyczy, którą w 
przemówieniu z dnia 18 marca 
1936 r, tak określiłem: 

"Przewrót majowy i pełne 
zwycięstwo Marszałka Piłsud· 
skiego wytworzyły w kraju nad 
zwyczaj doniosłe zmiany, sta· 
nowiące nowy etap dla dalszego 
cwolucyjnego rozwoju państwa, 

Od tego momentu przychodzą 
do władzy patrioci, którzy swym 
ofiarnym udziałem w walkach o 
niepodległość dali dowody swo­
ich uczuć dla ojczyzny i są zdoI 
ni pełnię swoich trudów i wysil 
ków poświęcić dla dobra pań­
stwa. 

nym i lwórczym dorobkiem pa!"! się raźniej podnosić, ale nawet niektórych długów - pochłonę I 
stwowym, ma,ią tupet występn- tworząc spccjalną koniunktDr~ ły wiele środków finansowych 
wania tak nieodpowiedniego i dla działalności wszelkiej dema- państwa. 

Młodzież zwielcsla 
cbaos 

tak krzywdzącego w stosunku gogU, przyczynia się do zwięk- Ta droga, którą :rząd wybrał, Podobnym niepokojem napel 
do własnych, polskich rządów, szenia politycznego zamętu, D- jedynie prowadzi do możliwości, 11'ia mnie postępowanie części 
jak nic odważyliby się wystąpić h'udniającego pracę rządu. by z roku na rok w rosnącej pro młodzieży, która pod wpływem 
nigdy dawniej wobec rządów za Przywódca polityczny pracu- [greSji cora,z większe środki prze nieraz najszlachetniejszych po-
borczych. jący w środowisku o tylu nieza- znaczać na dźwignięcie najbar- budek, powodowana gorącymi 

Krytyka bowiem, która w każ spokojonych, fundamentalnych I dzieoj upośledzonej a najliczniej uczuciami i niecierpliwością szu 
dym zdrowym organiźmie pall- potrzebach materialnych i kultu szej warstwy obywateli. ka rozwiązania dręczących Je 
stwowym jest nic tylko potrzeb-I ralnych na. wet przy najlepszych Wśród ogromu zadań podnie problemów w spos6b nie tylko 
na, ale i niezwykle pożyteczna, intencjach zmuszony jest częs,to sienia wsi, a przede wszystkim nie prowadzący do jakichkol­
nie jest równoznaczna z tcndcn- - jak po równi pochyłej - sta dźwginięcia jej położenia mate- wiek pozytywnych osiągmęć, 
cyjnym podrywanicm autorytc- czać się coraz bardzieJ do po- rialllego, są takie, które ezyDni- ale przyczyniający się jedynie 
tu rządów. Często jednak te ziomu demagoga, który nie przy ki państwowe same muszą wy- do zwiększenia chaosu. 
dwa tak różne pojęcia są u nas czyniając się swoją pracą do pod pełnić jak np, wykonanie usla- Zaprawdę hasła, które ją pro 
mieszane, niesienia poziomu gospodarcze- .wy o reformie rolnej, scalenie wadzą, nie są stawiane polityc ... 

Ale .wierzę, że choć zaufanie I go i kulturalnego wsi, a ' jedynie gruntów, melioracje itp, nie uczciwie, bo ich realizacja le 
do rządów nie jest jeszcze obec ' dla zdobycia jaknajwiększej ilo- Poza tym , jednak pozos<taje ży przecież na zupełnie innej 
nic takim jakim być powinno, ści zwolenników - rzuca hasła jeszcze dużo, bardzo dużo za- płaszczYŹll1ie, 
to , jednak nic można sobie wyo- najbardzicj skrajne, w których dań, które wykonać musi samo Kto dziś - rozumiejąc bieg 
brazić, ażeby kolejne rządy, l'ealizacJę często sam nie wie- społeczeństwo jedynie przy u- wypadków historycznych - w: 
pracując wytrwale z takimi in, rzy, ale które zapewniają mu po łatwieniach i pomocy czynni- sposób niebaczny i nieodpowicoi 

tencjami dla państwa, nic zdo- wodzenie wobec l'ównież nie- ków państwowych, dzialny sieje chaos, ten nie tył­
były. so}:>ie. wreszci.c pełnego zr,o prllebie~:ając~j w m,etodach kon Zorganizować zb,t Dra- ko utrudnia wykorzystanie dla 
ZUmteDla l zaufaDla społeczell- kurencJI pohtyczneJ, Polski wielu momentów szczę-
siwa, a przede wszystkim naj- Tymczasem wielka fala histo duktów roln,cb śliwych i d ,datnich, ale WIęC! 
liczniejszej jego warstwy, rii, która wciąż przewala się Należą od nich p'Tzede wszyst- pracuje na rzecz obcych intere-

Prace kolejnych rządów mia- nad niespokojnym światem, kim I)odniesienie ilości i jakości sów, w takim bowiem chaosie ko 
ły swoje etapy i swoje szczegól- która i dziś i jutro może sta- produkcji rolniczej oraz należy- niu.nktura sp~zyja przede ~tny­
ne zadania, wiać i przed Polską wielkie wy- te zorganizowanie jej zbytu, stklm komuDlzm0:WI, sprzYJ,a roz 

magallia, woła o stępienie haseł Z tych zadań może najpilniej- k~adowym, czynm~om! ktorycl~ 
Małość nie zapanuje Praca w d2iedzinie demagogicznych, o umial'kowa- szym jest zorganizowanie zbytu mkt, przelIcyt~wac, m~ potrafI 
A jeżeli nawet długi czas je- 'gospodarczej produktów rolniczych. - mkt p~ześclgną~, ,me z~oła 

szcze należy liczyć się z istnie- Wskutek bowiem nadzwyczaj W:, bUIl",zemu w~zelk~eJ orgamza-
Obecnie w pierwszej linii 0- , 'Cjl panstwoweJ IIez wiec złudv 

niem w Polsce licznycb nawet niskiego poziomu Jego orgamza 1. -... ". bok pracy dla obronności zajęła d ze przez chaos J demago!!lę mo! 
małości, iPstem Ilłęboko przeko- cji najliczniejszy pro ucent - . e 

~~ u wreszcie miejsce praca w dzie- małorolny _ nie otrzymuj'e na ,nsł~nowlć dobre rządy w 
\lany, że uzyskanie przez nie de- dzinie gospodarczej, a to dzięki panslwie 
cyduJ·ącego wpływu na losy pan' przeważnie nawet 50 proc, ce- • _ • ' 

zrozumieniu, że dobry stan go- ł 'k ule dOJdzie stwa nie J·esł lOnż możliwe. ny, p aconeJ przez onsumenta n 
spodarczy kraju stanowi dopie- , " I 

Jest to fakt niezwykłej donio- ro właściwy fundament, na któ- miełsklego", , , do totalizmu 
J ' .' d l k ' - ch CIeszymy Się kazdym mlllO- '-' . ' ~ 

s osm l o a e o SIęgający na- rym można wznosić budowle nem złotych, który' wpłynie do ,W takl!D to J.edyme .wrpadW;, 
stępstwach". kultury i organizacji państwo- rąk wsi, to też nie możemy być d~a wal~l 7. ,tym DaJWlęksxym 

Bo przecież zaistnienie takie wej, obojętni, widząc ile setek mmo-l m.ebezpleczenstwem, zaistni~ 
go stanu rzeczy, że na kierowni- Praca w dziedzinie gospodar- nów wieś traci przez wysoce by mogła konieczność szukama 
cze stanowiska państwowe nie czej jest sprawą najpilniejszą prymitywną organizaci~ zbytu ~atun!,u w. totalisfyc.znym ns~ 
może dostać się człowiek nie od szczególnie tam, gdzie chodzi o swoicb płodów. ' JU, Wierzę Jednak, ze do. takiej 
dany całkowicie państwu - jest wieś. Bowiem stan materialny Jeżeli stan materialny wsi sję ostateezn?ści ~ Polsce me doJ-
sprawą wjelkiej, ale to wielkiej naszej wsi jest w wielu woje- podniesie, to i miasta w całej dzłe, gd~z uw~zam za wyklu-
'ragi. wództwach niepomyślny, tak że Polsce poczną żyć innym Ź"y_ cz~ne, !,zeb~ ~Ie.wcy chaosu zdo-

Od samego początku po prze- często znajduje się poniżej tego ciem. Inny puls pocznie bić we ła!1 umemozliwlć pracę rząd~ 
łomie majowym kolejne rządy poziomu, który pozwala na reaIi wszystkich warstwach pracy, a WI ca~ą duszą oddanemu pa?-
pracowały i pracują z intencja- zację nader ważnych zadań in- wówczas i uprzemysłowienie stwu I opartemu na zauf~m~ 
mi, których szlachetność nie nej natury, kraju dokonywać się pocznie w Prezydenta RzeczypospolIteJ: 
hudziła nigdy wątpliwości choć zupełnie innej skali i innym tern N~czeln~g? Wodza, 1 znaczne] 
oczywiście zdarzały się i bł~dy Przeludnien~e wsi Żądać wszędzie, Przedstawiciel: Józef - wlęksZOSCI społeczenstwa, 
- tym l:::trdziej im więcej przy- Do tego przyczynia się nie tyl MarclnkOwSkl'te~ó::i_~egielnlaDJl 82, PI~ całego organizmu gospo- Już w przemówie,niu z, 18 mat 
bywało doświadczenia. darstwa narodowego poc~l·e ca 1936, roku stWIerdZIłem, eo 

J t t ł . t l ko niski poziom gospodarki, ale ... u 
es o zupe me na ura ne, •• "'racać zdrowl·e, a z nI 'm uJ'aw- następuJe: , 

d ' - t ' 'k - i WIelkie przeludnienie wsi pol- nic egoizmów !!rupowycb, doma n T g yz poza 111 encJaml -omcczne ~ 'a Sl'ę sl'ły gospodarcze na któ "o skoncentrowarue w swo-
b ł ' . .. k skieJ. Ila się poważnej' pracy, wolnej 111 ,,- P'ł d k· , y o Jeszcze nauczeDle SIę Ja ~ re 'sami z podziwem idziemy. lm cz?s~e przez . ,l su s lego 
uuleży pracować. Z roku na rok Praca dużego procentu ludno- ' od wszelkiej gry politycznej, młodzlezy Ideowej 1 wychowa-
jednak coraz bardziej wzrasta- ści wiejskiej jest zupełnie nie- pracy .nacechow.anej szcz~rym i WszAd.re Doll-I,ka nie J'eJ' nie tylko w cnotach woi.. 

wyzyskana, ł b k t ołycz 'i! !hl ~ ło w rządzie zrozumienie dla . . _ ", g ę o Im ~czuclem pa rl, - _ skowych a1e również w wysq-
właściwych posunięć, korzyst- D~" l1IeJ ~ szczegolllle w ?; nym, a WIęC domaga SIę ~d I dlatego realnej pracy gospo- kich uczuciach społecznych i 0-

nych dla państwa, . \kreSlC Z~bOI:OW - ~n,aczn~ ~z~s~ I współczesnych kontynuowa~la darczej na wsi nadaję takie pod- bywatelskich sprawiło, że od ma 
Istnieją przy tym i nadul te narast~JąceJ < lt.ldnoscl wleJ~kleJ I dzieła najwięks~ego n~uczycI,e- staw~n"e, ogólnopaństwowe zna ja 1926 Toku m&ina było ezer­

warunki, które przed uchwale- \ z kon .. l~CZ1l0SCI c.zas0'Y0 op,l,era: \ la na~odu polsluego: Jozefa Pll- czeme. pać z tego ideowego rezerWllaJ'lt 
niem konstytucji stwar~ał i u- la swo,l ~yt o emigracJę, ~,kIZ~~, ' sudskl,e~,o, _ ",' , • ._ Niestety obecnie zamało jest c~~e zastępy lu~zi, do adminis~ 
trzymywał autorytet \-Vlelklcrto warunkI zewnętrzne prawIe cal 'V kazdHll okreSIe prac, W), , t" dl CJl państwowej 1 na odpoWIe-> 
Marszałka a które po uchwale kowicie to uniemożliwiły - ma 1 dobywał Oil nowe i ważne 'zada- Jes~cze t~J pracy J worczeJ

d .a dzialne stanowisko co umoź)i-
, ' lo ba 'd o o ostało· .. h ' '1 ' , ' . panstwa l narodu, esł wszę zle , 

niu konstytucji kwietniowej.. I~ 'f' p.z. . mll~c n~o- mc: (,OI"?agaJące Sl~ rozwl,ąza_~Ia I polityka _ tam gdde być po- wiło utrzymanie ciągłości rq-
trwać maJ·ą i trwać będą z mocy zhwoscl odC1ązema łlrZeludnH'- w 11l1lę mt.eresu panstwa, Takim l· . d· b ć· • dzenia pomimo zmiany osób" , . ,. , ' . .,' wIDna l tam g zle y Ole pOWlD . 
prawa ma WSI. 'stało SIę dZIS zagad11leme WSI • .. d L - -.. - -
r· , ••• Przemysł, który przy SZyb-/ polskiej, i dlatego nie może ono n~ I urządzI! ~a harce przywo • eg'OniSc~ ~'IIe mala 
fe warunk~ utrzymają Sl~ J~' szym rozwoju konsumcji mógł- być fragmentem jakiegoś przej- cow r~allZUJących ze sobą I .,Iacznosci rZCłd6w (. 

szcze na długi okres czasu l me by zatrudlll'ac' ZllaCZllą czę"c' n" I" ' le ";V har stwarzających coraz to nowe o· J d k' Ah.-anlu • - b' b' b 'ł l' < , ~ L,: sClOwego programu, a -, - . d zd b· ł e na ze przy pOWvaJn 
wyo"ra~a111,s~ le, y l1?-la ~ u e~ rastającej ludności wsi, jest ska: mon ii z ogólno-gospodarczą pO_lsI'Odki .dązące. o o yCla w a- bywateU na kierownicze stano-
o~~l1ame mekorzystneJ dla pan zally na stosunkowo powolną l'OZ I prawą musi przyciągać coraz ' dzy polItyczneJ. I wiska decydował i decyduje Je-
s ,~a. 'ś' .. d b budowę z powodu nader wolno I baczniejszą uwagę rządów w Ileż na ten cel zużywa się ener dynie wzgląd na Interesy pań-

, ~Zr~l cle,.lz u l nas, f o 0,- wzrastającego zapotrzebowania I Polsce, gii, bez najmniejszej korzyści , stwowe, a więc przede wszyst-
l~lle Ja

h 
1 w

I 
d llllnyckl, spo, eczden- jego wytworów na wicś, dla państwa i dla Polski. I kim całkowite oddanie się pań-

;, rac. m ~ yc 1, _ to
T
re,111; z 0- A przecież wieś skupia powai. PrOgresja ŚfD~ków Nie mogę też ukryć mej tro- stwu i posiadanie odpowiednich 

a y ~esz~z: lt "y tv; OIl~Yc po: ną wiQkszość polskich obywa te- ski ady dostrze<1am przemiany -kwalifikacji. 
~\ż-szdec lne~b-u u,r

l
y po ,ltyc~blleJ, Ii. Trzeba przyznać, że bezpo- zac'hoodzące w ni~J'ednym z tych, Fakt nie pochodzenia ze śr«J4 

r ą c 10C y- naj epszv 1 naj ar ~redllie środki państwowe, prze " 
d-' : 'd lOt l 'bJ dd - którzy dawnicJ· tak wytrwale dowiska legionowego nie może Zlej Je no l y, C lOC y - o a- Drogi prowadzące do n:cmio, znaczone na ten cel, są obecnie wi • t ·ć . dn • 
ny całą duszą narodowi i pań- sIa i handlu w miasLach i mia- jeszcze stosunkowo bardzo s!all w szeregach ~kochanego ęc tutaj s ~oWl za ~J prze-
stwu, nie uzyska łatwo i rychło steczkach też są trudne do l)fze- skromne. Ale tak niedawno j{!_ Komel!dallta, a dZls ~p.ewne szko~y" albowl,em zgodme .z na­
szerokiego pOllal'cia, a choćby I bycia. I właśnie w tych częściach I SZClC tkwiliśmy głęboko w luy- p~ś":la~0n.tie - ~trudnIaJą re- st~wlell1em Ma~szałka Pił~~­
tylko dostatecznego zrozumie- naszego . p~flstw~, . w kt_órych i zysie gospoda~czym, a, wszyst: allZacJę IdeI Wielkiego Marszał- ski;g~ o~óz lefo~7ni- J i: 
nia w społeczeństwie, przeludll1ellle WSI Jest naJwlęk , l kie siły matenalne mUSIały byc ka. oboz Ole ~ ad dó e po; I 

sze - odpływ ludności wiejskiej poświęcone na przezwyciężenie Być moż.e, że ludzie ci są i na- da wyłącznoś rzą w w o-
PocfrJwanre autorytetu do miast jest najtrudniejszy. trudności wstępnych, Równowa- dal w zgodzie ze swoim sumie- sce. 

__ żenie budżetu, odbudowa apara niem, ulegli jednak szkodliwej Rola Wodza Naczelnego 
rzadów Tr,umf demagogII tu kredytowego, zabezpieczenie autosugestii, która nie pozwala Naczelny Wódz Marszałek Śmi 

Nałon .. i::.st ludzie, którzy Clę, \ W tych ciężkich warunkach I stałośc! walu!y, a .wreszcie od- im patrzeć objektywnie na bieg gły Rydz sprawuje opiekę nad 
sto sami nic lJJoF)~:"" ;;ię \yylc- materialnych nic tylko że po- dłuże111e rolnIctwa I samorządu, wydarZień i ich dziejową per- k· - tr I: _.) 

'Ł ... k' <.2- . '1_ 1 ' k lt l ,., 'datk we spłata spektyw" {I}Q onczeme na s • ""J . gl ymowac Ja 'lm ... u.l\VIC1i. iRl!!. - ZłOm ' u ura ny WSI me' moze umorzema po o. ",. 
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opanowaniu Austrii przez Hitlera przeciwko zbrojnemu 
kanclerz SChU5Chnigg Ul wiezien~u • •• Aresztowanie bar. Louis Rotschilda 

PARYŻ, 19. 3. (Tel. wł.). - ję w Bogu i wierzę w zwycię· cji Creditanstaltu, względnie tow. 
ZU!trzymawszy &U~ prze jaz- stwo ostateczne slUJSznych praw ubezpieczeń .,Fenix" okazało się 

dem w Paryżu, arcyiksiążę Otto 1 sprawiedliwośd". niewystarczajace i celem zapewnie 
HabsbUJrg wygłosił na zebraniu W ZakOl1.cZeniu swego prze- nia sobie dalszego odszkodowania 
prasowym przemówienł-e nast~· mówienia arcyksiążę apelował na~tąpiło .aresztowanie. 
puia~p· jeszcze do opinii publicznej WIEDEŃ, 19.3. (Tel. wł.) ~ 

,,\V chwili gdy 31UJstriacy za-I świata w imię 'obrony wolo{)ści Ks. Fanny Starhemberg, matka 
l1Iierzali dowieść światu przez i, polko~iu. I znanego przywódcy Heimwehry, 
wolny plebiscyt, iż chcą utrzy- I ks. Ruedigera Starhemberga, zo-
mać niep'odległy byt kraju., - Aresztowanie ks. FUer-

1 
stała aresztowana, lecz dzięki wy-

Trzec!a Rzesza •• 7..a~nektowała stenberga siłkO~.i staraniom wpływowych 
.\ilstru~ manu milItari". . ! przYJaclół wypuszczono ją Z ar~z-

"Jako lIlastępca dynastii, któ- WIEDEŃ,. 19 marca'. (PAT!. - tu, W tej chwili znajduje się ona 
ra w ciągu 650 ]ał trosrezyła \ Z dobrze pomformow~ych kół < w areszcie domowym. 
si~~ o rozkwit i wielkość Austrii, donOls'Zą o are,>ztowamu ks. Ka- W więzieniu znajduje się dwuch 
jako przedstawiciel milionów rola Fuerst~Il"be:rga, b. ~mb~sa- profesorów uniwersytetu wiedeń, 

d~a ~:\lLStrll przy rządzIe. hISZ- skiego, dr. Arzt i dr. Kenl, oraz b. 
panskIm, . za ~ynny udZIał w szef biura prezydialnego Schu­
rulCll1ll legltym~st.YC71Ilym. kresz- scł!nigga, szef sekcji Schawane. 
towano r6wmez hr. Hoyosa, W obozie koncentr.acyjnym znaj· 
brataI?-ka ~r~dent~ rady stanu duje się 10·ciu austriackich arysto 
za zmewazeme flagI ze swasty- kra1ów - legitvmist6w m in baron 
k • '" ą. . . Mirbacb. 

Z tych samych kół donosz.ą, 

przed wyjazdem kanclerza zapew- jąc w ciągu całej rozmowy dł~ 
niaJ, że zabawi on dłużej w Au- .. rcypasterza w swojej olhnadczyl: 
strii. "O ile paflscy księża flie będą się 

Prasa twierdzi, źe powodem m\ mieszali do polityki, stosunki 
głego wyjazdu byJy sprawy bez- l z kościołem ułożą się Jak najlepiej" 
pieczeństwa, pomimo bardzo skru- • 
pulatllej altcji szefa Gestapo Him- Kampania rOZDocz,na 

te kanclerz Schuscłmigg­
wbrew dotychczasowym pogłos 
kom - nie opuścił Austrii i 
znajdUlje się nie w swoim mies.z 
kaniu. lecz w więzieniu śled­

~Jera. I~na. wersja mówi, źe ?d- sie we wtorek 
Dlac!eł!lo Hitler wUI"e- Jazd nasl~ptł ~e względu na wazne BERLIN 19.3. (PAT) - Wi J1. 

l!lI ~ wydarzcnta międzynarodowe. ' . e 

czym. 
Na uwagę zas1'uguije fakt, że 

los je~ podzieli1a lIlarzeczona 
,jego hr. Vera CzernilIl. Wbrew 

lwsfriaków, ożywiony.ch U1CZll- (dotYChczaSOWYm bowiem poglo 
:.iem :;,'orą'cej mi'ł?śd dla sweJ' sk'Om, ~. ka.~derl. ~huschn~g~: 
o.icz}'lzuy, protestul]ę z calego śluibu me WZląlt, gd? .wzbrOlllO-
erca przeciw agtresji. której o- no dostwu. do WIęzienia k.si~ 
fiarą padiła Austria". dm., kt61"J miał dae ślub. 

.. Pl'O'testuj.ę pTzeci'W a'D.e~śji 
Auslrii i wlączeniu jej do Nic- Baron lotschlla 

chał tak nagle' I{a kampama propagandowa na : . Rozmowa rzecz płebistytll kwietniowego roz-
PARY t, 19:3. (P~T) - NIemIec· Z kard Inniizerem \ poczyna się w Berlinie dn. 22 mar· 

ka prasa .emlgracYJna. dono!>i 7.. , • .1 ca w pałacu sportowym mową mł· 
Wiednia, ze nagły WY,lazd ImncJe'l WIE DER, 19 marca. (PAT) - lIistra propagandy dora Goebbelsa 
rza Hitlera z Austrii wywołał tu Z dobrze poinformowanych k6ł do •• " li • 

duie wraienie, grlyż wszystko noszą, że kard~rl!a~ fnnitzer na 6 "Marchia Wschodnma 
wskazywało, iż kanclerz zatrzyma rrdnot przed wyjazdem kanclerza WIEDER, 19 marca. (PAT) _ 
się w Austrii jeszcze kilka dnI. I Hitlera z Wiednia złożył mu wizy- Znany austriacki klub sportowy 

Nawet półurzędowy komunikat I tę w towarzystwie księdza Jtilunera, .\ piłld nOi. nej "Austria" zmienił mt­
w gazecie" Telegraph" na godzinę przy czym kanclerz Hitler, trzyma- zwę na ,..Marchia Wschodnia". 

En i de m i a samobOjSIW nie słabnie miec i ~ezawuuję zgóry pIebl., i ks. Starhemberg 
<icyt, klory, d'OkonalJly :pod kon· p d I' .. Sk hl ł' . t~'o]q obcą, mial'by wsprawied1i- ( WIEDER. 19 marca. (P~T) ...... rezy ent po ICJI U targną SH~ równIeż na życie 
\\ j(; j za leg.aliZ'OWać fakt &oko· ' Jako przyczynę aresztowarua BA- _ , . . 
• .H I RONA LOUIS ROTSCHILDA po WlEDE~. 19.3. (TeL wł.) ""'- DELLA, autora poczytnej bistoru 
lf1,l~:Ytuacja w ten spOŚÓD stwo- tają z kół urzędowych, że pozo, Ludno~ć tlJt~jsza jest wstrząśniętA kuJtury nowo~zesnej. Fridell b~ł 
nona nie będzie nigdy uzna:na \ stawione rządowi austriackiemu do l do głębi ~mlercią EGONA FRI- świe~nym IItyhstą, • odznaczał SIę 
przeze mnie, ani przez lud au- dyspozycJi odszkodowanie za stra- _ OryglDUlnOŚĆ ~~dn l nlezwykł, si-
~ ii-;ackL Pokładam całą nad'zi~- ty, jakie rząd poniósł przy likwida. ~" ~ arg~menta\'JI i cenion?, ~ył tak· 

... ze w Inlf'lektualnym śWIecIe Pol-
, ~1 "kl. O wi.elostronności Jego 4wlad-
I~ ~ czy, że wystęJlOwał barru-.o często, 

MałoU nil ~oi~lie 60 wladlY w 'olue L~~ .S) !~~o::~~ta;t.t~:~Ój~:b;:= 
I 

'1;;- - nlł skutkiem depresji, wywołanej 
(Dokończenie) ,Wykorzystajmyż więc w całej f przełomem w Austrii. 

całością sił zbrojnych i obroną pełni ten wi.elki atut. Sławoy wiedeński ginekolog uni-
państwa. C. " ". vrtrsytetu DR, OSKAR FRAEN-

~ail'z~c na rze~ywist~ś~ polską Kome. nda n!a! 6. fenr)'slitle:I< Jest znakiem lowaro>Nym naj· prawie beznadziejny. 

szcze czas. W liaidfł11 aaIIł ,.... 
trzyma okres plebiscytowy. Redd 
cJa "Neue Freie Presse" poniosła 
zresztą ciężkie 5traty, gdy wybłtD7 
jej współpracownik, Kurt SON­
NENFELD, popełnił samobójstwo. 

Naczelny redaktor poIitye::meso 
poczytnego wśród robotołków orp 
nu "Das Klełne Blatt", Józef JB.. 
LINEK, zO'itał aresztowany. 

Z p~ród korespondentów zagra 
n1eznyrh zbiegł przedstawiciel 
"Baseler Nachrlchten~ dr. ERNST 
KLEIN. 

Prezydent RzeezyposPOlitej \" Zł odstąDl1I od Idei ~~ KEL, zażył truciznę. Stall jego jest 

I maJąc ,,:yczUCle takleJ potrze- Dziś dzień imieniu _ nieobec popularniojsrych preparatów dla dxiC!cl Śmiercią samobójczą zginął tak-I 
b~T :a~rosl~ go do :wsp?łpracy nega już wśród nas - Komen. BE BE że PROF. NOBEL, I ' • 

t~ !c~e l w mnych dZledl!llnach. 'danta. DzielI, który przed nie- Krążą pogłosid, że b. sekreta~ i~~r~~~~~s~~~;~i~ 
Prezydent Rzeczypospolitej, ,,'ielu jeszcze laty obchodzili§, S Z O F M A N A stanu w gabinecie Scbuscbnigga i 

:\ aczelny ,V &Iz i rząd oparty my radośnie i beztrosko. Dziś Seyss.Inquarta, prezydent policji 
na ich zaufaniu oraz izby usta- jest to dzień i·efłeksji. PUDER. M YDŁO, KREM SKUBL, któremu rzekomo grozI 
,'odawcze, stanowią ośrodek za S l " ". ki' ° LI W A TOA L E row A &reszt, targnął się na życie. , 
il(~wniafący państwu ład i moż· . . ą\zi\~: lkz~ "SM Z} SC), 11 u

b
ryn

1
l Były naczelny redaktor "Reicbs~ ł" 

, , '. • lllUę \ le 'lego l arsza (a y {l ., DR FUNDER b' ł 1300 f· 
ll O:" C s!~okoJuego rozwoJu. d' kt'. " J "h' po!:tn'. , z leg Jałt O lar 

, . , raglc, OlZy w Kręgu. cgo l- 1.\1i:l2 lmaii 11'151 firof f!gborr!l się oJlazuje do Węgier i przeby- . 
hazdy o~)ywateI, kłory w SW? starycznej wielkości kształcili l'IuR,loJ iJ" ilU P • .:Jt. II' • bombardowania Bar 

im !,olc me dopuszcza do ?bm- zmysł polityczny, którzy ,vidzic ' Warsza,;Y kores, mosu Po- ~~ w Szop,rom. W.tym ~~ym mle I I 
;i.(lJWl aulol'YLetu rządu takleml.l li cod' . g " 10 .. 1. P "J sele przeb)'wa takze, ruelako pod ce ony 
obniżaniu pl'leciwdzial~ i praw- o wicl~~~~~ ~~n~r ~~~f~%~lSS;ę ranm>go" .telefonuJe: . opieiią ~undera, małoletni syn B~RCELON~ 19.3. (pAT) -, 
dziwie ob jektywnie 'usłosunko- zadawać sobie czesto to tanie~ Wczoraj około godzmy 1 ~o P?ł: Schuschmgga. W cIągu ostatnIch 24 godzłn samo 
\H!je si~ do jego poczynau - Czy mogliby szczerze ~Joirze~ I przed domem prz~ ul. MaZOWIeckIeJ NaC!;ln~ redaktor "Neue Freie loty gen. Franeo 12 razy bombal 
,'u';' t"' ln samvm p:rzyczynia si ... · K d t ~ b' • 1 11 został napadruęty senator prot Presse 'ON MUELLER został dowały Barcelonę Wedle ostatnich 

" .' ol " , w oczy omen 8n a, guy y zJa- d M" S b .'" , . '.. . . . 
". ~]!!iym stopniu rlo zwalczania; wił si~ wśród nas, czy moglibY r. l 0.lzesz ~ orr. .,.. I US.U~lęty. ze sw~o stanowiska, a domeslen, ofIarą bombardowama 
rh~vsu j działa (Ua dobra pań- J znów jak dawniej zameldowa~ Na prof. SCilorr,a rzuclł Slę JakIŚ mIejsce Je!!o zajął przysłany z Ber'll~adło 650 zabitych i 1100 rannyeh. 
-'" ... ~ "'·1 .'. d t :1' d J 'd' OSOhlllk, który zmenacka zadał UlU tiLlla redaktor DR. FISCHER Sły- Reuter donosi z Barcelo'"" te 
\! ... • lY u, ze nie o s ąpl i o ego l eJ, . ., . . -,n 

" I idei silnego państwa, idei zde ta- CIOS ~lęSClą w twarz. chać jednak. że "Neue Freie , wśród ruin tego miasta znaleziOttc, 
O.l.~ ~~.. czynnIkiem l nia rzeczy małych i instynk~ÓW I Poh~ja ~resz~owała spraw~ę. o- P,esse", która walczyła juz od! wedle doniesień hiszpańskich. 1300 

~iOi!J'II,WnJm i nieszlachełnych dla spraw wieI-I kazał 8lę mm WIktor Rzepeckl (Pro dłuzszego .czasu z trudnośc!ami fi· l oria~ ostatnieg? bombardowania 
- 'kich ważnych h'wałych a "run I sta 17). nansowyml. utrzymana będZIe praw 11(.tDlczego. Ilośc rannych wedle 

:\rnm. W):czucie, że Obóz Z.icd- \ łllJą;ycb potęgę Rzeczipos~oli. Rzep~cki zatrudniony był przy dopodobnie tylko przez krótki je- os1atnit'b doniesień, '>ięga 2000. 
1\';I.'Zi'illa Narodowego pozyskaw'l tej. l reponcle domu przy ul. Mazowiec D · d 
~.'~~; _:~~'~~:~~~:: ;:~;~~t:lii ~~:r~~ d 'POdC~'lSrPrz~mó'~'ienia Frezy- II; ki~O~i~dujemv się, że w 'czaste emonstraCI& en ec a 
',n in' ~;" praca spoleczna, bcdz!c peli l tka . E)d' I °decnŚ1 :. l\ł1arSnzalelk napaści prof. • S<:horr poważnieJ'· Bał ck" R k .- -.. ". ., OS " war Wig' y '-'{ z na u Im yn u rozproszona przez po ICJę 
llOZ -h', 'n\'m czynnikiem (li a . . ol , . szv('h obrażeń nie odniósł. . ., • rząd z prezesem r"clv m n s·tr· • Wc a' o'ęd g~"-' . do Ka..~a"' 'nT k 6'·1 • .. ; ... :JelLS1:"nia wydajności pral'Y ,."" l I ~w zor .J p nu zy IJIUIL.I'llaml my ~"..... vv r Ulum C7.d 
I'7 l{b~" dz;sic··sz 'ch i prz:- gen. Sławo,lem Składkowskim J d . ' k 8 a 9 wieczorem grupa endeków sie na ulicy pow,,,,tało wicłkie s;iY:'h · ·.1 J ;, na czele. wicemarszałek senatu e rzeJOWS a usiłowal'a ul'lZ~zić d elll'Ollstra- zbiegowisko. Zjawiła si~ nieba-
, .'<. ,' • • • • Barański, wicemarszałek sejmu m;strzynią Cannes cię na Bałuckim Rynku. Zjawi- wem policja, która tłum rQlz.pro 

1 ollczqc mOJe przemowlCme, I Scbaełzel, gen. dr. J. Krzemień· J ?a się .iednak policja, która de- szyła, a pooiewai obaj pijacy 
~1:I ,: !'C; ~,twlerdzić r~z jeszcze, że ski, prezes S. N. Leon Supiński, CANNES, 193. (p-\T) - .Na mię m~stTantów rozproszyła. stawiali opór, zatrz~ymano ich'i 
;,' ·;n.'d t~'lu ,va,~taś~l, które za- pr~zes N. T. A. dr. Br. Hełezyń- I clzynarodowym turnie}u temsowy":, W tynn samym mniej więcej J od,prowadzono do komisariattl . 
,nL-: :~c.ztlm:\ \v lcllu;mu ~r?rSZałj sk!' szef O. Z. N. gen. Skwarczyń w Cannes w grze pOJedyńcze,i pan, czasie na ulicy Nowosikawskiej I Będą oni jUlITO od:powi.c'lda(; 
~OW1. .J<'(:u~ .~ na~.c~mu('.\~zy~h skI .oll'az z ramienia Polskiego i Jędrz~j()wska z~.lęła pierwsze miej- j n~. ~ary1simie p.oj~wHo ~ię .2-Ch przed są:dem !Ita.rościńsk~m Z 'l 

,{'si ~ułn.' 1 t.lłko"IC (' panstv.;n RadIa . dyrekt{lr programowy , sce bIjąc w fJtlale Weiwers 6:Z, pIJanych osobmkow, którzy za- zakłoceme spo1,oJlll puibhC7.nc-
\" llt1:lIlY I'Zfl(J P. R. PIOtr GÓr .... .ki S:7, 6 ,2. ~ęli W7410sić okflZyki "My ch'C('- go. 
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AUSTRII IE IE " I( --A 
Niemcy przyrzekli Anglii. że w stosunku do kościoła kato-

lickiego ; żydóW we%ma kurs umiarkowany 
Rozmowa z wi~d~ńt:zgk1em, k~órg po p .. z~wroł:ił! przgbgl do Polski 

~rzypadek zrządził,. że wczo- I nie przeni?sła. się do Wars.zawy. chnika, lite~'alura, sZ~lIka i, t. p'l wielkie ~rudn?ści przy chęci je- gorzki, ale. nie. b~rdzo .w t? wie­
mJ spotkałem w POCiągU Kra- . Jutro udaję SIę pr·zez Lwow do MaU1 powaznc wątplIWOŚCI, cz;y go rozwHlzama. rzę. Bo, Jak JUz powiedzIałem, 
ków - Wal'szawa pewnego wie Czerni owiec. Inowy reżym zechcc przyshwić Wi~cej żydów, niżby się zda- Austrii pod względem. kultural­
deilczyka, którego poznałem pod - Rozwój wypadków w Au· I do Iikwidac,łi kupiectwa żydow- \"ało, należy, względnie należa-, nym, reI1g~jnym ~ śWlatopoglą­
czas wojny, Po wyjściu ze szpi- strii jest nam naturalnie dokład· skiego. Może ograniczy się do lo do t. zw,, sfer wyższych, a dowym me da su~ bez oporu 
tala ·W Krakowie, dokąd go nie znany, zauważyłem, ale co' niektórych branż, ale na ogół zwłaszcza żydów, w pierwszym "zgleichszaltować" z Rzeszą· -
przywieziono rannego z frontu będzie dalej? Czy austriaey, o' nie mógłby tego zrobić bez szko- lub drugim pokoleniu wychrzczo I Może łatwo nastąpić paradoksal­
wschodniego, został przydzielo- zwłaszcza wiedC11czycy, potrafi~ I dy dla całego gospodarstwa. -- nych, których hitleryzm nie u- na sytuacja: irredenta w stosun: 
ny do służby administracyjnej si~. tak z ~ni~ na dzieIl p~zest~'1 "'i~zi p~n, jestem austri~kicl11, I ZIIaje jak? aryjczyl{.~w,. To, 0- ku do "bratniego".narodu, z ~to 
w "gerterał-gubernatorstwie lu- WIC na ZmlenlO'ne warunki pol:· I arYJczykICm, dobrym patrIotą w raz fakt, ze w Austru I na Wę- I'ym walczył "ramIę przy ramie­
belskirn", gdzie peł.n.ił służbę aż tyczne, społeczne i gospodarcze? ,dotychczasowym znaczeniu i ko grzech stosunkowo znaczna ilość ni u" }lrzez 4 lata. 
do wyrzucenia oklupantów, -- Czy światopogląd narodowo . i cham mój kraj, ale muszę panu żydów otrzymała szlachectwo, Wesol, kawal 
Ostatnio spotkałem się z nim we socjalistyczny zapuści tam głę· I wyznać, że austriak, a zwlasz- I zwłaszcza w ostatnich latach ce-
.\Viedniu, w jednej I, kawiarń na boko swe korzenie? I cza prowinc.ioualny, uie nada.ic I sarstwa, spowodowało, że rodzi- N~ za~~ńczenie ~hcę panu O­
"ringu". Wiedział~m o nim tyl· - Wyczęrpująca odpowiedź I się na ku!}ca. Może prowadzić ny te skoligacone są z rodzina- powle~zle~ ~esoły mcyden.t, kt6 
ko, że jest urodzonym wiedeń, na pańskie pytania, wymagała- po SWOjl'l1lU mały kramik spo- mi t. zw, wyższych sfer a.ryj-II ry ~aJlepleJ charakterYZUje sy-
czykiem, pochodząeym z zamoż' by całego traktatu historyczno - żywczy lub gal{\ntcl'yjny. może skich; w ogóle małżeństwa mie- tuację· " . 
nej rodziny mieszczaIlskiej, że ekonomicznego. Ale postaram kwiaciarnię luh skład tytoniowy szane, szczególnie w Austrii Doli - Ja~ pan WIe, za~az pIerw­
ukończył akademię handlową i się panu wyjaśnić sytuację, jak ale w większości wyplldkó\Y ni~ !lej, a więc przede wszystkim wc s~ego dma nowego rezymu, ban 
że posiada stosunki i koligacje się faktycznie przedslawia, a jak! ma zdolności i .drygu·' do pro-', \Yiedniu stanowią bardzo znacz-I kI otrzymały zakaz, wypłaty 
z wyższymi sferami w(ljskowy' jej Berlin nie widział, a w każ-, wadZenia ha\ICllu na nieco wię- ny odsetek. ~Tyeliminowanie kwot. ponad 1.0~O sz~hngó~ ty-
mi i urzędowymi. dym razie źle oceuił. kSZl-1 skal~. \"icch pana nie "'pro tych wszystkich ludzi poza na-I godmowo: Pomewaz chcI~łe~ 

Zdaje się, że musiał odrazu i wadznją w bh!d wielki!' magazy- ",ias życia politycznego, gospo- przed wyjazde~ uregulowac k,ii 
dostrzec moje zdumienie, bo za' Aastriac, Ill~' i sklppy wc Wieclniu. Pan ,,, darczego i towarzyskiego, nie ka rachunków I zaopatrzyć 51~ 
nim zdoła!em mu zadać pytanie, nie Sil ni~mc:ami I.\'ch sklepach widzi tylko pen,o- je. t rzeczą prostą, mimo pp. w gotówk~ na p~óż, postanowI 
odezwał,slę:, . . . .,. , . . '. Ilel, przeważnie aryj~ki, klóry. Streichcrów, Rosenbergów et łe~ u kll~u mOIch lokatorów 

-:- ~Iem, ,:"lem, ze p.ar: Jesł AustrIa Jest.,na.lłepsz~m !!IZ~ !>wą uprze.imo~c~ą czarl1je klien- / C0l180rtcs. zamkasowa~ kom?rn~, z któ-
7.Jlll.o lOny mOJą obecll I,Clą w ~adem tego" ze t" z~. llacJo~a- ta i zachęca go do kupna. ale I ,. rym zalegah. Otóz Wleczore~ 
Polsce, Ale l.ądź pan spokojny, hzm rasowy Jest flkcJ~' A:ustna- tell personel lo lIie kupiectwo. to I l~to. ~ahacz~. o. dal~y pr~blem godzinę przed wyjazdem, przy­
to nie ucieczka, to tylko akt o- c~ są sz.czepe~~ g,:rmans!'-lm, al~ nie przedsiQbiorca. Za kulisami zd' b' 0l~1l1 dnaZl~;I, AC CąC .. Slę 110.: szedłem m. in. do sicd1arza, któ­
słroźności. lllgdy me byli l me są memcaUll . d i ,1" j I l b l l' I o re. usa oWle w , ustr11, m.~- I ry w oficynie domu mego ma 

• • H't.) P' . ~le z_ w asclc.e , u (yre ,tor, szą SI" <1runtownle rozprawlc 
- Ale, że też pana wypuścili w zrozumiem u i era. rocz Ję- I który poza SLOSUlll-o,,'o IlI'e ,\';e- I ~ ".:; bl k 1:_' ł k' swój warsztat. Na prośbę moją o .. k . ". ','\ I' . " , IllUall0W!Cle pro cm OM;JO a a , . z Austru; podobno obywatelom I zy a, nIc z mm}, Ule maJą" spo.- lu wvjąlkami. jest żydem często t r 'k' M' . ~ I wyrowname komornego, odpo-

austriackim nie pozwalają o. nego: Odrębn~sc kult~lralna, wy Wy('Ill'ZCZOHYll. ; i tó w 'bm'(bU i .~ JC ,I,ego, ~~szą SIę rozp~awlc wiedział tonem, na który da w­
puszczać kraju. znal1lowa, poht.yczna l ~ospo~ar ! wieh. w,"padłi:ach pochodzeuia I \~. (h:,o:11 _~Iel unkac~l. ,p.o, pIerw- niej nie byłby się wobec mnie 

- 1'0 prawda, ale można so· cza doprowadziły AustrIQ w clą'l czechosiowackie<1o polskif' '0 ' !(', . .J<l~ 'i\lado~no, k~~ClOł .kato-, odważył, że nic mi się nie Da-' 

bie poradzić, Ponieważ żona mo gu wiek~w ?O tak~eg~ stosu~kn lub w~gi('rsld('g;' Ale j t~n ż~d ~IC~1 me u~ll=je te~rn ~aslzII?-u~ leży, 
ja, pochodząca. z Rumunii, z da- ~ob.ec Nlemlec1 w Jakull z~~Jdu-1 nic dysponuje Iw.pitalami. tylko I'!:~o n~~::: J~~O w:kat~J~ za~~ę • .., - Nie rozumiem pana, odp~ 
wnej Bukowiny, bawi z córką u je SIę np. Belgia ~o FranCJI, lub ' otrzymuje kredvt bankowy luh i J. 0, • J nUJ ws ys le, o- wiedziałem. 
rodziców, postanowiłem i ja u- Irlandia do Anglh. I teJl moment l towarow\'o "'ysadzenie 0'0" z in- l~.) na Jego lono p~zechod~ą, -: - To Hitler pana rozumu .... 
dać się do teś~i6w z wizytą i już d~ się teraz odc~uć, ni.es~ely, ~~ jtereSlI spraw~: 'nic zabl~-ia, bo, .:c pon,Jogą., t~l. zadne fmezJe ~ezY •. N?wy rząd jest narodo~ 
przed .tygodUlem uzyskałem pa- pIerwszym rzędZIe I~a n!ekorzy~c :J Iho krecht musi być spłacony, P: c~ld~fl.Iozoto\\ I pseudofae~o~ l SOCJalIstyczny; wszystko prze­
szport, oraz wiz" czechosłowac- tych samych entuzJastow, kto- nIbo ban1; wzgl"dll!"C j · ... bl.).1 .. 1n·'. co

k
" , kt?rz?, zreszśt~dPrzewazme chodzi na własność narodu, T ... 

ką, polsk, i rumuńską, Kiedy w rzy rzuca I wJaty po autn w obu ",\'padkac.h k'lpiL:l? an'J'- t' Z '1 k' 1 : k' - raz my będZIemy gospodarzaml; .. I' k . d I < -... <t ~c L. re TuluJą SlQ z po ro protestan . • 
, R'] 'l' , ..' ,< 'c • {O"'. w aszcza .raje a peJs le b d' . l 'ć L sobotę wybuchła ruchawka we pancel ne elC IS" c u,} ~I", pOl1lOsa stratE'. _ . '.. . . 'a wy ę ZleCle p ael AOJDOI'De.· 

.\Viedniu, postanowiłem wyjazd • _ • 'ł" d .' . • . \~ ~tOId}c1~ narod1owły socJdahtzm - Jest pan tego tak pewny' 
mój przyśpieszyć; wprawdzie Orzech c:e '~!i jaru nOSCQ Z ~os'IGłem ~aJprę ze] _ zna a~ po a ny - Dzisiaj byli już tu ludzie z 

. b ł' - - . ,.,runt. są tak pTZ.ywlązane do re- S A i tak nam owiedzieli Już 
'-'le y em b,ezpoś~edmo zaan~a- do zgrVZQeni8 .leszcze Jedno ulgadnienie z ligi/i, że nawet najsilniejszy tel'or . .. ł 'd P t" 'hl 

łzowantrhtyc~n'le, ale nalezda- Naturalnie i sprawa żydowska dziedziny rasowej natrafi na \ nie zdoła im wyrwać ich głębo- pz~~~~~;ym s;~~la;z Pp~:a;-uJ'ąrcz~ 
em, J- prawie wszyscy, o • " A".~ W k'·· • d ć • h d k ' F tu ' ł.'" będzie orzechem clczlulll do ~---~ _MM lej WIary l o crwa le o 0- opaskę ze swastyką 

" dr.ot n, tOJczYłnśMl~~glo. k
a P?- ... .lfryzienia i prz,!niesie' w prak-I C I T L ścioła. A po drugie, kościół w Au - Panie szepn'ąłem %bliża'" na o Jes em w a elCle em amIe - oJ t .. 'I kI t . k ' , 

, XVII d ' l' W· dn' , tyce pewnc rozczarowania, s ru, a Z" aszcza asz ory, Ja jąc się do niego, na Boga, sc.ho-
mcy w Zle mcy le la, np Melk Admont Kalksbur"' , " , 
a pan wie co to w obecnej chwi- Przede wszystkim twicr- F idk' l' K '.. t . .0' waj pan to, a najlepIej zmszez 
l · B ' 'któ l k .... . . e Irc l, renlsmuns er l wle- pan to zaraz, 
I zna~zy, urzuJ.' rego o a- dz·eme, ze zydzl austnaccy są t. le innych posiadają ogromne . 

toramI są główme te elementy, I zw, wielkimi finansistami, że po majatki r'uchome i nieruchome ~rzez ł se~~ndę pap:,trzYł na 
które wczoraj wiwatowały na siadają gros kapitałów auslriac- Dziś i dni następnych! . stan~wiące źródło utrzymani~ mnIe ?S U'~:n~ ym wzro lem a po 
cześć Sehuschnigga, a. dzisiaj ry- kich należy już do bajek z ty- W spaniałe arc'. rdzieło . ". l t <. I d . ta' tym rowmez szept~m zapytał: H 'l H' l "P" " .,. •. .1 I \\ le u ySlęCy u Zl, pozos Ją- - Co pan opOWiada za bzdu-
cZą" e~ lt er " ome:az pe- ~Ią~a I .Jednej ~ocy. By~ moze, egzotyczne! cych tedy w pewnej zależności r ? 
wna częsć lokatorow zalet>8 z ko ze zydzl okazalI lepszy mstynkt ~ ~ R I ~ A U'''' lod kościoła stanowiąc poważny y . . ' , d d ' " • . . l" b . 7 i' - To pan mc me WIe o ni"" mornem, a ruga spo Zlewa SIę, l wczesmeJ wyczu I 11Ie ezple- I czynnik aospodarczy w Austrii ? \\T' d .. I d ił 
że Hitler "ukróci" kamieniczni- czellstwo Anschlussu . .Jeżeli po- t>. czym. l ocz~lle me ~yc 10 Z 

ków, więc rzecz prosta, że de- wiadam wcześniej, nie lllam na I NieSDelnione pan po ,Połudmu d.o ml~sta.? , 
nuncjaeje najbardziej bezsen- myśli ostatnich tygodni, lub mie " . - NIe wyehodZlłem I me Dle 

sowne i bezpodstawne są na po-l sięcy, ale szereg lat. Od lat bo- Fascynujący romans dwojga egzo- I DrzJrZeczenia słysza~em. 
rządku dziennym, zwłaszcza, że. wiem żydzi austriaccy wycofali tycznych kochank6'1', rosgrywający Być może, że Niemcy dotrzy- r~c-l~gnąłem go w ?ł~b. ;ar-
nie jeden właśnie z tych osobni- \ się z wielkitłgo pI'zemysłu, fioan się na pełnych claru i grozy wys- . mają swego przyrzeczenia, da- sz a u I z po~agą p0'Yle Zl ?m: 
ków na·gle zjawia się w brunat- I sów i innych dominuJ'ąc'lTch dzie pach M6rzhPolud,nłi60wY,chS' - Bhunt llego Angll·i, z·e w stosunku do - Słuchaj pan! ~1t1,er uClek~ 

\ 
J rospęł!myc iyw o ty ceny u- samolotem do Berlma WłOSI 

nym mundurze i obejmuje funk- dzin gospodarczych. W tak waż- raganu, jakich dotlld oko ludlkie I, d' • koś·oI k t r k· "O . . . , ." 
cje jako stróż prawa, z którym l nym przemyśle hotelarsko - re- nie ogllldało. ! ~e=ą ~urs :~i:rko;a:~~ ~eiie zm~~I~lz,oiah WOJS~ I ,p~lek~()-< 
dotychczas znajdowałem się na \ stauracyjnym nigdy poważnego Reżyseria JOHNA FORDA. I chodzi o pierwszych, już teraz o- CZ,! I ~uz ren'l1er, OJS a me"" 
stopie wojennej. I udziału nie brali. Po części było I ml.eck,~ wymaszerow,ały JU! Z. 

t l C ęS'Cl' przymuso- W rob.ch głównych: kazuje się, że przyrzeczenie to WIedma do Tyrolu 1 tylko pa-
o ce owe, po z . jest problematyczne. W każdym t ć S h h' b ' , Usuniete trudności ~ we. Co z ich bogaczy, a zwłasz- Dorotby Lamoor i Jobn Hall i razie, po poezątkowyeh chwi- rze a d

C 
usc mgg o epme 

W'I-azdowe . cza t. zw. inflaejonistów pozo- J lach entuzjazmu i hałasu ulicz- zn~7u rzą tIł . ś ' 
stało, znikło ostatecznie po kra- C . d 54 l.nego, przyj'dzie otrzeźwienie. _ eraz s ~ Się co , na co Ule 

Ale ł Ś • t k· ś ., l chu fra'nka francusk'lego', znikł eny mielBc na O gr byłem z.upełme przygotowany, 
w a me a I wlew op e- ~ wszystkie seanse • / \TV interesie mego kraju życzył- p lodl cil 

czony "S. A. - Mann", szturm o- nawet, niegdyś nie tylko w Au- bym sobie, aby posmak nie był oczclwy s an rzu opa-
wiec, ułatwił mi m6j wyjazd. Są strii, ale i na terenic między na- skę ze ~wastyką na ziemię ł I!0-
bowiem pośród nich i tacy, któ- rodowym wszechpotężny dom (ASI "'.0 deptał. J~ nogą· Po tym przeze-
rzy poprostu dla ehleba wstępu- Rotsehildów. Znikn~1i Guttma- IV Dziś i dni gnał Się l zawołał: 
ją do szeregów umundurowa- nowic, Popperzy, Markusowie, nasteDn,ch! - Ja zawsze mówllem, że Pan 

zł N , •• B I Kl' k' POCI', 12, 2. 4, 6. 8, 10 nych na stów. a mÓJ koszt Tausslgowle, ose, o a l set I Bóg nie opuści Austrii. - Niech 
w~'jechał ze mną aż do Brzecla- innych, których nazwiska i for- I L L E D R E U X żyje Austria! Niech żyje Schusch 
wa (Lundenburg) i tam, mI. gra'llUny były powszechnie znane. nigg! 
nicy czechosłowackiej, oddal Dzisiaj pozostała ich tak. a garst- d' , M l' "d t ' k Podszedł do bl'urka, · otw.l'\orzył 

. . k d' k l k" t r ć SWel. rUgIe] po " ayer mgu rama yczne] re- v mme w ople ę rugiemu -o e· 'a, ze mozna wpros po ICzy na szufladę i wyjął Z niej banknot, 
dzc, z którym się porozumiał za I palcach. I to będzie rozczarowa- filmie obyczajowo-społecznym, odznaczonym 
pomocą środków, oddanych mu niem dla nowego reżymu, kt6ry nagroda, miasta Paryża p, t, 
przeze mnie do dyspozycji. - liczy się, bądź to z konfiskatą 
;\-liało to dla mnie jeszcze tę ko- majątków żydowskich, bądź też 
rzyść, że przewiozłem większą I z przejściem przedsięhiorstw ży­
kwot~ pieoi~dzy, niżby to w llor dowskieh "za darmo", w r~ce 
malnych warunkach było ll10Żli-1 więe('.ł zasłnżonych, niż zasob­
we, A czesi nie robili mi żadnych nych bojowników partyjnych.­
trudności. I tak, po jednodnio- Gros żydów Austrii składa się Wielki sukces 
wym pobycie w Krakowie, ja?ę mnIeJ. więce~ w poło~ie z drob- znakomitej 
teraz do Warszawy, aby odwle- nego I średmego kuplechva, a w artystki! 
dzić rodzinę, u której mieszka- połowie z wolnych zawodów, I 
lem w Lublinie, a która po woj. jak adwokatura. medycyna, te-

Ił 
Dziś o g. 12 i 2 

2 PORA~!~ od 

III ••• 

- Proszę. Resztę komornego 
wyrównam za. dwa dni. 

- No, już dobrze, powiedzia­
łem, mogę i dłużej poczekać, 

Podałem mu rękę i śpiesznie 

I 
się oddaliłem, by wsiąść do pierw 
szej taksówki, którą spotkam 
i udać się na dworzec, gdzie już 
poprzednio oddałem do przecho-
walni moje walizy", , 
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Hillerowi pom g masoneria I Sqd~ili , że sukienka 
Marysi jest biala ..• 

Endecki "Kurier Poznal1ski" pod lo nrat(,wa~, ale - nie wczoraj,' sharmllliiwwana. z tE'ndencjan11 
Il(,~:t.ąc dvskonałe wyrcżysorowanh1 h'ez rok terna, i nie przy zacil'ldym I frallrtl.-;I\i!·j ceetwli lć.ż "Grant 
1\1L~t:hht,,;)u Austrii, doV\,)dzi, iż do lll~.;snń",kim i przeci.nvłoskim upo 0ri( nt" . .'\ pr7.8eież Czechosłowacja 
wykonania tego widkiego posunię- rze p. Edena i 5cgo p:utnerów pa· była z innycłl państw najhardziej 
cia walnie dopomo:la Hitlerowi... ryl'kich i gcul'wskich, lecz nl!. pod- w tym zainteresowana, by Al,Istrii 
masoneria. st:nvie shannonizowania polilyld nie zawojował hitleryzm, by (lstall.1 

Oto "r'3\n~lacyjnc" WYW(lI)Y tego angiel-.;I,o - francus!;;o - włoskiej. "i\~ J'l'·(,l.ywi<;tlt .jej niepodle~łość 
p:RDla; Tymcza;;C'm to, co robionQ, wiodle: n" czy AlL.:;tria będzie fnrmalllie 

.,DLUl''I: tę reżysClię ułatwiło Ber Ul Z~'It1)y lliepouleg-łc,i ;\.u!::)trii i de \Yci"l( na do Hzeszy Kiemii?('kiej, 
linowi znakomicie niedołęstwo po· nowego z ,v y cięstwa Rzrs7.y Nic· Z:ll':tz Cly pćilliej, czy też b~dzie z 
Utyki 'ran~u3klej i angielskiej. Za- llLi,'rkiPj. I nią związana wzorem GIlańska re­
I'l:dziło oto masoń~kim swym dok- Nie jest też bez winy polityka ! :zinll"m partii hitJerowc;kiej, to już 
tryuE'r!'twem i ciasnym, ni(,pl';~ewi- rZ1ldll czechoslowarkiego, która I rz('cz dl'ugorzQ,iui1. Niemcy "Sude· 
dt:iąl'Ylll egoizmem mocarstwa te i także w t~pym uporze P1URońskin, tenlandu" bt:dą zapatrzeni w przy­
Herowaną. pn.ez nie Ligę Naro· wj'lziała i wyolbnymiała nieh~zple- klall ni(·JlIców austriackich. T(l na· 
d( w w ostry konflikt z Wlocbami (,ZOl~~tw() d!;t Cll'choslflwarji w po l(';~ało pn:e,,-idzleć". 

z POWlllht it:h wy!miwy etiop~kiej wrocie 10 Wied!Jia na troll Habs. GdylJY z wywGdów tych odrzucić 
z tylU wynikiem, że Rzym związał bil\'gów, podczas kiedy w tp!l spu- wplątaną niLrotrzebnie, rzekomo 
się ściśle z Berlinem i <:\patrzony stli byle, mdlla wł:.tśnie wbić trwa· 't;~,,('rhwła(lnq. mawnerię, miałyby 
w kolonie swe afrykańskie i Mo· \ ły klin między Austrię a republl . . onr - jnlt tli się mówi - ręce i 
ne Śrcdzi.emn~, a zarazem znabEor· imń~ko - hit!. erowską Rze~zę Nie· II m.gi. ale Wl wczas nie nadawałyby 
howany wielkimi zadaniami w Etic. \ miecką. Ta pe,lit'yka praska była si~ do rntltckiego organu. 
pii. zdezinteresował się mniej czy...........;:.. ' ..................... 4 fi --

więcej w sprawie basenu naddunaJ- 200 O O · li" AUSt'--I-I" 
skiego i przede wszy~tkin, prote- . IV W Ul 
gowanej przez siebie dotychczas • :':)"::,:~·":"dopóki nie tlor6wnaIi Jej 
.Aust.rii, zostawiając tam wolną rę- Z czego 25.000 obywateli polskich 

z chusteczką wypraną w Radionie kę Rzeszy Niemieckiej .. 
Faktenl jest, Ż'J Włochy poświę 

cily Austrię. Schuf'chlligg miał pa· 
wnosć że ni\3 poprze go Rzvm. jak 
liie uczyni trgo ani Paryż. ani ·Lon. 
dylI. -

NiepOdległość Austrii mozna by · 

W toku obławy, przeprowadza­
aej przez }łOUclę na szulernie, maJ­
dulą W' tylnym pokoju pewnej ka­
wiarni towarzystwo, zajęte grą ba­
zardową· 

Pi~iu graczy wezwano Juz do 
wyłegltymowlUlia .f~ i do udania 
się n. komisariat. Gdy prsyala 
kolei ua 06tatnlego gracza, ten 
chce pomówić Da osobności ~ in­
spektorem policll. 

- Dobrze, C9 pan ma mi do po­
wiedzenia? 

- OtÓŻ pan nie moił mnie 
Aresztować, jałt innych, bo ja nie 
uprawiam gry hazardowe1. 

- Przecież pan ma karty w ręce 
i pieniądze przed sobą. 

- Tak, ale przy tym nie ma ha­
zardu ... Ja oszukuję. 

* 
- A więc, kocbany przyjacielu, 

}Jall ttl'Ż jest zwolennikiem rozdzia­
łu płci przy kąpielach morskich? 

- Zapewne! Do tego stopnia, że 
żona moja kąpie się W morzu Pół· 
'Iocnym, a Ja w mOrzu Sródziem-
nem. 

* Szwedzki statystyk, Sorensen, 
opracowlał osobliwą staty'Jtykę, w 
której obliczył, ile czasu przed lu­
strem spędza przeciętnie kobieta. 
Licząc skromnie, sądZi on, że czas 
ten wynosi pół godziny dziennie. 
W ciąg-.. roku tworzy to 1~ go· 
dzln. Kobieta Ucząca 10 lat spędzi. 
ła zatym 10.000 godzin w swoim 
życiu przed lustrem; jest to więcej 
ulż rok. 

Ucrony statystyk zapomniał jed 
hak uwzględnić w swoich oblicze· 
niach kobietę współczesną, opiera­
Jąc, widać swoje spostrteienia na 
obserwacjach z przed wojny_ Ko­
b~ety rzadziej bowiem przeglądają 
SIę dzisiaj w zwierciadle, niż w pod 
ręcznych lusterkach, co czynią 
z . !,~wnośeią kilkadzie~iąt razy na 
dZłen. Przy uwzględnieniu .ieszcze 
luster w magazynach, re\ltnura­
cJach~ ~awiarniach, dancingach _ 
lIczbę godzin pqdaną przez p. 80-
rensena wypadnie pomnożyć przez 
d~ • 

Według oficjalnych danych pewnością nie przekraczając cy­
austriackiego urzędu statystycz· \ fry li2.000. 
nego, na obszarze całej Aus\l'\i I \Ye \Vicdl1iu mieszka okolo 
żyło w 1923 roku 220.208 żydów I 40.000 żydów (objętych powyi­
z czego 201.513 we ·Wiedniu; w szymi obliczeniami) przynalei-
1934 roku zaś liczba żydów w ności obywatelskiej nie-austriac 
Austrii spadh do 191A81, z czc- ' kiej, z czego w przybliżeniu 25 
go we Wiedniu 176.043. Urzędo- tys. obywoteIi polskich. Przy tła­
we obIiczenia szacunkowe poda- : czająca większość tych żydów 
wały na koniec 193i roku 160 tY- I (związanych z Wiedniem jeszcze 
sięcy żydów 'we Wiedniu, t. j .. -! '\ z czasów monarchii austl'O - WG­
procent ogółu zaludnienia sloli- gierskiej) zagospodarowała się 
cy. Poza ·\Viedniem liczba. żydów I w stolicy związkowej w latach 
mogła przC'kraczać 12 - 13 ty- powojennych. Liczba uchodź­
sięcy, tak, że przypuszczalna' ców żydowskich z Niemiec (od 
liczba ludności żydowskiej w /1933) przypuszczalnie nie prze· 
całej Austrii wynosiła na począt· luacza 3.000. 
ku 1938 roku około l iO.OOO, z 

T a różnica między "białym" i "białym" przemawia wyraini" za 
R a d i o n e m. W zwykłym praniu znika tylko powierzchowny 
brud, podczas gd)( R o d i o n usuwa też brud, który wniknqł 
głęboko w tkaninę. . ; . 
Przy gotowaniu bielizny w R p d i o n i e wytwarzają się milionY 
drobnych pęcherzyków tlenu, które przenikają na wskroś tkanin.', 
Dzięki ~emu bielizna będzie rzeczywiście czysta i biała. . 

-~ 

-
Ula 'mi re ro zi ,mi. 

-ch tr p6 • - Co vwykry'o ślad 
rzypuszczeni i doi'WIYs'y -

WIEDEŃ, 19. 3. (Tel. wł.). -I sypialni rodziców. Gdy ujrzał, przywódców regionalnych i ż.e był OD W porozamłenha_ 
Samobójstwo byłego wicekancle że rodzice le.żą martwi, zastrze- przez ciągłe rewizje i poszuki- spiskowcami. 
rza Austrii majora Fey'a przed- \ lił się z l'ewolweru, któJ'y wy- wanie broni w różnych stowa· Podczas procesu przeciw. Wl' 
stawia się w sposób niezwykle padł z dłoni ojca. rzyszeniach i organizacjach. zistom" oskarż,onym o. zamordo 
tajemniczy. '\V mieszkaniu pry- Tragiczna śmierć Emila Fey'a Kiedy z początkiem lutego 1934 waflie DolIfussa, pano.wało o.gól 
watnym byłego wicekanclerzu I burona v. Retłelstein i jego. 1'0- roku DoIlfuss opuścił Wiedeń ne zdanie, że Fey nie przecl~8ta 
służba znalazła leżące na podło dziny wywołała wielkie wraże- na kilka dni, aby odwiedzić wę- wił się dość energicznie . PrOP9-
dze trzy h'upy, Był to b. kan- nie w całej Austrii. Jednocześnie gierskiego premiera w Buda- zycji nazistów, by wstąpił do ich 
elerz Fey, jego żona Malwina, zaczęły krążyć różne pogłoski i peszcie, Fey, jako zastępca kan rządu, który zamierzali WÓ'Y­
oraz 19-1etni syn Hel'bel·t. Obok przypuszczenia. elerza przeprowadził rewizję w czas u~worzyć. Kilkakrotnie tłu 
leżał rewolwer. Jol. ustaliło Były wicekanclerz Fey Ul'O- głównej siedzihie socjal-demo- maczył się tym, że nie pamięta 
śledztwo , b. wicekanclerz Au- dził się w r. 1886 wc '\Vicdniu, I kracji. we Wiedniu i w redakcji i nie może zidentyfikować żad­
strii zastrzelił najsaml)rzód żo- Po ukończeniu gimnazjum i od- ich plsma "Arbeiter Zeitung". nego z oskarżonych. 
nę, celnym sh'załem z rewolwe- byciu jednorocznej służby Woj-r' \V dniu 11 lutego ogłosił enun- Po tych wypadkach wpływ 
ru \V skroił, nlłsh:pnie ski~N)w"ł .. ko\\'t'j, poświęcił ~i~ służbie za cjacj<:, że ._auslro _ bolszewizm Feya w Austrii zupełnie · upadł. 
w sw~*~ czoło, popełlliając sa-I WO?ow~g~ ofie~)'a. :" cza::c I hędzie wkrótce wykorzeniony w \Vycofał się z polityki i zos~ 
mobóJstwo. Gdy padły te dwa wOjny swwtoweJ :sluzył w plC- !.raju". prezesem Towarzystwa 2eglugl 
strzały, syn mjr. Fey'a, Herbert, chocie w pułku "Deutschmei-, \Vobec tego nic było niespo. na Dunaju. 
który przebywał w sąsiednim ,'Sterów", brał udziłał w walkach dzianką, że kiedy 12 lutego za- Przed przewrotem major Fe" 
pokoju, wbiegł co prędzej do na froncie ~erbs~im i włoski~n l rządzono rewizję w głównej sie . zaproponował Schuschniggowi, 
.., odznaczył SIę duzą odwa~ą· .dyll dzibie socJ'ulislów w Linzll, nic że l)okieruJ'c przeciwko narodo-=- • i ei35N+A!6iiK\IW " 

cztery.razy ranny. Za swą SlUŻ-j klórzy ze skrajnych socjalistów wym socjalistom akcją Heim-
CUDA LETNrEGO SEZONU. bę :voJskową. otrzymał wiele 01" stawiali opór. Fey zarządził u- wehry. Równocz.eśni~ . )e?na~ 
Przo:rlujący w dziedziuic mody w dt'l·o,~' , za hr~wUl'Owy atak na · życic siły, po czym wybuchł był. w. kon~akcie z narod~Vry~llI 

I.odzi i't\lon l\.ul'elu3zy pl1.ni RUy fl'onCle włosImu, przeprowadzo· sh'ujk gcncI'alny w Llnzu, ktÓl'y SOCJalIstamI. 
~yrki::;ow\'i w tegorocznym sezonie ny nu górzc Osw:lIdu otrzymuł przeniósł si~ na Wiedeń. \V ten -----
prześcignął wszelkie oczekiwania order Ma~i~ Ter~sy. . sposób zaczęła się akcja czynna Policia W meczecie · 
pięknych łnozianek . Po WOJlll~ n.1Jr: Fey ~ył .Jed-

I
· wiedeńskich so~aIistów prze-

Fr.·cza właścicif'lka z miłym nym z z~łozyClel.ł austr!ac!,-Jego ciw siłom rządzącym. Omara 
nśmit el1l'1I1 liokazula 11am !\alb bo I zw. ofIcerów l załozycIelell1 D ł W" JEROZOLIMA, 19 marca. -

. - . k I b t t' osz o we IcdnlU do krwa-
2:actwn swej WI('senneJ' kolekcJ'! ZWląZ u (om a au OWo l lk' '" ,.Dawar" donosi ze źródeł arab-'-. . 'J" 1--1- 1 - .. • wyC) wa - mIędzy wOJsklem l 
h:l. tl'~I1\'l da nawet t:1J'cmniczcO'I,l uz w \.1 ka at po wOJnte, " 'b 'k . P ł' sklch, że w meczecie Omara. li-. " h T t . . d ' k' . 1'0' otm aml rzesz Q 1 000 o· 
I''lhkl zasłony, kl'yjącrj cuda lct- c WI l u worzenlU Wle ens lej 'b dł' O '. . mieszczono posterunek policji, 

. Heimwehrv Fey słał si" 'ednn so pa o trupem. dpowledzlal l:ll'(!O sezonu. I J' . "< .1 ... ś' t dk' zł>ożony z 4 policjantów i z ka· -. . . . z czołowych postaci politycz- no c za e wypa -I w znacznym 
Od ml.1~kl:OlllIłWJ~zy ·h trottclIl'ow Jlych w Au.strii i począł cieszyć stopniu spadła na Fey'a. pr.ala. Do tej pory policja nie 

ze ~t' lłIV l fIlcu w t..'l.k bworyzowa-. • lk" 1 d • k J' Jego sprawą było że późnieJ' mIała dostępu do meczetu Oma-'., p .... , _. SIę WIC Iml wzg ę runi anc c- . .. .' ra _ 
~ym przt:z .11 :\'l l ... Ł<Jdź czarnym rza ks. Seillla, współpracuJąc p~rha sO~Jah~tyczna została ! ,O,Z . • I . 
k~lOT~:. od P!o.stych . . klasycznyc1~ Jednocześnie ściśle z ks. Słar- w.ląz~nQ l .z Jego rozk~zu WIęZ- \ Nlezwrk J w,padek· 
c:~nl ~l r, ~l . śh?znych ('Mek ts hembergl,em. n~-owle. bylI tra,kto.wam M';1tal- W Anglii na meczu piłkarskitn 
" , t;:"k .1 . kWIatków, ws.zystko W maju 1933 r. Fey zostal me, a Ich rodZInom odmaWIano pomiędzy Aston Villą i l\Ianchestet 
r~z, ,_ Iln~ł) e\(~ przerl naSzymI oew. wicekanclerzem. pomocy. City wydarzył się niezwykly Wypa-
1m P' .. .. t N ~ł .... o reorganIzacjI ml11lsters wa Po zamordowaniu kanclerza dek. a 10 minut przed lcońcetn 

• • I ,ł1l~ .~rub~ JlIt'clone, klac;~czne DoIlfussa w Hpcn 1934 r. powie DolIfussa w roku 1935, rola meczu sędzia spotkania Thompson 
f..:;lłal.lY ~ no" L' }7zotyc;-ne. W14W-/ rzoI!0 mu ministerstwo bezpie- Fey"a była dość dwuznaczna, został tak silnie uderzony płłk;t; fe 
1U,1. han\ ne buklevy kWl?t( w. fan- czenstwa. gdyż oficjalnie występował on stracił przytomnM~ MiejSce Jego 
ta~ty('z.fl(' 1<::('z t>leganc]{](; fasony l Ledwo Fey odzyskał swój u- Jako pośrednik między reżimem musiał zaJlł~ Jeden :Ii sędziów linio 
s~:tnl)wJą \yy.Jfl.tl~\wo. uc1m:,~ kolek- rząd, zaczął prześladować socja a zamachowcami. ,V całej Au- wych, któty prowadsR meez do 
tJQ ~aIl)nu I'alll t-yrkI.o\yeJ. .listów przez aresztowania wielu strii mówiono wówczas o tym, ko6ea. 
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(en, faiJrrrzne . 
.~~----­HURT i DETAL! 

felielon 

Astronom· amator 
Zacząłem interesować się gwiaz 

darni, gdy miałem pięć lat i co wie­
,~zór <,hodziłem do szynku po \V'uja 
Alfreda. Podczas drogi do domu. 
biegnącej zwykle zygzakowato, 
wtajemniczał on mnie w wiedzę 

niebieską, którą nazywał: astrono· 
mią· 

Wuj Alferd najhardziej lubił stu­
diować księżyc. Twierdził, że na 
niebIe są dwa księżyce, co można 

najlepiej zauważyć w sobotnię wle­
('zory. Niekiedy księżyce są tak 
blisko ,;iebie, że jeden prawie po­
krywa drugi. a innym razem znaj­
duje się między nimi znaczna odle­
głość i jeden księżyc goni drugi. 
Teoria jegl) polegała na tym, ze zie 
mia kręci się dokoła jednego i dru 
gi~go księżyca, a księżyce kręcą się 
dokoła wuja Alfreda. Być OIoze 
miąl rację, ale - choć się bardzo 
.tarałem - nie !Dogiem nigdy ZCl­

ba~'zyć więcej, niż jeden księżyc. 
Nie bacząc na to rozczarowanie, 

. z<lchowałem. żywe zainteresowanie 
ola astronomii i jeszcze jako chło­
piec kupiłem sobie pierwszy tel a­
sk.)p, przy pomocy którego ogląda­
łem niebo. Mój teleskop składal 
.ię z trzech części wsuwanych 
jedna w druga, lecz jako instrument 
ebserwacyjny nie miał więcej zalet, 
liiż brudna flaszka od m!eka. Wy 
j.!leOl więc w kC'ńcu z niego soczell 
ki i podarowałem go głuchawej 
ciotce Linie, aby mogła lepiej 
słysze~. 

Jedyny raz w życIu otiserwowa­
lem niezwykły f~nomen na niebie. 
by}:) to pewnego wieczoru, ubiegłej 
jesieni. Na horyzoncie ukazało się 
nagle bjaław~ światło f północna 
strona nieba wyglądała ,..... przez 
kilka chwil - Jak fosforyzujące le-
2'-ioro. Podczas gdy obserwol"'ałem 
to nieziemslde zjawisko, pewien 
staruuek opowiadał mi legendę o 
pochodzeniu zorzy północneJ. Słu· 
cbałem wzrl1l1zony pięknego poda­
nia i patrzyłem na cudowne świa­
tło. 

Dopiero gdy wróciłem do mi1l8ta. 
dowiedziałem !'ię, że w elektrowni 
było jakid nszkodzenie i zerwały 
siQ dwa druty wysokiego napięcia. 

Who 
A 

Łódź • 
USI być pi 

Specjalna komisia artystyczna powinna zamiast inspekcji budowlane • 
koncentrowac w swym reku sprawy, dotYCZClCe estetyki miasta 

Kwestia podniesienia wy~~ą l dziej, ze Lódź staje się O&ta­
du estetycznego Lodzi leży bez- tnio ośrodlk.iem wycieczek tury­
wątpienia na sercu wszystkim stY'Czrnych. 
mieszkaI'icOtIll naszego miasta. Ale spójrzmy na chwilę na 
Również nasze władze miejskie to, cośmy już zdołali wykona~ 
w}'1kazują dla tej spra'wy wiele w dziedzinie upiększenia i zeu­
z'roZUimienia. Ostatecznie Łódź ropt"Wowania POlskiego MaD­
wciąż się rozJmdowuje, stajc chesteru. Miasto pokiI'yte zosta­
się z każdym dniem coraz wi~- lo siecią ogrodów, za~zY1lla bu­
kszą i tylko patrzeć, jak Uczyć dować skwery i planty (Al. Ko­
będzie milion mieszkańOOw. ściu.szki) , remontuje fasady do-

W t}'1ch warunkach trOtSka o mów, porządkuje główne arte­
wygląd zewnętrmy jest i uza- rie, UJSuwa 'Szpetm.e szyldy i t.p. 
s adm i ona i konieczna., tymh!łr- Zdaje się doŚĆ dużo... Efekt 

tych prac jest jednak naogół je 
ooak slaby. 
Oglądamy z dnia na dziei'i. 

mniany, kon:statllljemy, że pod! 
wieloma względami wygląd' 
miasta się poprawia, jednak 
nie mo-l:emy oprzeć się prze· 
świad~zeniu, że jeśli te wsz)"St· 
kie wysiłki i pra<;e nad podnie. 
sieniem estetY'ki Łodzi będą się 
nadal posUJWa,ły w tak żółwim 
tempie, jak dotychczas., to s.zpe 
tota naszego grodu zniknie w 
na.ile~ wypadk.u za sto lat. 

Il: KAMERALNY H TYLKO t,dzień HABIMY w Łodsil WrsL b~dzle od 23 bm. 
~ Gołdnne WJstepr teatru paJestrńskiego U R I E l A K O S T A 
a&I CEGIELNIANA 27 A B I M A .... DYBUK 
I- Bilety - kllsie telltru KlImer. ..... KORONA DAWI~A 

Sezonowe, lU wOjewódziwie 
zabiegać będą o przyśpieszenie załatwienia ich 

konferencję w urzędzie woje­
wódzkim, gdzie prosić b<0a o 
in.terwencj~. 

postulatów 

* Zwią.ze'k. zawodowy robotJni· 
ków sezOIl'owy.ch czyni dalsze 
zabiegi o załatwienie spifawy 
żądań podwymzenia płac o 20 
procent i przym;ielenia dal­
sz~h kredytów na rozszerzenie 
robót ze wz·ględJu na zbliiający 
si~ termin i.naU!gUll'a~ji <robót, a 
nawet częściowe jui ich unreho 
mienie. 

Zwią.zek zawodowy przemy· 
~bu .iedwabnicze~() wystąpił do * miniJs.terstwa opieki społecznej 

ZwiąlZek klasQJWy robotników z W1Ilioskiem o InadaiI1ie układo­
prz.emysłu włó.kieIl!Iliczego zw.o- wi zbiorowemu, zawartemu w 
łał na następną niedzielę ogólne tytm przemyśle w Il'. 00. prruwu 
7+.romadzenie wlóklIliarzy, ce- p owszecooośd. Przeciwko tej 
Jem om6wienia sprawy wiJ>rowa koncepcji wypowiedziała się je. 
dzenia 4O-godzinnego tygodnia dDa z najwięklszych firm tej ga­
pracy w przemyśle włókienni- lęzi przemysłu skladając pro­
czym. Po przemówieniach, któ- ,test. !Losy ,protestu lilie są ma­

Cechuje 111M b owi<!ID , widoct. 
nie, niezdecydowanie, .,owo . 
no§ć. a CO najgorsze pewneg 
rodzaJu chaotyczność w pr 
cy. Nie zdajemy sobie ~prawy l 

tego, że wszelkie poczymania 
kierunku Uipi~kslenia miast~ 
winny być skOOrdynowane f 
skOncentrowane w jednej, pIJ 
wołane.' do tego i fachoweJ, i 
styhlCji. 

Tak się stalo, te np. bar'dz 
powlł!Żna spraWa szyldów, jak i 
wszelkie inne sprawy,dotyczące 
estetyki Łodzi przesądzane S2ł 
przez urząd, którego zadanien 
jest wykonywanie nadZOru bu· 
(lowlanego. 

Obarczono łódzką inspekc1ę 
budOwlaną niepotrzebnie obc ­
wiazkiem czuwania nad plan 
wością akc.ii uporządkOwani 

. wyglądu estetycznego miast. 

I 
Nie przeczymy, że wiele spra 
1, .tej dziedzi'ny za,zębia siq o 
IiziałaLność inspekcji budowla .. 
nej, jak sprawa parkanów, a 
chitekturv bud'owli i t. p . jec!" 
n:l.k nic mOżna pogodzić się li 
rym, aby ins.pek~ja była w _ -
tą,cznie kOillpetentm.a do ro~­
strzygania za.gadnień estety}. 
mia'sta ... Dość spojnzeć na spr. 

Schorzeniom ślepej kiszki zapQbl 
ga się przez oezyszczanie przeW'Od 
pokarmowego raz do dwóch razy 
tygodniu naturalną wodą g o r l': l 
FraneJszka-JÓzeIB. Zapyl. Wasz. Pierwsi przyJęci ad pracy ro­

bolmiey zostali uangaŻ'Owani 
na waT'U!llkaeh zeszłorocZ'Jlych, 
bowiem d'O tej pory ani rolni­
sterstwo opieki ~ołecmej, ani 
dyrekcja główna fundUlSlZU pra­
cy, nie udzielily odpowiedzi na 
postwIaty związku. 

re wygłoszą. wybitniejsi działa- De. natomiast. jak si~ dowiadu- wę, lSI7.yl'llĆJw, aby stwierdzić, . 
cze związkowi. Zlgromadzenie jemy, już w nad~h()ldząIC-ym ty· nie wywiązała się ona nalet,. 
poweźmie ucllwały i wyłOIlli de- \ godniu wydane ma być zarzll- efc pOd tym względem z nałot 
legację, która złoży odipowiedm.i dzenie rozciągające ukl"d na ea nych na nIą zadań. 
memoriał władzom centraJIllVffi. ty przemYSł jedwabnicz.v_ Usunię10 szyldy z kilku uli ... 

PoniewK, 7JdaJIliem: 'związku, 
odwlekanie za!latwienia tej spra 
wy może spowodować zaostrze­
nie sytuacji. a nawet doprowa­
dzić do straJku, w poniedziałek 
przedstawiciele związku odbędą 

• . li m. in. z Piotrkowskiej, Pił.sud 
Książeczka oszczędnosclowa skiego, z Pl. Wolności i Gló 

Banku Kupi ecko-KredJllowegO nei. ~ co dano ~ian za tc~ 
. _ _ USUlll~to wprawdZie szy:lc. 
W lodzl. Piotrkowska 29 brzydkie, a zastąpiono je (w 

- to spełniony obowiązek względem siebie samego. myśl przepisów, wydany -
FUIRA··LISY j'h SUSMANEK 67 ~ 

g, '- • PIOTRKOWSKA ]i 

.,Obrońcom Lwowa miasto Łódź" 

przez inspekcję) niemniej szpc 
nymi wypukłymi literami i nn 
pisami. A stało się to z tego po 
wadu, że inspekcja budowIaT . 
nie POIs.iada sn.,onkretyzowane-go. 
planu poprawy wyglądu szyl­
dów i, gdyby nie neony, któt 
Ożywiły nieco w ostatnich l -
ł~h ulice pryncypalne, L6dI 
z jej głównymi arteriami przy-.. L~PSZE" DZIBWCZęTA 

.,Co to za nowa tancerka 1 I ~rzed'5tawia Bełte Druvi,s w fil· 
Coś lepszeglo.?" mie ,.Fortancerki" - aż do na· 

"Podoha ci się?" J)i1su .. Koniec" - całość jest je 
.. Tak". dnym wielkim przeżyciem. 
.. Wię~ wet ją sobie". '. WaJka z hańhiącyini obycza. 
Oto ~ecl;na ze s~en. lłare SZICiC. jami, płynącymi ze świata pod-

{lrawd~iwle mocnego l s~~sacYl ziemnego, pł'owadz,ona prze1. 
ne~o fIlmu "Fo:t~cerkl , ~y. społeczeIlstwo i sp.r,awiedli. 
~wlet1alnego "': ~lTI~e "Palace . wość, to niewyczerpany temat 
Dużo byto JUz filmów o han· wielu powieści i filmów. W tym 

d!arzach zyW)1lll toware~, o ko filmie jednaik po raz pierwszy 
bietaol~ .upadłvch. kobIetach. - p~zedstawiony ZO!Stał bUlllt (l.fiat \ 
t~'V10:dzlcIelk~ch, "a!e t:raz d~ple tych podziemi, pięciu fortance-
10 po r.~: 'pwrw szy fi~ ,,:l\.:~ rek, przeciwko zhrodniczym \ 
czyI w Z}Cle fart~ce:ek l Jak władcom. Zwycięstwo sprawie- . 
r~flekto~em rozś,~eth~ WlSz~St. dIiwośd ma tu ~lęboki sen.s 
kle. Cleme, o~aczaJ~~e l~h dZi.W. WlSlrZąSU sumienia nie tylko 
ne l pełne l1IebeZpIl~czellstw zY· sp ołecz ellstwa , ale i tych wszy­
cie. stldch, którzy zbłądzili na ma-

"Forta'nce.J.'Iki" są w całym te- nowce. "Vstrzą's ten to początek 
go słowa znaczeniu filmem re· walki o dohre obyczaje. 

Delegacja łódzka na cmentarzu obroń 
ców Lwowa w chwili składan,ja wie6· 
ca. Na zdjęciu od lewej: adiutant gen. 
Langnera kpL Czihiryn, pos. Wado",,·, 
ski, dyr. Rzadkiewicz, prezydent God· 
lewski, prezes W olczyński i p. Gajew-

ski. 

pominałaby z powodze 
mieścinę prowincjonalną. 

Uważamy, że takie mi~ 
jak Lód,ź, powinno mieć ~ • 
ny Ulrząd, wz,ględJnie komisję . 
tysłyczuą, kt6raby koncentro­
wała w swym ręku w,sze1kie 
mierzenia i poczynania w dzi 
i1zim.ie podllliesiemia estetyczne.. 
go wyglądu Uilic. Komisja arty.. 
s'tyaz,na, kltoca ws.J)Ółpraeow 
by ~ kadrami plastyków, maJa.. 
rzy, rzeźbiarzy ł arc.hitektó ~ 
decydowałaby o kolo<rach f .. 
sad, wyglą.dzie parków, dziel­
nic. zatwierdzaaliu plan6w pt 
mników. tablic, szyldów i r 

Bol.(Zki lokaiorski~ :~;\ ~=;: pOŻ=~: 
• • • • II stkie te sprawy i dawałaby 

welaqyjlllym. 
"Przestal'i. udawać cnotkęl 

l3~dzif';sZ dla niego llIPrzejuna, 
czy nie?" 

om6wione będą dZiś na wiecu w kanie .. Ton 1 kojmłę, te o sprawach este."kł 
Dzi!'iaj o godz. 10 rano w sali PrZl'ma.wia.ć będą.: dr. adw. JÓ- rozstrzrgaJiby ~aehowey, a n~ 

W tym n.aj,silniejszym dram3 kincMa,tru "Ten" (Kcpernika 16) ZEF LOOS i członkowie zarzą.du HrZedmcy, .ktorym nar~eon 
cie, jaki wyprodukowaŁa Aml?- o.lbędzie :óię wiec lokatorski, zorga l'P H('nryk DOl\'lER~DZKI i Józef wykonywanie prac. na ktoryc 
ryka, wyst~puje na czele wiel- nizo\vany przez zw. lokatorćw i Buli GLAtEWSKL sie uie znają. 

"Nie, nie będę". 
. ,\Vięc moŻCls.z iść precz, na 

tIlice!" 
Oto .iesz,eze .iedna t. zw. moc 

tła scena, jakich w filmie są ca 
łc setki. Od samego początku, 
adv na ekranie ukazuje się 
wstępny napis .. \:VIlJ.'iller Brlo:s''. 

kie.i obsady rewelacyjna w każ loklltl re w województwa. łódzkiego Rez· lucjl\. prz;eGłana zostanie du (G) 
dym geście Bette Davis. Za swo (Piot.rkowska. 107). cr·ntr-J.lnyrh władz . 
ją kreację właśnie w tym filmie " _______________________ -

a~to~ka ta ~znana została. ofi- I Sala F.-Iharmon.-i Nllrutow'cZII 20 II ' Gościnne PAULA BURSTEINA i LlLlAHY LU 
cJ;alme na międzynarodowej wy j _ _ Tel. 11384 w,stępv 
st.awie fil~Q.wej w Wenecji ~aOSłałnra J1remrera , p~i~g.O 9~3~'~~e~~: ABRA SZKA KATARY N IAR 
plerwls,zą filmową aktorikę ŚWl.:ł w 2-ch lIktlIch, 5 obrazach. - Ch6r i orkiestra pod kierownictwem D. BAJGELMANA. 
ta. Kler. S. NATAN. Bilety do nabyclll w kasie Filharmon 
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l'dź oro z,'de O 
dzień imienin Wielkiego Marszałka 

Wczoraj Łódź U!l'oczyście ob- Po nabożeństwach :rnlodzież po­
ehodziła dzień imienin Wielkie- WTóciła do szkół, gdzie odbyły 
go Marszałka Polski Józefa Pił· się okolicznościowe akademie i 
sudskiego. pogadanki. 

Mirus.to jwż od onegdaj było O godz. 10.30 w katedrze od-
()dświętnic udekorowane. Na było się nabożeństwo, celebro­
brrurnach domów powiewały cho wane pol'zez biskUipa J'asil1!skiego. 
ł'ą:!wic o barwach narodowych, Na nabożeństwie zgromadzili 
witryny sklepów i balkony nie- się DrzedsŁaJWkiele władz z wo­
których domów były przybrane jewod!ą. łódzkim ,p. Aleksal1-
zielenia. drem HAUKE - NOWAKIEM. 

\V g~dJzinach ral1lD.ych odpra· dowódcą. O. K GEN. THOM­
wio.ne zostały nahożells,twa w MEE. wicewojewodą WEN­
świątyniach wszystkich wy- DORF~EM, gen. DINDORF­
znań dla miJ'odJzieży szkofu1ej. - A.NKOWICZEM, prezyden.tem 

• ••• GODLEWSKm, nacz. dr. WRO 
~1łIt-~ ••• 'NĄ i starostą dr. MOSTOW-

r.~1 . ~.'I' SKIM na czele, przedstawiciele 
': ~~.~ ~ ; organiza.cji, s~olwa:rzy'szeń. HI?: 

"_~I ~. Poczty sztandarowe or~all1ZaCJl 
, . \ . i związków ustawiły się na pla­

cu przykatedraLnym. 

Nabożeństwa żałobne odpra-

b tk wiOlIle zostały również w syna-1'\':ij:,ilniejszy VI klasie, o ma a 
f'.tah'l do kąpieli dod~je szyszk(~ godze .przy Al. Kośduszki, w 
NOVOPIN, która wygląda jak na- kośdele ewangelicko - augsbur-

skim i ceIikwi p.rawosławnej. turalna szyszka sosnowa. 
O Rodz. 19.50 przez megafo-

Wla~omo~U melat2 - . 

DYżURY APTEK. - Nocy dzi­
~iejszej dyżurują następujące apte­
ki: L. 8teckel, Limanowsliiego 37, 
Sz. Janklelewicza, Stary Rynek 9, 
T. Stanielewicza, Pomorska 91, 
A. Borkowskiego, Zawadzka 45, 
B. Gluchows!dego, Narutowicza 6, 
St. Hamburga i S-ki, Główna 50, 
L. Pawłowskiego, Piotrkowska 307_ 

TERENY POD REGULACJĘ 
MIAST A. - W okresie lat 1933 
_ 37 zarz.ąd miejski w Łodzi po­
więktizyl tereny miasta, przeznacz,') 
ne pod 'l"eaIizację zamierzeń regu­
Iaeyjuych dla zieleńców 40,270 ha 
lllJd budynki utyteczpości publicz. 
IW j i {1siedla 45,841 ba oraz pod 
ulico 14.669 ha. 

ny zainstalowane w kilku punk 
tach miasta. na.da'l1e zostało 
przez ra,dio przemówienie oko­
licznościowe pana Prezydenta 
RzeczypospOm~j pl'ol. Ign. Moś 

o zila 
Józefa Piłsudskiego ' 

cickiego (które zamieszczaill.1y 
na i!nnym miejs,cu). 

Zgodnie z apelem komitebu 
obywa'telskiego w czasie trwa­
nia przemówienia we wsz)'lst­
kkh . lokalach publicznych 
przerwano przedstawienia i kOD 
certy, aby dać możność publi-

są przyczyną złe 
cia ; f. p. Należ go samopoczu_ 
usunąć fe doku Y/.bezwzg/ędn;1! 
p h Cz /weci . . . rzy emoroida h erplen/ćł. 

~"j.,;. 

~Go"'dec(Jl 
DO NABYCIA ~f:'< 

"

" ... AP"EK'C ~t:ZOpMUJ .~ H 
"l.5 .• 6C1:0pkóll/-.:U-...... 

exności wysłuchania mOwy. 
W god:zinach wie.czorowych 

odbyły się liczne akademie ku 
ucz.czeniu pamięci Pierwsze.f,·o 
Marszałka. 

Dziś odbędą, się również aka­
demie w szeregu zwią,zkach 
il1sty~nC'.il.ch. 

po nabożeństwie opuszczają kałedrę p. wojewoda Hauke • Nowak, dowód­
ca O. K. gen. W. Thomee, zastępca d ow6dcy płk. Boleslawicz, starosta 
grodz:ki dr. H. Mosłowski, komendant policji insp. Niedzielski oraz sekre-

tarz; p. wojewody G. Cichowiez. 

00 zmywania l płakania używajcie e 
-

Dla maiki bezdomnej i dziecka 
Kurs przeszkoleniowy dla karmicielek 

T.roszcząc się I() lepszą pg.-ZY-j w Domu wychowawcz"flID dla 
szlość i .zapewnienie bytu mlo- niemow1ąt. 
dym matkom bezdomnym IUJb W tym celU! organizuje kUlrs 
porzuconvm. aniedostatecznie p'l"uszkoleniowy. kt&-y będzie 
przygotowanym do życia, za- dalszym . ciągiem stosowanej . 
rząd mie.;ski w Łodzi, na wmio- przez zarząd miejski. w Łodzi 
sek wydzia'łu opieki społecznej, opieki sp-olecZ'nej wobec ma·tek 
zdecydował przesz.kala.ć te wszy bezdomnych. 
sttkie matki karmicielki, k:tóre Kurs TozpoCZ!Ilie się w pocZfłit-
UiCieka.ją. sięp.odJ opiekę miasta kach kwietnia. (t) 

Nie bedzie aresztu miejskiego 
przy zbiorni i przytułku dla 2:ebrak6w 

Os'tatnio mówiło się wiele o 
p;r oj e.k.ci e utworzenia areszt:ą 
miejskiego dla opornych płat­
ników, ora'z dla osób winnych 
przekroczeń admi.nistracyjnych. 
Areszt ten według' krąiących 
pogłosek, miał mieścić się w do­
mu, przeznaczOlIlym na zbioc­
nię dla źebratków przy ul. Ką.t­
nej. 

. Jruk się ooecni'e dowiadujemy, 
l wiarygodnego :tród.ła, sprawa 
utworzenia 3l'csztu miejskiego 
jest w chwili gbeenej zupełnie 
nłeaktua1na. 
Sprawę tę p-rzeliazal magi­

strat do z.decydowania wła· 

WYJASNIENIE 
W %WillZkuz notatką o kradzieły 

instrument6w muzyeznyeh w s:klepie 
Baranowskiej (Cmentarna 1) prosze­
ni jeJte!my o wyjaśnienie, że p. Ty­
szel (11 Listopa.da 77) nie jest w tę 
!prawę wmieszany jako sprawca. a 
przeciwnie, przyczynił slę OD do .wy­
krycia kradzł~. 

dzom centralnym, które je(I.nak: 
dotychczas :nie powrz:ięły w tym 
kiertm!ku żadIneJ decyzji. 

W ten S'P()ISób d'Om przy ut. 
Kątnej oddany został ca]Jkowj .... 
cie do dyspozycji zbiorni i przy 
tułku dla żebraków. 

Specjalna komisia 
zbada przyczyny wybuchU 

butli z gazem 
w związku z wybuchem ł)n­

tli żelamej napeJ!nionej gazem 
ziemnym na ulicy W ó1czańskiej 
196 pned S7Jf)iłaJem. św. Jana z 

. ramienia władz wyłoniona ~­
stała !lPeeja1na iJromisja ł)'ed­
cza z udziałem 5pecjalil!tów .. 

Komisja ta zbiera się we włO 
rek. 2!2 b. m. i pneprowad!li 
szezeg6łowe badania J'QIB8dzo­
nej butli O1'8Z miejsca w,pad· 
ku. i na pOdstawie tyeh badal'l 

WJda oPinię co do fakt,ylcmyeh 
przyczyn wybtICbu. 

PClrównawszy cyfry te z cyframi 
z lat 1fl2ł-32 stwierdzimy duży 
wzr')st terentw, bo pod zieleńce 
o 38)9 ha, pod budynki użyteez­
n.)ści publkzut'j o 8,894 ba, ora,z pod 
l:llce o 8.6::i1 ha.. 

ANGA~OW ANIE ROBOTNIKóW 
KANALJZACY JNYCH. - Przed­
s:~bi.)fI;;tw\J miejskie karoalizacja i 
wod.)('ią.gi powuli czyni przyg<itowa 
nia do w7.nowipoia rQbćt t.egorocz­
nych. Nast~pi to w połowie kwiet­
nia. PitnvsLa partia robotników już 
'wstała zaangażowana. Robotnicy. 
ci zarckrntowani zostali przez FUl! 

dmz Prac.y w Łodzi. 

Zebranie O.Z.N. i Federacii P.Z.O.O. KIpNOALACEl1 
ku czci wielkiego Marszałka i Wodza Armii II 

laJwielrsn 
rewelada 

SelODU 

, 

T ARGOWISKO PRZY UL. IN­
żYNIERSKIEJ. - Zarząd miejski 

W dniu dzisiejSzym o godzi- Niepoclaegtlej PoLski, Marszałko· 
nie 11.45 staraniem okręgu ;tód'z wi Józefowi Piłsudskiemu ora,7, 
kie~:o oz,N w sali straży 'Ognio- Mrurszałkowi EdwaT>dowi Smig­
wej przy UJHcy H-go Listo.pada temu - Rydzowi. 
nr. 4 odbędzie się z-gromadzenie Dzień dzisiejszy zapoczątkuje 
świata pra,cy. federacji poLskich tegorocmą. zbiórkę na Fund1.l!Sz 
zwią.zków obrOIlców ojczyzny, Obrony Narodowej, której wy­
orgaJnizacji młodzieżowych j l nik ma być wyrazem hołdu na­
czlonl{ów OZN. l rodu dla Dosto.inego S'o,lenizan-

Zgromadzenie ma na celu zło ta i Wodza ATiIllii. 
żenie hoŁdu Wielkiemu Twórcy 

-~-----zajął t'ię sprawą uporządkowa.nill T -
tar~'owisk~ przy ul. Inży~i:rskiej 1: O IwaI a s z O VI 

'l':.trgf,wIsko to w ChWIlI obecnej \ .. . 
nie oupowiada wymaganiom, sta. NOWY ZARZĄD K: K. O. I okręgu szkolnego p. Bmkowskleg? 
wianym przez obowiązujące przepi. Po długo.trwałym Jednoosobo.' prze~rowldzona .~ostał~ lustraCja 
-::y P'jsiada liczne braki, jak brak w~m komisarycznym zarzą.dZlc tuteJszych szk5ł sredmch. 
n:twirn'chni !!'łatikiej, nie posiada K. K. O., odhy1y się wybnry naczd KONCERT. . 
daszków, Ta~p do wyładowywania tiyc~ władz .d~ tej instytucji. Wy- . ~tarani~n •. Towarzys~wa prz~la. 
sa nl c chorlć w. pzpgrćd itp. branI zo~tah Jako:. dyrektor (do- CiOt naukI,. hteratury I ~ztt~~1 W; 

KWf'stią q zajmie się komisia fi. ty\~hczasowy komisarz), p . . Jan I Tnmaszowle - Maz. odbędue "lę v~ 
r.1n :-t:W(l - bu.-lżetowa w dni;I;23 Witkow~ki - wice dyrektor, p. ł dniu 21 b. m. o godz. 21.15 w sah 
b. m. r Hajman SZli.lpsrow:icz - członek za· miły miej"kiej koncert, na którym 

rządu, p. W. Wolak (księgowJ' wyst~!pią znani artyści: p. A. Szle-

'IU~SZ.s SzkołaII . T. F. Sz. J. w Tomaszowie). mińllka -- o;opran i p, S. Szpinalski 
,,'" g KOMISARZ UBEZPIECZALNI. _~,.;:f~or;.;.t..:ep:-ia~n_._· ______ -. 

otrzymała pełne prawa Pan minister pracy i opieki spo- I Oł."ar, złozone W adm. 
_ . .'.' .. ' łeczne.i mianował prezesa miejsco'l 

Jal\. SIę dowJclduJemy, .Pry" at : wc"'o O Z N adwokata M. Grygo- Zamiast kwiat6w na gr6b ojca 
na Szl'oła Powszechna Koeduka '. '"' . . . I nIIszej kole!anki b. p. Wołkowicza 

. N S' kola" (l &lDsklegQ, )wmlsarzem ubezpieczał 'I skłlldall\;ł. 20.- na najbie~~iej. 
~·.Jnat p . . n. "3I Oa)szat z al dt~. \ ni spnłet'znej w Tomaszowie - Maz. sze dzieoi _ wychowawczym I U· 
• al'U OWlcza a rzym a ma I ctennice kI. IV Ił gimn. im. E. Orse-
2.3 lul ego r. b. pełne prawa po- LUSTRACJA SZKÓL. szkowej. 
wszcchnych szkól publicznych. Przez wizylatara warszawskiego I ~ __ ~ _________ " 

Ju:ileusz:owy film króla reżyserów (eei. · B. de MUle'a 

~~--------------------

ZACHWYT I 
ENTUZJAZM 

OKLASKI. 

FORTAN 
FILM Z ŻYCIA BIAŁ YCH NIEWOLNIC 

NOCNYCH LOKALI 
W niezwykle śmiałym i realistycznym ujęciu! 

w roli głównej: B IE TT E D A "V I S 
uznana za pierwszą filmową aldork~ gwiata. 

D2ziŚ P:R~~~I nr 
Ceny od y • 

film ~olwolonJ ~18 O!Ó~ o~ lat 11 
~ ~~'," , 

... .. '" \' ó 

.. , ~' . . 

Pocz. 12. ~.~ 6.8.10 

Przebój 
repertuaru 1938 r. 

--'KIJ · § ~ 
Ceny m1eJso 

na poranki o g. 12 i 2 
i na wszystkie 

pozostałe 

~ó;~~~eh~ FRANCISZKA GAAL. fredrit March i Akim Tamirow 
w 
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Głęboko wzruszeni przedwczesnym zgonem 

...... 
Składamy pozostałej Rodzinie wyrazy najserdeczniejszego współczucia 

A. A. Plaskowscy, F. Piaskowsc, i M. Kopiowie. 

wBirząśni~ci przedwczesnym zgonem nieodżałowanego szefa naszego 

• • SIl' tKOW ( 
składamy wyrazy najserdeozniejszego wsp61czucia i ~alu pozostałei Rodzinie. 

W Zmarłym tracimy zacnego i szczerze nam oddanego Szefa o nieskazitelnym ebnrakterze. Pami~6 o Nim wiecznie c.lcić b~dziem1. 

Administracja, Personel biurow, i Robotnicr 
fabryki B-ci WOŁKOWICZ 

Panu Maurycemu Wołkowlczowi z powodu śmierci nieodżałowanego 
brata Jego 

El. P. 

Głęboko dotkni~fy §miercill 

MAT K • Sr;efa mojego, CHILA SZAFIRA, skłlldllm mu fil drOft WJl'HJ 
Izc&erp.go wsp6łczucia M. FEINZYLBER. 

y NI W lK ( A \ Na ławie oskarżonqch 
wyrazy gł~bokiego i szczerego współczucia składają ~ Robolnic, skaria Drzedsie iarce 

A. A. Riasko""sc:y 

R GOL I ZIFI 
po dłUgiCh I dełlllch cierpieniach rozstała sle z t,m Swlatem. przet,lIIsz, lat lO. 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi da'., w nf.dz'.'et, o 12 w pol. 
a domu !ałoby przy al. P. O. W. 5, o ozym zawiadamiają krewnych, przyjaciół i 

snajomych stroskani Slllowie, C6rki i Rodzina. 

mac , SZ I e dla lodzi 
Specjalna komisja radziecka zbierze się w czwartek 

JaK wiad,omo, rada pnyboez­
na powołała do życia speejalrną. 
}wmi"j'I',ldÓTa zaiąć sie ma kwe 

Wczorai 
W ł. dzi ••• 

stia roobvcia 
kredytu 1o-m1ltonowego na bu­
dowę szkól powszech~ch w 
naszym mldcie. 

KOIIllisja ta. jak nas informu­
ją, zbierze się po rruz pierwszy 
w nadchodzący czwartek, dnia 
24 b. m, pod przewodnictwem 

STEFAN KUT (Kopernika 4), wła- resortowego wiceprezydenta. p. 
ściciel kiosku z papierosami prl, ul. ANTONIEGO PĄCZKA. 
Zamenhofa lO, w cu.sie u.mylLanla 
hudki pozostawił na chwilę na chooni W ed~ w$zelkiego prawno 
hu }laczkę z papierosami i tytoniem podobienstwa, komisja wyłoni 
warlości 700 złotych. Skorzystał z te- • W 
go jaklś złodziej i paczkę nleapostrze dele~ację, która uda Się do al' 
lcnio skradł. SZ&Wy, aby lnterweniDWać li 

we i źe na.danie rad.zie przyOOoz 
nej nadzwyczajnych UQ>raW'I1ień 
do zaciąga,nia pożyczek mołe 
odbyć sit: li tylko 
na pOdsMwie specjalnej uehwa­

ty sejmowej. 
'Powzięcie tllikiej uchwały 

przez izbę jest znowu związan-e 
z '\Vieloma jesZICze trudnościami 
zaróW'Tlo formaJnymi jak i tech­
nkz,nymi. 

Całokształt t)'lCh s.praw komi­
s.ta rozpatrzy 
na czwartkOWym posiedzeniu. 

·lO-letuia MAŁKA KON (Sr6dmłej- władz rządowych w kierunku K -k dk' 
ska ol?), usiłowała w swym mieszka· przyznania naszemu miastu 00- rOR! a WYDI aw 

machinacje, mające na celu u.,iemo2:lIwlenle 
wyegzekwowania ich nale2:nojcl 

Do prokuratu'l')" przy sądzie JU!Ż w czasie trwania ..... 
okręgowym w'płynęła. skarga Bornslemowa ośWiadczyła 10< 
grupy robotników przeciwko botni'kom. te szkoda. ich zabf .. 
właścicielce tkalni przy ul. Wól gów, poniewat .będIde vmI", 
oza.ńskiej 51, SARZE BORN- obronl~ afe nrzed eoekueją. 
STEIN I KAROLOWI LANGE,. Istomie, gdy pJęto maaz~ 
właścicielowi murów, w kt6_1 na pokTycie zaległości, Homaleł 
ry.ch roldei się ,to pneMiębior- ru)wa WTU z LaJnsen:!:. dlokOllałi 
sIwo. o machinacje, ma~e na sz~regu machinacji, ma~ 
celu nledopu..szczenIe do etJIZeku na celu tmiemotliwienle wy. 
eJi naJemości za pracę. zekwoWllltlia nalet.no§cl ro6ofDf.. 

Robotnikom p.odpisanyn\ na ków. 
skamze wetĄ się pienil;\Oze Ul W imieniu: robotmk6w ......,.. 
pracę w tkalni BOJ'Ills.teilIl'o'Wej. pn}e ADW. LOOS. kt6ry będzl" 
Na m'Oey ~oku. s.ą:dl11 pracy, si~ domagał rewizji k.si~ przed 
zatwierdzonego na>st~ie pnez siębiorstwa, wska.zująe na ~wł. 
slł(i okr~owy. oaletnoścl te ___ doJne działanie na uk.odę wf., 
słały zasądzOne. ~ieJl " robotnik.6w" 

Pobitr DrZeZ trz, kObiet,: 
prawowitą mał2:onk~ I dwie... kochanki 

W nielada opresji malard się \ sternie tłue. Dopiero alarm n-1M 
STANISLA WPLESIOREK (UJl. stowanego zwrócił uwa,gę są.sla,. 
H-go !Listopada 45), gdy w lu-- d6w, którzy pOŚJ>iesZJ1li mu • 
tvm ub. roku przyhył, jak zwy- pomocą. 
kl-e, wieczorem do domu. ()cze- PI-esiOlI'ek z05tal przewieziony, 
kiwały go tu trzy kobi-ety: prs- do szpitala, gd.zie pn:eletał 10 
wowita małżonka oraz dwie ko.. dni. I 
chankl. Przeprowadzone doebodzenJe 

policyjne ustaliło, te Plesłot ~ 
wyłudził Od swoich dwaeh ltO< 
chanek znaczne sumy ob~ 
iae im :małżeństwo. 

Bez słowa wyj.a&nień WlSZY'St­
kie trzy niewia.sty rzuciły sIę na 
PIesiorka ł poczęły go nłemiło-

Kobiety skon:mnilrorwały'" 
powiadOOlily żon~ ł wym.łers,W 
sobie sprawiedJiwoU. 

lIiu odehrać sobie życie prze& powie· trz-ebn""'h kredytów. J Ad t ł6dzkiego 
szenie się. Samobójczynię w porę od- J~ WO ewu z wa I 
ci.;:to od sznura, Sp,rawa jest chwilowo o tyle w "Schlosserowskiej Manufakturze" 

\V czasie p(}taru w mieszkaniu przy skompl1j{owaJla, że tymczasowa w Ozorkowie powstał pożar wskutek \. Po 

Plesiorek złotył skargę M .. 
du przeciwko trzem kobietolll 
i weloraj skuane one zostaly 
po 8 miesięcy więzienia. III. Odyl1ca 22 ciężko poparzona zosta rada miejska nie ma pł'awa za- zatarcia się łożyska w t. zw. "wilku", M k· k' h h" 

la 67-letnia KATARZYNA MIKOł..Al· Od iskry zapaliły się szmaty. " 08 lews le nocao 
CZYK (Wysockiego 11). ciągania po-lyczek dłu~otermi- Pożar szybko rozszerzał się. Miej- i "Oczach czarnyoh" $ 

Przy 111. Lótniczej 7 dotkliwie pobi nowy'ch. a tylko krótkotermino- scowa straż ogniowa i robotnicy po 2 nowy wielki film • wiadkowie obron, 
lo małżonków Jakóba i Ettę CYTRYN gOO7inach pożar ugasili. 
UAUM. PIGUŁKI' KOWENA Znlszczebiu uległa większa ilo§~ lo- Turiańskielo zeznają w procesie 

Przy U l, UrzędniczeJ' 2 pokłuły zO- , waru, oraz maszyna. Firma obllcza D kolejowym. (Cauvin'a) o składnikach wyłącz- .. ł 10000 _. t ch 
siał Ilożom 24-letni HERMAN RYDEL swe straty na 0&0 o • M0'1' nie roślinnych są nąjskuteczniej- * .s..Lo 
(l~oDopllickiej 18). szym, najpuyjemniejszym i naj. I WczOll'aj, W szóstym ~q pili 

Pozostawiony bez opieki 3-letni MA tańszym , środkiem przeczyszcza- W majątku Dobieszk6w, gm. Dobra, D I cesu O nadutycia kolejowe .. 
IHAN KOSIORKIEWICZ (Młynarska jącym. CENA PUDELKA ZA WIE- pow. brzeziński, wskutek nieostrożne- , Łodzi. zeznawali w dal.5zym. clą 
17) wpadł do ubikacji podwórzowej. RAJĄCEGO 30 PIGUŁEK ZŁ. 2,50 go obchodzenia się z (}gniem, powstał \ IZU świadkowie. Wyczerpana z-o 

Przy rbiegu ulic Narutowicza i Ki- Do nabycia we wszystkich apte- potar, który zniszczył kilka zabudo- D n ,- ił '\ stała lista świadk6w o~karleni~· 
I·' I ' dl tr n . 'dotkl' kach. Wystrzegać się falsyfikatów. wań wraz z żywym i martwym inwen ..... 

IIIS {lego wypa z al waJ u I I _L k' którą. zamknft.'ł .. nOLONIUSZ 
wic sic; potłukł 32-letni HENRYK KU- Zwracać uwagę na oryginalne tllrzem na szk<ldę Jana Kąc ...... owt le- 'l'1 ~ 
LA (Oluzei 29). opakowanie z napisem "Caul'in go. Straty wynoszą 100.000 zł. ,- WOJDYNO, rachmistrz gospo. 

Wskutek nieostroźnego obchodze- Paris" * darki rolnej odciJnka drogowe-
nia się z ogniem, w mieszkaniu przy PoIar zniszczył uereg zabudGwań w /lO. 
ul. Przejazd 59 zapaliła się pasta do I majątku Danków, pow. konińskiego, a Następnie ~ pierw-
podłóg. W czasie gaszenia pożaru I Sąd slarośeiński . 'VI' zagrodzie właściciela Stefana Kra· szy:eh świadków obrO'tlY. R'OIZ-
ci<?ż];,o poparzona została właścicielka jew~kiego. Strat, wynoszll 60.000 zł. 
mieszkania Sł-Ietnia APOLONIA ZA- skazał: * C6 rka Poatmistrza prawa została J)rzerwarul do po 
.TĄCZIWWSKA oraz jej córka 49-let-1 Na szosie w poblilu Kolumny sa. (Nostllgia) niedziałku. Zeznawać będą. d'ltl-
nia HEl,ENA ZAJĄCZKOWSKA. Nowomiasta (LimanowskiegG 19) na moch6d cIętarowy A.~-791 najechał l si świadlkowie obrOllly. r 

Na stacji Chojny najechany został 50 złotych grzywny, oraz P. Tojtera na l8-letnlego roweuystę Jana Gram-I Wił· utworu Al. PUSlldna [ 
przez wagon kolejowy. odnosząc po- I (Limanowskiego 4) na 3 tygodnie bez- bora, ucznia gimnazjum 'VI' Pabiani- I-------------ł W4ystawa morska 
ważne rany ol5-lclni STANISLA W GAJ względnego aresztu. za to, lit puy z:bie cach. Grambor został eiężko ranny. -
DA (Mazurska 9). I gu ulic Piotrkowskiej i Sródmiejskiej W ebwilę po tym samochód wpadł na I I W Łodzi - to podróż 

Przy ul. Zcrolllskiego 8 pogryziony zaczepili przechodzqcą kobietę i do- słup telegraficzny. Szofer wyszedł z 
lostał vrzez psa 1-1-1elni JAN ZAPART l tkliwie pohili ją, używając przy tym lwypadku bez szwanku, auto uległo u- s.lakami mórz 

dl pałki gumowej. 6zkodzenitL IJ) 
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Milion aparatów w POIS( DziSie;sze audycje 
DZISIEJSZY PROGRAM I AUDYCJE ZAGRANICZNE 

RADIOWY LONDYN (261) i DROITWICH (1600) 
18.20 Tria fortepianowe: Beethovena łładioloniz8,ia "raju rozwija siC pomgilnie , 8.15 Audycja dla wsi D-dur i Greczaninowa nr. 2 

8.30 Muzyka poranna (płyty) 

Akcja radiof'Onizacji kraju 
l'ozwija się na terenie całej Pol 
ski coraz pomyśliniej, nie tyliko 
dzięki wysiłkom raruofOlJlii, ale 
równiet dzięki współdziałaniu 
licznych orga..izacji społecz­
nych, które weią,gnięte zostały 
do wsoółdziałania w tej akcji. 

Przede wszytStkim poprawił 
!lię znakomicie stan radiofoni­
zac.ii świetlic, zwłaszcza w wo­
jewództwie śląski.:.t i w Mało­
polsce. Na SLĄSKU, który li· 
f!zy ogółem 258 świetlic, apa~a' 
ty radiowe posiadało w st~z­
niu b. r. 127 świetlic powszech­
nych. W eiąeu lutego stan ra­
~~oionizacji świeUie wzrósł "ra 
wie o 20 prOC.. czvli że obe(''I1i~ 
IJrZV 151 świetlic zradiofonizo­
w aJllych , p 'rawie 59 proc. wszy­
stkich świetlic l/owszechnych 
p0siada aparatv radiowe. 

Na terenie M..4.:'OPOLSKI w 
dals'zym ciągu radiofonizowane 
sa świetlice towarzVlStwa &zkolty 
lUJdoowej. W cią,gu lutego zaOipa­
trzono 14 świetlic w różnych 
mIejscowościach w odbiOI'1Iliki 
radiowe. a ponadto 39 świetlic 
'l.w. sZllacbty zagrodowej. Na 
zjeidzie tego związku, kitÓ!ry od 
był się w lutym, ucJbwalono rp. 
zolureje, domagające się zradio­
fonizowania wszystkich świe­
tlic zw. szlachty za~odowej. 

Analogic7Jnie do akcji radio· 
fonizacji świe1lie prowadzona 
lwIa również do·Ść intensywna 
akcja radiofonizaeji szkół pO­
wszechnych. Na terenie Mało· 
pols:ki uadiofonizowano 18 
<;7.k61, a na terenie SLąska w dn. 
1 marca. b. r. 62 proc. wszy\St­
kich szkół pOWl5.zechn~h zaopa 
trzono w odMorniki radiowe. 
Również na terenie miMtk 

I~ODZI pTowadz()IDo bardzo in­
tensywną auję rad.iofooizacji 
szkół, dzięki czemu w tynt mle 
lOCIe udało się zradiofonizować 
wszystkie bez wyjątku szkoły, 
do czego pnyezymiło się ofiaro­
wanie 59 wiolom odbioro'i 
ków radiowycb przez społecz· 
ny komitet radiofOfIlizacji kra­
ju w czasie trwania wystawy 
radiowej. 

Ostatnio w Łodzi zradiofonl­
?.Dwano całkowicie szpital uhez 
pieczalni społeczne!. przez za­
instalowanie przy każdym łÓŻ­
ku shrebarwek. IDlStalaeja radio­
wa w szpitalu UJbez.piecza1Jni w 
ł,JodJzi pOl,wala il1ie tylko na na­
dawanie audycji Polskiego Ra­
dia, ale umożliwia rÓW11l.iei dy­
l'ekc,ii szpitala nadawanie wy­
łą~znie dla ehorych, leżących 
w szpitalu, specjalnych pogada 
uek, dotycz~cY'Cb zasad ubez­
pieczenia społecznego i jego za 
stosowanie w praktYlCe, pro.fi· 
laktyki leczniczej, higieny o&obi 
stej, oraz zapobiegania choro­
IJom społecznym i za wodowym, 
Otwarde tej instalacji radiowej 
odbyło się bard.zo uroczyście. 
Dyrekcje innych szpitali pOSta­
nowiły w miarę możnoŚCi zain­
stal&wać tego rodzaju urządze-

Z Sildownittwa 
P. Stanisław BORK - sędzia są­

du okręgowego w Łodzi został mia­
nowany notariuszem przy wydziale 
hipotecznym sądu grodzkiego w Ra 
wie Mazowieckiej. 

p, Wacław ROSIŃ'SKI - sędzia 
sądu grodzkiego w Łęczycy posta· 
nowieniem mini.,tra sprawiedliwości 
pru'niesiony został na stanowi5ko 
sędziego sądu grodzkiego w Łodl. 

nia w swoich zakładach, d'zięki 
ezemu spodziewać się należy, 
że w najbliż'szej przyszłości 
wszystkie szpitale w Łodzi bę· 
dą posiadały radio. 

nizacje, które na te cele nie po­
~iada.ią odpowiednich środków. 
Również w pOwiecIe Iidzkim 
or~anizowane są liczne małe 
gwietIlce, prowadzone przez or 
ganizaocje kobiece, których gló­
WIOyni celem będzie zbiol"Olwe 
posiadanie odbiomików radio-

9.00 Transmisja nabożeństwa PRAGA (470) 
10.30 "Wędrowny grajek" _ Suita 11.20 Ulwory Debussy'ego ("U wrót 

w 7 częściach Zygmunta Noskowskie~ niebieskich" - kantata i "WiosnaH 

go w wyk. chóru mieszanego suita) 

Ze względJU na wt'Ogą propa­
gandę litewską w pOwiecie 
święciańskim, z,wrócono spe-

11.22 "Błękitne miecze" - przechadz 
ka po państwowej manufakturze sa­
skiej porcelany w Miśni 

12.03 Poranek symfoniczny 
13.00 "Próba czytana" - felieton 
13.10 "Legenda o Janie i Cecylii" -

Wielu higienistów twierdzi, ze iedynie mechaniczne opakowanie z powieści Elizy Orzeszkowej "Nad 
Niemnem" proszków daje gwarancję całkowitej higieny ich wykonania. - Maszynowo 

- bez dotyku rąk wykonane proszki "Migreno - Nervosin" z KOGUTKIEM 
11{ TOREBKACH (nowe opakowanie) dają tę gwarancję. 

13.30 Muzyka obiadowa 
14.45 Audycja dla wsi 
15.45 Audycja dla dzieci Dbając o własne zdrowie, żądajcie proszków z KOGUTKIEM tylko 

w m e c h a n i c z n i e w y k o n a n y c h TOREBKACH, gdyż dzięki temu 
unikacie narażenia zdrowia na przykre niespodzianki. 

16.05 Arie operowe w wykon. Beno­
niego 

16.25 Pieśni szkockie L. v. Beethove-

c.ia1n.ą uwagę na ten pogranicz· 
ny po·wiat, współlJ>rareuj.ąc w 
tłzielt' radiofonizacji świetlic 
p 'o,lskich, zar6wno z władzami 
administra:cyjnvmi, jak i szkol­
nymi. Na wniosek ilnsoektora­
tu ęztkoInego uchwalono wsta­
wić do bndżetu rocznego każ­
dej ~miny sumy, notrzebne na 
utrzymanie i eksploatację od­
biornIków za te szkoły i orga· 

na 
wycb i prowadzenie akcji kuJtu 16.45 Podwieczorek przy mikrofo-
ralnej przy pomocy audycji ra- nie. 
diowycb. Analogiczne akcje 17.50 Chwila biura studiów 
prowadzone Słl w kiJku irunyoch 18.50 "Pokusa" - słuchowisko Ma-

• h rynowskiego 
powJatac , 19.50 Koncert rozrywkowy 

Ogólnie mówiąc, Polska, któ 20.40 Przegląd polityczny 
ra liczy obecnie ponad 900,000 21.15 "Ta - joj" - wesoła audycja 
abonentów radiowych, jest na \ 22.00 Recital fortepianowy Miliard 
naJ·lepsze.]· drooze do osią"Jtlię- v02r2ge3~ o'" u "Wieczorna przechadzka" 
cia pierwszego miliona. (płyty) 

23.00 Muzyka taneczna (płyty) 

Halina Halpern01AlB 
wznowiła prowadzenie SALONU MÓD i poleca PO POWROCIE w wielkim wyborze 

najnowsze mode:e paryskie 
PIOTRKOWSKA 145. TEL. 108-92 

TEATR i MUZYKA 
Przez dziurke 
w kulisach 

Teatr jest barometrem, któr) czuj­
nie notuje wUJsłkle wydarunla śwla 
toweJ wa,L 

W czasIe OIłatnlch wypadków wie­
deńskich I w okresie zainteresowania 
zatargiem Ił Lllwll, kasJ teatrów .to­
Iccmyeh I łódzkIch zanotowały lłDaCl: 

ny spadek frekweacJL Ludzie emoeJo 
aująeJ Ilę pontyk.., nie szukają emo­
eJi W' teatrze. 

* Popularny w ł..odlłl artrlta p. Hro· 
slńskl ma papierośnicę Ił dedykacJa­
mi wlda WJblłnyeh koIeców sceny 
oro uerep wieibieleD. Poniewd Ucz 
ba Ich rośnie, a miejsca na papieroś­
nicy Już nie ma, p. l\frozlńsld kazał 

sohle Robić specjalnIl wkladkę, Już 

równleź nieomal zapIsanIl. Reflektan­
ci na osialnie miejsca mogą się je· 
szcze zgłaszaćH' Ul 

TEATR POLSKI 
Dziś o godz. 4,-ej "Gałązka rozma· 

rynu". 

w teatrze Popularnym komedia "Oj, się powtórzenie premiery programu 
mężczyźni, mężczyini". pt. "Zaczynamy". Kierownictwo art y-

Jutro o {-ej "Figle Skapeua". styczne rezysera i aktora p. M. Puła-
W tlllltrze w sali Geyera mistrz: Jó· wera. Muzyka - Roman Ryterba i 

zef Węgrzyn wystąpi dziś o {-ej i 8.30 Henryk Haros. 
w komedii A. Grzymały Siedleckiego OTWARCIE WYSTAlVY J. BAnO-
"Spadkobierca". WEBA 

TEATR W FILHARMONll W dniu dzisiejszym o godz. 12 w 
Komedia muzyczna "Kataryniarz, południe w lokalu kIu~u towarzyskie 

Abraszka", w której odniósł wielki go P!zy. Stowarzyszeruu Kup~ów DL 
sukces Paweł BUf'$tein i jego partner L,ochl (Piotrkowska 73) nastąpI otwar 
ka p. Lux., dana będzie dzisiaj d'Wu- cle Vt-ystawy prac znanego krakow­
krotnie o godz. 16.30 i 21.30. skiego artysty malarza p- Józefa Ba-

dowera. 
PRZEDł..UtENIE lVYSTAWY MOR- Należy nadmienić, że p. Badower 

SKlEJ znany jest juź miłośnikom sztuki z 
Ciesząca się dutym zainteresowa- wystaw w tutejszym L P. S. z wystaw 

niem wystawa morska została prze- we wszystkich większych ośrodkach 
dlużona j będzie zamknięta dopiero PoLki, gdzie zdobywał sobie uznanie 
w dniu :s kwietnia rb. publiezności i krytyków. 

TEATR "AWANGARDA" Wystawa otwarta cod~ennie od go-
Dziś o 9.30 wiecz. w sali tow. "Ha- dziny 11 do 17. Wstęp wolny. 

zomir" (AL Kościuszki 21) odbędzie 
lVYSTAWA S. FINKELSTEINA 

Otwarta niedawno wystawa obra­
zów art. maI. S. Finkelsteina, cieszy 
się dużym powodzeniem. Wystawa 
czynna jest od 11 rano w sali przy 
ul. Piotrkowskiej 90. 

ODCZYT CZERWONEGO KRZYZA 
Staraniem sekcji odczyl(1Wej oddzia­

łu łódzkiego Polskiego Czerwonego 
Krzyża, dziś o godz. 12-ej m. 30 'IV sa­
li P. C. K., przy uL Piotrkowskiej 190 
oficyna, l-e piętro, p. dr. Antoni Za-
lewski wygłosi odczyt n. t. "Zapalenie "KOT W BUTACH" 
ślepej kiszki". Dzisiaj o godz. 12-ej i 16-ej prze-

śliczna bajka Julii Dnszyńskiej "O 
ODROCZONY ODCZYT I ZWIEDZA- Raku Nieboraku i Pstrągu Dziwolągu" 

14.30 "Carmen" - opera Bizeta 

KALUNDBORG (1250) 
15.25 Symfonia H-moll Szuberta, Kon 

cert skrzypcowy D-dur Mozarta 
Fragmenty z operetek J. Straussa 

WROCŁAW (316) 
20.00 "Kłusownik" - opera LortzingJ 

SZTUTGART (523) . 
19.15 "Faust" - opera Gounoda 
00.00 "Bodelinda" - opera Haendla 

MONACHIUM (405) 
20.00 "Cyrulik sewilski" - opera _ 

Rossiniego 

RZYM (420) 
17.00 Sinronia Bacha. Suita Frane_ 

Koncert na orkiestrę CueIli i Sym. 
fonia A-dur Beethovena 

POD~CZOREK RADIOlVY 
Podwieczorek przy mikrofonie o ,. 

16.45 zapowiada się bardzo wesoło I 
atrakcyjnie. Wystarczy wymieni~ mo 
ciażby arcywesołego Tadeusza Olszę I 
popularną śpiewaczkę Barbarę Ko­
strzewską, aby ocenić walory humora 
tej audycji. W podwieczorku wez~ 
udział i inni jeszcze wykonawcy: me­
zawodny Tadeusz Frenklel, E. Zsyen­
da, I. Paluli, humoryści i mala orkie. 
stra pod dyr. GÓrzyńskiego. Pod wie.' 
czorek będzie niejako dalszym ci,. 
giem pogodnej audycji południowej e 
godz. 13.30, na którą złoży się rozryw. 
kowa "muzyka obiadowa". 

"POKUSA" 
Teatr wyobraini wznawia o godrl. 

nie 18.50 oryginalne słuchowisko Zdzl 
sława MARYNOWSKIEGO p. t. "P ... 
kusa". Rytm życia powojennego ro. 
luźnił wiele więzi moralnych. Ludz. 
kość po wielkiej wojnie zapragnęła ła­
twiejszego źycia. Wiele kompromisów 
moralnych otrzymało rozgrzeszenie _ 
stanowiska specyficznie pojętej .... 
czesności. 
Ważny ten problem morałny, gł. 

ko związany z życiem dzisiejszym ..... 
nowi osnowę emocjonującej i żyw. 
rozwijającej się akeji w słuchowisk&. 

"NOWA WIOSNA" 
.. Nerwa wWsna" - oto tyfuł .. 

cji .. Ta-joj", w której .., dowei~ 
sposób omówione zostaną zagadałeallt 
związane z nadejściem wiosny. 

W audycji niedzielnej 1lsłyszymy 
Szczepka l Tońka, Brzoskwtnlaka~ 
Drzewko 1 in. "Nową wiosnę" nadaje 
Lwów o godz. 21.15 

PIERRE MAILLARD VEBGBa 
O godz. 22.00 wystąpi, many _ 

swych produkcji przed mikrofonem 
polskim, pianista francuski Pierre 
Maillard VERGER. Artysta wybrał na 
swój recital utwory wyłącznie kompo­
zytorów francusk,ich dwuch epok: kla­
wesynistów wieku XVIII i kompozyto­
rów dQby najnowszej. Zestawienie lo 
stworzy dobry obraz fortepianowej 
muzyki francuskiej, wykaże wspólność 
niektórych jej cech, mimo tak wiel­
kiej przestrzeni czasu, dzielącej obie 
epoki. 

O godz. 8.30 j w poniedziałek o 7.30 
"Nieboska komedia". 

W środę "Kres wędrówki" z udzia­
łem Józefa Węgrzyna. 

TEATR POPULARNY I GEYERA 
Dziś i we wlorek o 8.15 dana b~dzie 

NIE SCHRONU w reżyserii Jana Wesołowskiego. Pięk-
Zapowiedziany .na dziś na godz. 12 I na ta bajka, niezwykle efektov.na i I O. godz. 16.25 u~łyszymy ciekawą ~. 

przy pl. WolnOŚCI 1 odczyt połączony melodyjna, wzbudziła szczery entu- dycJ~ .wokalno. - mstrumentalną, mla­
ze zwiedzaniem schronu, zo-rganizo- zjazm wśród publiczności. nOWICle: PieŚni ~zkockle BE~THOVE­
wany przez koło L. O. P. P. kombatan Bilety do nabycia od 11 _ 12 j od NA, w wykonanIU L. Górskiej (śpiew), 
lów żydów, zostaje odłożony do przy- 15 _ 16.ej w kasie teatru kukiełek. E. S~ertnera (sl~rzypce), B. Burhard­
szlej niedzieli. dla dzieci, (Al. Kościuszki 57). ta ~wlOlonczela) I Szmnklerówuy (for-

leplan). 

WENECJA W KALIFORNII 

Ro~alia [~Ia~e~ 
tańczJ W łodzi 

28 i 29 marca r. ~[" 

FOTOPLASTIKON 
ul, Monluazkl 2 

Rewelllcyjna premiera a E R L I N stolica Niemiect 
W.t-=p as gr. - młoda. ukolna 15 ",, 
c.,nJl' od godz. 9 rano do g. 11 w. 

Izba bUduje 
dom czynszowy 

na skutek podaJlia. ~ 
P. Hl'nryk KAżMlERSKI - sę .. 

dzja sądu grodzkiego w Łodzi j Ił, 
Brunon UMGEL TER asesor sądowy 
pelni<,lcy czynności sędziow5kie w I 
sądzil' grodzkim w ł.odzi z dniem 

w §rodę, dnia 23 marca o god~. 
18-ej odbędzie się zebranie plenarne 
izb)' przem. - baodL 

Na porqd1ua cbieDDylll Dl. iD.: 
powzięcie uchwały w aprawie prze 
prowadzeoła rozbud0"'1 PJachu 
izby I powzłęełe ucbwały w sprawie 
aiyda sum • fundnzu emerytalne. 
go pracotndk6w łzbJ Da budowę 
ewent. kapo cIoma ~ego. 

31 marca r. b przechOdzą do adwo Całkowide 

katul')'. 
zatopiona część m~asta podczas powodzi, która ostatnio nawit"dziła 

Hollywood. 
Los 'Angeles 
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ÓDŻ 
uzyska 

NOj'malil/llcja stosunków poli­
tycznych pomi~dzy Polską a Litwą 
aktualizuje obecnie sprawę przy­
hTócenia stosunków gospodarczych 
pomiędzy ob!! krajami) które od­
dzielone- były przez szereg lat mar­
twą granicą . Było rzeczą zrozumia­
ł.!, ~e na tle sytuacji politycznej 
pomiędzy Polską i Litwą obroty 
handlowe polsk~ - litewskie spadły 
do zera. Poza stanowiskiem rządu 

litewskiego przyczynił się do tego 
bral~ kontaktu dyplomatycznego i 
wszelkich połączeń komunikaCYJ­
nyeh. 

Jeszcze w styc7J1iu r. ub. imllOrt 
P! Litwy do Polski wyniósł 52,000 
zł. Tyczasem w wykazach z głów­
llf'gO urzędu statystycznego za sty­
czeń r. b. w pozycji importu z Lit­
wy znajdujemy znak O. Podobnie 
też eksport z Polski do Litwy i to 
zarówno w pierwszych dwuch mie­
&iąc:u:h r. b . jak i w r. ub. przed-
sta wiał się cyfrą O. . 

Caly ten handel z Litwą w ciągu 
1937 r. był skromny i mimo to na.. 
wt"t dla nas deficytowy. Przywiei­
liśmy bowiem z Litwy towarów zu 
7S1,UOO zł., W}'wieźliśroy zaś tylko 
za 67.000 zL 

A V LI 
poważne możliwości zbytu dla towarów włókienniczych 

bawili wielukrotnie w latach POWo., Nowa iytuacja polityczna otwie I łódzkiego na Litwę w roku 1927 
jennych w Lodzi, zakupując partie ra dla Łodzi nowe moźlhvości eks· wynió~ł 8 mil. zł., w r. 1928 prze.. 
manufaktury. portu, który ułatwić powinny wló- 6710 7 mil. Dupiero od r. 1929 eks-

Ten stan rzeczy uległ zmianie w kienllictwu łódzkiemu przed wojen· pOrt tCII gwałtownie spada, gdyż 
latach ostatnich, a istnienie mar- Ile kontakty, lączące je z r~1JkieUl Litwa wprowadziła 100 proc. pod· 
t'\lle) granicy odbiło się ujemnie na Litwy Kowieńskiej. wyżkę ceł na wszystkie artykuły 
sytuacji gO'jpodarczej Wilna, ~ któ * włókieDnkze z wyjątkiem wyro-
rem zlikwidowano szereg firDI wló- Mw jutowych i wełnianyrb z pnę-
kienniczych związanych z handlem Dla orientacji stwierdzić należy, dzy czesankowej. 
kowieńskim. że eksport włókienniczy z okręgu 

fiielda -- PO odpo"i~dzi li·tewlkiC!j 
Dalsza popra1Al. kurs6ww na rynku 16dzkillft 

Wczorajsza tendencja na ryn I do wia.domości publicznej treś- 5 proc. pożyczka konwersyj-
ku walorów powstawała pod ci odpowiedzi litewskiej nasłró.j na - bez zmian. Obracano nIą 
wpływem rozwoJu wypadków odrazo się zmienił i koła 7.8.Wo-- po 69 kupno, 69.50 sprzedat. 
politycznych, związanych z wy- d()we zaczeły zakupywać p8.Die- 4 proc. prem. pożyczka dola-
stmowaniem znanego ultima- ry. rowa (dolarówka) była nieco 
tum do Litwy. W jakim stosunku kUl'lSy pa- słabsza. Obracano nią po 39.50 

Podkreślić jednak należy, iż pierów ul~ły wC7.m'aj ~moe- w płaceniu, 40 w żądaniu. 
wezora.isze kursy poszezegól- nieniu. trudno powiedzieć, gdyż 4 proc. pO'lycz.ka kon.solida­
nych papierów wartQ.Ściowych posia(lae,zc, licząc się z dalszą cy-iu.a była nieco mocniejsza. -
nie odzwierciRdlały faktycznego zwyżką. wstrzymali się z pOda- Za W'ubsze odcinki płacono 
stanu rzeczy, Giełda bowiem z żą. Jedno jest tylko nicwąłpli- 64.75, żądano 65.25, za d.I'obn«.> 
powodu SC}ooty 1JOStała zamknię we, iż pod wieczór tendencja by ~ 63.75 kupno, 64.25 sprzedaż. 
ta o godz. 12-ej, wobec czet(() 0- la wybitnie mocniejsza, mimo 4 i pół proc. listy zastawne 
fic.laJne notowania wczora.j~ iż poważniejszych łranzakeii ziemskie ser. V lekko osłabły.­
Obrazują tylko tendencj~ która nic uskuteczniano. Obracano nimi po 60.75 w pła-
~znaezyła • się do tej. ~odziny.. Kursy oficJalne były wczoraj ceniu. 61.25 w żądaniu. 
• Te?denc.la do chwlh zamkmę nastepu.iąee: Na rynku akc.jowym - akcje 

cia giełdy była otrzymana, z od , Banku Polskiego nie wykazały 
cieniem nawet nieeo słabszym, • 4 ł pół proc. p:tnsłwowa .po- :r.miau. Płacono 109.50 za nor­
gdyż wyczekiwanie na odpo- zyczłm wc,,"?ętrzna-bcz zmIan. maJnc i 108.75 za imienne. Żą­
wiedź na u1timattun, która zo-I Obl'aean() nIą. po 62.90 kUlmo. dano 110.50 .za normalne J 
słała ofic.lalnie ogłoszona już po 63.40 8p1'2edaz. 109.75 za imienne. 

Likwidacja 
trójporozumienia 

walutowego? 
Ostatnie wahania franka fraoc1t­

skiego zwróciły uW1llę młędzyua­
rodowych kół finansowych DR 

ewentualną możlJwośt rcnlaźnieata 

lub Dawet całkowitej łIkwI4IIeJł 
tró jporozumleoia waJutoweco Pan 
cJI, Anglii ł Stu6w ZJecl.uoesoaJch. 
Wspomniany problem _ oatatzdch 
dniach był przedmłotem ........ po. 
między .ekretarsem abrba JIIar.. 
genthauem a aeregłem wybłtDJdl 
przedstawiclen Ile ~ coąodar­
czycb i flnansowyeb. 

Konferencje te, -edłaI ...... 
prasy amerykańskieJ li W......"ugto. 
na, doprowadzić mlały do astaleota 
poglądu, ie Da razie ale istnieJe 
żadna konieczność IUnri4acJl poro­
zumienia 3 mocarstw w spra1r.tdl 
walutowych. Wpływa na te .. la. 
przekonanie, źe Blum oie poszedł­
by po lJnii poD tyki kOlltroli waJg.. 
toweJ. Oczywista, wobec szybkiego 
tempa wydarzeó pontycznycb I p­
spodarczych nie można na dłużsą 
metę precyzować ładnej supełnle 
jasno okre,§lonej opiofi. 

GlELDA ŁÓDZKA 
Na wczorajuym zebraniu gt., 

wym w Lodzi, notowano: 
trans. sprzedal ~ 

Dolarówka 40.00 
Inw. lem. 79.00 
Inw. n em. 78.00 
KonsoL gr. 65.00 
KonsoL dr. M..50 
Wewn. &..'U5 

Ten 3tm :,zeczy Juź w najbliż­
szej przyszłości ulegnie nDlanie. 
Otwarcie przez Litw~ drogi w bliź· 
~zym ki\!'runku na Lotwę i do mo­
na stworzy nowe możliwości oiy. 
wit"nia gospodarczego między obli 
I.rajami oraz na ich rynkach we. 
wnętrznych. 

Chora granI"a l: LI.... dqaęła 
się Da przestneai przeszło 500 kl­
Jometrów. Wskutek choroby, Jaką 
dotknięta była granica, nlewątpU· 

mmknięciu giełdy, wytworzyło 3 proc. pO'lyezka illwestYCyj-\ Akcje zakładów żyrardow-
pewien nastrój nenvow()ści, nie na była niceo słabsza. Za I cm. skicl1 domały 100 proc • .zwyŻkil 
sprzyjający utrzymaniu się jed- płaeono 78.75, żądano 79.25, zaś 1 i obracano nimi po 65.50 w pło-
llolHeJ łftldenejl. za nem. 77.75 kupno, 78.2i' eenm. GG.60 'W łądanlu. 

NatomJ.ast z ehwillą podania sprzedaż. 

KOIlwen. 89.50 

5"; Lodń II Co'" 
Bank PoIakI su.. 
TeadeneJa ."okoja 

wie cierpiała Litwa. Ale cierpiała 
wskutek niej takie i Polska, 6cWeJ 
mówiąc, jej ziemie półDocao -
w!ocbodnie, 'Skazane Da drogi, wio­
dące w kierunku Da Kalwarię, OU­
tę, KO!1lzedary, Ponlewiet, w stronę 

l'IuJJolini Di~ pomódl 
Katastrofalne wewnętrzne frudno§cI finansowo-gospodarcze italii uniemofllwlly dyktatorowi 

skiemu interwencję nad Brennerem 
Kowna ł w stronę mona, MU tran Jedną ~ przyczyn, dla których \ danych w okresie od roku 1934 \ d6w lir 611'. ;VVyruklem tych po­
zytem w owym najbliższym Iderun- Mussolini nie mógł przeciwsta· do roku 1938. Jest to niewątpli- sunięć było usuzuplenie rezerw 
ku na Łotwę i inne kraje bałtyckie. wić się planom Hitlera w Austrii wy optymizm, ponieważ wydat- złota Banku Italii. Jak wiadomo, 

Przedwojenna gospodarka w są niewątpliwie wewnęłrme trud ki, związane z eksploatacją Abi- w październiku 1935 roku Bank 
Kowieńszczyźnie była naogół dość nośel gnspodarcze ItaliL Przy· synU nie fignrnją w ogóle w bu Italii zdecydował zawiesić wszel 
prymitywna, obecnie pod pl)wem znal to otwarcie Churchill, pod-; d1Jeeie. Na ten cel. preliminowa- kie publik-acje danych o. zapa­
ruchu spółdzielczego ruszyła Dieco kreślająe, że "Italia znajdu.je się no rzekomo zaledwie miliard sach złota i pokrycia deWIzowe­
w kierunku hodowlanym. w przededniu upadłości i p-rawic lirów, co pozostaje w jaskrawej go. Zapasy Banku Italii wynosi-

codzień ministrowie brytyjscy sprzeczności z oficjalnym Pla-lłY wówczas okolo 5 miliardów i 
W pierwszych latach istnienia naciskani są o odpowiedź na wy nem sześcioletnim gospodarczej w ciągu zaledwie 3 miesięcy spa 

eksportowano wyłącmie drzewo, rażenie swej zgody na udziele- rozbudowy Abisynii, przewidu- dły o miliard lirów. 
zboże i len. Obecnie ebportuj"! nie większej pożyezki dla Włoch ją~YD?- na ~amą t.ylk~. budo":ę I Po dwuletniej niemal przer­
Litwa bekony, przetwory mięsne, Poza tym poglądem przywód- drog l koleI w AbIS}"Illl - 3 ml- wie minister finansów oświad-
masło, jaja, sery, drób, pierze i jak cy konserwatystów angielskich liardy rocznie. czyi w połowie r. ub., że rezer-
dawniej - drzewo, zboże i len. istnieją konkretne dane, potwier NA 'WOJNĘ W HISZPANII. wa złota wzrosła ponownie do 
Główuym odbiorcą produktów Iitew dzające niezwykle eiężką syłu- \V tych warunkach, dla sfinan- 4 miliardów, a zapasy dewiz wy 
sJiich do roku 1931 były Niemcy, acJę Włoch. sowania wojny w Abisynii, rząd niosły 66 milionó,y. Nie są tu za­
obecnie Anglia, Francja, Belgia, Trudno jest z całą dokładno- włoski uczynił olbrzymie wysil- warte 3 miliardy zarekwirowa­
H41landia, Sowiety. Pierwsze lata ścią ustalić katastrofalny slnn ki, mobilizując niemal wszyst- ne za granicą, jako należności 
zaznaczyły się znacznym wpływem gospodarki włoskiej gdyż !ta· kie źródła dochodów zwyczaj- 'Włoch i 2 miliardy uzyskane w 
dlJlarów ze Stanów Zjednoczonych: lia, jak wiadomo, od slercgu lat nych i nadzwyczajnych. Dzięki czasie słynnej "zbiórki zlota" . 
ll<idsyłali je wychodźcy litewscy,. nie ogłasza żadnych prawic da· temu, rządowi włoskiemu udało Nic precyzując dokładnie, co się 
przebywający w Ameryce. Napływ nych cyfrowych (l swej gospo- się zmobilizować pomiędzy I'. słało z tymi 5 miliardami- rząd 
tych dolarów z czasem ustał zupeł· darce finansowej- Można jednak Hli3-! a r. 1937 okola 25 miliar- włoski oświadczył lakonicznie, 
nie, przyszły czasy ciężkie, deficy- z pewnych danych fragmenta ­
towe. Do deficytu tego przyczynił Tycznych wysnuć konkretne 
się głównie brak wszelkich oblotów wnioski, świadczące o tym, że 
handlowych z Polską, martwa gra· poza piękną fasadą kryje się po· I 
uica z państwem, które mogło było nma rzeczywistość. Szczególnie 
i i:Jęrlzie stanowiło podstawę dobre- cyfry budżetu mówią o . tych 
bytu litew:ikiego. trudnościach. Budżet wloskl, po-

. • . • I czynając od roku 1930 wykazu-

POLTO 
KALENDARZ ""VCIIECZIEK 

Marzec 
Kwiecień 

Indywidua1ne wyja.zdy do Belgii, 
Francji, Włoch, Austrii, Węgier, 

Palestyny, Rumunii 

od 
zł. 95.-

te kwoty te eostały złołone .. 
specjalnym raehtmku. 

Jeżeli zważymy, że dochody, 
są obciążone w gnmieada prze· 
szło 15 proc., własność rnehoml 
i nieruchoma - 10 proe., da­
niny nadzwyczajne 10 proc., po­
~a likwidacją należności wło­
skich zagranicą i .,zbi6rką zło­
ta." - zapytać należy, jakie re­
zerwy mogą jeszcze istni~ w 
społ.oczeństwie i w rządzie? 

Z jednej strony przewidywac 
trzeba poważne obciążenie. tUI 
szereg lat, a to w związku z eu­
ploatacją Abisynii, wojną w HiS% 
panii, wa~ką z beZ'l'ooociem itd . 

Z drugiej strony zlI.tobilizowa" 
ne zostały wszelkie mo tli we tró< 
dla dochodów nadzwyczajnyen. 

Jeżeli więc Włochy nie wkro­
czą pewnego dnia na 

NIEBEZPIECZNĄ DROGĘ 
INFLACJI, 

będą one musiały zapytać sf4, 
skąd można jeszcze zmobilizo­
wać zloto. 

Nie pomoże tn polityka aotat'· 
chii, gdyż stały wzrost defiey11l 
bilansu handlowego dowodzi. że 

I Włochy, pomimo rzekomych 
'"cudów" w dziedzinie niezale! 
ności gospodarczej na odcinku Na zn~rmabzowanlU stosutlko~ je stały deficyt, który z 500 mi· 

z~ska WIęC ": pierwszym r~·ędZ1e I lionów lirów stale zwiększając 
l .. l.twa. Z drugiej strony. nasze zł~- I si~ , doszedł w roku 1933 do bU­
ll11e PÓłll~ CliO - ~s~hodme uzys~aJ.ą sko 4 miliardów, a w roku 193·} 
llołączeme ze. s';1atem: KO~lcn- I przekroczył cyfrę 6 miliardów 
szczy~na stame .Slę takze odbiorcą I Dochody z turystyki i marynar­
nasze.I produkcjI, naszych suroWo ki handlowej oraz wpływów w10 

od 6 do 
27. IV 

Jedyna 21-dniowa wycieczka do 
PALESTYNY 

ze zwiedzaniem Aten i Konstanty­
nopola. Pełne świadczenia. 

zł. 375.-

spożywczym lub włókienniczym. 
potrzebują ba.rdziej niż kiedy­

. I kolwiek surowców im portowa-

c6w I wyrobów przemysłowych. ~kich za granicą nie mogły wy- 21-dniowa wveieczka na. RIWIERĘ 
l
nych. 

Te trudności naszkicowane tyl .-----.;------------------7-----11;,1 ko fragmentarycznie z powodu 

Dla włókielmictwa łódzkiego nor ró,~nać w bilansie handlowym od 10 FRANCUSKĄ ze zwiedzaniem Pary-
lli:llizacja stosunków posiadać może <lefl.cytu, który .z~ ro~ 1937 wy- do 30.1V ~a, Nicei, Monte Carlo, Genui, We-
poważne znaczenie. Przypomnieć nOSił około 4 ~bardow •. W ty~h I neeji l Wiednia, wzgl. Budapesztu 
Jlil!e-ŹV że przed wojną kOll~aktv warunkach, fmansowan.Ie budze .-----4-------------------i------E'1 
wlókie~llietwa z rynl{iem kOWiet: . \ tu :)ilansu h~~~loweKo l Ptf7óeb 

Marzec l Wycieczka do Francji I zł. 300.-
skilll były bardzo żywe. Również ~a:lstwa z l~ZąCyC. 'Y~yw w Kwieoień 
i w pierwszych łatach powojennych JUZ przed WOjną ablsyns -ą wy- Marzec 
eksportowaliśmy dość duże ilości I mnga10 . Kwiecień Wycieczka do Belgii zł. 300.-
manufaktury. Pozatym Wilno było OKOŁO 150 MILIARDOW 
poważnym ośrodkiem rozdzielczym LmÓW. Informacje i zapisy: 
d1a ziem północno - wscho4nich i :\1inister finansów oblicza cy- POLTOUR Polskie Biuro Podróży Sp. Ak('. 
\1'ięzłowym punktem handlu włókien frQ wydatków, związanych z wo.! I Łódź, uj. Traugutta 2. - Telefon 107-86. 
n1czeito. Również i kupcy. litewscy ną na 30 miliardów lirów, wy .............................. . 

zł. 550.-
braku dostatecznych danych, cz~ 
ściowo wyjaśniają sytuację 

Mussolini, z uwagi na trudno­
ści wewnętrzne gospodarczo - fi· 
nansowe, k t óre n iewątpliwie nic 
mogą się n ie odbić na sy uac.ii 
wewnętrzno - polityeznl'.j , o kno 
zał się partnerem słabszym i H i. 
tler mógł nagiąć w swoją s lr on~ 
oś Rzym - Ber lin . k t()rn - jnl, 
to określił j eden z p l ify], ' w nir­
mieckich - jest .. n~i:~ r ln s l~'c z , 
ną". wvgin~inc fl ~. ' . n :!) sp!" : 
żynow~ '( Scl·~\:i!;1ga·:('jd. 



Austria", piłkarze 
w dru2:ynie narodowej 

Niemiec 
w zwią~ku z zawładniędem 

Austrii przez niemców, nastłlipią 
poważne przeslllnięci'3 na tere­
nie ~,pOl'towym. 

Paryski ·dziennik sp.ortowy 
"IL'Auto" pisze, żc cały sport 
~r\lstriarki zostanie skomasowa­
ny i podlegać będzie "Sportfueh 
rcrowi" Tschamerowi u. Oste.n. 

Jeżeli chodzi o piłkarzy, to 
jeszc7.(, nie wiadomo co będzie z 
nimi, bo jak wiadomo, wię!k­
szc~6 cwłowych klUJbów piłkar 
skieh .A Ulstrii wprowadziło u sie 
bi e od lat zawodowstwo.­
,.L 'Anto" podaje, że niemcy bę­
dQ mogli teraz zestaw'ić swój 
.. \Yundp.rteam.". W r3JZie wsta­
wionia ~raczy aWs.triackich do 
drużyny niemieckiej, Rzesza mo 
że liczyć na poważne miejsce w 
finale. 'Yedług "L'Auto", skład 
Niemiec wrg1ądałlby następUJją­
co: Platzer (Austria), Muenzen­
berg (N), Scsta (Austria), Kup­
fel' (N), Mock (Austria), Kitzin­
ger iN), lLehner (N), Stroh i Bin 
der (Austria), Szepan i Urban 
(~) 

Przed wJlstepem 
w Helsinkach 

Bokserska reprezentacja Pol· 
ski roze~;rata dotydlczas 34 me 
('ze międzynarodowe, wJlgrywa. 
jąc 17, remisując 6, a przegry· 
wając 11. Stosunek 'pUlnktów 
\, .. ynosi 200 :254. Barw polskich 
broniło 69 zawodników, przy 
czym najwię-cej Chrmielews.ki-
16, Ma.ichrzyoki - 13, Piłat, 
Sipillski i Forlański po 11. 

Na.fwi~~e., pUlllktaw zdobyli: 
ChmieleW1Ski 25, Majchrzycki 
18. Rotholc 17, Arski 15, CZOIl·· 
lek j Szyroura po 13, Woinia· 
),iewicz. Seweryni.ak p.o 12. 

Obecnie "nestorem" zespołu 
jest Pilat, który ma za sobą 
11 mecz6w repre7.entacyjlllych. 

Żadnych zmian 
w przepisach amatorskich 

Kongres międzynarodowego ko· 
mitetu olimpijskiego postanowił, 7.Ę 

j~r7.yska zimowe IIdbędą się rów· 
nit'ż w Japonii w Sapporo. Narciar 
f'two zostało wyłą.czone z progra· 
UlU igrzysk. 

~liędzynar(;dowy komitet olimpij 
ski ogl( .sił rć wn0cześrJe drugi ko .. 
P.l'mikat. w ktćrym ponownie wy. 
raZa. swoje ubolewanie z powodu 
stanowiska mię(hynarodow~j fede. 
racji narl'iarskiej. ktCre uniemożli· 
wia narciarzom udział w igrzy. 
sk:l.ch olimpijskich, 

Kongres nie zgodził się na prze 
prowadzenie jakichkolwiek zmian 
\y przepisach amatorskich, obowią.. 

zującyeh olimpijczyków. Uchwala 
ta przesądza definitywnie 
dopuszczenia nauczycieli narciar· 
stwa do jg'rzy~k olimpijskich. 

Jak Sledze niedziele! 
z notatnik~ wytwornej 

łodzianki 

t\iedziela. Godzina 12-ta w 
południe. POf3Jnek taner.z,ny w 
,.Casanovie". Stefa i NiJna m6-
wity, że pójdą. Dlac.zego miała­
bym zostać sama w domu? Non 
sr Il s! 

10 Łódź, dnia 20 marca 1928 

D tria 
odgrywała w wielu 

Ipor,i~ 
dziedzinach dominującą rolę 

Kwaśniewska 
honorową członkinią 
sekcji lekkoatl. ŁKS-u 
Onegdaj odby·lo się walne ze 

Z wcieleniem A-ustrii do Rzeszy doskonałych pań w jeździe poje· pIzygarnie BaworowskiE,O'o i Meta. branie sekcji lekkoatletyc1,llC .l 
niemieckiej znika rć\vnież w t:por dynczej, Wiedeń zawsze wydawał :'I:ę lO I LKS., na kt~rrm była ;ównież 
de nazwa państwa austIiackIego i ~wietn,l pary, ktćre barwy Austrii Z czynnych 5portowców, dotknię obeona K,:as'l1lewska. - rryt~o: 
zwarte wystą.pienie austriackich prowadziły do zwycięfitw. tych najbardziej przez UStilWy raso- l wa. Wf l ZWdlązllWm z wYJ3zdebm J~J 

t . d . h f P t . 1" l h b . b . na s a e o ars·zawy, ze ralme spor owcow, o grywającyc na o· rzez s worzeme a ptOlstyCZrlyc \ 'We, wchodzą w rac u ę: LIe ster I t ... . d ';( ,. 
. d d . lk k 'ł . k' h A . . .... pos anOWh'O na ue [wasnIew-rum nuę zynaro owym WIe ą ro· sz o naictars tC ui>tna przez Ber~mann, mIsti'ZOWlC wtemsIC n.l.· • • -"_ ł' . 'b't 

lę. którzy w Faryżu, Amsterdamie~ I pewiell cza-s usadC'wiła się na cze- l!toł;'WVlll, .>a{Ie.~ .!e~J.1og OSlDle za wy l ne 
Los Angeles, a ostatnio w Berlinie., le kraJ'ów sportu narciarskiego i p d" d t' 'la ki wVlnil]u I godne reprezentowa-

o cz.as g y 5~or WłOS rs I ni~ barw klubowydl czlolnko-
[dobyli medale olimpijskie zarów· wystarczy wymienić tylko nazW! w)l{azuJe ~pr~wdZle szere~ słyn- stwo honorowe sekcji lekkoatlc 
no, jak w różnych dys(:yplinach ska, Zdarsky, 'l3ilgcn i Bannes ~)ch ~,,;aIzystw nad DUllaJ_e~, to tyczinej. KwaśnieWSKa zcpe~ 
sportowych wywalczyli d!a swego Scbneider, aby przypomniec, że Jednak r.u~ ten, lecz ~port ~Jako. ła, że pomimo pobytu w W3.l'­
kraju zwyciQstwa z okazji mis· Austria. w alpinisty(';~nej technice wy zwrcc~ ~ ostatmch la,ach u- szawie zmiooi barwy klubu do­
tnO:-5tw ś'I'liatowych lub europej S[oJ'tu nar\liarEkicgo :::tała w pierw. ~a.gę na ~.l,~l!le Hradetz~~ zdo~ył piera Po implI'ez,ach jubileu.szo. 
skirh. szvm szeregu ella Austrn dwa, a w dW<.Jce kaJa- wych LKS. które odlbęda się 

Najwybitniejszą rolę oogrywała WIęcej jeszczc niż w piłce noż· kvwej Kainz- Dorfner dalsze złote we wrzeŚJni~. 
Austria w sporcie piłki nożnej, w !lej. ~iemcy doznają mile widziane r.lcClale. _ 
ktćrej prz;>z J:.ewien czas zajmowa· wzmocnienie swoich atlet~w przez W szermierce jeździe konnej i Kierownictwo sekcji lekkQa· 
la czołowe miejsce. "Puchar Euro ' I biegaczy zjazdowych i słałomo- w boksie Au;tria nie wvst.'twiła 'llełycznej LKS. postaJIlowilio 
py Środkowej", w którym bra.ly wvch, do których przyłączą. się wyl'itnych reprezentantaćw' w mię. w:szcząć st~rani~ .0 umoźliwie-. 
udział najlep3ze drużyny klubowe, taki,' tak wybitni skoczkowie, jak dzynan.dowych konkurencjach, na- me Kwa.śm~WlSkleJ -. T~O'W~ 
"Puchar Europy"; w ktćrym uczest Bradł, który uchodzi za j6dl1ego z tomiast hokeiści Wiednia, mistrz \. WarszawI~ odJpOWledJnJ.C~ :w~ 
r.iczyly drużyny krajowe Austrii, I n:tjl~pszych zawodników Emopy L. K. E. i wiedeJ'lski klub łyzwiar- rUlll~aw tremngu .• Na waz~er­
Włoch, Węgier, Szwajcarii i Cze· Środkowej. l':ki. I dgry,vali zawsze dOi1konałą s.~e Imprezy . będZIe ~a dOJez­
rnosłowacji, zostały doUmjętc Sport pływacki rozwinął się naj rolę. a Niemcy zapewne przyjmą ?żać do ~Od~I .. Kwaśniewska po 
przez ostatnie wypadki i nie da się lepiej we Wiedniu, i szereg do· ~r:. swej drużyny :eprez€:ntacyjnej ~e~~ds;ę ~~ z~em~~: 
dzisU1j jeszcze przewidzieć, czy brych pływaki w powiększy kadry Jedn('~o lub drugIego ze :znanych t u id!n' op P zylS=.J& 
konkurencje te będą w przyszłości Ni(\ll,iec, którzy jako ldasa prze. g·raczy. . , ygo ItJ. , . 

utrzymane. Rćwn~eż zasadniezo ou- wyższali jednak rustriakćw. Silnie rozpowszechniła się piłka Po ~tą.pienm z ŁlKS. zna­
mowne stanowirko Niemiec wobec W &porcie atletycznym Wiedeń ręczna w Austrii, za czym przema- koonita oszczep.niczJta wstąpi 
zawodowstwa w piłce nożnej po· Uchodził i uchodzi jes7.czc dzisiaj wia drugie miejsce, które Austria prawdopodobnie dQ stołecme-
wodowało, że między obu krajami j:tko miasto silnych 11ld:d. Dla Nic- zU'Jbyła w olimpijskim turnieju go AZS.. . -
Qie istniały prawie żadne stosunki I l11iec powstaje w każdym razie cIIęt piłki ręcznej. WaLne zeliranle 'sekcji Jeklio-
w i>lJ}orcie piłkarl'kim i 0hecnin I nje widZIane wzmocnienie ich obec- Z wielkich międzynarodowych rutletyocznej LKS. ze względu na 
trzeba odpowiedzieć na pytanie, I IWj reprezentacji. ~ konkurencji, dotkniętych prze7. ell· spóźnioną porę nie zostało u. 
czy austriackie związki graCl',y za· W lekkoatletyce, Austria miała minf'wanie Austrii należy wymie kończone iwybar kierownic­
~'Ot~owych h~d<l! w dalszym ciągu ty~ko) . ~ewj~lu atletów:. ktLrz:y lIlO- I :lić puchar. Davisa,. w kt.ćrym dru_ twa sekJCji zostarue dakonany 
l!'tmały. . glIby' SIQ nuerzyć z memcaml. W zyna austna()ka mtała SIę spotkao w now:Y'Dl terminie. 

Obuk piłki nożnej, Eport zimowy pierwszym rzędzie należy wymienić z Indiami. 
fłostarczał w pierw&zvm rzędzie Pl'okscha, który w skoku wzwyż o W piłkarskich mistrzostwach 
olimpijczyków. Wszak Wiedeń jest tyczce usiągnął wye< .. koŚć 4,11 rotr. świata, odbywa.jących się we Fran­
r.i~gl~ j~zcze ośrodkiem. sztuki Sport te~sowy, .~ k~rym Niem· r.ji, narodowa. drużyna. Austrii by" 
łyzwłarskłej, ekąd pochodZI np. os· ey przez QyEkwahfIkac]ę CraIl1II13 łaby się' spotka.ła. ze szwedami. 
tatni mistrz świa.ta. Kafpar. Obok strac.iły czołowego gracza., chętnie 

1 ·IU jugosłowian na t,sej Górze 
!" 

trenować będzie od jutra do meczu eliminacyjnego z Polską 
J~osłowiański 

~wią.zek piłkarski 
ustalił listę 15-tu 
piłk.rurzy z plOśr6d 
których po Utkoń. 
c.zeIllU treningowe 
go ohozu w miej­
~cowości Lysa Go 
ra wyznaczony zo 
.. tanie skład repre 
zentacji na mecz 
o mIstrzostwo 

Słyin'ny jugosbo.wiańlSk.i klUlb 
piłkarski "GradjańJski" miał re 
Legrać mecz w Pradze czeskiej 
z kombinow:łJD.ą reprezentacją 
C7.echoslowacji. W ostatniej 
chwili .tug·osłowiański związek 
piłkarski zakazał drtnynie w-y 

'jazdu zagranicę ze wz.ględ'tJI na 
to, te 7 piłkarzy z tego klubu 
wymaczOlJlO do obozu przed me 
czem z Plolską. Zwi-ązek ju.gosło 
wiapski obawiał się, te ci czoło 
wi pitkall'ze mog·ą ulec kontUJo 
ziom. 

Rosalia Chladek tańczJ \V lodzi 

Pierwsza obsad. 
meczów ligowych 

Wydział spraw sędzi ... 
skicb pobkiego mązku piJkl 
nołmej wyznaczył ~ ... 
dziowską na piel wsze ~ 
l~we. a miaoowicle: 10 Jtwieł 
nia Wisła -.A.KS. p. Lange., 
WarszAwianka _ KS. p. Fry-
«aI8kI. Warta - Polonia p. 
Alrezyń.gki, pogoń...... Cracovia' 
p. Bergtal. Ruch -- śmigły p; 
Konieczka; 24 kwietJn.ia: Craed 
via - Warta p. GrtllSZlka, 'Polo­
nia - Ruch p. SkowrońJski, L 
K. s. - Wisła p. Krokowsk,l. 
AKS: - Warszawianka p. Sta:­
lińSki, Smigły ~ Pogool p . 
Frank. 

liwiata z Polską· Głosy prasy europejskiej o· Bazylea ("Bazler No.'chrich- 6RAnO-KlnO 
Lista t~h piłka- RosaIii Chladek: ten"): ... wieczór RosaIii Chladek 
rzy przedstawia był osz.alamiającym suk.cesem 

si" nastę;:nuJ',,!Co: Londyn: ("Times") ... ta tan-
'< 'ł' "t kk' ł' dla tej genialnej artystki. 
Rfn.roJka: Glaser cer a-amazon a WSpIę a SIę na 

w • b l k l Praga ("Lłdove Noviny") .. tan l Rush (loba.J· z klu naJwyższy szcz,e, e u tury ta-
. J' k' k cerka światowej sławy o nied.o-bu .,G.rad]·al'iJski") neczneJ. ej sztu a Jest ta prze 

k . . k'd ł k ścignionej technice. obrońcy: Hu.g"ctel onywuJąca, IŻ az e S owa ry-
'lk . Warszawa. ("Wiadomości Li-

(Grad.), Matosic tyk.a mI me... . ') terackle ' ... patrząc na jej wy-
(Ha.iduk Splitl, Paryż. ("Paris Soir"): ... obda- smukłą, piękną, wspaniale wy_ 
l1ubac (Beo~'rad" rzOlJla iskrą Bożą .. · tancerka XX ćwiczoną postać, która wiruje 

GLAZER ski SKol; wieku... skacze i tańczy, odn'osi się wra-
pomoc: Leehner (HASK), Ko Rotterdam. ("Rołterdamsche żenie, że przed naszymi oezyma 

kotOvie (Gradjański), Jazhincik Nieuwblad"): Rosalia Chladek skrzy się i miga przez niewidzial 
(Grad.), KnezeIik (Beogradski ... idealna kapłanka tańca art y- ną rękę obracany pryzmat. 

Pocz. o 12-ej 
DIi. o g. 12 i 2 

2 PORANKI 85 gr 
Ceny od • 

Fl EAROL 

po raz pierwszy w wielkiej 
komedii miłoBnei 

BONATER 
nasz,Ch CZiJ6W 

Re~yBeria: Michael CURTIZ, 
~w6rl:y ,,Kapitana Blooda" 
i "Szaliy Lekkiej Brygady". 

S. K.); stycznego... pełna, rozentuzjaz- \Varszawa. ("Kurier Poran­
. atak: Tyrtlovic, Marijanovlc, mowana sala publiczności, feno- ny"): Krystaliczny wizerunek 
Vujadunovit. Mozovic (wszyscy I menalne wykonanie, niemilkną- człowieka w ruchu .... owacje, u­
t Beograds'kiego SK), PIese ce oklaski. rządzone tancerce były w całości 
IG:rad.), Sipos (,pC. Sete z Fran· Wiedeń. (.,Neues Wiener Jur- tryumfem jej sztu·ki. Należy cie-
I!]l). I nal"): .... szczyt mistrzowskiej te- szyć się, że danym ma być miło- W k 1944 , 

Obóz w lLylSa Gora (czyżby chniki i opanowania ciala. Wie- śnikom tańca ujrzeć wkrótce ro U - • 
J nnek będzie na five'ie w ł.lysa Góra) rozpoczyiłl.a się ju- czór tańca Rosalii Chladek. był jeszcze raz w nowym programie Na kOillgresie międzynarodo-

"Cu:-.anovie". Tak mnie wczoraj tro, w poniedziałek i potrwa do nie tylko sensacją dnia, lecz to piękne zjaw·isko taneczne". wego komitetu olimpijskiego w 
prosił, bym również przyszla.- dnia meczu. prawdziwym przeżyciem art y- Tyle głosy prasy. Rosalia Chla Kairze toczyła się ostra walka 
OhiC'calam mu, więc mUlszę ,do- W · k ś' " h stycznym dla wszystkich. Geniał dek wystąpi w Łodzi dwa razy, Q organizacJ'ę i'grZ'"",l, oHm pij.. 
irZYJlluć słowa. A może wła&Ilie lę ~zo c z wylIllloolOnyc .,. . )~ 
l' i' "d b d do. d k \ ~aczy Jest Ulana z meczu war- na artystka, ktorej produkCje ta- za każdym razem w nowym p-ro- &kich w 1944 T. O organizacjI! 
(z ... z o ę ę 11a",ro ę na " 001-. ,_ t,: CI neczne porywają widzów... gramje. XIII olimpiady wbi4>.t"aJ·" si" 
kl.lJr'-lc rybackim"? 'Po bardzo. SZaWM\.Ieoo. ~n" " 

I 
Londyn, Ateny, Helsingf01's. Lo-

pom 'słowa atrakcjal . zanna ł Budapeszt. Poza tym o 

\Y "Casanovie" zmieniono I R ~l A L , O I ET Y H A D . .. h'g k program artysty'~znv_ Wieczo-' • ~:s~~~~;]~t. ~~r~;?~ O:IO~zY'SI ' 
rem .iest. tam baT?~~ wesoło. ~Dziś o g. 12 i 2 
Jur~k mc, cl?ce pOJsc .beze 11llUe, 2 PORANKI nDl~nnf[IA Ostatecznie kongres nie do· 
choe 111110W11 Slę z hC7Jl1ym to- Il'i rll LrH~ !lzed.! do porozumienia i p:o ta: 
warzystwem. Tak się już skIa- Ceny od nowlł całą sprawę przek.azac 
da, że cał~- dzisieiszy d~iell spę- Film, o którym mówi cala Łódź. -- Wielki W ro1. gł.: .Junosza-StApowski, Maria Bogda, Nora N następnemu kO'lligresowi, który 
l C . , . dramat obycla 'owo-sen,acyjny, poświęcony y ey, 
(l~ W " ,aS!lJ10VIC' ] bardzo sir. tysiącom shZlńbionyzh dziewcząt J. Andrzejewska, A. Brodzisz. Żabczyński, Sielański i in. się zbierrze w 1L0ndYlI1ie w 0010-
c ic>sz~ z Lcgo powod'ul wie ezerwca 1939 r_ 



14 '2U. nr. '-' ,.m:;o:; ?ORANl\'Y,_'_' _....:-_ • ...;;1..;;.9.....;::I!ę ___________________ -=Nr~ . ...!'ł'82-

PRACOWNIA I 
OKRYĆ DAMSKICH • 

ZAOPATRZYŁ SWóJ ZAKŁAD -

W nainowsze modłle ZagraniCZne • CYNEK 
Nie zapon'linajcie o swych b_e~nych braciach, Ofiary przyjmuje sekretariat Stow. Solna 14 
którym grozi gł6d podczas śwwiąt! ~ tel. 145-43, Łódzki Spółdz. Bank Dyskontowy' 

• Składa·Cio ollaru Da Hosen.Lechem". Da' chla ba" ".. Piotrkow.ska 43, konto 54~ -- p. ~onsul Mak; 
1lt8 .. 1II;II3lil1IIIB _________________ '.' ____ ~ '! .. ~~_ -..:.> Kon l p. J 6zef Glass, Zeromsklego 100. 

Oi. med. llER SUK 
Spec. oho rób weneFJc.nyoh. mo-

IE Kostiumy • nalno~szeJ par!skie
j Dl maJERClYHOWI Piotrkowska 121 kolekcji gotowe I RlI 

Komplety zam6wienie poleca • tel. 113-19 

Do akt. Nr. Km. 48.5/38 

OBWIESZCZENIE 
Komornik Slldu Grodzkiego w to­

dzi rew XII-go, zamieszkały w Łod.i 

Tra:~:~~:hT:..ó;t9~89 H O n s o I-d a c -a - , C h h ~~~~1.·t.~.~~.t::·~ I BielenI I zee ae przy ul. Gdllńsklej 67 
na zasadzie art. G02 K. P. C. ogłasza 
że w dniu 25 marca 1935 r. o godz: 
12 w Łodzi przy ul. Gdańskiej 65-11 
odbędzie się publicznalicytacia rucho­
mości oszacowanych na łllcznll sumę 
zł. 800.- a mianowicie: 

. 1 . 
Dr. m~c1. onI 

H. GUlSZ Dl 
przyjmowani na . posady państwowe 

22 'procent do ogółu pracowników 
w stosunku 

piani na i mebli 
kt6re można oglllda6 w dnia IIcytacii 
w miejscu s ~rzedllty, w czaSie Wf' 
żej oznaczonym. 

Akuszer-Ginekolog 

Zachodnia 66. tel. 129-52 
p,.,jmuje od 8-tO I od 5-7 w. 

~--- ------------, .... _--
!amo~li!lny majster 
snowalni i krochmalami p08ZU­
ku;e praey. Pracował \II p:erwszo­
rzednrch przedsleblorstwa(b baweł­
nianych. - Łask. Igłoszenia do 
administraeji Bub. "Majster". 

t6dl, 

Orucl1ne opad •• -
IUI alI, pl •• 

cloalll fllDIDJ po-
leca firma 

RUDOLF JUNG 
Wólczeńeka 1&1 tel. 128·97 

Rok lIIlłołenia UI9f. 

Do sprzedania 
w tod&i fabr,ka oku6 budowlanych 

egaystulllca lat 40. Wladomo~6 

A. Suwwalski 
%eglarska 9. tel. 20.9·52. 

Sklep galantetJiuJ 
dobrze prosperują.oy w najlep­
szym punkcie miasta do sprze­
dania. - Oferty Bub. ,,100". -

WIEDEŃ, 19 marca. (PAT). 
Od chwili wygłoszenia ostatniej 
mowy Heiollleina o stoswnku 
niemców 5udeckkh do pa.ństwa 
czt>Chosłowackiego, iIl31Pływ 
członków do niemieckiej partii 
jest tak olbrzymi, że wkT6tce 
znikną. najpra wdopodJobniej 
wszystkie niemieckie grupy opo I 
zyeyjne. Wpisywanie się czron­
ków nastętpuje całymi gr~ami, 
miastami. wsiami iip 

BERLIN, 19 marca. (pAT).­
Niemieckie biuro informacyjne 
donosi z PraRi, że ,l ada mini­
strów uchwaliła dziś rozporzą­
dzenie, pOłS!tanawiają,ce, że na 
stanowiska państwowe muszą 
być przyjmowani niemcy w sto­
sunku 22 proc. do ogółu praCOw 
ników. Rozpo~dzenie to, zda­
niem prMy czeskiej, nalety ro­
zumieć w ten sposób, że tam, 
gdzie zamieszkuje więcej nn 22 
proc. niemców, mmi ich być 
więcej w służbie pa.ń5twowej i 
odiw1rotnie. W ten ~T'lo5Ób naP'". 
zarząd krajowy czeski mUlSiał-

.. WOZKJ ."'''i'' tOtKA METALOWE 

MATERACE 
lAJTAłłlEJ • fA&UKtADIJE 

:J •• WOtKOWYSKI 
MARUTOWIC.ZA 11 'D...1~7-10 
REP!::RACJE I LAKIEROWANIE 

Ogloszen-e. 
Dyrekcja Towarzystwa Kredvtowego m. Łodzi podaje do 

wiadomości, na podstawie § 71 Ustawy (Dz. U. R. P. 1937 r. 
za nr, 41), te w dniu 26 kwietnia 1938 r. o godz. 18 w gma­
chu Towarzystwa przy ul. Pomortlkiej nr. 21 odbodzie siO 

Zwyczaine Zebranie Pelnomocnik6w 
Towarzvstwa Kredrtowelo miasta lodli 

t nastopującym porządkiem dziennym: 
1. Otwarcie Zebrania. 
~. Sprawdzenie listy obecnych, oraz wyb6r sekretarza i S-ch 

skrutatorów. 
3. Uchwalenie regulaminu w myśl § 67 punkt 8 Ustawy. 
4. Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawozdania i bilansu Towa­

tzystW8 za rok operacyjny 1937. 
5. Rozpatrzenie i ntwierdzeni. preliminarza budżetowego la 

rok 1938. 
6. Udzielenie pokwitowania byłym Władzom. 
7. Ustalenie wysokości oprocentowania ewentualnej n o we j 

emisjf listów z8stawnyoh w myśl § 61 punkt 6 Ustawy. 
8. Wyb6r jednego Członka Komitetu Nadzoreze~o. 
9. Wnioski Władz i wnioski Pełnomocnik6w w myśl § 73 

Ustawy. 
Zebranie odb~dzie Bi~ bęz wzgl~du na iloŚĆ przybyłych 

Pełnomocników. 

by przyjąć do LSłu:tby 83 pl"OC'lląCmie przez niemć6w. Rozpo­
niemców. Sąd wojskowy w Che rządzenie przewiduje dalej, że 
bie mógłby pr~y przyjmowaniu l~ioniśei, którzy mieli pierw­
oraooWlllik6w brać pod uwagę szeństwo przy przyjmowaniu 
JedYJllie kandydatów na.rodoW'oś do służby państwowej, będą o­
ci niemieckiej, ponieważ powiat beenie wliczeni wyłącznie do 
ten jest zamies7lka.ny niemal wy czeskiej kWOty procentowej. 

Chmielewski zwolnion, 
Kaucjt: zło tył Cyganiewlcz 

NOWY JORK, 19.3. (PAT) - l władz, Chmielew3ki został w 80bo­
Jak już podaliśmy, Cbmielewski po t~ zwolniony po złozeniu przez Cy­
ptz~'jeidzie do Nowego Jorku, zo- ganiewicza kaucji. 
stal zatrzymany przez władze por- ..................... ~ 
towe i umieszczony w barakach dla 
emigrantów na Elłis Island. 

Po kill{udniowych staraniach 

Do akt. Nr. Km. 2138 I 37 

OBWIESZCZENIE 
Komornik Sl\du Grodzkil'go w Łodzi 

..................... rew. 13-go umieszkaly w Łod.i, 
prl, uL AndrzeJa 11 

na za.sadz\e a.rt. 602 K. P. C. ogłasza, 
te w dniu 31 marca 1938 roku 
o «odl. 11 w Łodzi, pnv ul. 
Piotrkowskie! 121 l W61czańskiel 222 
odbędzie aię publiczna licytacja ru· 
chomo'cl a mianowicie: 
21 łom6w oprawlon,ch .Lexlkon· 

} 

Ma,era l 53 tom6 .. oprawion,ch 
.Letlkon· Mejera, 30 tom6w "Cioethe" 
I 14 tom6w .Schiller· orlll pianina 

. I mebli 
o,ncowl1lłJc II na llł~ "'0 

\ 

,ł. 1179.-
1d6re molna oglllda6 .. dniu 

"cytacji .. m\e\scu apHedat" .. 

Lódi, dn. 5.3. 1938-r. 
Komornik (-) SI. Gaslńskl 

Sprawa Hersza Kamionki p-ko 
milU. Lis 

Doktór 

Ałek!aD~er le~niewi[l 
CHIRURG 

Andrzeja 2 
telef. 216-66 

przyjmuje od 5 - 6. 

-- - - - - - - - ----'--

Choroby skórne i WBOBrJllRB 
Nawlot 7, tel. 128-07 

przyjmuje od 10-U ł 5-7 

Pierwsza PrzYGhndnia 
WBłłBROLOGICZna 

leozenle chor. wenerr_""" 
l ekóm,oh 

Zawadlka 1. teL 122-'11 
cąnna od 8 ~ 409 .... 

Porad. 3". 
LEKARZ - DENTYSTA' 

t.l. DnRIW(n-RllS~ csaa\e wyte\ o~na.&on,m. 
t.6<U. dUo 12.1. 19M r. 

KOJl\orn:k (.) M. Upł"ati I ul 11-g0 L-lstoDada 32 
Sil' .... f. Koehler A V"lkmer& • p-ko W. GIQckowi. ordynuje w chorobaoh Z~B6W 
~. i CHIRURGII JAMY USTNBJ 

Dr. med. od 9-1 i 3 -8 pp. 

L. NITECKI DR. MED. -

IgnacJ GrJnberg 5peoJallste chorób Skórnych. 
- --- - wen_ryc.nyoh I moo.oplcloWJch 

L. Jasiński Pole::łada~hoich Nawrot 32, front I piętro 
prowadzonych od 1870 roku tel.fon 213-18. 
w Lodzi. uL Andrzeja Nr. 10. pu,le. od 8-9.30 rano i od 5.30-9 w 

telefon 168-56 W nled~. i święta od 9 -12 w poło 
w Lęezycy. oL Poznańska Nr. 30, 

telefon 125 
pierwszej jakości: 

·.NASIONA rolne, traw, drzew, wa­
rzywne . i kwiat6w. 

(EBULKI i kłącze kwiatowe. 
NARZĘDZIA I prz,r.lld, ogrCldntczo­

pszczelnicze. ' 
NAWOZY organiczne i sztuczne (po­

mocl'liczp) dla celów ogrodniczych 
PREPARATY I ~rodki chemiczne, 

owado I grzybobcSjcze. 
Cenniki rozsyłam, bezpłatnie. 

DR. MED. 

łłlEWll\żSKI 
SpecJalista chor6b weneryoanJCh 

ekćrn,ch I sekeualnych 

Andneia 5. felef. 159-40 
".ąlmoj1l od i-l1 reno i od S--9 w 

• nledóełe i śwN;łe od 9-12 
_.---

Chor. wewnętrzne 

Spec. chor. serca 
PIŁSUDSKIEGO 76 

(IIaratowiaa 16, lelef. 11 .... 5 
przyjmuje od 6-8 wiec". ---- ._- -

LEKARZ - DENTYSTA 

P. RICK 
LEKARZ - STOMATOLOG 

l. Rle K 
przyjmują w lecznicy lek •• pecJ~ 

PIOTRKOWSKA 4S. 
D!'. med. 

. 'aubihilUS j~lubln"Chl 
AKUSZER-GINEKOLOG 

s. Kryńska 
Chor. skóme I wenervc:ana 

(hobletv I d.leoi) 

SlunllowlnB lł talet 14&-10 
godc. prs,j. od 12-2 I 3- 4 pp 

p O W R () C l ł. chor .. we~n~trzna , 
~'mule od 8-9 r. i 4-8 w. prleprowadZlł Slę n8 ul. 
iEgierska.... Zachodnią 32 

tel:346-09 Tel. 272-30. - przyjm. 6-8 w. 
Łódź, dnia 19 marca 1938 r, ' 

~amnnmL""~~·~~D-Z-iś"i·d·n·i·n·as·~·e·p·nV·C~h~I"."·-"~""~~~~~~·~,~D~Z~i~Ś~i·d~n~i·n·a~s~te~D~n~J~Ch~l· 
• 

: KrÓli
OY 

rorZedm(eSeia i = ~;!j~d~~:i~r~:~~:j~i :~~~: ~k:: 
es W r. gł. Grossówna. Żabczy"ski. Slelański. Orwld I In. W roli gł. porucznik SERGIUSZ POLENOW 
At Passc-partouts i bil niewaine, "" , 

Dziś pren'liera I .. 
Poez. w dni powszednie o 4 

Naj.,eselsza kOl'l'ledia polska 

H LTA 
W soboty i niedziele o g. 12-ej W Nlarh ~łównych: Stanisław Sielański, ~tallisław Wolińskl, Jtwf Kondrat, Tamara. Wiszniewska, JĆlC'! Orwid, Ina. Beai~ ~ .... 

orogram P.A.T. _ Następny pł'ł)gram "Strzał w nocy" i "Walka o tóhe Pola" z Kea Maynardem. (eny od 50 gr. 
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KIłAWlft 
OJlI'lSHI 1.Df łRÓ?~~!.~SKA 25 

------------------------------ At RWa 

KeNSHM Wielot!!!!~~~!a!~~~~!na~!!j!s~!!!e ~!!!~"!i!~~~ w!!!~~ad~ l~i! ~!a! E N Y 
artykułów sprzedawanych W K O N S U M I E 

Uskuteczniamy wysyłkę paczek do Rosji Sowje~kiej na podstawie specjalnej umowy z przedstawicielstwem Z. S. R. R. - Informacje na miejscu 

iijiiiirli~ii BIELsKiCH ~!§!cf~~łóknD Bi6LS~ ~li 
Ił:: ••• !. OGLOSZIENIA DAOa~E ~:~::I 

łZa 2i_·trH.~e-~· ~~ ~ .. ~ ......... 

IHaUka j wychowanie II I tokale 
_ ... xf"MOt. ____ 4«El"P .~-'... J ......... ___ 9l' 

4PIJKOJUWE mieszkanie sle'necz. : DO WYNAJĘCIA cluży pokćj umc 
nt', z \\"y~odnmi od zaraz do wy!la- bhlwany 11lh miejsce do spania. 
jęciA. Wiad\. rr:.ość na miej~cu: ul. Pil)trk(;w~ka, 88, m. 35. 

DO WYN AJĘCIA mały pokoik dla 
}::ojC' lyń"zE'j o~oby 7. odduelnem 
w"jściem, wygodami. ŚródmiE'jska 
nr. 16, Ul. 23, wysoki parter, prawo. KOpt'fllika 63. ŁACINY. polskiego, historii udzie· 

la oyph,ml.wana nauczycielka gi­
lllnatJalna. PrzygotowujE' ilo matu­
ry. Tel. 130 (;4. 

4 POKOJE Z kuchnią., hall, cen­
tralne ogrzewanie, w eleganckim, 
nowoczesnym domu vis a vis par­
ku Staszica, ul. Magistracka 36. 
Informacje t.elef. 124-37 

------ - ~LONECZNY Z.okienny umeblowa.. ---- --- - '---
3 POKOJE z kuchnią na biuro lub uy PGkćj 11a II piętrze. Wejście nie 3 p(JKe.rr. z kuchnią. wsz.elkimi 
mipnkanic do wynajęcia. Na.ruto- krl!pująCE'. Ż~romskiego 41, m. 9.1 wy~f;JaDli. Narutowicza 40. Wia-
wic7a 30. lut: od 4-5 tel. 265-78. I Godziny 16-18. i dOllluść 11 dozorcy. AN3LIK z wyższym wyksztAłce­

nie>ffi handlowym i długoletnią nau­
ezycid3ką praktyką wyucza szyb­
k,. i dck1:lA1nie angiell:!kiego i kó .. 
respC'ndtncji 11 Listopada 47-1:>. 
Td 27(J ·63. 

----------

Wyk1Nintne Płaszcze Męskie , 
w wielkim wyborze na SEZON WIOSENNO - LETNI 

POLECA I L C O A 'ff ul. PIOTRKOWSKA 67 
., • front 11 p. tel. Zt9·9S . 

U W A G A: honorujemy asygnaty "P O S T O" 

Hajmilej i najweselej spedzisz czas trlko 

W Restauracji "K O M E , A" 

B.UCH-\LTI·~ IUI podwćjnej nauczam 
gruntownie metodą praktyczną z 
gwarac.cją samodzielnego prow'adze 
llia ksiąg llllarodajnych dla władz. 
Cena baf/lzo przystępna. Nauka 
piEania M. n.ac;zynie wraz z doklad 
nym (.t,jaśnieniem konstrukcji zł. \ 

........... ~~ .... a. .......... .a~# .......... .eg .. .m* .................. ~ .... . 

t6di - 10 P E R N II( A 46 - tel. I&Z.aG • 
Pierws_orzędna Imc:hnia - Doborowa ol'lriestl'a­
Dancing - Lnkal otwarty do Z-ej godz. w nocy . 

techniczno-budowlane Po POWROCIE polecam 

; NAJNOWSZE MODELE KAPELUSZY 
DOM HANDLOWY JAKUB HOCHERMAN 

po cenach b pn:ystępnych 

Salon Mód 
10.-. Adrlls: W ólczańska 43, 

ŁÓDŹ, SIENKIEWICZA 4 TELEF. 224-07, 224-08, 232-80 

,n. ;32. SKŁADY 11-go LISTOPADA 105, TEL. 145-38, BOCZNICA Wł ... ASNA AL. KOŚCIUSZKI 41. 

----- --
BUCHALTERII włoskiej i ame­
rykańskiej oraz pisania na ma­
szynie gruntownie wyucza za 25 
zł. Skrócony kurs w ciągu 1 mie­
siąca zł. 15. Pisania na maszynie 
5 zł. Udzielam również korespon 
dencji, arytmetyki handlowej i 
stenografii. Kilińskiego 50, po­
przeczna oficyna. I piętro. Za­
prowadzam księgi i sporządzam 
bilanse. 

Poleca _ repre:l:entowanych fabryk i własnych składów po cenach konkurencylnych: 

IDRZEWKA E:!i: Rury i kształtki kamionkowe, żeliwne wodociągowe i do kanaIiz.ac.1i 
Klinkier budowlany, posadzkowy, kwasoodporny i do licowania fasad 
p łytki ścienne glazurowane (flizy) 
P Iytki terrakotowe do wykładania podłóg 
L ieówka glazurowana i zwykła 
Cegły szamotowe, płyty budowlaue Heraklith i inne 
Cement biały i szybkosehnący 
Wauny żel., artykuły sanitarne, emaliowane i fajanso~e 
oraz wszeWe inne artykuły bu dowlane. 

FRONTOWY, słoneczny, ume- DO WYNAJĘCIA: 1) 5-pokojowe 
'\vYCHOW A WCZYNI, władają- blowany pokój w nowoczesnym mie::~:kallie z wszelkimi wygodami; 
ca niemieckim, z dobrymi refe- domu do wynajęcia. Wejście nic Zj 1 po,kój i1a pierwszym piętne 
rencjami poszukuje natychmiast krępujące. Telefon: 122-11. z klat.ki ~,~h(ldowej; 8) suteryna o 
kondycj'i do starszego lub młod- _____ - ____ -- 6 ,,1.!la('h ł;rzy ul. Piramowicza 2. 
szego dziecka. Oferty pod "Wy- po ~ d' . bl WiarlolJJość u dozorcy. chowawczyni". _KJ.T uzy. m,mme owany pl-

_ ,__ szukiw:llly w okolicy Bandurskieg,) I - - - - - - - - I--

r618. ro4lin, .:motrwałe. D8Ue - GeorginIe 
poleca w wielkim ",bo"e 
JERZY KOt.ACZKOWSKI 

g~::d~i~r::~ lOdl, ol. .PIOłUO"SKA Złl !.~~= 
- Nasiona - warzywne, kwiatowe i kawy.-

SKLEP z nrlądZ':lniem, tymem wej· 3 POKOJOWE mieszkania w De· 
ściE'm do wynajęcia. Wiadomość~ wowybudowanym domu do odda,.: 
SiE'nki~wicza 27~ lub od ~ t.ei. ma. Hol, et"nt.r. ognew., eiepła "... 
265 78. da, winda.. Pktrkowsu 249. 

_ I . ________ ~:.....:: ______________ -ó! 

3T:\HSZA, ir:teligentna., eamotna. 
pani (izr.) poszukuje pokoju z ea.­
ło"'zi~'nr,ym utrzymaniem, ewtl. 
z obiadami. Ofetty sub "Nr. 1191". 

S-POKOJOWE mi~z.ka.nie m pIt. 
tro w n< wym domu z eentralnym 
ogrzew:miem OTa2 sklep ~ pokojem 
dd wynajęcia.. Zachodnia. 32. 

.:1J::;S ~t~u.Y udziela a.ngielskiego, I KonIOm" z:t. nk zgćry zapłacę . 0- \ 3 POKCtJE z kuchnią z wszelkimi 
j rancusklego, niemiockiego. Załat- , ferty sub ,.Pokrij" do Biura. ogI. WygOd:llui, cE'ntralne ogrzewanie. 
wia wszelką korespondencję. Przyj- \ Fuk.a, Piotrkowska 87. 6 g.) ~ierr,uia 61. dozorca. wskaże. 
11l11jC 12-2 i 4-8 Piotrkowska 24-, 

lJ1~~ __ ~· __ ·~· __ 1 A. CYMERMAN 
.\BSOT.W ENTK <\ Sorbony uuziela 
lekcji francuokiego, doroslym oraz I pracownia okryć d a m s k i c h. kostiumów fułer 

1 LUB 2 nieumeblowa.ne pokoje w. 
CE:ntruw miasta, fron~ I piętro z 
telefonem 10 oddania. Oferty sub 
"Zorika" • 

d~iccit:lJ1 nowl)cz~sną .metodą. 11 I POWA6CIL 
LIr;topacla 47, m. 18: frOllt, lU pię- Poleca na sezon wiosenno-letni najnowsze modele 
~,,~1~51-01. _____ ,... Gdańska 45 pierwszorz~dnych domów paryskich. 

1-2 POKOJE umeblowane lub be5 
z w8Z<lJkimi wygodami ewentualnie 
z t1Żywalnością kuchni. Gdańska 
nr. 77, In. 12a.. 

FRANCUSKIEGO krótką, ła-
twą metodą (Anson) na'..lczy <;i~ POKÓJ llmE'I,Iowany z wszelkimi 
każdy dla potrzeb "\v kraju i za! wygi'ctarm dla jednego ew. dwuch 
KraI~ką; Absolwent SOlb~ny: I p~nć.w (nr.) rlo \:ynaJęci~. Moniusz 
Legwl10w 11 111. 13. Da wldo- \ kI 1, m. 1:3. OhE' JrzE'ć mOZlla w go, 
wiez. 12 '- 3, 8 - 10 w . \ (llin2.~h 2 - 3 i od 8 wiecz. 

ANG!ELS!{f, . hebrajski, k~l'eSPO.i1- 1 O~ l-go LIPCA do wynaJęcia 
1cncJ<l,. Judtl.Is~yka, konhrr.lacJ ~I, lllleszkanie 4-ro pokojowe ze 
pz€chItloty ogolne (korepetycje). wszelkimi wy~o<lami, central­
TEl. 187-59, Kamienna lO, m. ~, nym ogrzewaniem, bardzo slo­
od 9-10, 2-3. Cena przystępna. neczne w oficynie, na III piętrze 
--~-----. ----- Oglądać można od H-ej rano do 
Na sezon wiosenno-letni 2-ej i od 4-ej do 8-ej, przy Al. 
polecamy NAJNOWSZE MATERIAŁY Kościuszki 93. Wiadomość u do­
WEŁNlA~E damskie i męskie oraz zorcy lub telef. 114-79. 
podszewkI po bardzo przystępnych 

cenach. --.-~---.-

Ll1KSFSOWl; 3 .. pok(ljowe mieszka 
nif, h,)lI, cE'ntra.lne ogrzewanie, 
wszdkie nowoczesne wygody i u­
n:ądz!.!llla do wynajęcia w nowym 
domu Sicnkie.wicza 51 (naprzeciw­
ko parku). Wiadomość: tel. 13-555. 

DO WYN A.JĘCIA od 1 kwietnir. 
7·p(koJ(;we mie-szkanie, front, II r· 
OI:lZ 4· (' i !l-pó)kcjowe słoneczne, 
now, rzesne, front, 3 p. Lekkie 
Rt·h(l([Y. WiadomoŚĆ: Administracja 
uoml.w Fi<.,trk )W!:'ka 62, t071. 108-85. 

2314.-5 
---~---:----

fi PR!~~~~~~~!~I 
• WYCH:SAMOCHODAMI 
USKUTECZNIA TANIO :~'<:!'~.:.~. 

C. HARTWIG t 
Plotrkow5ka 86. J tel. 213·50. 

ŁÓDŹ, PRZEJAZD 36, tel. 269-17 W NO'VY:\f DOMU, Narutowi-, __ . ___________ _ 

K.OREPETYTORKA udziela lskcji. eza 79 c. Ill. 8, pokój umeblowa- >2-t)KU'NN y duży, ładny pokój 
Specjalna. metoda stosowana dla. ny, wszelkie wygody, telefon, la ur.l·"olowany odnajmę 2 panom lul:; 
dzieci niechętnych i z::.niedbanydl zienka. Od 9-ej do 11-ej. pra.CU5ąCClUU małżeństwu. Andrzeja 
w nauce (hebrajski). Tt;l. 151-99, ~ - -- - - - - - - - _ . 26, Ul 9. ' 
l-·ro~ić p. Hutę. P()S7.L"KrJJĘ ~łonecznego mieszka- ----- -

MA TL"RZY.STRA zajmie ~ię dziew. 
czynką w wi,~kLł szkolnym; pomoc 
IV naucE'. Oferty sub J,SUJTiiCDua". 

ub 2 l' )kojowC'g"o z kuchnią i wy- POSZUKIWANE 3-pokojowe mi~sz 
godall!i od maja. Zgłoszenia z wa- kanie sl/;[Jl.'czne nowoczesne 1 albo 
rlmkan:i kiC'rować do administlacJ~ 2 pH)tro, od lipca. Oferty do "GIo-
pod .,U. M'" su Porallnrgo" sub "E. W.". 

Tel. 184-69 

PUKÓJ umebI'.lwany przy rodzinie 
iz.r. rlc· wyrt:tJęCla od zaraz z utrzy 
manif,m lub bez. Lt>giontw 47, 
ffi. 34. -

4 i 2 P'I)KOJOWE mieszk Z wy­
godami do wyna.jęci&. UL Cegiel­
niana 55i. obek. Pbcu DąbrowclUe­
g.). 

--- - --- - ------
3 POKOJE z kuchnią ..... do 221.­
kwartalnie do wyna.jęcia., Wiado· 
m('ść; AJ. I Maja 37, lub od 4-15, 
t('l. 26578, 
~---- -- --~---
POKÓJ ładnie umeblowa.ny :z Di.e. 
krępującym wejściem do wyna.ję­
cia. Śródrniej~ka 39, m. 43. 

--~,----

3 P(JKOJE z kuchnią z wszelkimi 
wyg.>dan·j DA I szym piętna od za· 
raz d(» wytJ.'ljęti:t. Wiadomość 11 

dtl%orcy. Tramwajowa 3. 

ODS_VMĘ 1-2 pokoje na kaDce­
!arię adw:.kat>ką z zapewnioną 
prakty~. Zgiel"1!ka 21, fr. I p., teI. 
236·::19. 

----- ----_. 
P~KÓJ wmeblGwany s wygodami 
do wynajęcia dla pana. W lleza:ń 
ska 10, front, II p. Dl. 15. 

Gabinet Icosme.,ki 
..,.ICRI I toaletowe, 

L SZWALBE 
EI.EGANCKO umeblowauy pok~ drplom Unlwen,tecld 
od zaraz dCl wynajęcia. Piera.ekiego Moniu_ki 1, tal 127-99. 
nr. 7, m. 9~ teJ. 12'7-20. Ueuwen" ........ ch 

1.,OK6J-t-lm-e-blO;~n-y-Z-0-d~d-Zl-.e-In-;:-1 ue-a~'-::Iel bez 
J - łlad6w a.peoeaOJOh wł0e6 •• 

wejś~iem do wynajęcia.. Ul. Miel· Pnr'lIlale to-e i 4-8 wteas 
czar~ki~o. 17, 'ID. 1. 
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Materiały Fabryka Sukna Bielsko Piotrkowska 88 
Sprzedaż d~ta'l~Clna Łódź, PiotrrioWska 6 najprzedniejszei iakości 

KOMFORTOWE urządzenie ga­
hinetowe, nowoczesne, sprze­
dam okazyJnie. Traugutta 5, m. 
8. Od 9-11 i 7-9 wiecz. 

FUTRO eleganckie, b. dobre, 
kupi młody pan wzrostu śred­
niego. Oferty: "Gotówka". 

DO ~;PRZEDANIA 2 zespoły przę­
dzalni, wilk, szarpacz, maszyny wy 
końrzalnicze, szpulroaszyny. Infor­
macji udziela J. Sternfeld, Toma­
szów - ?laz., ul. Sw. Antoniego 5. 

1139-3 --- -
OBUWIE 

cłam.kie, m4:skie i cble' 
oinne II najlepszego ma­

teriau krajowego i za gran. poilIca 
Pracownill .obuwia SI KIElEK wykWIntnego _ 
SIENKIEWICZA 49. Cen, pra,st4:pne. 

-----~-----
MOTOCYKLE najprzedniejszych 

111:11ek Ariel, BSA, Velocette, F'N 
. l ' mO(le c 1938 oraz elynne setki dwu-

()~cbowe James i Cariton bez pra­
wa jazdy i podatku. Zamiana m(,. 
forvkli. Do~od.ne warunki splat. 
1.eon Leszczyńf'ki, Łódź, Piotrkolv 
t:ka 175, teL 205,06. 974:--9 

MOrOCY LE słnnno Excelsiaru" (dWllOiobowe !>etki wolne od podatku i prllwa jazdy) orli. c.ołowych JI l' I II marek Norton (allhorpe, Ro,al Enfleld, Pantłler, Padl. 
(ześcl zamienne do wszrstklcll moloCJlc1i stale na składzie. Dogodne warunld spła., 

D~p ... ,,6łDSON -5frtlPIDII" Naru'owl€za 16, ~ł!l tlO-l'il'g 
_ Opony samoch. i motocykl. nSEMPIERIT" - Nabywcy naszych modeli korzysłają z ulg podatkowych. 

p łASZCZY"1 !!I!~~~~~o~I:::Ch!~~~~\:lfdi~~~~~ B. JAKUBOUJICZ 5 i 
mundury ł płaszcz. przepisowe POMORSKA . 

,~----i-·Ói-.ne--=i 
",,3 .... H aa:::.. ......... 

ODSWIE~AM sufity, ściany, tape­
ty suchym chemicznym sposobem. 
Ceny niskie. Wiadomość: Samuel 
Wiatrak, sklep farb, Mala 2, rtg 
6 SIerpnia., lub tel. 234-04. 998-2 

DYWANY: perskie, krajowe, ręcz­
ne i maszynowe naprawia arty­
styczny zakład naprawy uszkodzo­
nych dywanów H. Milgrom, Kiliń­
skiego 18, tel. 192-46. 6&8-5 

Podziękowanie 
Państwu Gonik, mojemu szefostwu, 

za opiek~ i pomoc materialną pod­
CZIIS molej ohorob, składam tą drogll 
serdec:rne .B6g Zapłać". 

Ruta Jakubowlez 

ZAGN'.<\L Weksel in blanco na zł. 
85.- z ;vyst. Z. DobrowoLkiego. 
Powy:tszy unieważniam. Br. Ko-

• 
N IW R O, Q polec II się Sz. Klijenteli 

O na secon wiosenno-letni 

Wykonanie pierwSlorzedne PO, angielik. modeli 

D R l f W 1K Jl owo[Owe 
sztamowe I karłowe. Agrest s.c~epiony, Poueczki. 
Winoro§le. krzewy ozdobne, Rółe w wielkim doborlle 
NASIONA wllrzywnoe i kwiatowe. Poleca znana firma 

beon Kolaczkowski PrZędzalniana..::: 

Węze 

tel. 115-02, tram. Nr. 3. 

do polelArania 

leca 
cenach hurtowych 

.,BERSON -SEMPERIT" 
I::ÓDŻ • NARurOWiCZA 16_teI.1~O·59. 

E STAMBUn." Poifide Tollt. dla Handlu AoL Sp. zO.o. 
J. " I. t6dt. AL IOSaUSZIU 17. teł. IłJ.łl 

polecam, na raty 

BEZGRANICZNIE 
ELASTYCZNE 

PEWNOSC[ 
O~VGINĄLNETVLKO 
Z'TYM ZN"Kte.M . 

"A6RYCZN'n4 

PATEN" FRANC; .~ 7O-o.-!J()It 
PATE.NT AMI!;R. ... NR. 10'9704 

Zalotona w roku 1891 

becznie ~Ia Z. ierząt 
M8D. Wat. H. \Vł\RRIKOFFIł 

FUTRO brajtezwancowe i }js w.lski,_B_r_~_w_arn~8. T k a I n i a tkanin 
\~ hnicznJch i wv­
~'Mórnia sznurów 

ul. KOPERNIKA 22 T~L 112..07. 
ODDZIAtY. weWll4:ulln1 I cblraralcsn, 
SZCZEPIENIA psów illoni 
STRZYiENIE ps6. l łrOIlI. 

okazyjnie do sprzedania. Tel. W:spóL.' [CZKA celem założer'la 
208-7 4 od 2 do 4. 253-3 

FUTRA n. I~fnle p~.e~ho-
waftJe pr.VJmuJe 
Sef... Mod, Heskiej 

Leonard Hetman 
Ł6dt, Przejllld 6. Telefon 168·90. 

____ .....---1 

DO SPRZEDANIA tanio 4 morgi 
b7Rśćdat'si"cl4IletoiegCJ lasu sosno­
w('gu w ;:\okolntka.ch pod Ozork'l­
W('Ul obok kC"l.mji gimnazjum Szc~ 
njt'ckil.'j, przy gltWDym trakcie. 
\\' Ja·f OflWŚĆ: tel. 1S3·42. 

DO SPRZEDANIA nowy filtr ou· 
ź.·jeżniający o zawa.rtOŚci 800 kg. 
JllllSy pt'rmuhioowej i o wyd.'ljno&ci 
5 II1tr. SZl·ŚC. na. godzinę. ,'\-VWlo 
:r,f1ŚĆ; tel. 11:'3-42. 

MA3ZY?-iA gabinetowa 
ul.a zy JIIie do ~przedaDia.. 
nr. [ił) J m. n. 

Singem 
Nawrot 

------_ .... .... '--
.3KVPU.JĘ książki beletrystyczne 
~ew(,lJ.tualUle lektura szkolna). Ku 
PHi zlIor. TeJ. 109-64, gcdz. 2-3 
pc, [lIII. !lII.! Koparnika 19, Dl. 22. 

..-- -----
J;WW:J'W Ą sza.fę w dobrym stanie 
I,UlIię. Oferty ~ub "D. S:' 

1'OCO SPICIE na słomie gdy od 3 
zł. tygorlnicwo dostać można ma­
terace, ()t~many, tapczany - auto­
llJfity, kianki i krzosła. Solidne 
wyk.·.Ila·.i<:. Tylko u tapicera P. 
\\·aj~a. L<Jaź, Sipnkicwicza 18. 

DO SpnZ!::D.ANIA poktj stołowy 
(raz białe meble. Wiadomość: ul. 
:i;eroJllskiC'go m. 12, m. 15. _._-- -
))'n\'.t\x tridsld 3,10x4,20 prawie 
w,wy (,kazyjnie <lo sprzedania. Za­
dw,iIJia G!1, m. 2, front, parter. 

pensjl/JIatu poszukiwana. KililiEkic .. 
gl~' 86, 11\ 40, lewa. oL, II w. 

PIERiV'~Z.ORZĘD1\Ty zakfad kra­
wiecki d!tms.ki M. HozenclI'ajg, uL. 1 

6·go Sierpnia 37 poleca na sezon 
Wi(l!I'nIlY i 1C'tni najnowsze m'Jdf'l" 
paryskie jakI' też pn.yjmuje palta 
i kc.:;tiumy; la pa.lto 15 zł., z.a. k.'.l­
stium 25 zł. 

. - - .. ~ ----------
LALKI i poduszki przyjmujemy do 
czyszczenia i odnawiania w pracow 
ni haftów dla krawczyIl. Sklep frOll 
t.IWY, Piotrkowska nr. 9. 
--..,..---- -
WRPÓLNIOZKA z kapitałem po. 
~zukiwana celem powiększenia sa­
knu wzglęlnie otworzenia sklepu 
k.'nf.'kr ji dam~ki.'j. Tamże potrzeb 
lIa 7 toIna ll!:()pag:mdzistka. Tel. 
1131!J. 

D~WOŃ tel. 247-90. Pośpieszna I 
Pomoc Krawiecka "Wygoda", 
Narutowicza 13. Odświeżalnia 
garderoby. 

WSKAZI<; wyrobioną placówkę 
na letnią kawiarnię i dancing w 
kuracyjnej miejscowości. \Vy­
nagrodzenie - kierownictwo 
lokalu. Oferty do admin. "Pew­
n~T interes". 

• 

. 

. Rze-ak 
RlłDOGIJSZCZ, 

li'. SzczeŚ'illl8 10 
telefon 150·47 

P O l E C A: Galerunek do maszyn żakar­
dowych I.a, sznury: p1atynowy, do 
szycia kart i tkaeki. 

PRZYJMUJE: Gal~rowanie maszyn łakardo­
wych zamknięte i otwarte, symet­
ryczne i zwykłe na jedwab i baweł­
nę. - Rozbiera i składa maszyny 
żakardowe. Fachowe wykonanie. 

& 

PĄCZKI 2 szt. 25 gr. 
CIASTKA DESEROWE po 20 gr. 

(dla stowarllyszeń i szk6ł odpowiedni rabat) 

Wszelkie wyroby cu·<iernic.e n a :r II m 6 w i e n i e 

Sniadania i kc;,lac;e jarSkie 
z 4-ch dań zł. 1.10 wra~ z obsługą 

Cukiernia " ' IÓ l II 

Łódź, Przejazd 1, tel. 209-87 

laDiele D56w • 
KUCIE KONI, Dlto.anlo ko".. 
Pr.,jęeia ,. pn,chodał od 8- 1 ł 1-1 
Cllonlowie towar.yetw. opleM -.I 
J:wiarzętamł płaC!:1l ulaowo ce.". 

W, lępie. beIpoWl'8lllle "lIro §"feq d .. ,ofeko,"" .... 
mlgalDre-Clmu", Przeprowadntn, duynfeJrcJe rale .. W 
pod gwarancjll gllU.' D. 6. •• Z,łoa.cał .. 

"ZAKt.AD DEZYNFEKCYJNY" 
l,ódź, Al. I Maja 4, tel. 222-60 

-----,----~-----------------------------

KupuJcie 
z -go źr dla 
_łBlii~ilmi\;~ltIłi1il!en_ 

Wielki wyb6n 
WóJ:KóW dzieci4:eych tÓŻEK komodo..,. 
ŁóZEK metalowyeh WY:tVMACZEK 
MATERACY wyjciełanych marki "Rao" 
MATERACY sprężyn. LODÓWEK 

.Patent- LEŻAK6W, HAMAK6W 
ŁOŻEK polowych ROWERÓW i ck.,. 
w hbTvcznym DORRopnł" r.6dt, PlotrlroW&łla .. 
- - skład.ie " UL 'W pod., TeL 1So00 

DOKTOR 

HEleHB 
tElllf" FABRYKA Dokt6r Medycyn, 

liustaUJ ohn KilińskleRo 78, tel. 158-31 

II -1=_ Posad, 
•• 

LEKARZ - dentysta (dentystka) 
poszukiwany na prowincję. In­
formacje w firmie "Poldens" ul. 
Piotrkowska 9. Tel. 173-20. 

Specjalista chorób skórnych 
wenerycznych i seksualnych 

- ,,1:1 LUSTER n 
I poleca TREMA, LUSTRA, ""uelkie' 

go rod.aju la gotówkę i na dOllo­
dnł'ch wllrunkach. 

spe.J ....... 

Bhordb koblBQCb I illI.DlllIII 
Piłsudskiego 51. łeL 17Q.08 

Pnyjmuje 8-10 i ł-8 w. 
leuenie promieniami Roentgena 

pow ROCII. 

- ------ Południowa za, taL zal·ga 
przyjm. od 8-11 rano i 5-8 pp. 

w n'edaiele i jwl~ta od 9-12 lIP, WYKW AL1FIKOWANA kraw­
cowa poszukuie stałej pracy, 
ew. przyjmie robotę W domu -
lub poza domem. Maria Przy- SPRZEDAWCZYNIE branty obu­
bylska, uJ. Podmiejska 16-a, wianej pc:lzultiwane. Tel. 232-2'~. 
m. 11. 261-3 -----

Higien a 
to zdrowie' 

Cy'linowanie, drutowllnie f fr0-
terowanie posadzek, c:zys.cze­
nie wystaw i okIen, .przlltanie 
biur i pokoi. odkurnnie elek­
troluxem. Reperacje linoleum. 
PakowIlnie okien i drzwi. 

___ ......... _ ... -, ...... 1T J - :----... 

Dr. mea. 

-- INTELIGENTNA panienka pesZon· J. HUPERT i S-ka M. UlUB 
D"\V.\ fi tYI":~<lniowe bok~ery nie- RUl'YNU\YANY księgowy poszu- kuje posady do dziecka Bta.rszego. 
Jr.i( d,j(> czystej rasy (1 biały) do k:je POI'3rl.V' I'IV. przystąpi jako P(.moc w lekcjach. Znajomość rO-I 
~pt'~( ,~allla. Nawrot la, m. 27, od I wf.pólhik do interesu. Poe.iada l b(,t kchiecyr.h. Kwalifikacje i re-
j 0-5 l'O pllł. -3 5.000 zł. g0.t(. wką Oferty sub ,,100" rerencje. T('l. 1(6)45, Pola.. 

Piotrkowska 44. 

'l:el. 202-"4. 
AKUSZER-GINEKOLOG 

I Pomorslla 7. teL 127-84 
" .. ,Im. od 8-10 l 4-8 wlec:a. 

Pr anumerata mIesIęczna "Głosu Po.rannego" ze wszystkimi do­
iii . datkami w\'llosi w Łodzi zł. 4.60. za odnoszenie -

lO groszy. z przesyłką pocztowIł '\II "kraju - zł. 6.-, za granIcą - zł. 9.":" 

Redakcja rękopisów nie zwraca. 

00108'1. en,·a za wiersz milimetrowy l-szpaltowy (strona 5 szpaltl: l-sza strona ~ zł.; Reldamy tekatem 
" redakcyjnym zł. 1.50; w tekście: z zastrzeżeniem miejsca 80 gr.. bez zastrzeienia miejsca 

50 gr., nekrologi 40 gr. Zwyczajne (str. 10 szpalt) 12 gr. Drobne 15 gr. za wyraz, najmniejsze ogło!zenie zł. 1.iO. 
Poszukiwanie pracy 10 gr. za wyraz, najmniejsze zl. 1.20. Ogłoszenia ltaręczynowe i zaślubinowe 12 zł. Ogło: 
szenia w dodatku niedzielnym "R~wia" (str. 5 szp.l 1 ~ł. Ogłoszenia zamiejscowe obliczane Sił o 50% drote~. 
firm zagr. 100%. Za ogłoszenia t.~laryczne lub fan tar. dodatkowo 50%. Ogłoszenia dwukolor. o 50% drołeJ 

Redaktor odp. LacJIUl Lipl.ólkl Za ~vdawDictwo: .. Glos Porauay - Jan Urbaeh j S-ka" Eugeniusz Kronman. iw. drukarni własnej Piotrkows» 



Nr. 12 Specjalny dodatek "GŁOSU P ORANNEGO" z dnia 20-go marca 1938 r. 

Dzisiejszy numer 

•• RIE'WII·· 
zawiera następujące artykuły: 

Pr. T. : Tysiąc lat Austrii 
:Marla Przedborska: Wina nieza­

winiona 
WlnstOD WUton: Wszechwładny 

pan izby gm'in 
Fred Coppel'smith: Krojczy kon­

tynentu 
Dr. Paweł Kllogel': Istota popędu 
płciowego 

E. M. Rcmarque: Bójka przed noc 
nym lokalem' (fragment powie­
ści). 

F. Banlnllton: Zawrotne cyfry 
Walter Flnkler: Odkrywca pro · 

mieni X 
Michał Erdody: Włamywacz we 

fraku 
W. L1ehtenberger: Kobieta i adwo 

kat 
M. Wltkowska: DusigroS!e (Nowe. 

la). - . 
1. Weebsberg: Uprzejmi bandyci 

U T 
archia wschodnia. - Mocarstwo światowe. · Na czele EuroDJI 

Załamanie sie. - PrzJ1łączenie resztek do zeSZ!ł 
Marchia graniczna 
Karola Wielkiego 

Gdv KAROL WIELKI około 
'300 rokU stwoczyl m.ocarstwo 
światowe fr3JIlków, k tóre obej­
~11JOWalo Niemcy, Francję i WIo 
chy, wschód te.:;.'o państwa byl 
lagro/ż-OIIlY przez wojownIczy 
naród awarów~ któr~'y osiedlili 
si~ lIa nizinach Jniędzy Dun,," 
jem j Cisą, a więc w dzisiej­
szych Węgrzech, i często przed 
siebrali wypady do państwa 
flankó w. Dlatego też Ka.:rol 
Wielki zdecydował się na prze­

/l t"Owaclzc.nie kampanIi przeciw 
\, 0 awarom. Pod-czas 12-letniej 
w (}Jny, 00. 791 do 803, zniszczył 
on ten mongolski szczep jeźdź­
ców. Niepokojolny do tego eza­
"<\I przez awarów kraj ufor,tyfi­
knwal i poddał władzy Ulpoważ 
ulonego do em.wania nad grani 
cą margrafa. 

'Vraz z utworzeniem. tej mar 
chii. 'WS('l1od'llie\ (Os.hnail'k) Ka­
ro la Wielkiego tOllpoczyna się 
historia Au.strii. W sto lat po 
7,nisz.czeniu awar6w znowu 
ni:ongolski szczel}) je10źców ru­
szył z miast Azji przeciwko 
środkowej Emopie: byli to ma 
tlziarowie, czyli w~rzy. W bit­
wie pod Presbnrgiem znisz­
czyli oni mocarstwo Wielko ~ 
Morawskie i zdobyli r6wniej 
położoną na południe od tego 
kraju Marchię wschodnią. W 
roku 955 król niem iecki 01'1'0 
I zgotował węgrom pOd LechleI 
dem tak miażdżącą porażkę, że 
w· nastę,ps-twie zrezYgll10wali ze 
SW ydl pochodów wojennych i 
o~jl' dlili się w nizinach Cisy, 

Otto I , który w 962 r oku zo­
Mat ukoronowany, jako c esarz 
i klóry musi być uważany za 
wtaściwe~o tWÓiI'cę Święte,go Cc 
saI's twa Rzymskiego Nal"tOdu 
l\'iemieckiego, obud~łł Marchię 
Wschodnią Karola WieIkie lgo 
do nowego życia. Na południu 
tej :\1archi i utworzył . Styrir. , :l 
na południc od St)'ll'ii 111arcbiG 
Krainy. S)'In Ottona l, cesall'Z 
OTTON II, oddał w 976 roku 
:\1arch i~ wschJo,dnią grafowi ba­
warskieUlu BABENBERGOWI. 
Bab('nbergowie rządzili Mar­
chią wschodnią aż do wymar­
chI ich l·odu w 1246 l'oku I do­
Jll'owudzUi ten kraj pOd wzgl~­
,jem gosllodal'czym i kulturnI­
nym do wii.'łkiego rOzkwitlt. 
~llŻ około roku lOOO-f!o zacz-:ła 
l'.i~ prz~-.iOlować powszechnie 
d ht . luI'c·hil wschodniej nazwa 
. \ usll'ii IOesłerrcich - Ostreicb­
f"a(stwo wschodnie). 
. 1\'a Ie-I',vtoritun Austrii lPowsta 

la na j wiQlksza poezja niemiecka 
,~r (, (~Jliowiccza w postaci "Pie­
śa i Nihelungów", w Austrii 
l worzył również największy li· 
ryk owego ,okresu WALTER 

VON DER VOGELWEIDE. W 
rolm 1156 Austria została pod­
niesiona do gOdnoŚci księstwa. 
Pierwszym księciem był HEN­
RYK fi, Jasom1rgott. Ten przy­
domek otrzymał pobożny ksią­
żę dlatego, piOnieważ każde o­
świadczenie końezył słowami: 
"Ja so mir Gott belfe" (Tak 
mi dopomóż Bóg). Jego syn 
LEOPOLD V, Cnotliwy, wyru­
szył z cesarzem Fryderykiem 
Rudobrodym na pochód k1'zyżo 
Wf i odznaczył się przy zdoby­
WMliu sz.turmem AkkOO1U. Biała 
szaria na jego zbroi, spryska­
nej n dołu i u góry krwią, była 
podobno, wedlllug istnieją.cej le­
gendy, pocz~łJIdem stwouenia 
herbu austriackiego w ikolorach 
czerwono - biało - czerwooym. 
Za czasów jego panowania w 
1192 rokn Austria została dą­
czona ze Styrię. 

Wraz z I050bą FTy<!erylka n 
wyg8lSł w 1246 wku 1f6d Baben­
berg6w. Z wojny o d'lieckietwo 
wyszedł zW'Y'Cięsko król ezes'ki 
PRZEMYSŁAW OTTOKAR n. 
W 1251 rokn baje czeskie zo­
stały po raz pierwszy połączone 
z Austrią. Ale gdy w 1272 roku 
hrabia RUDOLF HABSBURG 
obra.ny z,ostał cesarzem niemiec 
kim, zażądał On od Przemysła­
wa zwrotu Austrii, ponieważ 
właśnie on, ja(lro cesarz., ma 
p-rawo oddawrunia krajów w len 
no. Ottokar odmówił i doszło do 
wojny. W bitwie pOd Mal'chfe)­
dem król czeski został w 1278 
roku pOkonany i na polu bitwy 
7,.amO'l"dOwalDy 7. zeID1srty o.sobi­
stej przez szlachcica cieslkiego , 
Sawjcza Rose'Ilber~'a; klasY'k au 
striacki Franciszek GRILLPAR 
ZER dał p1rrekr6j tej epoki hi­
slorii Austrii i Czech w swym 
dramacie "Szcz~śeie i koniec 
króla Ottokal'a". 

Pańsiwo. W kl6r,m 
słońce nie zachodziło 
Cesarz RUDOLF I oddał Au­

strię w leTllIlo swemu ,synowi 
ALBRECHTOWI. W ten spo­
sób te kraje dostały się w 1282 
rolUJ 1}Od panowanie Habsbur­
gów i pOzostały pod tym pano­
waniem bez puetl'Wy do 1918 r. 
H a bsburgowie uprawiali bar­
dzo energiczną i wiad'omą ce­
lów poHtykę, tak, l.e z począl­
kowe~o lennu, któTc obejmowa 
lo tylko kraje Dolnej AUiStrii , 
Górnej Aus~rii i Styrii, nieba­
wem powstało mOcurstwo Hwla 
"twe, w k tórjm - jak powie­
dział .iedClo z jego władców -
"sloll'CC nig,dy nie zaohodziło" . 
Rozbudowa potęgi aUlstriaJCikiej 
ro:: oczęta się za panowania 
)'; Isięda ALBRECHTA II, Mądre 
go, który w 1335 roku pozy­
skał Karynłlę i Kl'Alnę. lJleg!o 

wybitny sY'n RUDOLF IV, Fun­
dator, pozys'kait jeszcze Tyrol, 
ale ba-rdzie,i się W1Sławił przez 
utwOrzenie w Wiedniu uniwer­
sytetu (1365). Bodź,ca do uf-un­
dowania tef,'o UtI1iwersytetu o­
trzymal od swego teścia, cesa­
rza niemieckiego i kll'óla Czech, 
KAROLA IV, który w 1348 r0-
ku utworzył w Pradze pierw­
Szv wytszy zakład naukowy .n~ 
terytoritnn państwa niemiec­
ki~. Uniwersytet wiedeński 
był dr<ulgim zakładem tego mr 
dzaju. Jeszcze w 14 stuleciu 
Hnbsbnr~owie zyskali kraj na 
wvbrzcżu z ważnym portem 
Triestu oraz Przed8!'ulanlę. 

Ale najw' iejsze zdobycze 
przypadają na 16 i 16 wiek. 
W:MO'St Amstrii od terytori'llIIl 
niemiedkiego do potęgi moCU'­
stwowej o 'wiatowym maeze­
nin odbywal ~ię nie przez woj­
n .... a przez maJżeńBtwa. WiIw­
eZIl8 'PowstaJlo słynne powiedze­
nie łacińskie "Bella grant alii, 
tn felix Austria nuhc". CO w tłu 
ma~zeniu brzmi "Niechaj ilDi1li 
piI'Owadzą wojrny, tv szczęśliwa 
AUlStrio feń się". Cesarz MA­
KSnflLIAN I (1493 do 1519) 
ożenił się z Marią. córką księ­
cia Karola Odwailleg'O z Bur­
gUJIldii. Przyniosła mn ona w 
Posagu Niderlandy, obejmnją-

, ee dzisiejsze terytorium BelgU 
I Holandil. Jego sYID, FILIP 
PIĘKNY, oienił się z c6rką 
Ferdvnand.a KatolickieglOl z 
Hiszpanii, IzabeIlą Obłąkaną· 
Dzięki temu mal1żCllslwu po 
s-rtlierci kTóla hisZil)ańskiego 
pl'zypadła Austrii nic tylkO 
Hiszpania, ale r6wnlcż księ­
stwo Mediolanu (póiInie.is.za 
Lombardia l, SVf'vUa l pOlmInio 
we Włochy (królestwo Neapo­
lu) i wil'eszcie cała nOwO odkry­
ta czę.4ć świata. a mianowicie 
Ameryka. 

Gdy w 1526 toku roról Czech 
i W ~gier LUDWIK II, padł w 
bitwie pod :MJohac.s w walee z 
turkami, Habsburgowie lila mo­
cy traktatu dziedziczooia znale 
źli się w posiadaniu Czee~ Mo 
raw, Śląska (obelnru1!)eego ['ów 
nież dzisiejszy niemiecki Ślą,sk 
r.e stolicą Wrocławiem) Oraz o­
we.i części Węgier, k,Mrej nie 
zdobyJi turcy. !PIoza tym byli 
Habsburgowie od 1438 roku 
bez przerwy cesarzlłmi Nie­
tniec. Pierwszy władca teglO! 01-
hrzymiego mocarstwa, KAROL 
V, mógł wypowiedzieć d'lll1nllle 
zdalli.e: "W moim państwie 
słOńce nigdy nie zachodzi". 
Władcy au'S-triaccy wybrali na 
s.woje hasło pięć samQgł~ek z 
języka niemieckiego A E I O U, 
do kt6Tych dorobiono zarówno 
łaciński , jak i niemiecki tekst. 
("Anstria mt In orbe nltłma"-

"Alle$ Erdrekb 1st Oesterretch 
unteńan"). 

Mocarstwo okazało się zbyt 
wielkie, aby mogło być rządzo­
ne Jednolicie. DlateglO też w 
1522 roku zostało podzłelone 
na Unię hiszpańską i niemiec­
ką. 

Na.st~piIle dwa stulecia w)1lpeł 
niają walki z napierającymi po 
teinie od strony Bałkanów tur 
karni. Już traktat dziedziczenia. 
na mocy ktÓi'ego kraje ezeskie 
i Węf(ry zosłały pOiłą.czone z 
Austrlll, ZIOfStał zawarty ze 
~głędu na konieczn~ć zjedll10 
c1.enia wszYM:kich sił w walce z 
turkami. Dwa razy pojawlaU 
się tnrey pod Wiednlem, tymi 
ufortyfikowanymi wrotaJmi 
~adoWJmi do państwa nie­
rołeckic«o, ,ale obydwa razy mu 
steli słę Wycoła~ jako pokona­
ni. 

Po' raz pierwszy działo się 
1lQ w 1629 rokiUJ, ju!ż w trzY' lata 
po bitwie pod Mohacs. Wtedy 
hrabia SALM tak lWkUJteeznłe 0-
bronił miasto, te turcy musieli 
udee. O . wiele większe znacze­
nie miało d1.'l1lgie oblężenie 
przez turków w 1683 roku. Wte 
dv bronił Wiednia hirabia Rue­
diger von STARHEMiBERG, kt6 
remu udało sie stawić QP6t rur­
kom talk długo, a! nadeszła na 
odsiecz armia polska pod do­
wództwem kr6la JANA SOBIE­
SKIEGO i zgotowała tuil"ko.m 
decydującą porażkę· 

Hrabia Sta,rhemherg .został za 
swoją odwag~ i przebiegłość 
podiIliesiony prze-t cesa1'za 
lEOPOLDA I do gOÓ1Ilośd ksi~ 
cia. Jego pOtomek, który miał 
nawet wspólne _ nim imię Rtle­
diger, odgrywał powałną rOl~ 
w ostatnich latach pOIlityki aU­
striackiej, jako wódz austriac­
kie.t Helmwehry. 

Z, uwolnieniem Wiednia. od 
turków łączy się r6Williet kilka 
cLroJmych wydarzeń, które na­
dały Wiedniowi jego lokalny 
koloryt. Wśród ł!uIPÓW, zdoby­
tych na tur,kach, znalezionJO, ):6-
,~niez liezne worki z zielonymi 
ziarnami, pTZYiDOirtlill1aj~)'1ll1i 
groch. Uważano je 7..8 pokarm 
diIa wielbłądów i zamierzano 
wobec tego WTzudć do Dunajll. 
AI~ pewien polak nazwislkiem 
KOLCZYCKI. który przez wie­
le lat mieszkał w TUl'cji, prosił 
aby mu te zielone dama poda­
rowano. Kolczycki otworzył w 
1683 roku pierwszą kawllll'ni-: 
w Wiedniu. A jak wiadomo, w 
ciągu ostatnie~'o wIeku ka.wiar­
nia odgrywała w życiu naddu , 
na.J.sldej stolicy dOlJ1iosłą Tolę· 

W tym samvm. czasie mistrz 
piekrurski KIPFEL WlPadł na po 
mysł, aby piec bulki nie w zWy 
kit.' pesmef. ale kn upamt~tnle 

nlu uwolnienia miasta od tur­
ków, w formie półksiężycó,,'. 
W ten sposób pOwstał wiedeń­
ski "kipfel", znauy u nas, Jako 
rogaUk. 

Rozkwit sztuki 
Z UJwol;nieniem od najazdu 

tureckiego wiąie się ekspansja 
Austrll na wschód I na polu­
{Inlowo _ wscbód. 

W 1699 1'01' li mocą traktatu. 
~wartego w Ka:rlowttzach. -.1-
stępili turey Austrii esłe Węgry 
z WY.lątkiem Banatu, który IJO­
stal zdobyty dOpiero w 1718 ro­
kn pr-zez k s. E UGE NnJSZA_ 
Wtedy ten najpIOtPu1sIl'n iejuy 
dowódca austriacki pobłł tm­
ków pod Belgradem. 

W 1740 roku dOm p8IlaJ~y 
Habsburgów wymarł WI'II!Z .0-
sobą KAROLA VI. Córka. b!go 
cesarza. MARIA TERESA wy­
szła zamąt za księcia 'RAN­
CISZKA STEFANA LOTARYN"­
SiKIEGO i od tego czasu rodzi­
na nosi nazwisko HahsbUl'g­
Lotaringen. Za pa,nowania. Ma;. 
rii Teresy i jej s yna JÓZEFA 
n4 cesarza lullu. który w pamię 
ci l'1ldn austriackiego żyje po 
ilziś dzień w niezliczonych a· 
negdotach , po tęga Au trii nie 
tyilko wzrosła nalcwną-tJrz 
przez ptzyłączenie GalieJi l Bu­
kowiny, ale kraj otrzymał ró'W­
niet nowoczeslI1ą administrację , 
zniesiono pańszczyznę i AUiStria 
w dziedzinie kU/ltu'fal.nej w)isnl­
nęła się no. pierw.sze mie'jsoe. 
SzczegÓ'linie w dziedzinie romy­
ki dał ,kraJ ca'łemll świat'U tak 
nie puemijające geniusze, ~]{ 
GLUCK. HAYDN, MOZART, 
B~ETHOVEN, SZUBERT. 

W 19 stU/leciu ntłJStąlPił w tym 
kra,m również wielki ~ 
literatury. Tu nale.iy przede 
W\SZ}"Stkim wymienić ~ 
PARZERA, RAJMUNDA i :na.i­
więk'sze.go niemieckiego kome­
d~opisaTza NESTROY'A. 

Wojny napoleJoiliskie na(b~ 
Austrii kształ-t, który posiadała 
aj; do wojnv ś<wiatowej, Hisrzpa­
nię i południowe Włochy utra­
eono już w pO('Ząłkacb. 18 stule­
eia. a obecnie przyszła kOlej na 
Niderlandy. Natomiast wzboga­
ciła si~ Austria o Weneek i 
Dalmację. [Plo wY!pędzeni'l1 N'a­
poleonll na E)lh~ Austria stała 
się przodującym mocarshvem 
na k()llltynencie eUTopejS:kim, 
Za panowania cesa.rza FRAN­
CISZKA I zostało utworzone ce 
sarstwo austriackie. Gdy Napo . 
leOill og!łosił się cesarzem fran­
(lUZÓW, Ftandszek zrezygnował 
z tytułu cesar,za ll'Z)"lllSklo - lilie· 
rniookiego i p_rzyjął tytut cesa­
rza Austrii . Kraje niemiecJd(~ 
cesarstwa Austrii były od 181:) 

·(l)o1{ończenle na ~tr, 3) , 
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Win • • • n •• z a bolesna 
Halina Krahelska: •• Zdrada Heńka Kubisza·· 

Halina KraheJska należy dlo duszy ZM'ÓW1IlO ,ieooostki, jak i dJawać. Nic nie rwie si~, nie ny przez lata , w pel1ni młodo- Hans, pochylając się blisko do 
tych jednostek, któr.: nietylko gromady. W roku 1934 wydala przeczy sobie w wielu najbar- ści, zdrowia i sił, nędzarz, nie Heńka. - Ty mówisz niemiec· 
umie.ia ~hlania.ć róworodne .,Wspomnienia rewolucjonisto uziej odmiennych, skompliko- lnogący połączyć się z ukocha- ka robola! No, tego ci nie za· 
bogactwo życia, lecz muszą ró· ki", w 193-6 - powieść p. t wanych fragmentach: zlewajq ną dziewczyną, niczym pomóc przeczę, jest niemiecka, ale dla 
wnież zająć wobec W5zY'Stk.icb ,,strajk pOlski"*), osnutą na za się one w olrgamicwą całość, ubóstwianemu ojcu, matce i rO czego? Bo my zaczęliśmy ją ro­
jego przejawów CZVDn,ą poota· targu w fill"lllie "Semperit" i Je. każdy z nich, w SWyn.l zagubie- dzeIlstwu, skazany na najstra- bić... I tu, i wszędzie ją robi­
wę. Dla ludzi tego twu niema go tragicwym echu w wypad. niu nawet, tej całośd sl1liŹy. Mą szIiwszą mę[;:,ę bezurżyteczności my! My niemcy. odrodzeni te­
p,rzY1Padkowości w wanwk.ach kach krakowskich, w ostatnich dra uczuciowość kobieca i naj- dla siebie i innych, popeŁnia raz, mamy tę śmiałość: przebu­
ich bytowaJIlia: każde miejsce, tygodniach powieść p. t.: "Zdra I.lystsZy liryzm przeplataj,ą się zdradę: przechodzi do niem- dować świat! Wiem, że dla cie-
każdy okres CZ3iSU, wy;padki, da Heńka Kubisza". na stronach twardej prozy z tę- ców - hiLlerowców. Czyni to bie byłoby milej, gdyb'y to ro-
rozgrywające się przed nimi w * pą brutalnością rzeczywistego dl;:! wydobycia ię ze stanu, w bili polacy... CM, u nas •.. dużo 
tych ramach, stają się natuJral. SląlSk po wojnie światowe). swiata. jasne błyski piękna, nie którym się wajduje. Ale nietyl- polaków razem z nami idzie, do 
nymi boaźcami do ich rozwoju, Powstanie: pierwsze, drlLgie i-- zniszczaLnego w tajnikach serc ko dlatego: straciwszy wiarę w naszych celów!... Ale my prowa 
dosba:rczają im treści, którą ()Illi zwłaszcza - trzecie. J'akie by· IUJdzkich, przebi.ic! stężały osad ideały. które wyniósł t domu i dzimy, bo... Prz}1kro mi Ł<>bic 
_ Po wewnętrznym przeksztal. ły hasła i cele? Walka z Niem- odrażającej, sponiewieranej co- utrwalił własną pracą we- to POlWied'zieć ... Ale s,am opowie 
ceniu jej w \SObie - zwr~ajl\ cami i połączenie ze swą macie dzienności. wnęłrzną, poddaje się wierze, działeś mi W\SZYl'!<tko o waszych 
otoczeniu, jakQ celową sił~ dy.. rzą ziemi, która w ciągu kilku· HaHna Krahel&ka stworzyła zasugerowanej mu pr-zez nie- panach... Czy z nimi miałbyś 
namicroą. :'let lat była 'Od niej oderwana? powie§ć, która jest wydarze- bezpiecznego uwodziciela - zaufanie co robić? Czy mógl!Qyś 

Obdarzona przez lIlamu~ę buj. Czy jednako te hrusl'a i cele rO , niem w naszej literaturze i ~ dawnego, szlachetJne$,'o kolegę minutę im wierzyć. że obchodzi 
llvm temperamentem., wybitny . zUimieli masowi uczestnicy po- jak słusznie podkreśla w słowie ze szkoły niemieckiej, obrońcę ich coś poza własnym brzu~ 
mi Z'dK>lnośeiami _ iIlltelektua.1Jny· W\Sta>ń, ofiarni bohaterscy sza- wstępnym Stanisbw Baczyóski przed jej zwyrodniałym nauczy chem, dziewką do łóżka, paJt"a· 
mi, 7J[Dyslem obserwacji, nieu- rzy górnicy, hubnicy - lud ślą- _ nietylko w lite;raturze: rów- cielf'illl. dowaniem w limuzYlI1ach, albo 
g'iętą wolą i _ nadto - talen- ski - i znacznie mniej licz[li nież w naszym życiu spolecz- --- Hracie - mówił Hans - na balach? Poza robieniem for 
tern literackim. wychow3lIla w przedstawiciele innych warstw nym i politycznym. To niewąt- tak długo , tak brzydko nie ufa sy, chorobliwym, 'zwariowa­
atmosf~rze wysokiej kuttury u- społecznych? pliwie zadecyduje ° jej ocenie leś mi! Kto ci te głupstwa o nv'lll robieniem forsy? Przecież 
my\Słowej, pod kier<JlW1Iliclwem KraheLs,ka odrazu wc'iąga czy i przyjęciu. Krytycy z obozu nas gadał! Żadnej niemieckiej kiwasz głową, nie możesz im 
of:~!'_ matematy\ka - fi1owfa, Ha tel'uika w sprawę najistotniej- prawicy narodowej bądź zigno- robot", dla nieluc6w, ja nie pro wierzyć! Ani ty, ani twój oj­
lina KrahelISka s,zuka tworz.y,wa szą, wiążąc z nią ścisłą przyczy rują rozmyślnie tę powieść, wadz~ i my nie prowadzimy! ciec. ani stryj , ani żaden ro­
dla swych pTZYTod.:t.onych i U!l"()- nowością w,gzystkie pozostałe- bądź uderzą w nią swym śle- :\IóV'.'is:: ciągle o jakimś Ślą,ska ZUIlDU1V człowiek!!!.,. 
bit'Dych właściwości. Na gI"Uill' duże i małe, poważne i błahe. P)~, głuchym, mściwym obu- oderwaniu od Polski? Boisz się, - -Wasi - powiedział He· 
cie, Rosji starej Wl>i"z~ga się w śmiało maluie Uo. mOCno U1Wy- rzeniem: ci krytycy nie są prze że to ja dla tego pra~uję! A ty niel\. - wa,si panowie tu na Ślą 
słu!b~ l'ewohlJCy,jlną, pomaje pukla grupy, doJSkolIlale WY'PTO- cież zdolni pojąć najgł~bszej pa widzisz, dla mnie ty, polak , sku nie byli lepsi! 
więz.lenie cM'lSkie i SYberię. ;< wa,dza głóWlIle postacie. Po- ł'rlotycznej miłości, .,czujnej, lepszy hrat od niemca! W na- Była to slab a ourona. I He 
Rosji 'nowej I-- po przewrOCIe wieść jest zmontowana pew:ną boles.nej polskości", z której 0- "-'Zvm związku nie pytamy, po- niek to cwl. Hans był bardzo 
paźd:z~ernik-owym - bierze 1l!- ręką i artystycznie wykończo- na wyrosła, którą jest przepojo lal( CZy niemiec!... Nasz lwią· 7~l)dny. 
dzi,ał w jej poez)'lllani...ch ~a· na. Niema w niej przejaskra- na. A krytycy z obozu lewicy zek młody, dla młodzieży ślą- - N o, mój bracie! Nie byli 
uizacyjnych, jaik!k.()lwiek. Z' prze wień, jakie byly w "Strajlku pol społecznej? Trudno przewi- skiei sLworzony, bo w młodzie- lepsi naturalnie; ni,etylko tu na 
konań Jest przeciWltlicz/k1łi bdl· skim" , ani niecierpliwości w dzieć , jak zareagują na niezwy- ży cała nadzieja na h~ipsze ży- S Lasku, ale i 11 nas, w Niem­
I)zewi~mu. wydobywaniu na wierzch ukry kle I' yz)-1k. o Will e przeprowadzc- de, na Slprawiedliwsze,.. Na- czech! \Vszędzie byli egoiści i 
i W ni8lpo(U~6J ~ liada ,ty!Ch spl'ężyn w)llpadków dra- nie i rozwiązanie konfliktu po· szym celem, naszego związku. n\<, ojczyzna była im w głowie, 
bez wytchnienia _ pierwsza in matycZlIly.ch: nieunikillione wy- wiescioweg,o, na które ważyła jest, teby każdy śląznk mial a fansa i parady! Ale terHlz 
~pektorka pracy do spraw ko:- darzenia rozwijają się we wla· się autorka. pracę; żeby panowie barony, myśmy ich wzięli w 'Niemczech 

hl 
'et l' _"'-~"";-.... """h •. _____ 1'1 ściwym tempie, podJegłe przy- . Kub- 'd • polskie czy niemieckie, nie po- za gardlo! A wasi tu mają pie-r-

~VU""''''''J- W1lol'UII...... t-ł'rnlek !sz, S}"I1 ro Z1.Dy 

ur 
...... y - fabryL_,_1.. l' z-~L.~-c. h spJeszooiu, czy zahamowruniu, 6 . . k 6' 1-' niewieraly g6rnik6w, hutni· ~~~e skrzypce, aleI Spróbuj ta 
..,...... A.M:aJ a:&4AUlIl g rnICZe], z t reJ wysz l nleu- l JOO 

rz....-.-A-1._ł_.... n- -łym nie. w zależności o,d ioh krzyżują- .. 'd ł l ków, roboczą brać ... Czy to oe nlantować 'k,,\:órego! en za 
......... caUl ....... .1""" ... ....- ł gIęCI wyznawcy I ea u wo '110- • d . od 

maI J
'eJ- 0'·----. Zm;------a d:o, cych się immanentnych si , ten ,. d -' . dl' zły, tobie obcy? llowle z. 'Po· dru:~:iego się UChWVCl, p eprze, 

!J,J., ..... ~.... ,....,.~ SCl naro owe] 1 s'Prawle IWO· • Al l 
.,"UI1I ..... ;a .; .. z n-e-. -L, 'IIl k.tL dencja auoorki kieruje doborem . l . b' 'ak wiedz bez UlPTzedzema'? e e· pokryje, ukryje! Dlatego z wa· 
...., .. _~..,. u"L :nu __ ... u- ŚCI spo eCZlIle], lor~y l ° łuC . C 
rego podlstaWJl ideologiem.e z ludzi i sytŁuacji, lecz w s'Pos6b dziecko krwią wlrus.ną za.doku- piej nle mów nic, s ha]... łZY sz.vmi iść nie można ... 
t
-

1
_:- ---... --. .... -z-._ .. -d-...... b\lk nie,postrz~a1ny, że chwila- d . ł dla takiet!o celu uczciwy c.z o- Heniek KUJbisz wpada w pod· 
~ 1CUl~U-<o .. _~ alJS.,UIi _II<. mentowany u zla w pOlW\Sta- ć d 

n
--t--... '. __ ł Dl·--..U ... -.c....l• mi raczej ona im zdaje się pod.. kr '&II.' • wiek może pracowa ? stępnie zastawione si ła. Zosta ..-.u\Ic:IA. .. _.... .. ...... ......, .... ~ nI u, w O_Im OZlłlSIe swego 

d. 'o brom' e _ .... _....I..~ft_, -----. . ł' d' t - _ Tak'. - Qdpal z calym ie uwięziony pod zarzuten-
.... ....J"OU yuu.;>'1-iIlW a&&U<CL_ *) PowieśĆ ta skonfiskowana zoo WiZ1loszenIa S ę l opa anIa erml . ' d 
nia czysto OISClbBty jurt kontakt słała przetł jej ukazaniem się w nator ś1UlSarski, hutnik, nalSltęp- przekonaniem Heniek. - W ta sZlpIegostwa: grozI mu są 
z ośrodkami i instyłuicjami 1"0-0 sprzedaty, a autorce wytoczona nie lokaJ w domu dyrektora ko kim związku i ja. i kaźdy może cię---ika kara. FUJllkcje sądu 
bo.tniczymi: poDJI8Ifla ją jaj one sprawę; po pewnym czasie powieść palni, górni!k. z bieda. sZ)'ibu, być... przejmuje i wyrok. na Heń~~a 
... zbl'eranI'u szez .. .....ę.łów, wypeł-, wypuszczono na rynek kJsięgarski, wreszcI'e bezrobotny, bezrobot- ' i- SłuchaJ dalej _ m 'ówiI Kubisza wydaje dZIewczyna Je-
n "'5'" lecz z dużymi białymi plamami. IJ s' 'ado '0 a robotnica 
nia,i""veh to, eo w ~1nych 1.1II~_.;;.1iII~ • .;.1IlI.1II_ ••••• __ ••••• _________ ._------1.,0' u WI mI 11 ' , ,1"r'J która "z robotniczą sprawą 
kOOlturaełl llM"mca się jej w idzie i robotniczych spraw pil. 
zetiknięciu z --"' ... ieniami ...... o "'~. "'TY Tluie". 
lecwyDli. . '~l'b d 
p -_J.,,~nio.ła: S01'a'wami, w któ Powoh, ]i:L1i y ce ząc , wyro-

\}o\;<l.wv 'dO tliła takie słowa: 
rych ener,gia jej rośnie 'W miarę H ' K ah I - To już na je-óno. emu, .... 
napotykanego oporu, T e - '1ercem tam p olS.Zedłeś , c'/.y bez 
ska piórem ubrwala etapy '!erca... Jest jrtllż tak, że teraz 
,s,wy.ch trudów, mn~ań i osią· ich Jesteś , nie [lasz, .. Dużo pne 
gnięć. iylam ZIl te miesiącc, n'UlŻa 
I W ciągu kilku lat wydala wiem... ROZ\lJmiem, żc to, coś 
swre~ prac naukowych i publi ty zrobił _ można odrobić tJlI-
cystycznych, zamieściła w p~. ko , .. " 
mach codziennych i ty.gOrullO. Sprawiedliwości s,taje się za., 
\Vvch niezlicz,OIIllt ilość artyku- doś: Heniek Kubisz pope1lnia sa 
rów: {)dsłoniła w nich metody 

h 
l mobóistwo.,. 

rksoloatacji na';słah.sz.yc e e- Sąd? wyrok? kara? w)llkona· 
mentów robotnicz)'ICh i groźne nie jej? - Tak! Lecz nad kim! 
skutki s,połecz,ne ral. _ollikOlWego jalde? 
c'os.nodarowalIlia ' _ateriałem "Wina niezawiniona - krzy 
Illd'z!kim, wy1kazując jeooocześ. wda bolt' .. ,>na"... Nic zdrada 
nie koniec~ność przeciwdziała- Heńka }{uhisza stanowi zaga· 
nia tym ziawiJSkO'lll. odnowied- dnienie powieści HaJiny Krahel 
(lnb rozbllJdo,wanvm tlJStawo- sikiej, ale zdrad'a wobec Heńka 
dawlstwem so.cjalnvm. W dziele Kubisza, wobec tysięcy, setek 
zuiorowym p t.: _.Ze wspom- tysięcy Heńkó<w KuhiLSzów: 
l1ień ins .. ektora pracy", ka,pital zdrada, której okrwtną konse-
nej książce, która w formie - kwencią jest bezrobocie. 
zda się - bez.p05r :;dnio doł;:,onu iP'owieść Haliny KrahelskicJ 
jącego się procesu p-.:'zedsta~ia k' _ to powieś o bezrobociu: to--

h · d ad 1. Pogrzeb ofiary kuli litews ieJ. 
wspaniały rozmac I z r Zlec- w mnieniOlIlych warUJl1Jkach gos· '.. k . t Towarzysze broni wynos14 ze świe-kie p~kmęcIa w wy UWalIllU e· podarczo • slPołecznych - dal-

d t . k ośc' tUcy KOP'u trumnA ze zwłokami :.!O ustawo aws wa, Wlę S7. • ... szy ciąg pracy Żeromskiego, wy 
d 

. ł' . t . ó Krahel Ś. p. Serafina. - 2. Historyczna roz 'ZlU ow ]es pl ra dobywającej na światło dnia . brama Nankinu, nad kUra.. powiewa .... kiel. nędzę polską, "nad którą ptak 
Lecz praca naukowa i dzien dzisiaj sztandar japoń!!ki. - 3. Pod by zapłakał, a człowiek nie pła-

nikarstwo społeczne nie za,spa czas ostatniej powodzi w południo- cze", to obok "Pamiętników 
l,ajają Krahelskiej: zwraca siq wej Kalifornii szczególnie mocni) bezrobotnych" żywy dokument 
_ nie zaniedbUljąc ich - do tej ucierpia.ły: Los Angeles i miasto fil , w głąb milczenia Sl""chanej, v: 
dziedziny wY'powiada>nia się, w roowe Hollywood. Na ilustracji wi - niei oskarżeniem nabrz,ąlialeJ , 
której obserwacja, analiza i 1'0· dzimy dom drewniany, rzucony żadnymi dowodami nie daiącej 
l.umowanie n1O'gą nietylko prze przez fale p!,wodzi na. zbocze gćr- się odClprzeć prlłJwdy o najcięż. 
nikać objektywną rzcczywi- slde. Mieszkańcy domu znaleźli sze,i krzyWldrzie mas proletariac-
stość, ale w:sparte inhlicją i f~,~ śmierć. kich , 
~~ą~órezą ~~~ć ~ Je]I~~ ••••••••• ~ ••••• _._ •••• ___ ._ ••••• _ ••• _ •• - •• 
~l1hjektywnego podłoża - do 

)larla Przedborska. 
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Kr' i 
, 

sk-••• do n 
$niadan -e w pałacJlku myśliwskim Goeringa 

PrZt~d"ta,viciel c1mbkiego klubu 
O('hotlliczego, dr. B. Bencon, ktć.l'~ 
:)I';lł udział w jeonym z licznych 
polowań, urządZlanycil przez feld. 
marszałka Goei'inga, opisuie śnia 
,!:lilie, m~ które był zaproszony. 

SIIi.adamc odbyło się w myśli,,­
, kim zamku 'JKarinhalle" e60 klm. 
L,el Berlina), w Jc,śnyrro. parku, obej 
IllUj,!cym ohszar 280 klm. kw. Znaj 
llujc się w nim moc ~wierzylJv, a 
między innym: specjalnie udane 
skrzyżowanie europejsl{ich ( amery 
kańskich IJizonć. w. Cały las otoczo­
ny je:3t wysokim, żelaznym parka. 
num i strzeżony przez liczne straże. 

Zamek myśliwski, leżący nad je­
~il)rem ~ jest potężną budowlą, 
wznh~si(lIlą według modnego obeo 
llie w Niemcz€Jch "wiej'3kiego sty­
lu" ze słomianą strzechą., a przyby­
ric goś~i oznajmiło sygr.ałami na 
rogach 12. myśliwych w śrerlnio' 
wiecznych strojach. Wogóle Goe­
ring czuJe pociąg do obyczajć.w I 
kostiumów z d~,wnych cza1:ów. 

W oLszernym westibulu stoją 
tzymskie, marmurowe ~arkofagi, II 

\la ścianach wiszą cenne ohraz? 
Sala przyjęć ciągnie sią poprzez ca­
Iy nom. Tam właśnie Goering przy· 
jął swyct. gvśei, opierając się o 
lli\u'ko. umieszczone w najdaJszym 
k~cie ~ali. 

Bardzo szczegćłowo oplliuje dok· 
tór Brncon strćj myśliwski Goerin. 
ga, uszyty według rysuJJku samego 
feldmarszałka: zielone, zamszowe 
buty z wyłogami, zamszowe spod· 
nie w kolorm beiga, skórzany bez­
rękawJlik, biały kaftan z niezwykle 
szerokimi rękawami, zebranymi tui 
przy dłoni. Na. pasie, splecionym 
z miękkiego złota, na złotym łań­
cuchu wisi złoty nóż myśliwski, a 
na piersi widnIeje złoty znak: jele· 
nie rogi, a 'lliędzy nimi swastyka 
z wielkich brylantów, rzucają.cych 
i) laski przy każdym poruszeniu. 

G"ście zostali przeprowadzeni 
p~zez dziesiątki pokojć w, przy 
czym kaihy był w innym stylu: w 
jednym z nich, utrzymanym w 
stylu bizantyjskim, cicho 6zemrał~ 
fontanny. 

P(1kc j stołowy, w którym odbyło 
~ię śniadanie, - urządzony jest w 
stylu Ludwika XV. Za każdym 
krzesłem stał lokaj, w stroju my­
śliwskim z 18 wieku: wysokie, bia­
łe buty, zielona wełniana. kurtka i 
bogato ozdohiony .szamerunkiem -
kaftan. 

Sninrlanie składało się z rosyJ· 
skiego kawioru, zupy szparagowej, 
pieczeni j('leniej i deseru. Na szkle, 
nakryciach i serwetkach zn.ajdowa. 

ły się grawerowane lub rysowane 
herby Goeringa: pięść, zginająca 
żelazne koło. Podawano cztery ga· 
tunki wina, przy czym doktór Ben­
eon pi~ze, że nie bacząc na swe dhi 
gie i wielce urozmaicone życie. 
nigdy nie pił tak wspaniałych win. 

Po śniadaniu podawano kawę i 
likiery w .,sali skandynawskich wio 
kingćw", gdzie Goering uprzejmie 
ba wił swych gt,ści, lecz prowadzo­
no rtJzm('wy wyłącznie na tematy 
l.Lly~liwF-kie. Nas~pnie feldmarsza­
łek zaproponował gościom obejrze­
nie jego osobistych komnat. Spe· 
cjalną uwagę zwrócił "pokój gim· 
FMty.:zny" w ktćrym znajdują. się 
wszystkie nowoczesne przyrządy 
gimna.,~tyezne: elektryczne konie, 
przyrządy bokserskie, górskie słoń­
ce i t. d: lJrządzono tam rć wnieź 
niewielki cel do strzel:mia i tor do 
g'ry w kręgle. Z niemniejsz.ym zain­
teresowaniem goście obejrzeli nic· 
zliczone trofea myśliwskie Goerhl-' 
ga i jego kolekcję broni. Wszystko, 
co jest w stanie wykonać niemiec ; 
ki przemy!'ł wojenny, znajduje się 
tutaj. Gdy oglądano broń myśliw­
ską i rnzmowa. zeszła na temat 
strzelb śrutowych, jeden z gości, 
węgierski hrallia P:,,: -i (naturalizo­
wany czechosłowal, \ zwrócił się do 
Goeringa z pytaniem: 

- Panie premierze, czy mog~ 
wypowiedzieć się całldem ezcze 
rze? 

- Proszę - odparł Goering z u­
śmiechem. 

r- Niemieekie stnelby są śli'cznc , 
}('ez strzelby śrutowe angielskie Eą 
lepsze. 

- Gdy ni('co pćżniej rozmawir. 
łE-m z hrabią Palli - opowiada dok 
t6w Bencon - znpytałem go, w ja­
ki SpOf-ć.u - we,Hug niego - an 
g-licy f(. bią lepsze strzelby myśliw 
skie, niż niemcy, choć niemiecka 
tt'chnika, i pod względem materia I 
Uw i dokładności wykonania, stoi 
na wy!!oko§ci'? 

- Dlacze~o para spodni, uszy· 
tych w londynie, bezwzględnie leo 
piej leży, niż para spodni, uezytych 
w Berlinie, z najlepgzego angiel­
skiego materiału? _ odpowiedział 

hrabia. 

Nie wieilz.iałem, 00 maID na t~ 
odpowiedzieć. 

Swój opis ,.eniadania. u Goerin. 
ga" kc.ńczy autor niezwykle cha­
rakterystycznym obrazem. 

- Oglądanie "Karinhalle ., za­
kończyło się na gćrze myśliwskie· 
go zamku. Olbrzymia przestrzeń 

nau eałym zamkiem przekształcona 
jest sztucznie w... "górski krajo­
.;)braz", urządzony z takim arty.:­
mem, że je:!t ona przepiękna; ist.nn 
panorama z hajki Po stokach i dr­
~inach gĆTskich wiją się maJeńk;\' 
szyny kolejowe. po których sun.] 
pociągj-~l.awki. Jest to napewn" 
najbardziej skomplikowana zabaw­
ka na świede. Goering z uśmip· 

chem opowiadał, że spędza tu dl'· 
szczowe dni. Wszedł on na mostek 
komendanta i nacisnął guziczki 
) .irzekręcił kontakty, j cały krajo· 
braz się ożywił. Po sLyna.ch tmnęły 
pociągi, a w dole, pod mostami, na 
szosach, pędziły miniaturowe auta, 
l'ędące mocIelami wszystkich istnj(~ 
jąeych i wyrabianych w Niemczeclt, 
samochodów. O~tatecznym efektem 
było pojawienie Ilię samolotćw, kt{, 
rEI były tak artystyczcie przytwier­
dzone rio sufitu, że· wprawione IV 

ruch, robiły wrażenie samolotĆw. 
szybująeych na. wolności. 

Goście oyli zachwyceni tą za.oaw 
ką, a. oczy Got>ńnga. lśniły dum~ 
ze swego dzieła. 

Prezydent ministrów 'pn:eprosil 
gości, ~t' musi ich zosta.wić samvcb. 
lecz ma ważne ~rawy państwowe 
uo załatwienia. 

Pożegnał się ze wszystkimi my 
• ___ • _______ •• __ ................... ~ •• a ..................... śliwymi f prosił. aby podpisali sie 

w speejalnej księdse.. Przy pole: 
gnaniu, jeden z adłuta,nttw Goerłn­
ga wręczył ka!d8Dl1l I gości nóż 
mytłllwsJd, s wł8lllO~D)'UI podpi-YS 

(Dokończenie)' 

10 1866 roku członkami ])Wiąz­
ku niemieckiego. Losam,i Au­
, trii kierował w.tedy Wllrawdzie 
reakcyjn y , ale jnko mąż &talJlu, 
w.v:iątk.owo ld~ln)' kanclerr. 
~lEl'TEHNICH (1800 - 1848). 

Wtedy w EUl'opie nie JD.Or{lo się 
,lic stać, jeśli Met\ernich nie 
nrrazłł swojej zgod-y. Nazywa· 
nI() go, P 0111 i ew at wsz~'8tkie rzą­
dy Europy trzymał w cuglach, 
, .woźnicą kontynentu". Z pO­
mOcą swego ministra policji 

~ ~Jdnickiego tłumił on polltycz­
.c f intelektualne życie Austrii. 

Vspaniały okres' austriackiego 
• aroku, który znalazł swój wy­
!łZ w obradc SaLzbu.rga, p1'1.e­
Led! w pogodny małomiest­
zaliski okres biederm,aierow­
ki, który charakteryŹ"uje win­
.0 na Grinzingu, kurczaki po 
viedeliSlku i walczyk wiedeń­
ki , który wprowadzili do histo 
'ii LANl\'ER i STRAUSS ojciec, 
l uwiecznit w drugiej połowie 
.tulerh JOSIEPH STRAUSS 
,yn. 

E"oka Franciszka 
. J6zefa 

System Metternicha załamał 
li~ wraz z l'ewolucJą 1l1areową, 
.dó.'a wybuchła w dniu 13 mal'­
~ 'l 1848 l'oku, a więc co do 
dnia dokładnie 90 lat przed 
,AuschJusscm". \Vprawdzic fa· 
la wolności w latach 1848 l 

1849 została złamana przez g('. 
lleralów WINDISCHGRAETZA, 
JELACHICHA i HAYNAUA, alc 
\V latach sześćdziesiątych obJ -
. alde austriaccy zdubywają od 
c e~~\l'Za FRANCISZKA JÓZE}<'A 

, II, który w ro;ku rewolucyjnym 
. 18-18 liczył zaledwie 18 lal, kOJI 
st~·ln(' .ię p:.l.rlame:llta,rną. Rok 
1848 przyniÓ'sł również t. zw 
.. wiosnę narodów": narody 
Austrii l}I'zcbudzily si~ i zażąda 

" y swoit:h p)'aw. Od tego roku 
datu.jc się wielko - ntemiccki 
ruch., któl'Y obecnie osiąwtął 
swój cel. 'Vtedy byli to CIO praw 

L 
da liberałOwie i Clemokrael, kł6' 
ny dOmagali się A.nsehlussu, 
podczas I'.'dy koo.serwa~ei byli 
zwolennikami mało - niemiec­
kiego rozwią.zania, a więc samo 
dzielnej Austrii. Wtedy pOwsta­
U r6wnież Po raz pierwszy eze· 
II i wytSunęli ~e żądania., pro­
wad,zeni przez historyka Pa­
LACKY'EGO, a później pnez 
lUEGERA, węgrzy pod KOS­
SUTHEM, polaq. JUgosłowia­
nie, rusini. W wojnie z N apo­
leonem nI słraeUa Austria w 
1859 roku Lombardię, a w woj­
nie z Prusami i Włochami w 
1866 roku również Wenecję. 

J1ednocześnie premier pruski 
BISMARCK wypiera Austrię ze 
Związku Niemieckiego. Bis­
marck również miał swoją mało 
niemiecką kOll1ceoe.ię: utwOrze­
nie Rzeszy NiemieckieJ z wyłą­
czeniem Austrii pod kierownic­
twem Prus. W,ojna w 1866 ro­
ku przY'niosła w kOlIlSekwencji 
przebudowę monarchii austriac 
kiej. W 1867 roku osiąlgnięto 
porozumienie z 'Vęgrami: po­
wstała pOdwójna monarchia 
Austro - W~<try, t. zw. dualizm. 
Niesłusznie obiecywano sobie 
po tym r'Ozwiązaniu uzdrowie­
nie sytuacji. Narody słowiań­
skie domagały si~ łych samych 
praw, co węgrzy, i utrudniały 
coraz bardziej rządzenie. stop­
niowa demokratyzacja prawa 
wyborcz~o zmniejszała COil'az 
hardziej w'pływ niemiecki, a po 
wszechlle yl'awo wybOl.'cze z 
1907 roku uczyniło z niemców 
IOnie.iszość i od te~o czasu rzą­
dzono z trudnością zapomoeą 
I!ahinł"tów ul'zędniczyt'h. 

Wojna światowa 
i republika 

Ostatnie zdobycze terytorial­
ne, a mianowicie BOśnia i Her­
ce~owina, które w 187R roku 
zostały okupowane, a w 1908 r. 
zaanektowane, nic pTzyniosły 
Austrii bloglosla wieństwa. Zde­
nerwowanie, w jakie popadła 
Serbia po alIlek'sji tych dwóch 

US RII 
UaP'w. ::r;alm.ies7J'kalyeli plUt 
serbów, doprowadziło do za­
mOrdowania nast(fteY trollu 
FRANCISZKA FERDYNANDA 
W' dniu 28 ezerwea 1914 roku w 
SerajewIe, stoIleY BośrlL Re­
:mltatem był W)'bneh wojn,. 
śwlatowe,L w której po ~ 
letnim. IlDlBganM się ~ 
austro - w~erska legła ,., gru­
zach l rozpadła się na państw8 
sukcesyjne. Jednym z t,-eh 
państw sukcesyjnyCh była rów 
nież republik.a "Deułsclt ... 
Oesłet'reich", której mocą trak­
tatu w St. Germain zabJ'Ollliono 
nie tylko połączenia z Niemea­
mi. ale również używania wspo 
nmianej nazwy • 

Republika przyjęła wobec te­
go nazwę "AusłIrla"' i dopiero 
w ostatnich dniach zabroniona 
przez ententę nazwa ZIIlOWU de-
1O{)IIJ.js,tracyjnie pojawiła się na 
widowni. 

Republika a\lJStriacka miała 
trzeeh zwierzchników. 

Od listOpada 1918 dO ~l'Udnia 
1920 roku funkcje głowy pań­
stwa spełniał socjaldemOkrata 
KAROL SEITZ w charakterze 
pr.ezydenta z,gromadzenia naro­
dowego. NastąJpiLł po nim bez­
paTtY.fny polityk socjalny MI· 
CHAŁ HAINISCH (1920-
1928), a .lalko osłabni chrześci­
jaI'i'sko - społeczny WILHELM 
MIKLAS. Pi()d względem poli­
tyczmym kra.f był najpierw ną 
dzony przez kOalicję socjalde­
mokratów i chrześcijańskO-SpO­
łecznych, przy czym najpierw 
kanclerzem był socjaLdemokra­
I a RENNER, a pOtym ch~i­
!~uisko - społeczny MA m. 

Po gabinecie urzędniczym 
SCHOBERA przyszedł do wła­
dzy gabinet mieszezaiitski SEI­
PLA. Sei'Del IStworzvł blok mie­
szczański, którego rdzeń stano­
wili chrześcij.ańsko - społecZlIli, 
a do którego przyłączyli się 
wielkoniemcy i związek rolni· 
ków. Od tej chwili chrześcijań­
sko - społeczni dawali kolej­
nvch kanclerzy: SEIPLA, RA­
MEKA. STREERUWITZA!I, VAU 

·OOINA'.. ENDERA l BURE­
SCHA. Za rzl\łd6w tytCh kancle­
rry zaostrza slę eoraz bardziej 
naplęeie między ehrześcijań­
*0 ~ społecznymi i soejaldemo 
uatamL Kr~ gospodarc~y 
~ za sOOą. jak wszęd·zie, 
politre!.'Dy Ndykalimn., który 
najpierw przypada oa konyść 
austriacko zorientow8ll1ej gru­
p~ fuzysłowskiej., ww. Heim­
wehrą, a po objęciu władzy w 
Niemczech przez Hitlera pa"zesu 
wa się .ku nArodowemu SOCJ3tiZ 
mowi. 

W maju 1932 roku kancle-
rzem zostaje przedstawiciel 
ł'lll'7eści,iańsko społecznych 
ENGELBERT DOLLFUSS. Za 
jego rządów wprowadzony zo­
sta.fe kul'S autorytatywny. Par­
lament zostaje riO związany i na 
podstawie pełnomocnictw o 
charakterze wojenno - go.spo­
darczym z roku 1917 sprawOIwa 
tle są rządy poza koo·stytUicyj­
ue. W lutym 1934 roku w krwa 
wych walkach ulicznych zosta­
. fe złamana siła soejałdemotkra­
łów, a partia Ich ulega zniszeze 
niu. W lipcu 1934 roku Dolł­
fuss zosta.fe zamordowany pl'zez 
narodOwych socjalistó,,', ale 
pucz udaremniooo. 

SCHUSCHNIGG obejmuje kan 
rlerstwo Austrii. Rządzi on w 
niesłychanie ciężkich warun­
kach, wY'kazując wiele rozsąd­
ku i odwagi. W lipcu 1936 ro­
ku zawiera z Rzeszą umowę. 
mOcą które" Niemcy uznają nie 
pOdległOść Austrii. Po 'lpływie 
19 miesięcy przez Za)ll'OSZellie 
Schuschnigga do Bcrehłesgadell 
w dniu 12 lutego 1938 l'okn rOl 

poczyna się rozwój w}'Padków, 
dobrze wszySItkim znanych, ldó 
re doprowadziły UlO. proklamo­
wa,nia przyłą,c7.enia Austrii do 
Rzeszy, a więc do ostatecznego 
zlikwidowania tego kraju, któ· 
ry lsbliał przez tylSiąc lat, pl'Ze. 
żywa.ią.c w historii okresy naj· 
włęksuJ cbwały ł pot~gi. 

Pl' T , 

sem premiera.. . 

W liczbie Pi. ""- I'. 'dokkl~ 
rem Beneon, ma.Jdcrnł lIIę presy­
dent międzyna~ Z .... f~l 
myśliwskiego, fnmaas, JJaksym 
Dncro~. i eJ'kr<,tars ~ Idu 
bćw, Franlt Wanaeh. 

Mo NIEWOLIN. 

Pohańbienie Damieci 
Brianda 

Pomnik Arysiydesa Brianda, po 
stawiony przy wjeździe do Passy 
sur Ałre, po raz trzeci staje li,;: 
przedmiotem wrogich demonstl'acji. 
Wkrótce po poświęceniu pomnik,1 
oblano go naftą, po raz drugi gra 
nitowy cokół pokryty został napi· 
sem: "Precz z ligą narodów! Precz 
z Briandem!" Obecnie po raz trzeci 
pomnik został zalany farbą, której 
usunięcie lllusi potrwać ezas dlul­
szy. 

W niedzielę około godz. 3 po pol. 
przed pomnikiem Brianda na Quai 
d~Orsay w Paryżu, naprzeciwko 
gmal'hu ministerstwa spraw :Il3gra • 
nicznych, zatrzymał się samochód. 
Wyszli z niego panowie w cylin' 
drach, wynieśli wielki wieniec, 
sJderowali się ku pomnikowi. 

Policja w przelwnaniu, że przy_ 
była jakaś ~ficjalna delegacja, nie 
wtrącała się d~ sprawy. Panowie" 
cylindrach złożyli wieniec u stóp 
pomnika i odjechali. Po upływie 
kilku minut zebrał sie tłum. Wie­
niec miał kształt swa~tykit wyko· 
\lanej z gałą~ek jedliny. Na {Jrzycze 
pionej doń szarfie wicniał napis; 

"Arystydesowi Briandowi oJ 
wdzięcznego Fiihrer,a. Adolf Hitler" 

Wieniec, oczywiście, zO'ltal usp· 
nięty, 

~ .. ~j(~ •••• $"' ••••••• 
:&!.N de"""", 

I orno 
lV.lnowHa przY.1ęcTa' 

Piotr owska 121. 
Od 2 - 7 po poł. Tel. 155-55 



Zemsta krawca 
Ostatnio opowiadałem w towarzy­

Ahvie historiI;, która sil; przydarzyła 

memu znajomemu krawcowi: 
Młody malarz, pan W., zamówił lO­

bie eleganckIe ubranie u krawca Du­
daka. 

Znajomi powiedzieli mu bowiem: 
"Człowieku, dopóki nie będziesz wy­
glądał tak, jakbyś był bogaty, nIgdy 
nic wydobędziesz sil; z biedy. Jesteś 

na razie niczym, a więc musisz choć 

wzbudzać wrażenie, że jesteś kimś, bo 
kto w . przeciwnym wypadku kupi two­
je obrazy?" 

Malarz, elegancko ubrany, czekał na 
klientów, którzy kupią obrazy. Kra­
wiec czekał na zapłatę. Obaj czekall 
napróżno. Krawiec pierwszy stracił 
eierpllwość. Chcial przynajmniej zo­
baczyć odrobinkę dobrej woll. Malarz 
podarował mu więc los loteryjny. Za 
ldlka dni mIało się odbyć ciągnłenie. 

Malarz oddal los, gdyż sądzD, że ma 
takiego pecha, iż napewno nie wy­
gra. .. 

W tym miejscu ludzie przerwali mi 
i rzekli: 

- Acha! Główoa w3'grana padła na 
łos . krawca. Siary i głupi kawali 
Odpowieddałem: 
- Myllcle alę, krawiec nIe tylko nie 

Wygrał wielkiej wygranej, ale. nawet 
na jego 1011 nIe padła stawka! 

- Więc gdzie jest pointa? - mruk­
nl;U sluchacze. 

- Zaraz .wam powiem. Następnego 
dnia po ciągnIeniu krawiec, ziejąc ze­
mstą, zjawU się a malarza 1 opowie­
dział mu, że na jego los nie padła 
główna wygrana, ale ioo.oOO złotych 

też jest sumą nIe do pogardzenIa. -
Jest mu bardzo przykro, że malarz od­
rIał los, kt6r1 Jąógł mu przynIeść tyle 
pieniędzy. aJe ltaJO Ifę aprawiedllwle; 
tak bowiem powinDo Ifę dz1a~ wasylt­
kim, kt6n,. ale plaq dła,6w krawiec. 
kich. -

- PięknIe - przerwan .mi słacha­
cze. - Teras maJan tlę pewno 'o· 
wlesU .. lIIDartwlelllat 

.- Nawel _ .,... nie 811ftali Popro. 
slJ ł7lko krawca, aby kapU od niego 
trzr obl'UJ. Krawiec .atnralnle, po 
tym, te povłeUlal, Dl. m6tJ ma od~ 
mówl~. Z pleDJędzJ. otrzymamn3'ch za 
ob1'llzy, mala... zaplacU nale.too.f .. 
ubranie. 

- Czy lo ma maezyE, je opluza. 
'1m dłamtko .. pomaga BÓl' Cą tełt 
nie chwal Ilę ntcd1 przez leD1słę!f ..-! 

pytano mnie. 
Nic na to nie odpowIedzIałem, tylko 

l1śmiechałem Ifę zagadko1l'0l jak sa· 
1110 życ ... -

• 

A.DL li· 

F z ERPI Nil 
150 rotzni(iI urodzin Szop~nhaułra 

W sicdemnastym l'{)ku życia 
nagła śmierć ojca pOdziałała na 
Al'tura Szopenhaucra ':'1 tak 
wstrząsający sposób, jak na 
Buddę w młodym wiekn podzia 
la! widok choroby, uieszczę 
ścia, starości i śmicrci. 

"Prawda, która głośno i wy­
raźnie przcmawiała ze świata, 
pokonała wkrótce wkorzcnione 
we mnie dogmaty i reznltat był 
ten, że świat nTc wydawał mi 
się dziełem wszechdolH'ego bó­
stwa, lecz raczej diabła, który 
powoływał do życia istoty, aby 
się rozkoszować ieh męką. "W 
ten sposób dwudziestoletni 
Schopenhaner zamienił medycy 
nę na filozoficznc studia. Na · za 

Jc spowodowała ironicznc kiwa 
nic siwymi pernkami, oraz głc:­
bokie milczenic. Chlubny wyją 
tflk stanowiły tylko wiedcI1Skie 
.,Literackic Roczniki", które w 
kilka mie,sięcy po nkazaniu się 
dzieła omówiły je szczegółowo. 
Auonimowy l'ccenzent .. - (~zy 
był to możc Szlegel - pisał: 
"Pod wieln względami ·dosko­
nałe dzieło, .lak to, które ·przcd 
nami leży, może śmiało preten· 
dować do obszerncj i szczegóło 
wC.l krytyki. Będzie to i z tych 
wz~lędów korzystne, żc pozwoJi 
nam porn\S.zyć wiele scholastycz 
nych i ' ciężkich formułek, któ­
re hamu.lą swobodny rozwój fi 
lo~ofii". 

- MO.lC · czasy i ja nic pasnje 
my do sicbic - mówił. - Ale 
kto z nas zwycięży przed s!!­
dcm przyszłości? 

Gdyby wielki filozof zależny 
był od współczesnych, musiał­
by przestać pracować, aby zar" 
biać na swe ntrzymanic. Na 
szczęście posiadał mały mają­
tek i był niezaldny. Mógł pra­
cować samotnie i z miłością 
nad swym nkochanym dziełem, 
ll1ó~ł udoskonalać t~oric, . mógł 
pozostać czystym i wolnym od 

· obcych wpływów i mógł odda­
wać się najwiekszej rozkoszy 
dostępn~.i człowiekowi, "intni­
cy.iJl~mn poznawani n prawdy". 

W olno obracało się koło hi­
storii. Cholera w roku 1831, 

rznt Wielauda,. że "fUozofia nie Krytyk podał na 28 sb'onach 
jest .lednak solidnym fachem", dokładną treść cztcrech tomów 
odpowiedział młodzieniec krót- i przcprowadził szczcgÓłową dy 
ko i węzłowato: "Życie jcst sknsję. Najbardziej przychyl­
skomplikowaną _ SInawą, posła- · ni~ odniósł się do wysiłkn stwo 
nowiłem sobie spędzić je . na . rzenia rcalistyczn~ - ideal~sty~z 
rozmyślaniach". Potrafił on do nego systcmu, ktOl'y wyrazał .Jc 
tego stopnia przekonać starego duocześnie filozofię życia. Jalt-

· przed którą, ostrzeżony . sncm, 
SchopellI:,.aucl' zdołał nciee z za 

Pana żc ten w końcu oświad- kolwiek w wielu sl)!'3wach od-
, . • d k czył: "W.ybrał 'pan właściwie, mienne~o zda~la, .le ?a. wszt:-

młodzieńcze tcraz rozumiem cizie występował wspolme prze 
natnrę pana: niech pan pozo- ciw Heglo\}·i. " Pra~V{~opodobllie 
stanie . przy filozofii". krytyka ta zwroeda nwagę 

Grillpm'zera na dzieło Schopen-
Dla Goethego, który go za~ hanera, chociaż nie miało ono 

szczycił przyjaźn!ą .i' ponf~ło- większcgo WI)ływu na jcgo twór . 
ścią, pozostał rowmeż "dzIW- czość. Lenan nie wic o nim nic 
nym i interesującym człowie- wOdóle' iako stndent filozofii 
k • " h" , ., lem. Rozmowy z Sc :open- nie słyszał o nim wcale. a w ro 

· l'ażonego Berlina do .Frankfur­
tu, zabrała Heg~a. Szkoła jego 
się ruzpadła i wpływy .lej zosia 
Iy zniweczonc. Przez drugic wy 
danie swego dzieła w r. 1884 
zdobył sobie Schopenbaner apo 
stoła w osobie Juliusza Frauen­
",tlidia, który pomógł mn wy­
dać ,,.papcrga i Paralipomena". 

Dzieł'!) to zyskało odł'azU ogrom 
na popularność, zagranica za-
• ~z~ła intcresować się filozofem, 
w Bonn i w WI'oeławiu urzą­
dzono lieznc wykłady, Ryszard 
Wagner spopulal'yzował szaleń 
stwo woJi i cierpienie świata w 

= 

Angielski humor 
DLATEGO 

Kierowca: 
- Wszak jechalem zgodnie & pHe­

Ilisami, gdy ten człowiek zabiegi mi 
drogI;, nie patrząc ani na lewo ani na 
prawo. Pomimo to utrzymujc pan, li 
ja ponOSZI; winę za wypadek. 

l>ollcjant: 
- Natul'alnle, pan jcst wInien. 
Kierowca: 
- Dlaczego? 
Policjant: 
Ponieważ ojciec poszkodowanego 

jest burmlstrzcm tego miasta, brał je 
go jest szefel11 policji, ja zaś zart:czy' 
lem się z lego siostrą. 

SUMIENNOŚC 

Do sklepu, w którym sprzedaJą rot.· 
ne żywe stworzenia, wchodzi kupują· 
cy ł pyta: 

- Czy mogę otrzymać żywe szczu· 
ry? 

- Owszem, sprzędajemy szczury do 
eksperymentów lekarskIch. 

- Proszl; więc o dwa tuziny szcz .... 
rów - rzecze kupujący. - A czy IBl 

pao również myszy? 
- Tak jest. 
- Daj mi pan sześć tuzinów mysZ7. 

- Czy sprzedaje pan też pchły? 
- Owszem, sprzedajemy je na wa-

gI;. -
- Proszl; o 50 gr;Jmów Ilcheł. 

Sprzedawca spogląda zdumiony oa 
klienła. Nigdy jeszcze nic przyjął tak 
znacznego zamówienia. 

- Zechce mi może pan powledzie~. 
w ja_klm celu czyniony jest ten zakup? 
- zapytuje klienta. 

- Bardzo chętnie - brzmi odpo-
wledi. - Wyprowadzam się jutro a 
mojego l11ieszkanla, w umowie zaś zo­
bowiązałem się, iż pozostawię je ... 
takil11 stanie, w jakim objąłem. hauerem przekonały go, ,,że ku 18.:4, kiedy nkazał się drngi 

młody uczony z przenikliwym nakJad "Świat, .fako wola i wy­
uJ)OJ'em stara się rozbudować obrażenie", PO'Padl Już w obłęd. 
nową filozofię. Należy ·przecze· RerIiński docent prywatny 
ka~, czy panowie z jego zawo· . Sch.Qpenhauer wykładal w l'oku· 
du l)OZ'Wolą mu na wstąpienie 1820 tylko przez jeden 8e­
do łch faehu. Uważam go za mestr i to przed dzie.więciu slu­
mądrego, a , reszta jest nieważ· chaczami. Dzieło ' iego~ które 
na". wedłng jego przekonań stanowi 

swych "Nibelungaeh" i "Trysta PRZEZORNOŚC 

GoetJie znaJ (Jollrze pan'6w s 
tego zawodu. Kiedy !!lebopeu­
hauer po e:ńeroletniej pracy 
pJ'ZedstawU. w 1818 roku swój 
system, ,,filozofię, która miała 
łąezy~ w sobie ' etykę I JBetaff­
zyke. dołyeheza.s fałszywie roz 
dzielone. .fak w człowieku du­
sza i ciało" - jasność ł przej­
tzv8t~ć jego wykładu sprawiła 
eoprawda . radość Goe~hemu, a-

nie'f'. Schopenhauer doczekaJ Na dworzec kolejowy przyszła ataN 
się .feszcze trzeciego wydanIa ' pani z wnuczką. Motna bylo poznH 
swego dzieła i był zadowolony: po staruszce, lż nie b!ła pl'Z!zwyeu-

. • \ • . t lona do pod1'6:iowania. Podeszła do .. 
.• - Zl1ch~d • mego zye a . le8 kienka i pyta się: 
]ednocześn~e ]utrzcnką mej sla- _ KIedy odchodzi naJbHtsz;r poełąJ 
wy. ,. lIo Londynu? 

to l'OZWiązanie zagadki świata 
i miało stać się ·proroctwem, 
ofł8J'owanym ludzkośCi, znpeł. · 
nie nie m.ajdowało ' nabywcóW. 

Zapalenie płnc . położyło kres - Najbliższy pociąg odchodzi pUD' 
.tego · życiu 21 wrzetśnia 1860 ro- kłualnle za cztery godziny - odpo 
ku. N a .fego · umierających ' war- wlada urzędolk. . • 
gach letało nierozwiązane pyta ~ Czy to IstotnIe najblizszy pocIąg' 

Wydawca sprzedał cały 'nakład 
dzieła. za wyjątkiem kilku e­
gzemplarzy, na makulaturę. 

nie: . '.' ,. - IstotnIe. 

Jak jednak stało się, ze chłód 
i 'brak zrozmnienia, z jakim . go . 
przyjęto, nie wpłynął na jeao 
zwątpienie? 

. - Swiat .fest ł jest tałd, jaIt 
wskazu. te figura. Pragnąłbym 
tylko wiedzieć. co - kto z tego 
ma? ' 

1. Marszałek Polski zwiedza wystawę 
szwedzkiego przemysłu artystycznego, 
urządzoną w salona"ch Instytutu pro· 
pagandy sztuki w Warszawie. - 2. 
Joseph Kennedy, nowy amerykański 
poseł w Londynie, zjawia się na audien 
cję do króla. ~ 3. Aparat do notowa· 
nia nut, oparty na zasadach fot{)ko 
mór ki, dokładnie zapisuje to, co się 
gra na fortepianie i wobec tego może 
oddać wielkie usługi kompozytorom. 
4. Na odświętnie udekorowanym dwor­
cu w Rzymie min. Ciano przywitał 
przybywającego z wizytą . min. Becka. 

- Czy nie odchodzą przed nłm ta .. 
oc towarowe poefągl'l 

- Nie. 
- Czy z pewnością nie odcjdzie ża· 

den nadzwyczajny pocląg? 
- Nie, nic odejdlle. 
- Gdyby jednak miał odej'~, CIf 

wIedziałby pan o tym z pewnośclą'l 
- Tak, z wszelką pewnośclą. 
- CicSZI; się bardzo z tych inloto 

macjl - rzekła słara panł f swr6eOa 
się do wnuczki: 

- Kochana Zuziu - m6wi - med.. 
my się teraz z całym spokojem oclw., 
żyć na przejście przez tor. 

ODPOWIEDNI KANDYDAT 
Pewien szkot poszukiwał prllez ... 

głoszcnie kelnera do swojej resta'On-l 
cjl. Kandydat musiał umleć knJa~ 

mIęso na porcje. 
- Jakie posIada pan kwallfikaeje'l 

- pyta pragnącego objąć ofiarowaoą 
posadę. 

- Jedną tylko - odpowiada pewa, 
siebie reflektant. Na poprzednie' ... 
sadzie krajałem mięso na fak clen1l:le 
plasterkI, że wiatr je porywał, gd, .. 
tworzono okno. 

- Przyjmuję pana - rzekł szkot. 

W KINIE 
Mac Cornesk, szkot czystej krwi, zlk 

cydowal się p6jść z synkIem do kina. 
- Wiedz, mój mały - rzekł w dro · 

dze - że nie chcę wydać w żadn3'm 
razie więcej, n~ż pół szylinga. Uslą· 

dziesz wi~c na moich kolanach. 
Przy kasi,.e zapytał Mac Comcs'k o ee 

nę biletów. 
- Najtańsze miejsce kosztuje jedcn 

szyling - odrzekła sprzedawezyni, ale 
dzieci płacą tylko połOWI;. 

Mac Corocsk namyślał się pue. 
chwllę· 

- Doskonale - rzeki. Proszę ml 
dać pól biletu dla mojego synka. Ja 
zaś usiądę I11U na kolanach. 



\" wp_ 5 
• onlec 'zerwonego Sułtana 

..Jak u ..... ierał i umarł Abdul - HalWlid 
\V 'VrocIa wiu uikazaIa się w 

niemieckim przekładzie kiSiąż­
ko GlLLES ROY'A "Czerwony 
Sułtan". Autor opisuje w niej 
n ic1.wykle barwnie i iJnbe.res'Ują· 
Co żvcie Abdul - HallIlida, os ta· 
lllie go despotycznego władcy 
na turec.kim tronie. 
. \Y Salonikach wywaczono 

ma na mieszkanie willę AJlan­
tiui. Było to właściwie więzie­
nie. Willa mieściła się w obS'zer 
nym i komfortowyrrn budynku 
w parku, otoczonym wysok im 
1111.w·<>.m, Co ułatwi1llo nadzór. 
DI.I,\u posi~.al nowoczesne wy. 
~ody, z których mieszkanki ha-
1'l,)]nu n ie lm1iały korz)"stać. Po 
kojówka generała musiała la 
zna jomić je ze sposobem POShI­

czuć patriot'ycznych Abdul - Ha 
mida i budzili w uim nadzieje 
Clrlz:vskania wolności. 

- J·akie ~.'waranc.ie, Że się 
I ak. wyraJŻę, otrzymam wza­
mian za ust~p~i:wa. Co slalJ1ie 
się z moimi dzie6mi, gdy zo&ta­
ną pozbawione majątku? Jaki 
zaś los czeka mnie samego? Żą­
nam, aby zWTÓCOno wO'llll~ć 
mnie i moj.omu otocz.enłu. 
ł- KOOlstY't-ucja z aheZiOieczy 

pańskie dzieci. Parlament za­
pew!l1i im rentę miesięczną w 
wysokości 1,000 fUJlltów. W da 
!lej chwili względy racji stanu 
st·ają na przeszikodzie uwoLnie. 
T1iu pana, lecz p.rzysdość zależ)' 
od pańs.kiego postępowania i 
pod:porząd'kowrunia się nQlWemu 

giwania ~ię piecykami gazowy' reż)'1Illowi. 
mi. Odaliski bawiły się dosko · AbdwI - Hamid żą.dał c:r:asn 
:w.le nową dla nich manipula- do namysłu Namyślał się. dłu .. 
~j ą, lecz 1Lska.rżały się na brak go. W .końcu zdecydował sir:, 
<uklen i kJp}notó'W. Bagaż nad- pójść za radą Jn!;oooturików. DIl 
szedł później, ale nie było w cyz,ifl swoje ubrał w sżatę u­
nlm żadnych wartościowych cZUJĆ patriotycmych. 
l~rzedmjotów, skonfi sk owal je Sułtan dał Fethi Bejowi li­
bowiem nowy rząd. Wspaniałe sty dO' dyrektorów europejiSldch 
klejnoty f\_bdu1 - Hamida, przed banków, w któryeh polecał, a­
st·awia.ią,c~ warto~ć kilku roi1io- by zdepooowane przez niego !'lU 
·.lÓW. ukryte w je!łnej z komnat my przekazrunO' bankierom. w 
Yi!diz - nosku, zostały znale- Sall()lll'ikac:h. Gdy tbczyll1ono za­
zlone dzięki wskazówkom Na- dość temu żąda.niu, oddał SWÓ.f 
dir Agi, byłego wjeHu~.() eu- maJątek rządowi. 
nucha, który dopom6gł rów. Osiągtną.wszy cel, poz.ostawili 
Jlleż do o-dJs.zukania ptrywatnego ml:odoturcy więźnia jegO' smut­
~karbca sułtruna. Z,naleziOO1O n€'mu losowi. Mieli dość klopo 
lam 480.000 ftl!lltów w mone· łów z wewnębr7lIlymi sp.rawami 
1 ach i 1,800,000 w cennych wa państwa, kt6rym musieli po-

świecił. całkOlWitą uwagę. Nie 
hyło już mowy o ZWll"óceniu sul 
talJlowi wolności. JegO' nalega­
nia i prośby pozostawały hel. 
odpowiedzi. WYlPłacano mu je 
dYlllie przyrzeczoną rentę. ,Ab­
dul - Hamid był niesłychanie 
w~bm'zO'n'Y. Nie bolała go tyle 
UJtrata tronu, ile myśl, iż dał się 
podejść przez przeciwtników. 
Stał się nerwowym, łatwo Wipa 
dał w ~niew Cierpia~o na tym 
otoczenie. Kilka Żon byłego pa 
dyszacha z.apragnęło opuścić 
go. Zg!>dził się na to, lecz zaźą~ 
dał przysłania inlllych na ich 
anieJ.sce. Mlodot'1l!l'cy nie widlZie 
li jUJŻ dll.a siebie żadnej korzy­
ści w zaspakajruniu kaplfys6w 
więźnia i pomijali mil~zenienl 
jego żllldania. Zrozpaczony suł­
tan zobojętniał na wszystko. 
Nie czytał żadnych gazet., nie 
pytał o wiadomości ze stolicy. 

T 'rwoga i podejrzHwość d'l'ę­
ezyły go, jak daWllliej. Żony lJW 

siały kosztować napojów i po­
traw, zanim je spożywal. Suł­
tan żądał nawet, aby czyniły 
to z lekami, kt6re miał zażyć. 
KallJ'rysy jego stały się udrę.ką 
nie'szr.zęśliwych kobiet, zml\.llS.ZO 
nych dzielić tragicmy los SI!Jrą­
couego z tronu deSlpoty. 

Abdul - Hamid ez~o rozma 
wiał 2; samym sobą, powtarza­
jąc wdąi: 

- Za dwa lata trz.y mieili~e. 
A miesiące mijały ... 

* -- Wielki morderca - - po-
wiedział Gla.dstone. . 
.- Czerwony sułtan ~.- mówi 

historia. 
HańhilliCle przydiomJkl. które 

p07~tały raz na. zaws~e. 
TrT,eba chylić l.zoło przed 

wyrokiem ludzkiej s,pra­
wiedUwości. Nie można jednak 
żyć z kimś pTZez długie miesią­
ce, chociaż,by był ~brodlllia­
rtem, żeby się do niego nie 
zbliżył. i nie szukać w nim wa­
rUlllkó'W, łagodzących j~o hl<:­
dy. 

Nikt nie zaprzeczy, że Abdul­
Hamid był okrutny, lecz bar­
d7iej niesz,częŚlliwy, niż ot'krUJI.­
ny. ponieważ jego oIklfude<Ó­
stwo wynik~ło z chorobliwej 
t·rwm.JiwoślCi, kitóra grauiczyła . 
7. szaleństwem. Jego prwdlko­
wie byli p:rzewazme z,W)"ro 
dnialcam.i, alkoholikami lub 
graczami. 

Po kądzieli nył pofotnlkiem 
niewolnk, obarczonych U'SJter 
kaiIni, o których nie wiedzimo 
p073 obręlbem haremu. Wy'CllO­
wanie nie skorygowało błę,dów, 
popełlnionych przez naturę. Od 
\VCr. e Sin ej młod!ości żył w atmo­
sferze walk, pałacowych i rywa 
lizacji, zawiści i i'l1tJryg. Słyszał 
jedY'nie pochlebstwa d'WlOł'aków 
i miłosne wyznania ko:biet. Żył 
o wiecznym strachu, że zosta­
nie zamoraowmy, jeżeli nie 
wymorduje innych ... 

Abdul - llamid byl oorodnia. 
,Tern, lecz zapłacił za swe zbr·o­
dnie życiem, pełnym ok:ru­
cicństw, pope'łJuiany\ch w celu 
zagłuszenia wyrzUJI:ów sumie·· 
nia, aby zdusić zmorę zemsty: 
Mórej groźby czuł wci.ąri doko 
la siebie. 

* W roku 1911 przewiezi'ono 
go do Kons,tantyno;p..ola pod po 
ZOTem zapewnienia mu większe 
g'o hC'2JPiecz~stwa'. zaś uczyni­
li to młodotlUJrcy, ahywobec cię.ż 
kiej w e WIll ę:trznej sytuacji slko­
l'zvstać z zdolm.ośd i u.p.oldoba­
nia eks-sułtana do intryg i znu 
dć tl.a niego winę za ewentual­
ne zaburzenia w stolicy. Oba­
wiali się bowiem, że lud może 
przy;pisać je błędQllJl konstytu­
,~yjnego reżymu. Obecność Ab­
dul • Hamida w pałacu, położo 
nym na azjatyokim wybrzeżu 
Bosfocl.l, miała po.służyć za do­
sotateczny powód do wywołania 
podniecooia umysłów. 

\Vbrew przewidywaniom eli.s­
~ułtm nie wSZiCzął in't.ryg. Był 
wyczerpany i chory, abs;O'lutnie 
obojętny na w&zys<tko, co Ilie 
tyczyło się jego zrUJjuo;wanego 
zdrowia. Osadzono go w Brus­
sie, gdzie wegetował przez kil· 
ka lat. 

Na póezątku łute{il'O 1918 rO 
ku J)lI'zezięlbił się i zadlorowal 
na z~alenie płuJc. Zmad b t' 7 
cierpień, Jie~ si~łesil 
sześć lat. 

loralcb. ~"""""""""""""~"""""""aI""""""""""""""""""""""""""""""".m ...... l\Uodoturcywi"edzieIi, iż prze 

I n pan izbg alBin 
vaźna ezę'Ś-ć mająJtku Abdul­
Hamida znajdowała się zagra­
lli cą. Okolic2JJloŚĆ ta niepokoi­
la ich. Mógł bowiem być niebl!z 
piecznvm jako bogatY człowiek, 
posiadający oba ta:1imnany, n­
motliwiająee sprzy.sięłenia "­
wrodzone zdO'lInośei łn~'aillta 
i pieniądze. Emopejscy bankie­
rzv nie mieli prawa wydać sa-
1lJowolnie zdeponowane sumy. 
Pozostawa'łQ jedyrnie 7Jtl\1.LSzcnie 
.\hdu I - Hamida do dQbrowoLne 
):(0 zwrotu krajowi pieniędzy, 
jak ie sobie przywłaszczył. Było 
\0 trudne zad'aiIlie. Sułtan nic 
hyl zdolny do szlachetnyeh po­
rywów. M1odoturey zabrali się 
zręcznie do dzieła . Postarali się 
odzyskać zaufanie zdetroniz(). 
wanego władcy przez 'W'Spania­
lomyślne traktowanie go, lir.z.ąc 
na t o, iż gdy będIzie spokojny 
o swój los, oka,że się skłO'nuiej­
:;7..~'m do ustępstw. Puszczan! 
więc wodze uprzeJlIllo§ci, ~pel­
\1 ia jQc każde żY'Czenie więźnia 

H_o zostanie "speakerem" po pili. fitzroul 

Z ażądal więcej wody i ~azll. 
Zyczcniu temu uczyniono na­
tychmiast zadość. 

Gdy wyraził życzenie, '-eby 
przywiezio!l1o mu kogult-y i ku· 
ry z jego kurnika w Yildiz­
Kiosku, specjalny poslanier. pa­
jrchal do KonstantYlllopola pO' 

J) lak i. 
\Vidzą.c, jak szybko czyni s-ię 

zadość jego zachci aJIlk om, suł· 
hm· żądnI coraz nowyich rzeczy. 
Do's taf'CzonO' mu kolejno dwie 
hi:.lle krowy. pieska pol,ojowr­
go. duż eg·o bernardyna , j ego u-

Ostatnio roozyly się w angiel­
skiej bbie ~ eięrikie watki 
o kiemnek zagrruniemej polity­
ki. Wynj'k ich pO'siada decydu­
jące maczenie dla całej Euro­
py. Jedną z najważniejsz~h 
ról od.grywa w debatach ich kie 
rOWlIlik - "spe::tker". ObeClIlie 
pełni ją mr. FITZROY. który 
chce s;ę zrzec tego stalnQwiSika. 

lICzy kr6lewski rząd Wiel­
kiej Brytanii zamierza z!l\Prosić 
na najbliższą konferencję w 
kwestii korsarstwa na morzu 
Śró.dzieilllil1Y1Ill rńWiDież samych 
panów kOlrsarzy?" 

"Pytanie to Jest nicdopusz­
cza1nel" 

PYlt·anie pow)"'i:sze i odpo­
wiedź na nie figurowały w ste· 
llOg'ramie jedJnego z ostatnich 
posiedzel1 izby gmi.n. Zadają­
cym pytanie był jeden z po'słów 
"opozycji jeg'o królewskiej mo­
~ci", tym zaś, ktÓlry uchy.1ił jp 
IlU mocy swej władzy był 
"speaQ{er" , człowiek, który mo­
że zamknąć usta każdemu z cle 
pu.lowanych iz.by niższej. 

"Mr. speaker" jest urzędem i 
godJnością, do których wzdy­
cha każdy ".Member of Parlia-
tne-ut". 

lubionego angorskiego l\ola.\Vybory samego "m'ó'\\'Cy", 
dwóch czarn)~ch eunuchów, 15 które mają się w'kll'ótce odbyć, 
młodych odalisek. Zdawało się , ~ą ha rdzo ważnym wydarze­
i ż sułtanowi zaczęła się podo- mem w parlamentarnym życiu 
hnć lwwa siedziba. Czynił wra- Anglii. " Speaker" llloże zostać 
'i cnie spokoJnego i zrt' zygnowa wybranym z poś'l'ó.d każdej par 
n('!!o. Znosił cierpliwie obee- tiL \Vybory budzą Ilym wiGksze 
noś(~ 111m młodolureckich dozor zainleresowanie, że " speaker" 
rrh" G11aliba i Ali Fplhi Beja, nosi tytuł .. pierw1szego członka 
l.arIlOwująe sit;: wobec nich pra pHl'lamentll", pobiera 5.000 fUJll 
wie ulegle. Tym zaufr\.1W111 wy- tów rocznie , o trzymuje luksuso 
"łaii~om nowego r!'Żymu porlI' we urzedowe mieszkanie. a w 
('ZO IlO namówienie sułtana, ahy razie ustąpienia - tY'Łuł wice­
nrz"n i() .l s\,,"oje kapitały do lu- hrabiego. \V spokojnych eza­
f·cr. ;, ir h in s lylucji kredylowych. saeh, o jakich dzisiejsze paTla­
()hn i \\'7i t; li 5i~ do dzieła 1)[11-1 menl" wiedzą jedynie z trady­
elzo 7l' ~' czni" .\p elowali do u- cj-i, urząd speakera był bardzo 

ptrz;yJemny. Kierował bbraJcia., 
mi, musiał znać przepisy dość 
llIkompli-kowacego ceremoniału 
izlby niższej, zważać nil. trdć py 
taii. J~'o obowiązkiem było ba. 
mowanie zbyt gwał'ł.ownego to­
nu przemówień i statnie na 
str~y spokojnego przebiegu po 
siedzeń. Dawniej wszystkie te 
fUlOkcje nie sp.rawialy wielkich 
trudności, - O'becnie, gdy róż­
llke politycznych poglądów sta 
ją się coraz . jruwawsze nawet 
w konserwatywnej An~lii, "mr. 
~pealker" mUlSi często dokazy­
wać cudów taktu i energii. Dzię 
ki uprawnieniom, które pozwa­
lają mu uchylać "niebezpieCz" 
ne" lub "przY:kre" p ytl:an·ia. Kie 
rownik obrad angielskiej izby 
gmin może wywierać wielld 
wpływ na politylkę Anglii. 

Gd, izba gmin glosuje 
Pulpit "speakera" dominuJje 

nad trochę ponuro wygJądającą 
salG posiedzeń Z jego miejsca 
izba dzieli się według starego 
zwyczaju: na prawo zasiada 
par.l·ia pro["z~dowa, na lewo -
opozycja. 

Miejlsca przed spea:kerem za)­
nmj.ą mmistro'Wie czynni i byli, 
poniżej siedzi "eleve" parla­
mentu. Powyżej miejsca kiero­
wnika obrad znajdUlją się ławy 
pmsy. Na najwy.ż'Szej galerii, 
zwanej "Ladies Gallery" siada­
ją pmie, mają.ce ochotę przysłu 
chiwać się debatom. 

Głosowanie, którym również 
kieruje "speaker", odbywa się 
według pOTzą,dkl.l, przyjętego 
od wieków. Najprzód rozlega 
się dzwon, zwołują.cy do sa;li 
obrad wszystlkich posłów. Na­
stępuie "spea'ker", Za któTym 
" eleve" niesie wielki klucz na 
aksamitn!'!.i p odus ZIC e, podcho­
dzi do każdych drzwi i zamy­
ka je. Pp zamknięciu sali po-

słowie @bulący za projektem, 
gromadzą się w stronie "Aye" 
na prawlo od "speaikera", prze­
ciwnicy projelkJtu stają po stro­
nie "Noe". Grupa "TeIleo.s" -, 
rachmistrzów ()Iblicza wyniki, a 
"speaker" ogłasza je. 

Kapita n Fitzro, 
Urząd ,,speakera" zajmował 

do obecnej chwili od wielu lat 
klllPi.tau Edwaro Fitzroy, liczą­
cy 69 lat. Po szeregu bunli­
wych obrad, na jakich nie zby· 
wało w ciągu ostatniej zimy, 
dotychczasowy ,,speaker" wytra 
r.ił życzenie ustąJpienia ze Sil:runo 
wiska i powrotu do życia: pry­
watnego człowieka. Kapitaill 
Fitzroy oddaje się namiętnie ho 
dowIi rasy krółlkonogich wo­
łów, która przyniosła mu }uri w 
zysku pokaźny mająJtek. W na} 
hiiŻJSzym cZaJSie będzie podejmo 
wał w swym urzędowym mie­
sZlkaniu natjwybitniejs,zych 
członk6w iz;by tradycyjnym c· 
strubnim "Slpeakers DilIlner". 

Przyjęcia te s=ł corOCZ!l1ą specjał 
nością. "najlep,szej 10ndyń'Skiej 
gospO'dyni", za jruką uchodzi pa 
ni Fitz1roy. Ma cDpł'awda dla po 
mocy najlepszego !kuchmistrza 
Londynu, pa!l1ią Godd, "kuchaT 
kę ministrów". Zapil'zyjatŹniona 
z małiotlką "speakera" ta spe­
c.raHstka sztuki kuHnarnej nie 
ulkrywa sw·oich wiadomości 
pod korcem. ROZlpoczYllla obec­
aie doroczny kUll"S gotowaillia, 
na który uczęszcza regularnie 
sto osóh. Są to żony miJnistrów , 
działaczy politycznych, oralZ in 
ne znakomite panie z naj,w~~' 
"zych cfer tlYWarzyskich. 

Mąi O mocn,m glosie 
i jego przeciwnie, 
Rozpoczęła się j'lltl zakuliso­

wa .wa·lka o na,stępstlWo po 

FitZTOy1o. N.:twięeeJ Ma.okó\\ 
ma si·r DENNJ8 HERBERT, prr 
zes wyd7.iaru korespondencji 
izby nihzej. Liczy równid 69 
lat i w wolnych ciblwilaeh pr.acu 
Je nad "nieomyłnJUl ~e­
mem" wygrywania w baceara­
ta. Sir Herbert nigdy nie lllial 
w ręku kart do gry i zajął si ę 
tym oierozwiązanym j.eszcz~ 
problemem jedynie jako 2:apa 
tony matematy\k. 

NajbliŻiszym po Heroercic 
l, andydrutem jest "człowiek o 
mocnym głosie" ROBERT 
BOURNE, posiadaJący wielu 
sympatyków w partii pstorząJdo 
wej. Ten człowiek (; bujnej jas 
nej, czuprynie, potę1Jnym gl-o­
sie i olbrzymim wzroście, 'rWy­
ci~źył Jako mó~ swojej par­
tii w niejednej gorąlCej deł;ateie 

Jako "speaker" })ęidizie praJ'trilc­
podobnie niezłym kiermmi­
kiem obrad. 

Biorą jeszcze ipold lJIW'~ę k3.­
pitruna CROOKS~ ~ 'do. 
wcipów któregO' ~miał się za­
wisze Ba!1dwin. HUl1D()r jego ® ­
pomo~e mu z pewnością, Ja!k'o 
"speakerolWi", do O'panowa:nia 
nie.jed:n-ej przykrej syłm.cJt 

Niewyhlucz:oną jest w kooen 
kandydatUJra syna LLOID 
GEORGE'A. Major ILIoyd 
Geor~:e jest wysoki na sześć 
stóp, talktOWIIlY i dowcipny. Był 
jednym z na'jdzielniejszych afi­
~:eró·w W ł'zasie wo.iny. W razie, 
gdyby wybór' padł na niego, 
"SDeakl'T" izby nim.zej liezyOO>y 
po raz pierwszy mniej, niż 50 
lat. Byłoby t{) j~dno z CJtd!mło­

dlzeń , jakie weszły ost8Jtnio w 
modę w oficjalnej Anglii. 

Wlnsrf.ou Wilłon. 
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t. Przed zamachem Hitlera. Na samochodach frontu ojczyźnianego prowadzono 'We Wiedniu do ostatniej chwili agitację za kanclerzem Schuschniggiem i niepodległością Austrii. - 2. Dr 
SchuschD1gg, b. kanclerz austriacki. - - 3. Dr. Seyss-Inquart, prowizoryczny kanclerz Austrii, który wezwał woj ko niemieckie. - 4. Glatse-Horstenau, wicekanclerz podległego Berlinowi 
rządu Seyss-Inquarta. - 5. Pierwsze oddzlaly niemieckie przekraczają granicę austriacką pod Kiefersfelden. - 6. Nieprzejrzane tłumy gromadziły się na ulicach Wiednia W" przełomowy 
dzień piątkowy. - 7. Wojska niemieckie wchodzą do Salzburga. Na czele samochód _ wyższymi dowódcami Reichsweluy. - 8. Policjanci wiedeńscy nałożyli odrazu przygotowane zawcza­
su opaski ze swastykami. - 9. Min. Bess, zastępca kanclerza Hitlera pierwszy przybył samolotem do zajętego Wiednia. - 10. Miklas, prezydent Austrii, który ustąpił. - 11. Dr. R. Neu­
mayer, minister skarbu w hitlerowskim rządzie austriackim. - 12. Dr. GJalse - Borstenau, wicekanclerz Austrii w nowym rządzie. - 13. Major Klaussner, otrzymał misję utworzenia na le· 
renie Austrii Gestapo. - 14. Gen. v. Rock, mianowany został przez Hitlera dowódcą dotychczasowych wojsk austriackich, z poleceniem natychmiastowego ich zaprzysiężenia na wierność 

Hitlerowi. - 15. Nowy niemiecki samolot wojenny, uzbrojony w dwa karabiny maszynowe i posiadający siłę ne śną do 500 kilogramów bomb. 

-
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Romantyczne losy wielkiej księżny AssunŁa 
Przed sadem wiedeńskim toczyła. 

~1Q \V tych dniach cieka.wa sprawa 
o aliml'nty, wr..oezona. przez SS-lat.· 
nią wielką. księżnę Assunta prze­
ciwko jt'j matce, wielkiej księżnie 
r,1:1Jlce, z książąt habsbursko-Iota­
ryl1~ldch. 

la się na. tv zgodzić. Zaczęły si~ 
kłćtnie, króre skończyły się tym, 
że wielka księżna. Assunt:l została 
wypędwua. z domu przez ma tk(';. 
Obccni13 wielka. księżna znajdlljc siQ 
na. Kllbie, a. ponieważ nie miab 
żatll1ydl środkćw.utrzymania, przy 
jęła pt,sadę damy do towarzystwa 
u clwuch podrÓŹują.cych arystokra. 
tE'K.. . 

KŁÓTNIA O SPADEK. 
'Zastępca prawny wielkiej księżo 

ny Blanki zwalczał na. rozprawi!'. 
- kt<.r-a. odbyła się przed tygod­
niE'm - żądania księżnej AssuntH. 
ktlra. chce, aby wypłacić jej należ· 
nY('h 14.000 s~ylingów. W imieniu 
k:>iężny Bla.nki oświadczył, Żl:' zg2,­
dza się ona. na wypłacanie cerce 

te; sunly w ratach mie:>ięcznych PQ 
250 szylingć '.V 

Zastq]lc3. prawny księżny Assun· 
ta odparł, że księżna Assunta ni'1 
może zjl!M\ reszty swego majątku, 
Jrżeli dl·stanie eałą sumę, będzie 
mogla przystą.pić do jakiegoś inte­
rf~ll i żyć z proceatu. Wobec tegc 
żąd:t wypłae9uia całej sumy jedno 
razowo. 
Ponieważ nie można było Oi'iąg 

uąć por 'zumienia, sprawa zostab 
odłożona w celn 11rzesłuchania 
~wiadków i stwieruzenia stOSU:l­
k(w mają.tkowych obu stron. 

W międzyczasie przyszedł hitle­
ryzm i Zap3"NUe wygnanka z Kuby 
nje dccz~~m się spaclim po swym 
ulytuł<:w:1llym ojcu. 

~s-wzszg 7 

o 
poderznął zonie gardło nozem 

Pl'essburg, w marcu. 
Sąd przysięgłych w Pressburgu, 

skazał 44-letuiego wieśniaka, Mo­
ravka na dożywotnie ciężkie wię­

zienie. Moravek zamordował w be­
stialski sposób swą żonę, która 
znajdowała się w ostatnich lIniach 
ciąży. 

~1oravek utrzymywał stosu­
nek z o wiele młodszą od siebie 
dziewczyną, Apolonią. Gdy 
dziewczyna zaszła w ciążę, zo­
stał przez jej rodziców zmuszo­
nv do ożenku. Małżeństwo to 
h)rło nieudane; małżonkowie ja­
dali oddzielnie, a ::\Ioravek nie 
pozwalał swej młodej żonie, o­
czekującej dziecka, spać obok 
siebie w sypialni. Musiała onn 
sypiać w jadalni na krzesłnch. 
na które kładła poduszki. 

27 października ub. r. Mora­
vek, podczas drogi do domu, 
sLal się nagle czuły dla swej żo­
ny. Objął ją, i przegiął jej gło­
wę do tyłu, aby ją pocałować. 
Podczas pocałunku przeciął jcj 
gardło nożem. Nieszczęśliwa ko­
bieta zmarła na drodze z upły­
wu krwi. Mąż czekał na jej 
śmierć, następnie zakopał ją w 
pohliżu, na polu koniczyny. Na­
stępnego dnia zawiadomił wła· 
dze, że ŻOlla jego zniknęła. 

Zaczęto prowadzić poszukiwn. 
nia. Spostrzeżono ślady krwi na 
drodze i znaleziono gróh na po· 
lu koniczyny. 

Przed sądem Moravek przy­
znal się do morderstwa. Oświad 
czyI, że zabił żonę, gdyż jej nie 
cierpiał i ożeni! się z nią wbrew 
woli. 

" 

Wielka ksieżna. Blanka., wdowa 
po wielkiru ~ięciu Leopoldzie Sal­
Ya.terze, 1lważaua. za. jedną. z najbo­
gatszych kobiet w Europie, posia,1 
dająca liczne włości i paJace w Au­
f>trii i we Włoszech, Pahis Tosca­
Hl. wc Wiedniu, wille we Wiedniu 
i w Barcelonie, oraz klejnoty bez­
cennej wartości, - pozostaje w 
niezbyt d"brych stosunkach z nie. 
ktćrymi due6mi. ~ieeiom tym 
wzbroniła. prr.estąpie progi ewycb 
IałacłW' w Austrii i we Włoszech. 
Jej najmł.'dny syn, wielki k&iążę 
KarlOl i chora córka., wielka księżo 
na D()l~res, ~j~ razem z ~t-
k~ . Morde l lali alimen Przewodniczący: Jak to było 

wówczas na drodze? 

Oskarżony: Żona przez całą 
drogę gadała, a mnie opanowała 
taka wściekłość, że przyszła m' 
do głowy ta myśl. 

UClE~ Z PRZYGODAMI. 
W"JeIka księiD& Assunta. przeb10 

1tał& do czasu bjszpa.-Mkieoj wojny. 
domowej w klaatorze Compa,nia 
de Santa Tberesa. de Jezus w Bar­
ct"lonie. W listopadzie 1936 roku 
a.~rebiśei D&padli na. klaszłOr, pod­
pahli go i za.mordowW przeoryszę 
(;IaZ liczne mniszki. W ostatniej 
ehwili ksi~.AMtmt& udało się 
uciee w łwieetfm przebraniu. Zna.­
lad.i.. przytułek Da. włoskim okr~eie 
- dł' • ..M7'.I- --'-la do l ~ ~ I,If"-YIo~, ",U'~_".T· 

łoni~ i (ór(~ SWO;ł!j ofiarg 

\ViedDła. 

PncqtlO-- ZIOI8tała )II z;yp 
trzez sw, matq, wielką księżnę 
BI:<nkę. Ua ponieważ po kilku ty-

. godniach ~ meporcmnnie· 
nia. między m. & matq, wielka 
hiężI1.3. Assonta. chc:iala. zarabiali 
1:30 życie jako si08tra-pielęgniarka. 
Ale to lilię me udało. Wlelka. ksiQł­
n: -..tądab. ~ aby maUa. "'1' 
płaeb jej resztę spadku po ojcm, 
Lf;opolttzie Salvatorze, w samie, 
14.000 szyliDgł.w. Matka. me eh .. 
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Wiedeń, w marcu. 
Dnia 1 grudnia 1936 roku 

~O-letni palacz Franciszek Ja­
ni został napadnięty na wiej­
ski~j drodz,e pTZez 2S-1etniego 
Georga Wagnera i zabity cięż­
kim kaJmien.iem. Jani, nieco 
podehmielony, chwal'lł się w 
karczmie, te ma pr.zy oobie du 
_ ~ pieniędzy. Posiadal 
~.aś tytko parę szylingów, które 
z:rabawal m'\! morderca. Za ten 
ezyID. Wagner został <l\Sądzon~ 

na śmierć przez sąd przysię­

głych. Prezydent ułaskawił go 
jedn~ i zamienił mu kaTę na 
dożywotnie eięź!kie winienńe. 
, W dawa i nieletnła córk.a za­
lDOIl'dowanego, Ludmiła i Ma­
rla Jam, wyltoczyły pneeiw 
W~mvi, który posiada w 

Hijflein pod '\Viedniem ka~-a­

łek ziemi, skargę aIime!l1tat~yj­

n, umotywowruną tym, że mor 
derca pozbawił je żywieciela i 
dlatego jest zobowiązany ży­

wić je, na miejsce swej ofiary. 
Oskarżycielki żądały po 100 szy 
limgów miesięcznie każda, a po 
za tym jednorazowego wypłaee 
nia im 1050 szylilIl'g6w, jako od 
szkoodowania za koszty po­
grzebu, żałobne suknie i inne 
wydatki. 

O&karżony oświadczył przez 
adwokata, że oba żądania są 

bardzo przesadz01Ilc Franciszek 
Jani 7.3.Tabial barozo mało, był 
'iuż nie młody i C1:ęsto nie mial' 
pracy. 

Są4 s-kazał mordercę na pła­

cenie oskarżycielkom Po &0 

ZAPNIK H AHAN 
ŁÓDŹ, UL. PIOTRKOWSKA 111. TELEFON 163-77 

WYTWORNE KRAWIECTWO 

Wspaniały wybór materiałów angil.'lskicll 
na sezon wiosenno - letni. - OSTATNIE MODELE 

H.BOYiS-ka 
~PioirkolYlka 114. Tel. 180-22 
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CUKIERniA i PIEKARnIA 

B. BRUSKA 
ŁÓDŹ, UL. PIOTRKOWSKA 70 
= TELEFON Nr. 179-44 

NA~~~:::z~E~~b~K1 I ~::::~~:O~~s~~~~~ !~~!~~~ 
WYROBÓW BIELSKICH wykon. artyst., tylko w składzie 

już od zł. 14.- za metr CZEKOLADY I CUKRÓW I Przyjmuje wszelkie zamówienia 
"llrm'le •• DOAOTEA" cukiernicze UB torty, czekolady, 
S. PAYNTZ UL. ŚRÓDMIEJSKA 6 I ' herbatnikilt.p. 
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szyling'ów mic5 iGczn ie kaźde I i 
zapłacenie jednoraz,owe 118 
szylingów. 

Alimenty dla córki trwać hq 

dą aż do jej pełnoletności, a 
dla wdowy aż do dnia, w któ­
rym zamordowany skończylhy 

55 lat. 

W motywach podano: z~mor 
dowany był os~czędny, nie pił, 

byZ zdrowy i silny_ Należy więc 
liczyć się z tym, że praGowałby 
jeszcze d.o 65 roku żyda. Sąd 

wziąl pod uwagę również mo­
żliwości pracy ofia,ry i podkre­
ślił, ze mimo to, lZ Jaui hył 
czę;d.o bezrobotnym, później na 
pewno zlIlalazłby prac~, gdyż 

położenie gospodarcze Al1strii 
\vciąż się poprawia. 

rOBUWIE t1llmS~i~ męskIe. 

sportowe 

Jak również ~zleCllllle 

na sezon wiosenny 

l)oleca firma 

J ..... " Wiiiiliiiiiln ...... OM .... An 1m! 
l ŁÓDŹ, PIOTRKOWSKA 35. 

~=:::T:CI:.:11:2:-2:3:.::H:Ok:- :z:ał:.:1:88:5~,1 

PltlNDfHI" 

P.: Jaka myśl? 

Os.: Że mogę się jej pozbyĆ. 
Podszedłem do niej z tylu, poca­
łowałem ją, a gdy pochyliła gło 
wę, miałem okazję do poderżnię 
cia szyi. 

P.: A po tym stał pan spokoj­
nie przy tym i patrzał, jak żona 
umiera? 

Os.: Czekałem, aż przes~e 
oddychać. Następnie zakopałem 

ją· 
P.: A co pan zrobił po tym? 
Os.: Poszedłem do domu i po· 

łożyłem się spać. 
P.: Czy mógł pan spać .owej 

nocy? 
Os.: Spalem doskonale. 
Przysięgli odpowiedzieli twłeoll 

cłząco na pytanie, tyczące się po­
pełnienia mordu. Sąd uznał Mo­
ravka winnym i skazał go na do. 
żywotnie ci~żkie więzienie. G 
hrońca wniósł apelację. 

WYTWORNA KAWIARNIA ŁODZI 

ałe "W:nsor" 
Spółka z ogr. odp. 

ŁOdź, Al. KOś[loSl 'j 1. Tel. 137-13 
Poleea znane ze swej dobroci wy­
roby cnklernlcze własnego wypie.­
ku. - Śniadania, obiady jarskle 
i kolacjI'. - Wielki wybór pls~ 

krajowych i zagranicznycb. p;j 

FIRANKI 
STOUY, KAPY 1 OBRUSY -NIEPRZEMAKALNE _ poleca uraz wszelkie materiały firanko we 

..... UTALEN" poleca M. GOLDBART 
łódź. Piotrkowska 60. Tel. 2_18'46. ~ . I.ÓDi, I11OTRKOWSKA 62 I 

, Tel. 13;)-35 

S d .. T 6 B' li" - h ................. U .......................... U ............ D prze a.. owar w le .. many, ,. ~ ~ ~ 
firm krajowych i zagranicznych ~ WElNY - WlO tZKI ~ 

Wielki wybór popelin I ~ Mon-Tric:ot ~ 
deseniowych NA KOSZULE ~ TRAUGUTTA 2 ~ 

B. BIaRCHSZTAJn, łaÓDŹ , ~ NAJNOWSZE MooELEI ~ 
Piotrkowska 30/32, tel. 264-90 I" ~ = pokazy wzorów bezpłatnie = ~ 
Specjalno~ć wyprawy blubn('. :l'f'f'f'f'f'fT'f'f'fT'f'f'f'fT'fT'f'f'f'fli . _ ... ________ 11 

~ UBI~~! !!~~~NNE ł 
I.ÓDŻ, GDAŃSKA 45. TEL. 18-469 

poleca na sezon wiosenno - letni najn owsze modele plt,rwszorz~duych 

ł w najwvższych gatunkach poleca t 
ł "MA lA·' ~ PoleCI meble w najlepszel jakośd po cenach umlarkowa2!!!! 

. domów paryskich 1 wiedeńskich Na sIrładzie ogromny wybór sypialek stylowych i nowocses­
nych słoło"vch pokojów, gabinety oraz: meble poiedyńcz:e . ł ŚRÓDMIEJSKA 17 f: •••••••••• 



, 

o 
Mi • 

R ' O .TY ENTU 
(icełhals ukończył dzieło sko'mprom';łows'n,ego Lessepsa 

Przed dziesiGcIU laLy zmarł ski m minisLrem spraw zagranicz 
człowiek, który po trzech nieu- l1ych CLAYTONEM umowę, na 
danych cudzych próbach mocy której , 

dokonał przebicia kanalu Anglia i Stauy miały wspólnym 
Pan~mskiego. wysiłkiem zbudować kanał 

KosztOl'YS Lessepsa wynosił 8'00 
milionów franków. 

w ciągu ośmiu lat budowy wy­
dano 1.400 milionów. Do kOI1ca 
było jeszcze daleko, a epidemie 
dziesiątkowały robotników,­
Lesseps postanowił 

Przed 25 laty orez, WOQl';'fęO'W przez międzymol'Zl Panamskie, 
'WILSON nacisnął złoty guzIk w Żaden t. .kontrahentów. nie móg! 
Białym Domu i wysadził w len rozpocząć budowy samodzielnie, 
sposób odl.egłą o 3000 kilome. Obaj współubiegali się o przo- )u'zeprowadzić kanał na wyso-
trów ostatnią zaporę, dzielącą downictwo na morzu i każdy kości powierzchni mOrza. 
dwa oceany. wolal kierować swoją flotę nao· · Plan ten spowodował koniec z 

koło przylądka Horn, nl'z' Z<1O' nos'c~ b' , b ł k l W marcu 1907 roku GEORGE ,.., prze IClU gru yel s a-
dzić się na ustąpienie druaien'}' II l t' t l ' GOETHALS, maJ'or En_,<1ineer " nyc l wars w, co .s a o SIę przy-

" praw własności kanału, k L t f Z' , Corps w Stanach ZJ'ednoczonych czyną a as 1'0 y. lemla osuwa-
Z trudne.i sytuac.ii An!!'1ii i Amc- la SI'ę B d . olrzymał z Waszynlttonu tele- .• ~ raz po raz. u owa me po· 

" ryki skol'zystali francuzi. stępo ł gram, który zawierał jego nomi- wa a. 
nację na kierownika budowy ka LESSEPS udał się z całym Akc.ie kanału zaczęły gwałtow-
nału przez międzymorze Panam sztabem i.nżynierów do Panamy. nie spa,dać. . 
skie. Zbudował kanał Suezki i ucho· , Wybuchł niesłychany skandal 

Nieznany dotychczas inżynier dził za największy techniczny Dziesiątki tysięcy drobnych ciu 
stal się odrazu ośrodkiem autoryte t. Budowa kanału Pa· łaczy ulokowało swe oszczędno. 

L'esseps zasiadł na ła'wić 'oskar· 
żonych, obwiniony o niedbal­

stwo i łapownictwo. 

Skandal' . panamski zelektryzo· 
, wał caly świat. 

Marka . pocztowa 
dec,duje 

Zawiązało się nowe towarzy· 
stwo budowy kanału, lecz wszel· 
Ide wysiłki rozbijały się o tech, 
niczne trudności. Przede wszy t 
kim paraliżowała roboty żółta 
febra, na którą umierały tysiące 

- robotników. ·- W międzyczasie 
rozwiązano ,umowę angielsko­
amerykańską. Waszyngton od­
zyskał swobodę działania . . 
Ameryka odkupiła od Frane.ii 
prawo budowy kanału za 40 mi. 

Iionów dolarów, powszechnego zainteresowania. namskiego była zabawką w po- ści w budowie kanału, ufając 
Goethals przyjął nominację pod równaniu z dwa razy dłuższym wielkiemu imieniu jego twórcy. · lecz Kolumbia, przez której tery­
waru.nkiem, ż·e otrzyma nieogra- Suezkim. Stracili wszystko. ,torium prowadzcmo -kanał, n'ie 

chciała uznać tej transakCJi. 
Fachowcy zaproponowali przf' 

biecie terytorium Nicaraguy. 

Powtały dwa zwalczające się 0-

bozy. 

Jedni byli za nowym proJek­
tem, drudzy obstawali przy Pa­
namie. Marka pocztowa rozstrzy 
gnQł«. spór. !nżynier VAlULLA. 
najzacięts7Y przeciwnik projek· 
tu Nicaraguy, 

I'ozesłał wszystkim członkom 
kongresu markę poczło""ą leg" 
kl·a.iu, na której uwidoczniono 

jł'go wulkaniczny charakter. 

Ta okoliczność skIcmiła kon­
gres do zaakceptowania budowy 
kanału przez Panamę. 

Kolumbia sprzeciwiała się 
wciąż. Lecz 

3 listopada 1903 roku wybuchła 
w tym kraju rewolucja. 

nicz·one pełnomocnictwa. Prezy .,.-----------.--____ • ____ ._ •• 1_ ... _ .... _._ ..... .. dent TEODOR ROOSEVELT i Prowincja Panama ogłosiła $wą 
zgodził się na nadanie mu dy- K l b I k L l niepodległość i prezydent Roose-
ktatorskiej prawie władzy w o- ró e gijs i eopa d velt uznał ją już po upływie 3-ch 
brębie budowy kanału. dni. Generał HUERT AS, nowo­

Budowa ta stała się w owym 
czasie sprawą narodową w Sta· 
na<;11 Zjednoczonych. Kanał mu· 
siał być wyłącznie amerykań­
skim. 

Strajki, spory, intrygi i skandale 
stawały dotychczas na przeszko­
dzie dokonaniu jego przebicb 
Epidemie dziesiątkowały robot-

ników. 

obrany prezydent, ustąpił eo-
prawda wkrótce, lecz nic nie sta, 
ło już na przeszkodzie budowie. 

Amerykanie nie mieli jednak 
szczęścia na równi z francuzami. 

Robotnicy wymierali na żółtą 
febrę. Groził znów skandal, wię­
kszy od poprzedniego, którego 
ofiarą stał się Lesseps. Kierow­
nik budowy, inżynier JOHN 
WALLACE, nie miał ochoty 

GodlinJ DrZJI-aC pójść w jego ślady i zrzekł się 
.. kierownictwa, To sam.o UC'l.yn\f 

Gdy pu!kow.nik Goethals u- jego następca STEVENS. Ame-
marł w roku 1928, licząc lat 70, ryka stanęła wobec groiby wła-
pozostawił światu ukończony ka sn.ej "Panamy". 
nał Pan'rumiki, któremu poświt:-
cil całą sWIl pracę. Kim był człowie!k, ktÓry 00-

kończył budowy kanału i uraŁo-
Od godziny szóstej rano do trzy- wał ambicję i przestiż Ameryki? 
nastej po połndnlu nie opuszczaj Przypadek wysunął Goethalsa, 
terenu robóL Poświęcał godzinę nieznanego nikomu lllzyniera 
wypoczynkowi I posiłkowi l pra- wojskowego, i prezydent Roose-
cowal daJeJ przy blurkn do go· velt uchwycił się skwapliwie tej 

dzłny drugiej w nocy. kładzie kamień węgielny pod budowę wielkiego - pałacu wystawy w Lłeg~. ostatniej deski ratunku. 

h~cienk~iclMP~e~~ud~.-----------------------.-------------~-~ 
nie miał wolne. 

Kto z 65.000 robotnikÓw i u­
rzędników budowy kanału mial 
sprawę do niego, przychodził w 
niedzielny poranek. Spraw tych 
było bez liku. Interesanci tłoczy­
li się przed skromnym jednopię· 
trowym domem szefa budowy. 
Niedziellle poranki przeciągały 
siQ do wieczora. 

Sto drag, 160 lokomotyw, 560 
świdrów nic przerywało pracy 

w ciągu dziesięciu lat. 

Na międzymorzu, szerokim na 
80 kilometrów, powstały osiedlu 
dla robotników, dziesiątki hote­
li · dla inżynierów i urzędników, 
lo'downie, rzeźnie, pIekarnie, te­
a li'y i sale koncertowe. W Stan. 
?:j e dilOCZ c:Y.l1y ch, w Meksyku po­
wstały generalne agentury, ol­
brzymie przedsiębiorstwa, zao­
patrujące w żywność armię ro­
bolniczą kanału. 

Zużywano tygodniowo 500 fun­
łów chininy, aby zwalczyć zmo-

I'ę żółte.i febry i malarii. 

Słuil5a sanitarna zatrudniała 
1.500 ludzi. Na zwalczanie cho· 
rób, powDdowanych błotnistym 
ter~nem, i zmni.ejszenie śmier­
teJności do normalnych rozmia­
rów wydawano rocznie 5.000,000 
dolarów. 'Praca odbywała siQ na 
\rzy zmiany \\:e. dnie i w nocy. 

Start leSSeDS'a 
Trzech poprzcdników Goelhal 

sa ulęido się lrudności budowy. 
.red en z nich był friłllCUZem , 
dwaj pozostali amerykanami. -
Już w roku 1850 angielski poseł 
IBULVER zawarł z amerykań· 

• 
I 

W jednym z beLgradzkkh 
szpitali zmarł niedawno bogacz 
z serbskiej mieściny Sala c, La­
zar Kwrtowicz. Ten ,siedemdzie 
sięcio,letni człolwiek był za ży­
cie niezwykłym dziwakiem, ZDa 

uym w całej Serbii z ekscen­
tryczny>ch wybryków, które d~· 
wały dziennikom na cale mie­
sią·ce ciekawe tematy. Mówio-
110, że śmierć jego 'była rów­
nież jednym z ))łataollych często 
figlów, zmarł bowiem w dniu, 
w któ.rym sąd na żądanie rodzi 
Ily oddał go pod kuratelę. Kre­
wni obawiali siQ, że roztrwoni 
cały majątek, Śmierć jego wy­
glądała na protest przeciwko o­
rzeczeniu prawa, które uważał 
7a niesprawiedliwe. 

ILazar Kurtowicz pracował 
cięiko za młodych lat i zebrał 
znaczny majątek, dzięki energii 
i wytrwałości. Nieprzerwana 
praca malo pozostawiała mu 
czasu na rozr:v_vki. Nie miał go 
ró wnirż na ożenek ku wielkiej 
rndości sióstr i ich dzieci, liczą 
cych nu spadek. Gdy ILazar skoii. 
ezyl siódmy hzyżyk mial jU7. 
dość pracy i zan1'a~nął bawić 
"ię przez rcsztG życia. 

Jedna nlU%eC70na 
DO cfrug[ej 

Nieprzyzwyczajony do rozry­
wek i wydawania pieniędzy za­
czął popełniać .1edno szaleI}­
stwo za drugim Plrzcde wlS,zyst-

śmieri dziwaka 
kim chciał się ożenić i szukał 
odpowiedniej kandvda,tki na żo 
nę. Musiała naturalnie być mlo 
dą i piękną. Gdy tylko znalazła 
się tatka zaręczył się z nią i ob­
sYlPywał podaTkami. Poznaw­
szy następolle~,;o dnia intllą dziew' 
cZytllę, piękniejszą, niż poprze­
dnia, zaręczył siG ponownie. 
Nie chciał jednak zrywać z pier 
wszą umiło1waną. "V ten sposób 
ofiarował swe serce z kolei tll'Zy 
dziestu dziewczętom. Gdy po­
szczególne narzeczone oraz ich 
rodzice nalegali na małżeństwo, 
na które nie mÓtgł LSJę zdecydo­
wać. okuoywał się, aby się u­
woLnić od natarczywych żądall. 
Nie podobała się ta taktyka 1'0 

ilzinie. która zwróciła się do są 
du, żądając ubezwłasnowolnie­
nia Lazara jako niepoczytalne-
go. 

O"ginalne życzenie 
Stary Kurtowicz był bardr.o 

rO'zgniewany postępowaniem 
krewnych i sprzeciwiał się, jak 
mugł, wyrokowi są,du. podda­
wał siG ohser~vacji przez slYlu­
nych psychiatrów, lecz w mię­
dzyczasie popełniał nowe sza­
Iellstwa. Kazał zbudować dla 
siebie w Galacu !kościół, pod któ 
rym chciał być pochowanym. 
Grób miał się zna.tdować pod 
podługą ze szkla, chciał bo­
wieln oglądać z niego modlll­
cvch się, zwłaszcza mł·ode ład-

ne dziewczl}~a , do których zatę 
sknił w latach starości. 

Kazał - również sporządzić 
truIUnę nie mniej dziwną, lllZ 
grób. Mią.łfl po'stać fotelu, gdyż 
chciał być p,o~howany w pozy­
cji siedząJCej. W śdankach fo­
telu były różne UJkryte schow­
k i, w których 1liIllieścił papiero­
sy, zapałki i foto~rafie kobiet, 
aby, jak mówił, mógł rozerwać, 
się w trumnie. "V górnej części 
zam:kniętego ze wszystkich 
stron mebla, kazał wydąć 0-

kipnko, . przez które chciał spo­
glądać na modlące się 'dzi~wczQ 
ta. W testamencie pozolstawił 
dokładne wska~ówiki, tyczące 
się pogrzebu i kOilejnośd odwif' 
dzaillin jego mauzoleum pJ.'ze1, 
byłe narzeczone. , Konduktowi 
minła towarzyszyć ()riIdestra cy 
gailsku, grająca wesołe melo­
(He, dla całego zaś miasteczka 
Galacu miał być zastawiony 
prZf'Z trzy dni obfity poczęstu­
nek. 

Spadilwbiercy, będący już w 
posiadaniu prawomocnego orze 
czenia sądu o niepoczytalności 
hm'Łowicza, nie spełnili żadne­
~:o z rozrporządzell dziwaka. Po 
chowano. ,gt. wedłlljg rytuału 
serbskiego ortodoksyjnego koś­
cioła. Nie pozwolono również 
trzydziestu byłym narzeczo­
nym postę.pować w bieli za tru 
mną, jak · sobie tego życzył 

-zmarły. 

Dzieła udaje się 
Pułkownik George Goethals 

nie zawiódł położonego w nim 
zaufania, 

Okazał się zarówno inżynierem. 
jak lekarzem i żołnierzem. 

Wytępił z·arazę, zarzucił szalo~ 
myśl Lessepsa, o równym pozio 
mie kanału z powierzchnią mo 
rza. Jego pomysłem są 

śluzy w Gatun, które podnoszą 
poziom kanału o 26 metrów. 

Dnia 10 października 1913 r. 
o godzinie 9~ej rano nastala uro· 
czysta chwila za'końc,z·enia prze­
bida kanału. Prezyd. YV oodrow 
Wilson 

przez naciśnięcie złotego guzicz· 
ka w Białym Domu zapalił ładu­
nek dynamitowy, który wysadził 

w powietrze ostatnią groblę 
w Camh.ra. 

Dwa potężne oceany zostały po­
łączone. Wody AtIan tyku zlały 
się z Pacyfikiem. Pułkownik 
Goethals zos,tał pierwszym gu­
bernatorem strefy kanału i ho­
norowym doktor·em uniwersyte· 
tów w Nowym Jorku i Prince, 
town. Licząc lat. sześćdziesiąt 
sprawował podczas światowe~ 
woJny urząd generalnego kwa­
termist1'Z8 amerykańskie.l armii. 

Obecnie kanał Panamski na­
leży do najbardziej ożywionych. 
Oszczędza kłopotliwego okrąża, 
nia przylądka Horn, skraca dro 
gę z Nowego Jorku do San Fran 
cisko o 16.000 mil morskich, 
.iest nerwem życia Stanów Zjed, 
noczonych. -

Fred COnDp.rsmith. 
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51a", filmowe 

i polil,ka 

LUISE RAINER 

~ z"iązku z L'i.ze.regiem arty' 
lmłów, które Ulkazały się w nie. 
micClkiej p,rasie, zarZUJcających 
znakomitośd'olII1 hollywoodz. 
kim popieranie kO'lIlooizmu, 
wielki amerykański t)'lgodnik 
filmowy "Screen" wystąJPil: z 
energicznym artykułem, prostu 
j ącym te nieprawdJziwe wiado· 
mości. 

- Hollywoodzcy artyści i ar 
·tystki zaJmują się polit.yką nie 
więcej i nie mniej, niż W'5zyscy 
p ozostali amerykańscy obywa­
tele. Pod tym względem kolJ'zy­
~ la.ią oni z praw, zagwarantowa 
n ych konstytucją i nikomu ra­
chunku zdawać nie potrzebują. 
.\Vszystkie zaxzuty o komu­
nizm, rzU!Cone pod adTesem a·r­
tvstów są zupełnie beZlpodstaw.· 
ne. 

Trudno nazwać DOhs.zewiKa. 
mi Pawła MUNI, Jamesa CA· 
GNEY tylko dlatego, że C7.~Ć 
urlopu spędzili jalko turyśd . ~ 
Sowietach. 

. [,uiza HAINER wvszła za !D4ł 
za pisarza Clifforda ODETSA, 
cz towieka skrajnie lewych prze 
konań, lecz ona sama iIIltereslll­
.Je się znacznie wi~ej filmem, 
aniżeli polityczną platformą 

,~we,go męża. 

Eddie CANTOR prowadzi co­
prawda antyfaszystowską pro 
pagandę, lecz trudno go z tego 
powodu zaliczać do komuni­
slów, tak samo, jak Jo'an 
CRA WFORD, która odan6wila 
przyjęcia Mussoliniego podczas 
jego pobytu w HrIlywood. 

.,Scrr.en" w.spomina również 
źe podczas &trajku maszymi 
st ów i personelu technicznego, 
arty&ci odmówili pTZyłączenia 
siG do stra iJku. 

NA SREBRNYM EKRAN-lE 

jemniea boskie-
lAI p01Alodzi plotek i do ..... y$I~W na temat 

żetist1Al. sl.~nej ,divy 
Z pewnością szwedzi są bardzo 

dumni z tego, że boska'Greta jest 
ich rodaczką i że cieszy się mię­
dzynarodową sławą. Ale plotki i 
sensacje, jakie krążą dzisiaj na 
temat wielkiej divy filmowej, bu 
dzą już niesmak nie tylko wśród 
jej rodaków, lecz nawet wśród 
szerokich rzesz publiczności. 

Czy Grefa znajduje się we Wło 
szech, czy jest tam razem ze zna­
nym amerykańskim dyrygentem 
Stokowskim, czy mieszkają ra­
zem? Czy są zaręczeni, czy mo­
że już zaślubieni? 

Świat wstrzymał oddech, wiel­
kie dzienniki światowe wysyła­
ją aeroplanami swych reporte­
rąw, fotografów i operatorów 
do pięknej zatoki włoskiej. Wy­
daje się, że na świecIe nic się już 
nie dzieje. Hiszpania, Japoni.a, 
Chiny, ba, przewrót w Austrii, 
który zmienił ' mapę Europy, -
cóż to wszystko znaczy wobec 
zagadnienia, czy prawdą jest, że 
Greta Garbo pod rękę ze Sto'kow 
skim spaceruje w Ravello? 

Donosi o tym paryski dzien­
nik "Paris - Soir", który na I-ej 
stronicy podaje nawet fotogra­
fię Garbo, jakoby znienacka po­
chwyconą. Greta Garbo? Widzi­
my kobietę, która ramieniem za 
słania sobie twarz. Czy jest · to 
Greta Ga'rbQ? Mó.że być tak sa­
mo Lieschen Miillet. Fantazja 
reportera nie zna granic i wyzy· 
skuje on ją · znakomicie. To; co 
napisał obiegło już całą prasę 
światową. Wie on wszystko do­
kładnie, jakkolwiek nigdzie nie 
był. . 

GRETA GARDO 

Podobno Greta GarDO i Sto­
kowski spotkali się polajemnie 
w Monachium, g-dzie zatrzymali 
się kUka godzin, po tym udali 
się do Rzymu a stamtąd do Ra­
veIlo, gdzie Stokowski wynajął 
willę Cimbrone na przeciąg mie­
siąca. Francuski reporter,' j:J.k 
również jego amerykańscy i an­
gielscy koledzy, widzieli jakoby 
znakomitą parę, spacerującą po 
ulicach RaveIlo. I to spacerują­
cą pod rękę! Kobieta zniknęła ' 
niebawem, a mężczyzną okazał 
się rzeczywiście Stokowski, któ­
ry rozmawiał uprzejmie z dzien­
nikarzami, jakkolwiek 'na pyta­
nie, czy jego towarzyszką była 
istotnie Garbo, odpowiedział, że 
z zasady nie udziela odpowiedzi 

STOKOWSKI 

na pytania" tyczące się jego ży­
cia pTywa~nego. Poza tym mo­
gą się panowie dziennikarze my­
lić co do osoby jego towarzysz ­
ki. -

Nie ' zaprzeczył więc, lecz od­
mówił udzielenia odpowiedzi.­
To naturalilie utwierdziło repor­
terów w przekonaniu, że niezna­
joma 'dama mogła 'być tylko Gre 
tą Garbo. ,Poza tym jest jeszcze 
jeden świadek Axel ·Munthe, sław 
ny pisarz, który od wielu lat 
mieszka na C,apri, Munthe o­
świadczył, że w tych dniach zło­
żył mu wizytę Stokowski, które­
go pisarz dobrze zna, wraz z Gre 
tą Garbo, którą zna jeszcze le­
piej. Kilku włoskich policjan­
tów i urzędników paszporto-

• 

(barlot uDłarl! 
thaplin zadra .aD(~rZa Niigńskieeo 

J{~res·pondent "lPari.! - Sojr" 
6po-wiada o swoim. spotkaniu z 
CHARLIE CHAPLINEM. Chap· 
lin obecnie nie p;acuje Studio 
j~o jest zamknięte, chociaż za· 
Wisze znajduje' się "pod parą", 
bowiem Cha,plin lubi, by mógł 
przystąpić do pracy każde. 

chwili. Na ten moment można 
czasami' czekać IIwa Jub trz), h· 
t • . 

Dyrektorem studio Chaplina 

grać w :mmie? Sądz~ z Jego 
sIów jest to mało prawdopodob 
ne. W każdym razie postanOwił 
nigdy nic grać więcej włóczęgi 
w ~romnych butaeh, sławnego 
Charlot. . 

Charlot umarł.- powiedzial 
Chaplill . frallc1.1.5kiemu dzienni­
ka·nowi. - Cza,s jego się skoń­
czył. Obecnie są inni ludzie, in· 
ue nastro.ie. Smutne przygod)' 
s01ltymentalnego włóczęgi niko 
go już lIlie w~rUJs,zają . 

wych potwierdza, Że tajemnicza 
dama z wilIi Cimbrone posiada 
szwedzki paszport. 

Brat sławnej divy zaprzecza 
jednak tym wiadomościom i 
twierdzi, że artystka nadal znaj­
duje się w Szwecji. 

Lecz cóż znaczą wszystkie 'de­
menti i sprostowania? Opinia 
publiczna zawładnęła życiem 
Garbo i nie waha się wtargnąć 
do najintymniejszych spraw jej 
życia prywatnego. 

Jeśli artystka ma rzeczywiście 
zamiar spędzić swój dobrze za­
służony urlop we ~Włoszech 
wraz ze Stokowg,kim, którego 
dobrze zna, ba, jeśli nawet z tej 
przyjaźni wyłoni się małżeństwo 
to zawsze jeszcze nie ma powo­
du by dwoje tych ludzi prześla­
dować dniem i nocą, by osaczać 
ich dom, by prz.ekupywać ich 
kucharki i pokojówki, by wresz­
cie zachowywać się tak, jak gdy­
by chodziło o sprawy światowej 
wagi. Olbrzymie sumy, które się 
wydaje, by dowiedzieć się, ay; 
Greta Garbo rzeczywJście z·naj· 
duje się we 'Włoszech, czy, gdzie 
lub kiedy pije herbatę i spac~ 
je ze znanym dyrygentem, --­
te wszystkie tysiące, które wy. 
daje się na telegramy i fotogra· 
fie, możnaby zużytkować o wie­
!e racjonalniej. 

Śmiejemy się z wieIa: mler~ 
kańskich filmów, kt6re pnecI.< 
stawiają nam przesad.zolHł jakO" 
by gonitwę amerykańskich 1'&-. 

porterów za sensacjami. W rze­
czywistości i w tym wypadkU 
życie prześciga film.. 

Jak długo jeszcze Potrwa. za 
nim spokojna willa w ~o • 
w której boska Greta spęchiła 
swe wakacyjne tygodnie, zamie· 
ni się na - muzeum Garbo? 

H. P • 

Minimum 2 milion, 
franków 

kosztował musi lanso­
wanie gwiazdy 

W amerykalls1dch pi.smadi 
ukazały sif: ciekawe dane, ty­
czące s:ę lansowania gwiazd 
przybyłych do Hollywood. 

JeaneUe Mac Donald 
Chaplin prawdopodobni~ zaj­

mie się reżyserią i nakręci je. 
den, lwb dwa obrazy z PauleUe 
Goddar. Sam Cha,plin grać ~ 

ni<;h pędzie . drobe role staty-

Doświadczenie z Anną Sten z 
ktÓIl j pewna ameryka liska. fir­
ma c.hciała zrobić wielką gwiaz 
dę, koszto'Wuło 8 milionów fr9JI1 
ków. 'V przeciągu dWUlO.astu 
miesięcy l1k:12ywały si~ we 
wszy"tkich amerykańskich pi.s­
mach i tygodnIkach najbardziej 
fantastyczne L;ografie Anny 
Sten, wywiady z nią, uP' sy rÓŻ 
r:ych llieszcL~~Iiwych wyphd,­
ków i t. d. Próba się nie u:da­
ła i miliony przepadd:y. 

,I 

Jeanettf' Mac Donald w swoim nowym filmie ..,Motyl hiszpański"J 

CHARLIE CHAPLIN 

jest stary cyrkowy artyst,a 
BEARS. ten sam, który w ma­
łym żydowskim chłopczyku z 
Whitechapel odkrył przyszłą 

wielką sławę. Bears był pierw­
szym . impre'sario Chaplina i od 
tego czasu łą'czy ich serdeczna 
przyjaźń. Praca Beal\<;a nie jesl 
zbyt uciążliwa . . Ghaplin tworzy 
Jeden film co dwa-·-trzy lata , a 
w międzyc.zasie Bears njezym 
się nie zajmuje. Gdy rozpoczy­
na się praca, Ch3Jplin napelnia 
studio takim nerwowym gwa 
rem, że staruszek Bears natych· 
miast prosi o urlop. 

Czy Chaplin będzie Jesz.cze 

styczne. . 
- Chcę za~ać grooma, któ' 

ry otwiera drZiwi windy - po­
wiedział ' art)'LSta uśmiechając 

się. - Zacząłem na ekranie od 
słąłvsb i na stałyście skończe. 

* Whrew ooUJIlcjacjom, które 
UJkazały się w , nar)'lSkim piśmie, 
rozeszły się pogłoski, że firma 
"Metro'" zaproponowała Chapli 
nOwi zagranie 'roli Niżyńskiego, 

Rozmowv na ten teinat' prowa ' 
dźi 'z artystą Ram'ona Niżyńska . 
żona chorego tancerza, 'znajdu 
.iąicego, się ' obecnie w Sz.wajca· 
riL. 

RelklaIl)a Simone Simon ko­
sztowała trochę taniej, bo 6 mi 
IionIÓW franlków. \V przeciągu 
roku czytelnicy zaznajamia li 
się z gustem Simone Simon, in­
teresQlWali się jej post~pami w 
języku angielskim, oplądali set­
ki jej fotografii. Dopiero po 
tym wstępie odważono się nr· 
tysbkę zaprezentować 'W j<:j 
pierwszym filmie. 

Wę.gierka F.rancisz],a Gaa! 
kos7Aowała 3 miliony, a włosz· 
ka Iza Miranda 2 miliony fralTl 
ków. Jes,t to w Ameryce najniż 
SZa cyfra. jaką szanująca siG fir 
ma może wydać na reldam~ 
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I tota pOPE:du plciow go 
Ruch, odżywianie i rozmnażanie-kardynalne cechy życia. - Źródła. - Gruczoły o wewnętrznym wydzielaniu 

dokrewne. - Hormony i ich rola. - Potencja eunuchów i kastratów. - "Chemizm seksualny" Freuda 
Wszystko Co żyje r1llSza się, 

by móc się odżywiać, a kiedy 
organizm, dzięki ruchowi i od­
żywianiu dojdzie do najwyższe 
~o stoDnia swego rozwoju, na­
~tę'Puje moment t. zw. dojrzało 
srl pkiowe.i. Opanowuje go 
wówczas przemoŻ1Dy instynkt 
rozmnażania się, na którego u­
sługach słoi popęd płciowy. 

.Test to na.isUniejszy z instyn.k 
ł(J\v zwierzęcych, albOwiem 
pl'zezwycięża nawet instynkt sa 
mozachowawczy, czego dowo­
dem jest żyde płciowe niektó­
rvch owadów (modliszki i pają­
ka- krzyżaka), których samce 
po kopulacji pożera samica. 
:\limo tak tragicznego końca, 
110pę.n płciowy pcha samców 
niezmiennie w objęcia samicy, 
qdzie znajdują śmierć, spełniw­
szv jp.dnak przed tym swój oho 
wil1zek wz:g·Iędem gatUlIlku. , 
Po~d płciowy dominuje nad 

(\'szystkimi instym.ktami, co z 
;:nmktu widzenia biolo~icznego 
jest zulpelnie zrozUlIlliale, alliO­
wiem służy on całemn gatunko 
wi, a wszelkie inne instynkty 
służą tylko jednostce. 

Już w na~ześ.nie.jszY'Jll (łzie 
ciń.s.twie uwydaJtnia się pO<p~ 
płciowy ZUlpetnie niedW'U7lIl8CZ­
nie; nie nlega kwestii, że "nowo 
l'odek przynolSi ze soibą zar0d­
ki dążeń płciowych", jak mówi 
Il!J.{~ Al(300 "1I'(1m.{~l( - ~ 

Freud. 

.JuŻ w 3---4 Il'om życlap'opęd 
płciowy manifestuje się tak wy 
ninie, że mOlina go poddać ści· 
lte.i obseT'Wacji naukowej. O­
kres ten naz~ amerylkański 
'ti'cZOlny Beniam.i:n "pierw­
szym dojrzewaniem" w odrÓŻ­
nieniu od ,drugiego" rzec~i­
łtego dojrzewania, wy.sttWujląee 
go, jak wiemy, w 13--16 roiku 
tycia. 

Cóż właŚoCiwie rozumiemy 
pod ,tą nazwą? Otóż pod popę­
Ilem płciowym rOzumiemy nie­
)wzepartą chęć zbliżenia się 0-

t;ahnika jednej płci ku osubnl­
kOwi płci odmienneJ celem do­
konania aktu płciowego. 
Popęd pkiowy powstaje na 

~Ikutek działaLności gruczołów 
dokrewnych, a więc: jąder, jaj 
ników, gruczołu krokowego, 
llarunerczy, tarcz)'lCy i przysadki 
mózgowej. Gruczoły te produ­
kują t. zw. hormony, kt6re dfOl­
gą krwi i limfy dostają się do 
ośrodków nerwowych, erotyzl.l­
ją je i wywołują ucz-ucie jaikby 
,.grodu preio,wego". 

Uczucie to śmiało możemy z, 

glodem poróW1llać, gdyż tak sa­
IllU jal, głód Lmusza nas z nie­
~rzepartą siłą do odżywiUlIlia 
.,il:, tak samo popęd pliciowy 
zmusza nas do zbliżenia się ku 
płci odmiennej. 

Jeszcze przed dwudziestu la­
ty sądzono, że pOpęd płciowy za 
leżny jest tylko od gruczoł6w 
rozrod,czych (ją.der i jainików). 
Dziś wiemy, że zależy on pra· 
wie całkowicie od hormonów, 
s!ale wydzi lanych do krwi 
przcz ~rU('zoły o wewnętrz­

i:)'m wydzielaniu, a y; małYlIl1 
tylko słopniu od "ruczaJów roz 
rodczwh. aczkolwiek i Olle 
prócz' l,;omÓfek zarodkowych 
(ja.i i plemników) wydzielają 1"ó 
wnież hormnny sek~ualne. 

Nipza]l'źność t~ potwierdza 
~~ały szereg faktów~ 

l) istnienie ponędll pkiowc­
go u dzieci, kiedv o działaLno­
Jd gruczołów rozrodczvch mo 
wy być nie może; 

2) istnienie popędu płciowe-
9,'0 u ludzi, którzy w ten, ezy 
iJn'lly spO'sób stracili swe gnI!Czo 
ły 'l'O'zrodcze (operacje, zranie­
nia i t. d .... ); 

3) zachowaillie pQPędu płcio­
wego u mężczyzln z azoo.spcr­
m.ią (brakiem plenmi'ków). 

Są :t'o WiSZy1Stko wyraine do­
WMV. że źródła popędu płciowe 
go leżą po za grucmłami roz­
rOdczymi. Freud mówi nawet o 
"chetnizmie seks u:.l nV1IIl" , ma­
jae na myśli erotyzujq.ce działa­
nie hormonów (budzicieli), wy­
ch:ielaJllych nieustannie przez 
~ntczoły dokrewne. do któTych 
prócz wyżej jtl'Ż wymienionyc'h 
zaHcz)'t wY'Pada i t. zw. ,,,gro-

czoł dojrzałości" Stei'llacha. 
.Jest to gromada komórek, znaj­
dująca się wewnątrz jądra i wy 
twa'rzająca rówlllież hormoilly 
seksuallIle o wY'bitnie odmladza 
ją.cYllll wpływie na ustrój, jak 
tego dowiodły doświadczenia 
Steina'cha. 

Nie można jednak zwpelnie ' 
negować znaczenia g,rucz'ołów 
rozrodczyeh, j3Jko do,s,ta'wców 
hormonów. Wiemy dziś, że ma 
ją one dwojaką funkcję: 

1) ja k o. gruczoł" o zeWlIlęl'l'z­
nym wydzielaniu, prod'Ulk1.!!.iąc 
Dloo1lIluki i jaja, oraz 

2) jako gruczoły o wewnętrz­
nym wydzieIaIl1iu, wytwarza­
jąc hormony sp.ksualne. 

Doświadczenia Zithe'a i Pre­
da wykazały, że po wsti'zykni~ 
ciu eksłraldu z jądra. wydaj­
nOść pracy mięśniowej znacz-

• 

nie się powiększa, a zmęczenie 
wyst~puje pÓŹlniej :niż z'Wylkle. 
Wiedział j1liŻ o tym d,obrzc 

sędziwy Brown· Sequard, któ­
ry .iuż w 1889 roku wstrzyknął 
sobie samemu ekstrakt z jąder 
w celach odmłodzenia. Nie zro­
zumiano go wówcza:s, a jego od 
krycie otwarcie wyśmiano. 

Dziś, dzięki badaniom sla,wne 
go Steina:cha, wiemy, że 
Brown-Sequard nie był zbyŁ da 
leki od prawdy; nie potTafił tyl 
ko dowieść i zrealizować swej 
m"'śli, co w zwpeŁności udało 
się Sleiuacho,wi, którego imie­
niem nazwany zostal kompleks 
komórek, zmijdujących się we­
wnątrz jądra, a wytwarzający 
hormony odmładza if'.ce ("gru­
czoł dojrzałości" - stcinacha). 

·Hormony ,eksualne w:ytwa­
rzane są nie tylko w gTuczolach 
dojrzałości, le~z i po za nimi, 
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Miedz, ż,ciem s er, ił 
w ciągu minuty po usŁaniu funkcji serca można człowieka uratować 

wisi na wielu nitkach, Niedawno śdągnęła na ~iebie lf· 
wagę świata naultowego zdurnie 
wająca istotnie 
operacja zeszycia worka serca 

wego, 
podczas której operator cztery ra· 
zy zatrzymał funkcjonowanie ser 
ea. Ta Of'.tatnia. właśnie okolicLllo~\: 
nasunęła. ~ezące pytanie. Zatrzy­
manie j wznowienie funkcji serca 
wydaje się nam zja.wiskiem, nie 
rć:1niącym 8i~ od śmierci i naetępu­
jącegc. po niej wskrzeszenia. 

z kt6rych jedno rwą. się łatwiej, im-. 
ue truol]iej. W podanym wyżej wy· 
padku "wskrzeszenia" główne nici 
nie zMtaly jeszcze rrzerw:mc i 
dzięki t.ej okoliczności 

Czy można więc wskrzeszać umillr .. 
łych? 

DIaczegłt w takim razie nie czyni 
się tego? Dlaczego nie przywraca 
~ię dCl życia ludzi, jeżeli leka.rz mo· 
cen jeJ5t WZ'lowić pracę pozorni(: 
umarł('go serca.? 

NieDrawidłowa termi­
nologia 

PytaDie to opiera się na mylnyu, 
zn.<lczeniu. jakie nadajemy poję· 
eium życ~a i śmierci. Powszechnym 
jest mniemanie, iż istnieją. jedynie 
dwa te stany i przejście z jednego 
do drugiego odbywa siQ w ściśle 
określonym momencie, kierly serce 
prze~taJe bić j przerywa się oddy­
chanie. 

Mniemanie to je~t ahsolutnie 
mylne'. 

Nie skok, a staDni owe 
schodzenie 

Pomiędzy życiem i śmiercią ist· 
nieje cały szereg stanćw pośred­

nich: jedne s~ bliżej życia, drugie 
bIiże j śmierci. 

bmierć I)rganizmu nie jest na­
głym przeskokiem z bytu do nieby­
tu, lecz. 
stopniowym przechodzeniem z pier-

wszego stanu do drugiego. 
Jeflne re stopni organizm przeby­
wa sllybko po ustaniu funkcji se)'­
ca, inne przekracza wolniej. Możli­
woŚĆ powstrzymania tego procesu 
przechodzenia ze stanu życia do 
stanu śmierci zalpży od ważności i 
niezh(:dnr>ści dla życia tych em­
pcw. które organizm zdolał ju~' 
przetyć. 

:ZYCIe nic wisi jedynie na jedne.l 
nitcc, którą według pojęcia staro­
żytnych przędły parki. 

udało się z".trzym,~ć uciekające 
życie. 

Z,cie DO śmierci 
Zagadnienie przywracania do ży 

r.ia zmarłych, a. raczej ludzi, uktć· 
rych uległy zatrzymaniu funkcje 
serca i organć,w oddechowych, ma 
już swoją; historię. 

Stwierdzono, że 
po przerwaniu pracy serca i ośrod· 
ków nerwowych inne organy wal­
czą jeszcze samodzielnie o własne 

istnienie_ 

Błona śluz.owa krtani zuchcwujt' 
żywotnGść w ciągu 45-50 g',dzin 

Odż,wianie chor,ch 
Odżywianie chorych wymaga 

~ZCZ('gclIlljj uwagi i pitczołowitosci 
ze str ,lIIY pen;onelu llielc!"niaJ'skie­
go. 

Ni€' należy zmuszać d(, jeazenia 
cllOrego, wyczerpanego przebytą 
gurąezką: kU ry i/;wykle z odra7.ą 
patrzy na Inkl'.rm. Najl.lpiej czyni 
ri(l~Jąda.i~cy pacjenta, Hppłlliają,c Vi 

graniC':Lch m"żliwości życzenie cho· 
1'lJgo. Nio';} powinien !:przeciwiać si~, 
gdy pacjEnt woli gasić pragnieni.:: 
wo,lą, :t nil' mlekicm. Podawarje na 
p"ju w wi<;kslej iIo~cj jest przewa~ 
nil:' poząrl:me. 

Brak apttytu, będący ~ardzo czę 
Etym zjawi"kipHl 1\ chorych, w-yma· 
ga urozmai~'.;nia pokarmów. Należy 
(la wać kleIki wszelkiego rodzaju, 
lluika.j:lc soli, korzennych przypraw 
i tłuszczu O ile stan trawienia pó· 
zwala, chory powinien otrzvmywa.ć 
lekkie pl)tmwy mączne, tarte ja­
rzyny . i kompoty. 

~ie nal'3ży narzucać choremu po· 
trawy. Dobrn. plelęg::J.iark3. powinna 
umieć odga.dnąć, na jaki pokarm 
cb')ry ma ophotę. 

N aloży rć, wniez przestrzegać wieI 
ki('j czystości naczyń. Wrażliwi bo­
wiem chorzy łatwo tracą apetyt 
n:t wid"k petrulYY, podanej w na· 
czyniu źle umytym,. 

flO ustaniu funkcji serca, wło~y 
roBną w ciągu pięciu dni, żołądek, 
llmic,;zci/;ony w odpowiednim pły· 
nie. m"że funkcjonować jeszcze Vi 

ciągu miesięcy. 

Te stosunkow3, żywotność posia 
uają- jednak tyll~o ~jmocniej ;;bll· 

dowane tkanki. 
Delikatne komórki mózgu i ner· 

wów umierają szybko. 
Wola i ś",i:J!iomość giną. po upły­
wie minuty od przerwania dopływu 
krwi do mćzjZu. 
W ciągu 10 minut od chwili nastą­
pienia tej anemii można wznowić 
jedynie czysto fizjologiczne funk· 
cje bez udziału woli i świadomQści. 

p(; upływie 10 minut masaż ser­
('a wywQłuje jerlynie :ołabe sympto· 
my życia. jak lekkie zar( żowjeni~ 
poliezkcw, słabe drganie powiek 
i t. p. Organi.~m przebył w takip.j 
chwili wszystkie etapy, prowadzą· 
et od życia do śmierci. W skrzcsw­
nip lllc.żliwe w wyją.tkowych wy' 
pallkach. 

W t "Ol'll 
czlowiek, zmarły nagle skutkiem 
nieszczęśliwego wypadku, może 
być przywrócony do życia z.a W-

mocą masażu ferca, 
pcniewaź org&D1zD1 nil' zgirął skutr 
Idem wyczerpania. Lecz "vskrze­
:;;zl'nie·' może hyć tl'wałe, 
o ile zabieg został zastosowany 
nie później, niż po upływie minuty 
od przerwania działalności serca. 
Za;lieg taki może oczvwiśde by5 
dokonany w wymienionym wyżej 
cza1;ie wtedy jedynie, gdy pacjent 
t<miera na stole operacyjnym I'o 
otwarciu klatki piersiowej. p<.źnieJ 
l'ze wykonar,ie zabiegu jest już nie 
aktualne wobec pękniecia /rlów­
n~rch nici życia. 

ADarat d-ra Heim~l'a 
W re,lm 1933 amerykaJiski lekar:r. 

Heiman wynalazł aparat, usuwa.Ją­
cv kcuieczność masowania serC:1 
ręl{ą Aparat jest rodzajem baterii 
elektrycznej, .:a pomoc~ której 
przepuszcza się 9rzell serce prąd o 
rytmie, odpowiadającym normalne· 

mu biciu serca. 
Hueh ~erca, wytworzony przeeho· 
dzeniem prądu, może przejść w 
stan stały i SJlowodować oo:wrtt 
.lo życia. 

czeg'o na,ileps-zyrm dO'W'odem są 
obserwacje, pQ;ezyniooe nad ka­
sltrała-mi (osobni,kami wytrze­
bionwni). Okazuje się, że ka­
straci nie tracą ani pCłDedu 
płciowego, ani erekcji, wlbrew 
powszechnie przyjętej opinii. 
Nie mogą oni oczywiśde mieć 
dzieci, gdyż nie posiadają jąder 
w których dojil'zewają plemni­
ki, lecz zdolność do aktu płcio­
we~o zostaje u nich po części 
zachowana. . 

Rzecz prosta, że normalny 
stan gruczołów rozrodczych 
wpływa dodatnio na ośrodki 
nerwowe popędu płciowego, za 
równo erekcji, jak i ejakulacji. 

Przy kastracji catko1witej i 0-

bustronnej, zwłaszcza jeśli zo­
sLała przeprowadzona we wcze­
snym dzieciilstwie, kiedy orga­
nizm nie przes.zedł jeszcze fazy 
mutacyjnej, zachodzą w ootrO­
ju bardZO poważne zmiany, da~ 
.Iące tal,iemu osobnikowi specy 
j iczne pi~tno. 

Ongiś kastrowano młodycli 
chłopców. przeznacz.oI1y~h dOI 
chóru w kaplicy sekstyńskiej. 
Głos bowiem ka.sl'ratów porć).. 
w n.rwan o z głosem cherubi­
nów: "la voix des ca:strates 
imitc celle des cherubi,u's au 
ciel". Dla tej przyc.zyJlly sklłJS'fJro 
wano w XVIII w. w samej tyl­
ko prowincji papieskiej pne 
"zło 2,000 chłop~ów. 

Na Wschodzie czyniono to 
I>lłmo z chłOpcami, którzy w 
przyszłości pełnić mieli flmkcje 
eu.nuchów, a w Rosji po dzg 
dzień robią to t. zw. "sk~y". 

OtÓŻ jest rzeczą dowiedzi~ 
naukowo, że mimo braku orga­
nów roz.rodczyc.h i dru,gorzę!CL­
tlych cech płciowvch (zarost, 
Mtos i t. d.), kastraci zachQW'Ują 
I'.zęstokroć swą moc płciową, co 
się w zu.pełności zgadza z tym, 
cośmy powied.zieli o niezaleŻlIlo 
ści popędu płciowego li tyl1rol 
od gruczołów rozrodczych, leez 
i od całego szeregu gruczołów 
dokrewnych, rozsianych po es­
łym ustroju. GrUJCz.oły te u ka­
stratów pozostają i fUlI1kcjonu. 
ją; tym teź należy tlUJlllacz~ 
Ilapozór paradotksalny fakt za.. 
r.howania przez nich potoocji. 

l.nnik wszystkich drugonęcJ­
nvch cech płciowych prowadd 
do feminizacJi n mężczyzn. 1)' 
kobiet zaś, które wslkutek an0-
malii lub chorób Ultraeiłv jajn;. 
ki. zaobserwowat lUożemy zja­
wisko odwrołme, t. J. maskulini 
zacie, czyli wirilizm. Już f~jo­
lo~icz.nie spotykamy się z tym 
j'enomenem podczas menopal1-
7.y (ustanie menstruac.ii w o'kre 
sie przekwitania), kiedy to 
głos kobiet grubieje, n.a pod­
hró.dku i górnej wardze ukazu­
je się uwłosienie. a nawet wąsy 
t całv typ nabiera wyraźnie 
('ech męskich 

Widzimy więc, że popęd 
płciowy, aczkoh.iek impuJ 
swó.l biel'ze z oŚrodków nerwO­
wyeh. źródła swe ma nie tylkO 
w ~ruezołach rozl'odczych, jak 
mylnie dotąd sądzono, lecz i w 
działaJnoś('j całe~o systemu gl'U 

('zołów dokrewnych. Caly zaś 
proces erotyzacji 1lIStroju zu,peł 
nie słusznie przez Freuda i 
JTiTschfelda "chemizmem ge'k<;u 
aln'V'lIl" został określOlIlY. 

Dr. Paweł. Kline.t'J>. 
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jka prze 
Nowa powieść Rcmurquc'a, z którcj wyjmujemy poniższy 

urywek jest eposem przyjaźni i miłosnym romansem o wyjąt­
kowcj silc i wnikliwości. Trzech towarzyszy wojennych, przy­
jaciół na śmierć i życie, po różnych niepowodzeniach życio­

wych, urządza sobie wreszcie wspólną egzystencję, warsztaty re · 
pcracyjne dla samochodów. które im dają skromnc utrzymanie. 
Najmłodszemu, który walczy w opisanej poniżej walce bnkser­
skiej, przytrafia się wielka, glc:boka miłość do dziewczyny Pat. 
Kiedy warsztaty zbankrutowały, trzej przyjaciele zostali szofe· 
rami. (REDAKCJA) 

Wyprowadziłem wóz i poże­
gllałem się z Otto. Pojechalem 
na postój. Przede mną stały dwa 
wozy. późn~e'; przyjechali Gu­
staw i aktor Tommy. Wkrótce 
rus:zyły . oba wozy przede mną i 
ja również dostałem gościa. Mlo 
dą diiewczynę, która chciała j~­
chać do Vinety. 

Vineta . był to popularny noc­
ny· lokal ·z ·pooztą, telefonem na 
stolikach i 'innymi przyjemności a 
mi dla gości z prowincji. Znajdo 
wał się trochę zdala od innych 
lokali, w ' ciemnej ulicy. Zatrzy­
maliśmy s:ę. Dziewczyna poglze 
bala ,w ·torebce i podał_t mi hauk 
not pięćcbi'ey,ięciomarkowy. 
~Vzruszyłem ramionami. 

- Ni,e mogę rozmienić. 

Podszedł portier. 
-,. Ile wynosi? - zapytała 

dziewczyna. 
"Jedną siedemdziesiąt". 
Zwróciła się do portiera: "Czy 

mógłhy pan .za mnie wyl<>żyć? 
Proszę iść za mną, zwrócę panu 
przy kasie". 

Portier otworzył drzwi i po· 
szedl za dzięwczyną do kasy. Po 
chwili wróci!. "Tutaj ... " 

Przeliczyłem. "To jest marka 
pięćdziesiąt ... " 

- Nie gadaj głupstw, a może 
jesteś jeszcze zielony? Należy 
się dwadzieścia portiers'kiej ta­
ksy, do z·obaczenia. Wynoś sięl 
Były jeszcze miejsca, gdzie da­

wano po.rtierom napiwki. Ale 
dawano im wtedy, gdy sprowa· 
dzali taksówki, a nie, gdy 1l0d­
jeżdżano z gośćmi. 

"Do tego nie jestem jeszcze 
dość zielony", - powiedziałem, 
- "dostaję jedną siedemdzie­
siąt" . 

- W mordę możesz dostać -
warknął. 
-- -Dawaj JOT5ę\ - krzyK­

lląłem. Nie zależało mi na 
tych paru groszach, leoz nie mia­
łem ochoty dać się okpić. - Nie 
ga<;laj wiele, tylko wyciągaj resz· 
tę· , -

,Portier uderzył tak nagle, ze 
nie : zdą·żyłem . się zasłonić. Gło­
wa moja uderzyła o ki.erowni­
cę. Ogłuszony podniosłem się·­
Głowa huczała mi· jak bęben, a 
z nosa· dekło. POf!tier stał przede 
mną· . 

- Czy chcesz jeszcze jednego, 
ty topielcze? 

. Obliczyłem w sekundę moje 
szanse. Nic nie można było zro­
bić. , Chłop był si1lniejszy ode 
mnie. Ażeby go złapać, musial­
hym go zaskoczyć. Z siedzenia 
l1i'e mogłem ·uderzyć, nLe miało to 
siły. A póki wyszedłbym z auta, 
położył by mnie trzy razy. 

Spojrzałem na niego. Zapach 
piwa unosił się z jego ust. 

- Jeszcze słowo, a twoja żo­
na zostanie wdową· 

Portier 
twarz. 

służalczo ściągnął 

- Nic, panie posterunkowy. 
- Spojl."lzał na mnie. 

- Nic - powiedziałem. 
Policjant spoglądał na nas kó­

lejno. 
- Pan jest prz,eeież pokrwa­

wiony. 
- Uderzyłem się. 
Portier cofnął się o krok. \V o· 

czach jego blyszczała pogarda. 
Sądził, że bałem się go wydać. 

- Marsz, ruszać - krzyknął 
policjant. 
Dodałem gazu i wróciłem na 

postój. 

* - Człowieku, ';ak ty wyglą­
dasz? - powiedział Gustaw. -

- To tylko nos - odrzekłem 
i opowiedziałem mu całą histo­
rię. 

- Chodź ze mną do knajpy­
rzekł - nie nadanuo byłem sa­
nitariuszem. To świiistwo bić 
siedzącego człowieka. - Zabrał 

nym lokalem 
mnie do kuchni szynku, kazał 
sobie podać lód i opatrzył mnie 
starannie. - Nawet guza mieć 
nie będziesz, - oświ.adczył z du­
mą. \Vreszcie podniósł się. - A 
jak tam z czaszką? - Dobrze, 
co? Nie traćmy zatem czasu. 

,\Vszedł Tommy. 
- Czy był to ten wielki por­

tier z Vinety? Ten to lubi bić, 
nigdy jeszcze cięgów nie otrzy­
mał. 

- T,eraz je otrzyma - powie­
dział Gustaw. 

- Tak, a:le ode mnie - odpo­
wiedziałem. 

Gustaw spojrzał na mnie nie­
ufnie. 

- Póki ty wydoslaniesz si~ 
z auta ... 

- Wymyśliłem już sobie pod­
stęp. Jeśli mi się nie uda, mo­
żesz mi przyjść z pomocą. 

- Dobrze. 
Włożyłem Gustawa czapkc: na 

głowę i wzięliśmy ró\"nież Gu­
stawa wóz, ażeby porLier nic zo­
rientował się odrazu. "Tidzieć i 
tak nic mógł wiele, ulica ha­
wiem była ciemna. 

Podjechaliśmy. Na ulicy nie 
widać było nikogo. Gustaw wy­
skoczył, trzymając w ręku dwu­
dzieslomarkówkę· 

- Do licha! nie ma drobnych! 
Portier, czy może mi pan zmie­
nić? Markę siedemdziesiąt wy-

fi 

nosi, mówi D~n? ' Czy nie mógł 
by pan wyłożyć? 

Uczynił krok, jak gdyby Zlnie­
rzał ku kasi,e. Portier zbliżył się 
kaszląc i wręczył mi mal"kę pięć 
dziesiąt. Trzymałem dalej rękę 
wyciągniętą· 

- Wynoś się ... - warknął. 
- Hesztę dawaj, psie parszy-

wy! - wrzasnąłem. 

Stał przez sekundę, j.ak ska­
mieniały. 

- Człowieku - powiedział 
wreszcie cicho i ohlizał swe war­
gi - tego będziesz żałował przez 
długie miesiące. 
Zamachnął się. Uderzenie to 

zwaliłoby mnie z nóg. Byłem 
jednak przygotowany, wykręci­
łem się, pochyliłem l pięść spadła 
z całą siłą na ostrą stalową kor­
hę, którą mialem przygotowaną 
w ręku. Portier cofnął się z krzy 
ki,em. i potrząsnął ręką. Z.asyczal 
z bólu jak parowa maszyna i sta 
nąl wyprostowany, bez osłony. 

,\Vyskoczyłem z wozu. 
- Czy mnie poznajesz?­

warknąłem i wymierzyłem mu 
silny cios w żołądek. Przewrócił 
się. 

- Raz - zaczął powoli liczyć 
Gustaw z pod kasy - dwa, trzy .. 

Przy pi·ęcill, portier wolno się 
podniósł. ' 

Tak, jak przedtem, ujrzałem 
jego lwarz, całego zdrowego, sil-

nego chłopa, tę świnię, która ni· 
gdy riie miała chorych płuc, i 
nagle poczułem czerwone opary 
w mózgu i oczach. 
Skoczyłem i uderzyłem, ude­

rzyłem i biłem zdrową, wykrzy­
,,,i oną i tłustą gębę, biłem wszyst 
ko to, co nagromadziło się WP 

mnie przez długie dni... 
Oderwano mnie siłą. 
- Człowieku, uśmiercisz go 

przecież .... 
Obejrzałem się . Portier stal o­

party o mur, cały zalany krwią. 
Nagle załamał się, upadł i, po­
dobny do olbrzymiej błyszczącej 
poczw.arki, zacząl czołgać się na 
czworakach do wejścia. 

- T,en tak łatwo znowu nie 
uderzy - powiedział Gustaw. -
Ale teraz stZybko zmykajmy, za­
nim ktoś nadejdzie! To już było 
ciężkie usz'kodzenie ciała. 

Rzuciliśmy pieniądze na bruk, 
wsiedliśmy· do wozu i odjechaliś 
my.-

- Czy bardzo krwawię? - za 
pytałem czy może to jego 
krew? 

- Znowu twój nos - oświad 
czył Gustaw. - Otrzymał bar­
dzo ładny lewy sierp. 

- Zupełnie l1i'e zauważyłem. 
Gustaw zaśmiał się. 

- 'Wiesz, - powiedziałem -
jest mi teraz o wiele lepiej. -

r-.:ie poruszyłem się. Wpatry­
wałem się w . tę szeroką zdrową 
twarz. Pożerałem go oczami. -
Widział.em, gdzie powinienem u­
derzyć, byłem lodowaty z wście· 
ldości. Ale nie poruszałem się· 
'Widziałem tę twarz przeraźliwie 
blisko, przeraźliwie wyraźnie, 
jak gdyby przez szkło powiększa 
jące, wyoll;>rzymioną, każdy wIo 
s'ek brody, czerwoną, porowatą, 
surową skórę ··· 

Błysnął hełm policjanta. 
. - Co si~ tutaL(,t~eje1 

1. Wicher porywa au1il1. Podczas ostatnich gwałtownych burz w Ka 1ifemu, wicher chwilami stawał się tak gwałtowny, że z łatwości,! 
?wiewal j3dące samochody z szosy. -- 2. Cer.ne trofeum. Wystawiona w jednym 7. angielskich sklepów julJilcr~ki.:h m,gruda za największy 
wy~('jg z przt:szkodami na świecie, Grand NatlOnal Steeplechae;e w Linrpo ,lu. Puchar ten wykoIULlly jest wedle modelu z 17 wkku. -
3. Lil Dagover w karykaturze we dle rysunku Nino Za. - 4. Dom Kc mendanta w Wilnie. Dom przy ul Bakszta 14, gdzie przez wiele lat 
mieszkał Józef Piłsudski, jako uc?; eń gimllazjalny. Związek Strzelecki w Wilnie, pragnąc złożyć hołd Nastęrcy Wielkiego KomendanVt 
M:ul!załk')wi Edwardowi Śmigłemu Rydzowi w dniu Jego imienin, po wziąI inicjatywę wykupu tego do lnU. - 5. Flotylla torpedowców, 

&Strzeże interesćw Wielkiej BrytaniJ r.a Morzu Śródziemnym. 
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ZAWROT E c 
kr6le1Alskich nlałątko"" i apanaży 1M Europie 

Księżnicz'ka Giova'llna włoska 
wniosła mu w posagu 25.000.000 
lirów. Doohody z tej sumy rów­
nają się 1iśde cywilnej. Lecz 
nawet 24.000 funtów z trudem 
pokrywają wydatki ,na dwór, re­
prezentacje i utrzymanie zam­
ków. Z tego powodu Sofia ucho­
dzi za jedną znajnudniejszych 
stolic. Zagraniczne placówki dy­
plo.matyczne Bułgarii starają się 
wydawać jak najmniej na re­
prezentacje. - Król dał bowiem 
do zrozumienia posłom, iż nie 
ma pieniędzy na szeroką stopę 
towarzyskiego życia swoich 
przedstawicieli. Władca Bułga­
rii czyni z konieczności cnotę. 
Hoduje róże, sam wozi następcę 
tronu w wózku, pelni . czynności 
maszynisty podczas królewskich 
podróży i _ gawędzi z wieśniaka­
mi, odwiediającynii stolicę. 

Król albański Zogu' o'trzymu­
Je roczni,e jeszcze mniej, niż buł­
garski. Jego lista cywilna wyno­
si wszystkiego 4.000 funtów. -
Nie jest to w stosunku do -wiel­
kości i bogactwa kraju złe upo-

Odkr 

sażenie. Król Zogu umie r-ównież 
roztropnie używać dochodów i 
korzysta z gopodarczej ingeren­
cji Włoch. Zebrał sobie w ten 
sposób 300.000 funtów, które 
zdeponował w pewnyclI szwaj­
carskich papierach. 
Edward VIII był najbogatszym 

z królów. Do chwili zrzeczenia 
się trollU otrzymywał od parla­
mentu okolo 410.000 funtów ro­
cznie. Oprócz tego należały do 
niego, jako do następcy tr·ollU, 
dochody z księstwa Kornwalii, 
które otrzymywał również jako 
król wobec braku prawowitego 
pDtDmstwa. KsięstwO' KDrnwalii 
jest właściwie przedsiębiDrstwem, 
pDsiad-ającym kDpalnie cyny na 
mi,ejscu i nieruchDmości w LDn­
dynie. DDChDdy księcia Walii z 
tegO' tytułu wynDszą 50 - 60 ty­
sięcy funtów rDcznie. Oficjalny 
więc dDchód rDczny . Edwarda ' 
VIII wynDsił OkDlD 500.000 fun­
tów; Poza tym Dtrzymał część 
gotówki, pDzDstawionej przez 
kl'ólowę WiktDrię, wynDszącej 
1.800.000 funtów oraz 1.000.000 

w 

pO' babce, królDwej Aleksandrze. 

Edward VIII nie interesował 
się sprawami pieniężnymi i nie 
zajmDwał się pDmnażaniem swe 
gO' majątku. Wiel,kie środ'ki pie­
niężne, jakimi rDzpDrządzał, u­
czyniły zel'i niczależnego angiel­
skiego gentlemana. 

Również dziadek jego, Edward 
VII, mógł sobie pozwalać na kD­
szty swoich paryskich rozry­
wek, z których słynął, będJąc księ 
ciem Walii. Już we wczesnej 
młodDści Dtrzymywał 9.000 fun­
tów rocznych apanaży Dprócz 
dDchodów z Kornwalii. Syn j,e.gD 
jednak, późniejszy król Jerzy V, 
musiał żyć ze szczupłej stosun­
kDWO pensji. Przez całe prawic 
życie, obecny książę Windsoru 
korzystał w pełni z Dlbrzymich 
dochodów. PDdczas gdy ojciec 
jego, licząc 25 lat, spędzał wie­
czory na grze w karty z żDną, Ed 
warel VIII, będąc w tym samym 
wieku, zaszczycał stale sWDją 0-

becnDścią londyńsRie nDcne klu­
by i różne luksuSDwe lokale. -

• 

Jerzy kolekcjDnDwał marki, II 
syn jego wynajmowal wspaniałe 
wille na Riwierze. 

Abdykacja nie była wcale fj· 
nansDwą ruiną dla ustępującegO' 
dDbrowolnie władcy. Olbrzymią 
listę cywilną pochłaniały nic 
mniej wielkie wydatki na dwór, 
pensje dla ubogich krewnych i 
utrzymywanie licznych pab­
ców. Jeden tylko pałac Bucking­
ham wymaga obsługi przez 400 
ludzi, którzy Dtrzymują rDcznie 
3.600 funtów. 

Książ,ę \VindsDru pDsiada pry­
watny majątek, przynDszący co­
najmniej 60.000 funtów rocznie. 
Parlament odmówi! mu wpraw­
dzie apanażów, lecz Jerzy VI wy 
znaczył mu podobno 25.000 fun­
tów rocznie z własnej szkatuły. 
Może więc były król angielski 
pędzić beztrDskie życie na do­
brDwolnym wygnaniu i nie oba­
wiać się niedostatku nawet w ra 
zie, gdy los obdarzy gO' potom­
stwem. 

• 
I 

laj~mni(zg obraz klu(za Da IOIOerali(znei plgcie 
Przed piętnastu Ialty zmarł 

prof. Wilhelm KDnrad 
'Roentgen, odkrywa promie· 
ni X. 

Dobrotliwe oczy broa3Jtego 
Pf:ofelsora, s-kierowa<Ole były na 
kandydata. 

-- A t~aDpł'Oszę powiedzieć, 
jakie jest najwybitniejsze 00-
krycie w dziedz~nie fizylki w o­
statnich latach? 

;...... Odkrycie p.romieni X, po· 
nieważ pozwoliły lila wgląd w 
nieZlIlane ... 

- Falisz)"wief - pl'ze.twa~ e­
gzaminator ostro. i na jego do 
tychczas pogodnej i spokojllleJ 
twalrzy Uiczone~odlbił się 
g.niew. 

Egzami"natorem nic był nikt 
inny, jaik profes Dr RoenlgelIl. 
Dlaczego wprawiła go w gniew 
odpDwiedź, że promie!l1ie roent­
genowskie są naj.wybiltniejszym 
odkrydem fizykaLnym? 

Otóż nie tylko illaitego, 't.e 
Rop!ntgen był dość dobrym psy-

dlolo,giem, aby prze.irzeć, ze od 
powiedź kandydata mia'ła ilU ce 
lu zJednanie sobie ź)"Cz!iwości 
pil'ofesOfl'a. 

Jakkolwiek pamuok"s.alnie fa 
brzmi dzisiaj, kiedy znamy 0-

~l'on1ll1y \f'O'zwój roe,nt,geno'Jo~'ii, 
Roentgen sam lilie uiwUlżał od­
krycia promieni X za epo\k<o~ 
w Yillalazek. Dumę, o Ue takie 
uczucie wogóLe miałio miejsce 
w piesi człowieka, który swe 
życie poświ~ił naUJCe, odczu' 
wał raczej 7 powodu swych in­
nY1Ch bada.ll. Najwięłk;szym za­
dowoleniem lll3Jpełniło g·o to, że 
UJdalD mu się określić SiPecyficz 
ną cieplotę pDiwiellifza wśróldJ naj 
rozmait.szyiCh WaJrlllrtkó-w. 

Niejed:nokrotnie Roentgen tłu 
ma,czył SWOiUl p.rzyjaJCiołom, ze 
właśnie takie prace naukow,e, 
przy których zagadnieJUie Jest 
~ góry pDstawione, a rozbudo. 
wa następuje systemwtY1cznic, 
dają bada,czo.wi p'rzvrDdy Ddcztl 
cie skutecznegO' pDszukiwania 

prawdy, nawet ,gdyhy te bada· 
nia s.pecjaJne nie miały p rak­
tYlCznego znaczenia i nie wy­
szły ze spokojnej iz,by UCZOOle· 
g.o w świat, jaJko sensacyjne od 
"rvoCia. 

OldkrylCie promieni X n1e W'J 
dawało si~ ich wynalazcy nau­
ko!Wą Zashllgą, .a.czk.-olwie!k. za je 
ctnyllIl_ zamachCll1l r.o~siławilo je. 
A\O imię na całym świecie, i acz 
kol wiek Roentgen s.lł!ll1 przewt· 
dyrwał, Że promienie jego stwo­
rzą nowe srerOlkie p-ole badla­
niom naukowym. 

Nie było afe'kłalCJą, anI uKkt­
wruną siJ.u'ornmoocią" jeżeli R-oC!l1ł 
ge!l1 w:szelkie po,wiJnszQiwania 
z,był słD~ami: "CD tam, każdy. 
O'd:kryłby tO' samo". ." . 
Każd~, kto podcz!lJS sworeih 

ba.dań przy pomDcy lai11llPY kalto 
dowe.i, miałiby przyJpadkow:o w 
swoim POkDjU t!lJkże ekran. . Ze 
ekran wtedy zaczął świecić, kic 
dy prąd prze'chodził przez lam­
Tle katodDwą, źe w bliskDŚci le-

KIłJłINJ\ SIJlRt:O 
Jak należy żyć, by osiągnąć wiek MeŁazulema? 

W ia-dllym z europejskich kra 
jów ludzie nie osiągają tak sę­
dziwIego wieku, jak w południo­
weJ Grecji. -W jednej tylko J ugo­
sławii żyje OkDłD tysiąca osób, 
które prz.ekrDczyły setny rDk ży­
cia. Na całym bałkańskim pół­
wyspie żyje przeszłO' cztery ty­
siące ludzi, liczących sbo i wię­
cej lat. Wielu z nich cieszy s~ę 
zdrowi.em i r.zeż'kością i pracUJe 
z' energią nie mniejszą mDże od 
tej, jaką darzyła ich natura, gdy 
byli w kwiecie wi,eku. I Dlac:zegD właśnie w krajach 
bałkańskich żyje tylu sędziwych 
'ludzi? - zapytują się już od-
dawna uozeni. NikDmu jednak z 
nich nk udałO' się dotychczas 
wyjaśnić tego ciekawego zjawi­
ska . . 

Pewi,en ClZeski UCZ Dny zbadał 
więcej nLż stu ludzi, liczących po 
nad sto lat. POilli'1.llO, że nie mógł 
wykryć przyczyn tej niezwykłej 
długDwiecznDści, wyniki jego 
jbadań są bardzo ciekawe. 
J Stwierdził mianDwicie, iż pD­
żywienie badanych składało siq 
,;. ciągu całego kh życia prze-

ważnie z jogurtu i jarzyn strącz­
kowych, zwłaszcza zaś z fasDli, 
która w wymieniDnych wyżej 
krajach stanowti narDdDwą p.D­
(rawę. MięsO' jadali rzadkO'. Nle­
którlZy nawet niJe Jedli gO' ani ra­
zu. PO'za tym żyli, .lwk wszyscy 
ich ziomkowie. J'edni byli ZWD­

lennikami wina i wódki, inni 
nie używali nap'oj<ów wyskDkD­
wych. Niektórzy upijali się n~­
wet często. Nie obce im były mI­
łostki i hulanki. 

StankD Cwetkowic, Uczący 135 
lat, przyznaje się, iż w młodości 
uganiał się staIe za dzi,ewczęta­
mi. -

Wszyscy z 1iclzby zbadanych 
staruszków, zarówno męż<c'zyzu, 
jak kDbiet są namiętnymi pala­
czami. KaMy bałkański wieś­
niak uprawia tytDII i palą gO' 
na wet dlzile'Ci. 

Nie należy jedna'k zapominać 
o jednej dkDlicrznDści, że ci star­
cy spędzili życie w głuchych za 
kątkach ich ojczyzny" dokąd nic 
dDchodziła gorączkDwa wrzawa 
miasta i współczesnegO' życia 

w~ększyC!h skupień ludzkich, 
.''''ielu 'll.i,e widziało w ogóle mia­
sta, nie wie, co tO' jest kolej. -
Wszyscy zawarli związki mał­
żeńskie i spłodzili liczne rodzi­
ny. Bachtian Kozan np., miesz­
kaniec wsi Veliki Ribar, pobił 
rekord pDd każd'Ym względem. 

Pracuje dDtychc.zas w polu, mD­
że chodzić w ciągu trzech dO' 
cztel'lech godzin, widzi dobrze, 
bez "O'kulaf'ów, nie chorował ni­
gdy i twierdzi, że nie bolały go 
nawet z'ęby. Był ŻDnaty dwa ra­
zy. JegO' najstarSlzy syn umarł. 
liczą<c 105 lat, "najmłDdszleJ dziec 
ko" żyje jeszcze i Hay 87 lat. 
Gdyby Kozan chciał zaprDsić 
jednocześnie swoje dzieci, wnu­
ków i prawnulków, tO' nie ziluie­
ściUby się w dDmu. PDtDmstwD 
jegO' liczy 312 osób. KDzan rów­
nież pił cbętnie i palił, lecz nigdy 
nie by! w mieście. 

N1e wiadDmD jednak dDtych­
czas, w jaki sposób można dożyć 
lat ta'k sędziwych, chociaż ist­
nienie samych staruszków jest. 
niczaprzC'czonym faktem-

iałio zamknięte puKlełko z płJła 
mi fDto'l';'raficznymi, a na BIli! 
klUiCZ, że kl1l!C~ ten później sJai.' 
wił się na wywołam.ej płycie ........ 
w5Zystk"o t<o mogło być dzieteIJ 
pnynad1ku. 

Al~ niew~~ ~en 
sam solbie wyr~ ~ 
:teteli odkrylCie to bagatelizaw:: 
.lako 7JWYk.łą, PI'iZYlPadIkowę ()h­
s~rw8iCję. RÓW1Ilież tKołlumb lilie 
wyjechał Z' zamiarem odkrytein 
Ameryki; ktbt obeiaJby dIlatego 
IJISzcmplać jegQ WJlCZ~ i 7.u, 

dugi? 

Genitl5% ROelll~ 'Vi'y!ra, 
si~ właśnie w tym, .te lilie pil\Zr d 

~1.ył <ln nagIego świecenia ~l a 
nu i że nie przeszedł: d'O porząd, 
ku dzieIllI1e.flo nad tajemnic1-ym 
obrazem klUJCZa na niewylŚwic­
tlonej płycie lila 00 wielu iD­
nyeb w podobnej, sytuacji. moiŻe 
nie zw.r6cilDby uwagi. 

Roen.tgen .za§ natyebm.ial'd ~o 
Jął, t~ w nies3!IllJO'Witym. :r:.ja.'wi­
sku w laborRllorh1lll1 fizy(k.aJuJIIll 
mU!Si działać do.tychczaiS niezna 
ne promieniowanie. Bez wszel~ 
ki~j chęci S-eIliSalCfi. wielki f~ 
z3!bTal się do zbadania nDwego 
pro.mieniowania taJk samo. ,jak 
badał s,pecyfi<:z.ną cie:ptotę po­
wietrza, lub wpływ elek't.rj'CUIO 
ści na podwójne za1amaJnie się 
światła. Taiemnicu natury, Ik.tó· 
Ta tutaj 'Uj~w1l1iła ,si~ WiPrOSIł: }alk 
żart na maskaradzie ka:rn-awał<o 
we-.i, pociągnęła Roen.tgena '~ 
zł)adania istoty nowych prOOllle 
ni. Odlt,ąd w systelllaty,cznie 
przygDtD"vywanych e~sperym~ 
tach stwierdził osobhwą właś<Cl 
wość promiellli X, ( nie-Dho,wią­
ZUjąlCD tak nazwMlych), kfóre 
uczyniły świat przezroczystym. 

-Wtedy jeszcze nie przyp:Ulsz­
r:zał, że prou1.ienie te będą uży­
te nietylko do stwierdzenia isl­
nienia ciał obcych w ciele ludz­
ki'lll, ale że rzucą świ atło 1'6w­
nici d:o wnr:trza budDWY mDle­
knł6w 1: atomów i odkryjcl nic­
wic1o,czny świalt n-jeskDńczenie 
mulv,ch cząstellc. 

\V kilka lat po sw~ 111 odkry. 
ciu RDeJ]Itgel), jako p \c r-wszy 0-

trzymał nDwostwOrlcną nagrD 
d~ 'Nohla za 1901 r ok . 

'Y'IUf !' Pink!cl'. 
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Edyta miała zgasić światlo, 

~uy do pokoju weszła pokojów 
ka. 

_ Przed chwilą był tutaj ele 
~ancki pan w cylindrze, prosz.ę 
panienki. 

- Co chciał? 

we· fraku 
ja! ~ wyjąkała. 

- Jeżeli pani zacllOwa spo· 
kÓj, nic się pani nie stanie. 

\- Niech p.an mi zwr6ci lira· 
bowane pieniądze! 

- Niestety, tego 2yczenia 
spełnić nie mogę! 

- Pal[) chce mówić z ojcem? 
- Tak. 
~ Kim pan właściwie jest? 
- Trochę cierpliw.ości... Hal-

Przyszedł z teatru, w kt6ry'Ill 
~ą paIlsLwo. Pani kazała mi po­
wiedzieć, abym przyuiosła jej 
płaszcz, gdyż nagle zrobi~o się 
riulno 

- Te pieni~dzc.... 'ą mOIm 
. posagiem! 

lo ... Dobry-wieczór ... Rzeczywiś. 
cie udało mi się zagrać kome­
dię i córka pańJstka uwierzyła, 
że jest,ero włamywaczem... Na· 
turalnie, przecież lubi przygo· 
dy ... romantyczne historie ... Pie 
niit,dze, jak mówiliśmy, zabie· 
ram ze sobą. Zart musi mieć i 
pointę. Jutro je odńiósę. C6rka 
nie wie, że z plloIlem. rozma· 
wiam (poro·zumiewawczo m~ 
Dął do Edyty).,. Do'widzenia ... 

J- Zabawne l Przecież mamy, 
LC'lefon. Nie 1'0li\lJllliem tego. W 
!{ażdym razie zanieś szybko 
plaszcz, gdyż przedstawienie za 
raz się skończy. 

Pokojówka wyszła. Edyta po 
została sama. Myśl, Że jest te­
mz całkiem !Sama w tej odIe­
~tej willi, napełniła ją przy jem.­
'lym podnieceniem. 

-- Tnka piękna dziewczyma, 
jak pani, nie potrzebuje · l!0sa. 
;.tu 

Edyla dopiero teraz zauważy 
ła, źe bandyta jest bardz·o przy 
sto.iJny. Nawet się jej podobał. 

.. _ Zresztą niech pan zabie­
rze mój posag. Dzięki temu nic 
będę musiała wyjść zamąi! 

- Co to znaczy? 
r- Jutro mam palnać mego 

przyszłego mę>Ża, kt6rego nigdy 
nie widziałam, nawet na foto· 
grafii. 

- Ach, tak! 
'- Jeżeli on się "jednak du. · 

wie, . że nie dostaję pOoSagu, nie 
ożeni się ze mną. 

Odłożył słUichawkę. 
- A więc , pan · jest m-oim 

pil'lyszłym narzeczonym? 
spytała Edyta. 

-- Tak, on właśnie słoi vrzed 
panią.! 

- Bardzo m-ęcznie pan to 
n-obił! 

- Jutro o tej porze będę 'już 
prawdopodobnie narzeczoną -
U1.yśIala. Była niezadowolona. Ju 
tro ma się zaręczy:ć z kimś, ko­
go nawet nie zna z w~dzenia, 
a Uo chce ją poślubić tylJk~ dla 
jej pieniędzy. 

_ Nie. nie dam się zmusić 

~. Więc spełniłem dobry u· 
czynek. Ocaliłem panią przrd 

'małżeilstwem dla pieniędzy. 

- To był podstęp, mają.cy na 
celu ;zdobycie pani sympatii. N\ 
Ildy nie zgodził!bym się na to, 
aby pani pod przymusem zosta 
la moją żoną. 

Edyta była szczę5liwa . 
do małżeństwa. 

Zgasiła światło, weszła do st\ 
-irrlniego pokoju i rzuciła się 
na tapczam.. W fantazji widzia­
ł::! już tego pana, którego o· 
oświadczyny jat,ro odrzuci. 

Nagle Edyta podskoczyła. W 
sąsiednim pokoju usłyszała kro 
ki.' Otworzyła drzwi i pTzekT~' 
cHa kontakt. ' 

__ Kto tam? - spytała, 'dri4C: 
f.e s.trachu. 

Przed nią stal elegancki m.foI. 
dzieniec we fraku i w cyliłt­
ci rze. W ręlk.u trzymał rewol· 
wer, skierowany w jej stronę· 

- Sądzę, że to przY'kre tipot 
knnie nie obowiązuje mnie do 
ldradzenia mego iIIlcognita -
rzekł niem8loonY. 

Edyta os1lwpiala t przerale. 
nia. Dopiero teraz zauważyła. 
ie kasa była roz;bi'ta. 

- Niech pan mnie nIe zabi-

. - Rzeczywiście/ 
Młodzi ludzie €,"1lwędzili przy 

jaźnie.. . 
I- 'Pieni~dze zwracam panI, 

-- rzekł mlodzieniec. - Był· 
b~ wstTętnym łowcą posa· 
gów, gdybym je zabrał, gdyż 
rzeczywiście zakochałem się w 
pani! 

Edyta była · zachwycona. 
-- Pan jest pierwszym czło. 

wiekiem w moim iyciu, - ktocv 
mi się rzeczyrwiśc'ie podOiba­
r~ekła. 

- A więc 'W'szys·tko w porz,ą,o 
ku. Gdzie jest telefon' 

- Po co panu telefon '! 
'- Zaxaz się pani dowie. 
Młodzieniec podniósł sru. 

chawkę. Edyta patrzyła % zade. 
kawieniem, jak nakręcał nUo 
m.er. 

- Hall&!... Teatr KlliJ:J1eral· 
ny? Poproszę o połą.<:zenie z lo. 
żą numer 6. 

- . A teraz niech pani mi da 
posa.g, jutro go -odniosę ojcu pa 
ni. 

- Proszę on i tak nalely do 
pana! 

Dl!u.gi namiętny pocałUJllek. 
Dowidzenia ... do jUJtora!. ., 

* -, Co? ... Co ty m~wi.s~., 
Rodzice byli zrozpaczeni. ().. 

slul'iaIi patrzyli na pustą kasę.. 
Edyta śmi~ła się. 

---- Ni~ grajcie kOlJtledii. 
Wiem wszystko. Przecie! przy.· 
sz~ł tu ·tylko, bokle mu to 
poradzi~i. Rzecz,Y'Wi~cie zdo-był 
moj~ miłoścI 

- Czyś t,y zwariowała' 
lo- Ale! skąd! Pneciet 9fl\.d 40 

was telefoo ował. 
-- Telefonował? ... Nasz apa­

rat jest U!Szkodzooy! 
Wielkie nieba... i na dodatek 

l)ocałował mnie!." 

DDD\e\skie narzeczone są BOdne· . zazdrości 
Angielskie narzeezone III godne zazdrości! Tamtejs~e sądy 

bronią leh praw, wydając niezwykłe wyroki, całkiem dla nas 
niepojęte. Obeenie w in gW rozpoczął ' się ruch, mający na ce­
lu zmJanę przepis6w prR wnych, w tej dziedzinie. 

CO WOLNO MÓWIĆ? 
W kołach młodzieży, w Bir­

mingham, toczą się długie deba· 
ty na temat, o czym mo.żna mó­
wić z młodą pall[}ą na przyję­
ciach. towarzyskich, aby nie by­
ło to odr·azu uważane za oświad-

LONDYN, w marcu. 

.,Słabe serce" 
:v1.łody inżynier, Bill Burton l 

Leeds, zawdLięCla ~wemu słabe­
mu ser ~u to, że mus: wypłacać 
LnaCZllą sumą ~,vej byłej narze­
czonej "jako odszkodowanie".­
Bill Burton zaręczył się z piękną 
l\Iabel. Zamierzali pobrać się za 
parę miesięcy. Przed tym jednak 
narzeczony kazał się zbadać 
przez lekarza, który stwierdził, 
że Bill ma słabe serce. 
Młody inżynier był w trudnym 

połoiJeniu; jako chory człowiek, 
nic chciał związać z sobą młodej 
dziewczyny. Poza tym myślał 
o tym, że w małżeństwie często 
zdarzają się ostre sprzeczki, któ­
re mogą jemu szkodzić. Wsku­
Lck tego zerwał zaręczyny. 

Lecz Mabel nie była zadowolo 
na z Lego obrotu rzeczy i wnio­
sła skargę przeciw eks-narzeczo­
ncm LI o odszkodowanie za zła­
manie obielnicy małżeńskiej. -
"ąd cy",ilny w Lccds przyznał 
1'<lCjr. ~Iahcl i oznuczył sumę od­
~zkodo\Yania na 2.500 funtów 
szLerlingów. Sąd slanął na stano 
wisku, że obawy Burtonu są mo­
lf! słuszne, ale być może, iż Ma­
hel ezułaby się szczęśliwa rów­
'liei jako wdowa po Billu. A tej 
możliwości on ją pozbawił. In-

żynier,- -choć bardzo niechęt­
ni.e, :- musiał się zgodzić na ten 
wyrok... ' , 

, ... ALE GOTOWAĆ MUSI 
UMIEĆ. 

. czyny. Biudź.o przykrą przygodę 
na tym' tle miał pewien począt­
kujący lekarz, Bob Slighton, za-

. proszony na ślub przyjaciela. -
Przy stole siedział óbdk panny 
Lilian, którą znał dość powierz­
chownie. Nastrój zrobił się różo-

Sąd CyWilny w Londynie przy­
znał niedawno temu pewnej n-a­
rzeczonej premię za."brak, umie­
jętnoścf" •. ' 

George Miller zaręczył się ze 
smukłą, ładną Izabellą. Prosił ją 
jednak, aby dla wspólnego do­
bra - zapisała się na kurs goto­
wania. Izabella obiecała uroczy­
ście, ale nie miaJa nawet zamia­
ru przygotować się do zawodu 
gospodyni. 

, wy i Bob mówił o swym przyja­
cielu i o małżeństwie w ogólno­
ści. Lekko podchmielony lekarz, 
powiedział również, że panna Li 
l1an wyglądałaby ładnie w ślub­
nej sukni i welonie. Lilian uwa­
żała, że obraz ten byłby rzeczy­
wiście śliczny i widziała już 
przyszłość w różowych kolo­
rach. 

Gdy George się o tym dowie­
dział, doszedł do wniosku, że 
Izabella nie będzie odpowiednią 
żoną dla niego. Zerwał zaręczy­
ny i przestał się widywać z !za­
bellą. Była narzeczona rozgnie­
wała się i wytoczyła proces o od­
szkodowanie. Przed sądem lza­
bella oświadczyła, że ma tyle pra 
cy zawodowej, że w żaden spo­
sób uie może chodzić na kursy 
gotowania. Angielscy sędziowie 
uznali jej stanowis'K,o za całkiem 
usprawiedliwione i przymali jej 
2.500 funtów. l to wszystko dla­
tego, że nie umiała ::!oto-wać/ 

Na.stępneg-o dnia, Bob - ku 
swemu przerażeniu - dowie· 
dział się, że Lilian uwa.żała jego 
słowa za oświadczyny. Napróż­
no wskazywał on na wypity al­
kohol i wesoły, lekki nastrój. -
\Vszystkie zaprzeczenia nie po­
mogły, gdyż sąd przyznał rację 
"narzeczonej", i powiedział bied 
nemu grZleszni'kowi, że angielski 
młodzieniec musi się dobrze za­
stanowić - właśnie przy trunku 
- czy oświadcza się młodej pan­
nie z dobrej rodziny, czy nie. - I 
Bob musi zapłacić 3.000 funtów 
odszkodowania ... 
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1. Cwiczenia z maskami gazowymi ,d~tały Wl)fowadzon0 we wEzyst-
. kich szlwłach holenderskich. - 2. Małżonek holenderskiej . następczy 
IIi tH!DU przybył ze swoim brl'ltem oo.Londynu, gdzie 'był podejmo­
wany' przez króla Jerzego. VI śJliadalliem. - 3. Przy karabinie 
ma~zyllowym w nO'Yocze~nym bom bowcu angic:Jeldm .. - . 4. Król an­
gielsld Jerzy VI podczas wizyty w zakładach lotlliczych Daimlera, 
,~ Covelltry, odbył .przejażdżk~ samrchodem 6-konnym swego dziad 

ka Edwarda. VL 



Moda dla dzieci 

Moda dla dzieci przewiduje ,.. 
tym roku również sukienki im· 
prime dla dziewczynek i bluzecz 
ki w kratkę dla ohłopców. -
~aturalnie należy wybierać de· 
senie proste i wesołe oraz barwy 
odpowiadające młodocianemu 

wiekowi. 

••••• n.n ••• n ••• ~n •••• n •• n ••••••• n~ •••• ~ •••• n •••• n~ 

DZIEN PIĘKNEJ PANI 
•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 
Kostium, wiosenne i co do nich należ, Hodowla kaktusów 

NV najbliższym czasie stanie, 
my się młodsze o wiele lat. Po 
pierwsze WIOsna jest korzystną 
porą roku, a po arugie domy mo 
delowe wystąpiły z całym szere ~ 
giem młodziutkich o'kryć, pliso­
wanych spódniczek, skromnych 
jumperków. bluzeczek 'PI kropki 
i jasnych kołnierzyków. Powsta­
ła nawet nowa "dziewczęca syl­
wetka" - marszczona lub pliso­
wana spódniczka i luino prze­
rzucona bluz'ka. Obok tego zu­
pełnie nowego stylu, noszone są 
również dłuższe żakiety do ko­
stiumów, klasycz'ne angielskie 

płaszcze i sukienki, w zupełnie 
nowych kolorach. 

sportowych materiałów wygląda 
bardzo dobrze i jest bardzo prak 
tyczna. Plecy takiego żakiecika 
są przeważnie zupełnie proste, 
tylko z lekkich materiałów j 

kroi się je kloszowo. ' 

PIKOWANIE 

Żakiet twego wiosennego ko­
stiumu może być rozmaitej dłu­
gości. Widzi się dużo bolerek 
szerokich i krótkich, lub dłu­

gich i wąskich, oraz krótkie ża­
kieciki często bez paska. Now­
sza jest z pewnością dłuższa ma­
rynarka, która jest przeważnie 
tak długa jak rękaw, lecz często 
bywa także trzyćwierciowa. No­
szona jest przeważni,e do wą­
skiej prostej, lub drobno pliso­
wanej spódniczki. Żakiet i spód­
niczka również i w tym roku 
noszone są z różnych materia­
łów, widzi się wiele krat i pa­
sów, często nawet kombinowa­
nych. 

Charakterystyczne dla tegoro­
cznej wiosny są drukowane blu­
zeczki z surowego jedwabiu, wi­
dzi się bardzo dużo grochów i 
pasów. Dla pań, które lubią 

wdzięk biał~.i bluzki, istnieje wie 
le kamizelek z piki, delikatne 
lingerie, lub śnieżno - białe blu­
zeczki z krepy z wywiniętym 
kołnierzykiem. Przeważnie bluz­
ki nosi się do środka i wyrzu­
cone, ale widzi się również no­
we długie modele, noszone z pa­
skiem lub bez, Po wielu latach 
zapinanych pod szyję sukien wi 
dzi się znowu dekoltowane i wy­
cięte bluzki i suknie. 

Do naszych nowoczesnych młe 
szk'ań odpowiednie są bardzo 
kaktusy. Ponieważ lubią .one 
światło i znoszą dobrze ciepło, , 
.przetp poszukiwane są bardzo, 
.lako ozdoba naszych dużych i 
jasnych okien. Zakup kaktusów 
jest kwestią zaufania, bo jesz-, 

Tak: modne i lubiane ostatnio 
pikowanie na kretonie, czy in­
nym materiale, można bardzo 
tatwo sporządzić sobie samej. -
Jo roboty potrzebny je5t nastę­
r~u.iący materiał: kreton, lub 
chintz, wata lub watolina i nici 
w },olorze kretonu. 

Na początku przyczepiamy 
Areloll do watoliny i dużymi 
śc icgami zaznaczamy sobie de­
sefr 

DROGA DO ELEGANCJI 

Bardzo ładnie wygląda piko­
wany deseń na kretonie, to zna­
czy pikowanie kwiatów i liści, 
które się na nim znajdują. Na­
turalnie najlepiej jest szyć dr ob 
nym ręcznym ściegiem, ponie­
waż maszyna nigdy tego dokład 
nie nie zrobi. Materiał kroimy 
dopiero wtedy, gdy robota jest 
gotowa, ponieważ wstępuje się 
on bardzo nrzv njkow.aruu.. 

Moie WiOSl!nhl! postanowienia 
5. Pilnie będ~ baczyć na stan 

moich obcasów. 
l. Nigdy nie nabędę pod pozo 

leIU taniego kupna czegoś, co mi 
nie odpowiada ani w C!-Iem mi nie 
jest dobrze. 

2. W każdym sezonie wybiorę 
tald kolor, który mi umożliwi no­

. szenie jednego pła!-zcza, jednej 
torebki co w3zystldch sukienek. 

3. Moj kapel:wze zawsze będę wy 
bierac przed dużym lustrem, bo, 
wiem muszą one odpowiadać caltl 
mojej sylwetce, a nie tylko llleJ 
twarzy. 

4. Zrezygnuję z fatałaszków i 
sztucznej biżlherii. . 
Dobrv ŚrOdek na katar 

Male tamponiki waty moczymy w 
,jodYllie i lekko je przesuszamy. Owi­
jamy je czystą watą j wkładamy do 
lIosa w ten sposób, by móc nim swo ~ 
bo(lnie odd~'chać. Powietrze przesyco­
ne jodyną, wprowadzamy w ten SPD­

sób do dróg oddechowych i w przecią­
gu jednej godziny katar jest zlikwido­
wallY. Należy starannie tamponiki za­
winąć w watt:, w przeciwnym razie 
jOllyna może uszkodzić błony śluzo­

we nosą. 

6. Nigdy nie OpUSZCLę mieszka­
nia, zanim nie sprawdzę, czy poń­
czochy moje lezą równo i czy szew 
znajduje się pośrodltu. 

7. Moje ciemne suknie naz na mie 
siąc będę czyścić. 

8. Postaram ~ię defekty mOlel 
postaci, które posiadam, jak każda 
inna kobieta, bezlitośnie stwierdzić 
i skorygować je umiejętnym ub~a. 
niem. 

9. Nigdy nie wybiorę kapelusza, 
tyUtO dlatego, że nosiła go inna 
kobieta, lub ulubiona moja gwiaz­
da filmowa. 

10. Zawsze będę miała w rezer­
wie parę ciemnych rękawiczek, 
aby brudne jasne móc oddać do 
prania, a nie nosić ich dalej z głę­
boką pogardą w duszy. 

11. Nigdy nie ubiorę się podług 
ostatlliel mody, jeśli mi w niej nie 
będLie do twarzy. 

12. Uszyję sobie szykowny de­
mowy szlafroczek, ahy nie ni:;zczyć 
sukicnek, przeznaczonych na ulicę. 

Najpopularniejsza forma ża­

kiecika jest luźna i sięgająca bio 
der. Z jasnych lub kolorowych 

Moda bialo·nieb~eska 
Nic nie wygląda bardziej po 

pa,rysku, jak ta nowa fala biało­
błękitna, którą znajdujemy we 
wszystkich wiosennych kolek­
cjach. Ciekawą nowość stanowią 
chusteczki wiązane na pier­
siach, oddawna już zaniedbane. 
Liczne są granatowe sukienki, 
przybrane chusteczką z białego, 
plisowanego muślinu lub kami­
zelką z piki. 

Na lato będziemy nosić do 
tych małych, niebieskich snkie­
nek. białe żakieciki z jedwabiu, 
lub piki. Z pewnością uhiór ten 
stanie się uniformem tegorocz­
nej mody. 

Jak dotychczas, dominują pa­
sy, widzi się bardzo dużo gro­
chów. Jednokolorowa su'kienka 
z bolerkiem w grochy wygląda , 
bardzo efektownie. Należy tyl­
ko tym przybraniem nie szafo­
wać, wyglądO- to bowiem nie­
spokojnie. 

Jako ostatnia nowość bardzo 
oryginalna, lansowana jest tka­
na w jedwabiu koronka. Pięknie 
wygląda granatowa sukienka, 
której brzeg i rękawy inkrusto­
wane są białą koronką· 

NVażny jako uzupełniez{ie wio 
sennego kostiumu jest natural­
nie nowy kapelusz. Duże i małe 
canotiery i bretonki, skromne i 
strojne, wszystkie one konkuru­
ją o względy pięknej pani. Czę­
sto noszone są na chustee~kach 
lub wiązane pod brodą IW> na 
karku kokieteryjną kokardą. 

. cze długo po tym, gdy są już ze­
psute, mają ładny zielony kolor. 
Nie należy nigdy umieszczać 
kaktusów w chłodnym pokoju, 
temperatura poniżej 10 st. jest 
dla: nich zabójcza. Polewanie 
kaktusów powinno się odbywo-ć 
!ak, jak pol.ewanie innych poko­
Jowy~h roślin. Podczas zimowej 
przerwy potrzebują one mało 
wilgoci, natomiast, gdy puszcza­
ją pędy, należy ziemię utrzymy­
wać w wilgoci. Nie jest wskaza· 
ne częste przestawianie donl 
czek. 

Serowe zaw;ian 

Równe części masła, mąki i 
mleka należy utrzeć na gęstą 
masę i dodać do niej trzy ŻÓłtka. 
sól, pieprz, dużą ilość tartego 
sera oraz pianę z białek. 

Na zwykłe placki z jajka Da­
łożyć trochę tej masy. uwiJl4l 
i piec 10 - 15 minut na dobne 
wysmarowanej bla.sze. 

• 
TRZY SIOSTPY KRÓLA ZOGU 

Mazbide, Runije i Myzejen
j 

QfZyl.,YlY do Nnwe~o Jorku, aby poe~Y.Dić wi~r~ I&kttpy. 



W.' Lichlenberg 

~łody adwokat, doktór Hau­
ner, otworzył po raz nie wiem 
który tego popołudnia, drzwi do 
poczekalni. 

- Czy mogę prosić? 

Brzmiało to stereotypowo i 
bezosobowo, jak bezduszna for­
.mułka. Poza tym w głosie jego 

. słychać było zmęczenie, wsku· 
tek którego słowa te były jesz­
cze mniej zachęcające. Doktór 
H auner ujrzał teraz, jak jakaś 
młoda kobIeta zrywa się z krze­
sła, odwraca zawoalowaną twarz 
i śpieszy do wyjścia. 

- Proszę zostać - rzekł a­
dwo'kat zdumiony. - Pani cze-

•• 

ka już napewno bardzo długo! A 
teraz właśnie jest kolej na panią· 

Adwoka t spostrzegł, że oprócz 
niej nie . było już nikogo w po­
czekalni.. 

Głos adwokata widocznie wpły 
ilął na uciekającą. Stanęła w 
drzwiach, przez chwilę zastana­
wiała się, po czym wróciła, kie­
rując się do pokoju adwokata. 

W świetle stojącej lampy dok­
tór Hauner widział jej zaczerwie 
nioną twarz i trwożne spojrze­
n ie. Lecz doktór Hauner sie­
dział już zbyt długo przy tym 
biurku, zbyt wiele losów ludzie 
złożyli już w jego ręce, aby mo-

fi 

• , 
gła go pnerazić ta podniecona, 
nieznana klientka. Przez pewien 
czas patrzał na nią badawczo 
swymi jasnymi oczyma, aby wy­
robić sobie zdanie o niej, po 
czym zapytał: 

- Czy mogę prosić o nazwi· 
sko? 

Młoda kobieta prZIClękła się i 
odparła bezbarwnym głosem: 

- Nie! Moje nazwisko jest 
przecież dla sprawy obojętne ... 

- Niezupelnie - odparł dok­
tór Hauner. 

- Ale, mimo to, chciałabym 
zachować incognito. - Przynaj­
mniej tymczasem .... 

Adwokat skłonił się lekko i 
rzekł: 

- Proszę. \V przyszłości i tak 
nazwisko pani me moze zostać 
tajemnicą. Ale pozwoli pani choć 
na pytanie: panna czy mężatka? 

- To również jest obojętne-o 
rzekła młoda kobieta i po raz 
pierwszy spojrzała mu w oczy. 

Doktór Hauner uśmiechnął 
się. 

- Ale samej sprawy nie za­
chowa pani chyba w tajemnicy? 

Nieznajoma· znów spuściła o­
czy i szepnęła: 

- Nie ... 
Po chwili mówiła dalej, jaka· 

jąc się i z trudem formując zda· 
nia: 

- Chodzi o informację ... 
- Proszę! 

- MianowiciJe... Przypuśćmy, 
źe jakaś kobieta jest nieszczęśli­
wa w małżeństwie .... 

- A więc jednak mężatka? -
rzekł dolktór Hanner ze współ­
czuciem. - Proszę, niech pani 
mówi dalej I 

- I postanawia... tego czło­
wieka, który sprawił jej tyle 
bólu, który zatruł jej młodość i 
jak demon, nią zawładnął... 

Młoda kobieta przestała mó· 
. wić i .przez kilka chwil milczała. 
Następnie wstała: 

- Nonsens! Lepiej już pójdę .. 
Również doktór. Hauner pod· 

niósł się z krzesła. 

- Proszę, niech pani zostaniel 
-- rzekł z naciskiem. - Jako 
adwokat nie mogę pani pozwo­
lić odejść w tym stanie. 

Pod wpływem słąw adwokata 
nieznajoma usiadła i po chwili 
zaczęła mówić dalej: 

- Jieżeli więc ta kobieta po­
stanowiła siłą usunąć swego mę· 
ża ze świata ... 

- Proszę pani! krzyknął 
adwokat. 

Kobieta uspo!koiła go ruchem 
ręki: 

- Niech pan się nie denerwu­
je, doktorze! Chodzi przecież, 
jak już zaznaczyłam, tylko o in­
formację· 

I już trochę opanowana, mó' 
wiła dalej: 

- Jeżeli więc ta kobieta jest 
zdecydowana zabić swego mę­
ża ... W jakikolwiek sposób ... -
Aby się od niego uwolnić ... I je­
żeli po tym nie ma zamiaru za­
przeczyć temu, co uczyniła ... J c­
żeli wyzna wszystko przed są-

.. , dem, czy mimo to ma prawo do 
spadku? 

1. W' z,wią.zku z wielką rewią arlystów 'paryskich, połączoną z wyszukanymi' , 
a trakcJam], odbywają się próby i prace przygotowawcze. Na zdjęciu: jedna . Doktor Ha,!-ner patrzył. osłu· 
z artystek z małym lwiątkiem na rt:ku, z którym wspólnie wystąpi podczas pIały na swoJą klIentkę I przez 
rewii. - 2. Skok przez żywe wrola podczas popisów kawalerii przed wice dłuższy czas nie móctł znaleźć od 
~rólcm Indii w Delhii. - 3. Francuski l!~lrowiec towa r?wy "B:łll~kok" naje- powiednich słów.b .wreszcie 

chał wc .nglc podczas podrozy do AnlwCTpll na m]c1!zn", rZlekł: 
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- Szanona pani! Nie jestem 

przyzyczajony do tego, aby mor-

• la 
• 

derczynie informowały się u 
mnie w takich sprawach. 

Nieznajoma podniosła oczy: 
- Panie doktorze! Nie przy­

szłam do pana, aby mnie pan u · 
czył moralności. Oczekuję tyl 
ko odpowiedzi rzeczoznawcy. 
Uśmiechnęła się i spojrzała na 

adwokata swymi łagodnymi, brą 
zowymi oczyma. 

- Zależy to od okoliczności, 
łaskawa pani, - rzekł adwokat. 
- Jeżeli zostanie pani uniewin­
niona przez sąd ... 

- Chciał pan powiedzieć: je­
żeli morderczyni zostanie unie­
winniona ... 

- Tak, przepraSlZam panią! 
Mówmy o sprawczyni w ogólno­
ści. Jeżeli sprawczyni, wskutek 
specjalnych okoliczności, zosta­
nie uniewinniona, według prawa 
będzie ona dzi,e dziczyć spadele 

- A jeżeli ... nie zostanie unie­
winniona? - spytała młoda Jw­
bieta. - Nie można przecież 
przypuścić, że tak ciężkie prze­
sLępstwo, jak mord, pozostanie 
bezkarne. 

- Tak, wówczas... wówczas. 
Doktór Hauner przerwał zdener 
wowany: - Szanowna pani! 
Powtarzam, że moim zadaniem 
nie jest udzielanie rad przestęp­
czyniom przed spełnieniem czy-
nu. -- • 

- Proszę pana tylko o ogólne 
wyjaśnienia, panie doktorze! 

- A więc, wówczas... wów­
czas .. . zależy od różnych okolicz 
ności, co stanie się ze spadkiem 
zamoroówalllego. Czy pani mąż 
jest bogaty? 

Chciał pan powiedzieć: 
"mąż owej !kobiety, która zemie­
rza go zabić". 

-Tak. 
- Jest bardzo bogaty. 
- Czy mają oni dzieci? 
- Jednego syna. 
- Ile lat ma syn? 
- Dziesięć! 
Doktór Hauner spojrzał uważ 

nie na swoją osobliwą klientkę. 
- Dziesięć lat? Dziwner Pani 

ma już dziesięcioletniego syna? 
- Pan chciał mi coś powie­

dzieć na wypadek, jeżeli są dzie­
ci... 

- Tak. Wówczas spadek prze 
chodzi naturalnie na syna_ 

- Nawet, jeżeli matka zostaje 
osądzona? 

- Tak, proszę pani. To nie 
zmienia położenia prawnego. 

- Dziękuję! 
Nieznajoma wstała. 
- JeszcZle jedno pytanie: Ile 

należy się panu doktorowi za po­
radę? 

- Za ta~ie porady prawne nie 
zwykłem przyjmować honora­
rium. Ale na zakończenie chcę 
pani powiedzieć, że morderstwo 
nie jest nigdy odpowiednim środ 
ki,em do pozbycia się niewygod­
nego człowieka. \V takich wy­
padkach istnieje jeszcze zaws~e 
możliwość rozwodu ... 

- Dziękuję, panie doktorze~ 
Rozwód w ogóle nie wchodzi w 
rachubę. ROIzwiązanie tej sytu­
acji musi pan mnie pozostawić. 

Nieznajoma kiwnęła lekko 
głową i opuściła pokój. 

* Po kilku dniach, doktór Hau· 
ner przypadkowo ujrzał swą o­
sobliwą klientkę w teatrze. Tuli­
ła się do boku starszego pana, w 
którym doktór Hauner poznał 
jednego ze swych kolegów. Nie­
dawno kolega ten był adwoka­
tem strony przeciwnej w proce­
sie, prowadzonym prze~ Haune­
ra. Nazywał się doktór Kuno. -
Adwokat Hauner obserwował tę 
parę, ukryty za kolumną. Jak 
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ta mała komediantka patrzyłu 
]la swego męża, jak pieszczotli 
wie do niego mówiła! A jaki u­
ważny był dla swej żony doktór 
Kuno. Z jaką miłością patrzył 
na nią! Nie wiedział, nie podej· 
rzewał nawet, że tł" ąlała kobiet· 
ka chce go zamordować i nawet 
interesowała się już sprawą spad 
ku po nim . 

Doktór Hauner czuł, że powi· 
nien podejść do kolJegi i ostrzec 
go. Powstrzymywał go tylko o · 
bowiązek tajemnicy ądwokac· 
kiej. Następnie przypomniał so­
bie, że wkrótce spotka doktora 
Kuno na polu zawodowym i po­
stanowił odłożyć ewentualne o· 
strzeżenie do tego czasu. Po"ta­
nowienie to nie uspokoiło jednali 
jego sumienia. 

* Po sprawie, która zresztą sk<>ń 
czyła się zwycięstwem doktora 
Haunera, podszedł do kolegi. 

- Winszuję panu, kolego! -
rzekł doktór Kuno. - Bez za­
zdrości muszę przyznać, że pro­
wadził pan doskonale swą spro· 
wę·-

Brzmiało to tak rycersko, że 
doktór I-IauIller spojrzał ze zdu· 
mieniem na starszego kolegę. To 
ma być człowiek, który zniszczył 
życie kobiety i zatruł jej mło­
dość? Albo doktór Kuno umie 
się wspaniale maskować, albo ta 
mała kobietka w patologiczneJ 
nienawiści fałszywie go scharak­
teryzowała. • 

Obaj adwokaci jeszcze przez 
pewien czas rozmawiali o uJto6.< 
czonym procesie, po czym dok· 
tór Hauner rzekł nagle: 

- Niedawno temu wmiał_ 
pana z żoną w teatrze, peDie do­
ktorze. 

.....:... Z moją żoną'l-odparł zdzi 
wiony doktór Kuno. - To nie­
możliwe! Moja żona nie żyje od 
dzitesięciu lat! Mógł mnie pan 
tylko widzieć z moją córką. --' 
J1eSJt to oordzo możliwe, gdyż sła· 
le wszędzie z nią bywam. 

- Przepraszam bardzo! Nie 
wiedziałem, że szanowna pani 
jest pańsk-ą córką ... - odparł 
doktór Hauner, nieco zakłopota-
ny. - • 

Doktór Kuno roześmiał si~ 
głośno. 

- Szanowna pani! Ależ kole' 
go! Od kiedy ta smarkata jest 
"szanowną panią"? - Dlaczego 
pan uważa moją małą za mężm 
kę? 

Zakłopotanie doktora IIalllle· 
ra wzrosło. 

- Nie wiem sam ... Tak mi sił! 
zdawało... To było tylko przy· 
puszczenie ... 

Doktór Kuno wciąż się śmiał: 
- Nie., nie , moja Hanka wcah 

nie ma zamiaru wstąpić w zwią· 
zek małżeński. Na razie intere· 
suje się całkiJem innymi sprawa­
mi. Niech pan sobie wyobrazi, re 
wczoraj dała mi do przeczyta­
nia powieść, którą napisała w 
tajemnicy przede mną, I czy pan 
wie, jaki temat sobie obrała? -
Nieszczęśliwe małżeIlstwo. Żona 
Lruje brutalnego męża i przeży­
wa konflikt duchowy: czy ma 
przyjąć spadek po zamordowa­
nym dla swego dziesięciolelniego 
syna. Ze znawsLwrlll poLraktowa 
la tę sprawę! Jestem ciekaw, j<1' 
ki adwokat ją pouczył. Lecz nie 
mogę z niej wydobyć nazwisk, 
tego kolegi. 

Teraz śmiał się i doktór Han 
ner. 

- Jeżeli zechc2 mnie pan za 
poznać ze swoją córką, napewno 
uda mi się z niej wydob~' ć lUl 

zwisko owego adwokata! 

- Bardzo ch~tnic , -- odpar~ 
doktór Kuno. -- Będę zadowo­
lony, jeżeli będzie się więcej in­
teresowała młodymi ludźmi , niż 
trucicielkami. 
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SALON MÓD 

LA ROZENBLUH 
p,? po:vr~cie. z Wiedr;tia polecam nB1nowsze. modeJe 
"JedensklO l parysklO na sezon WIOsenny i letni. 

C e n y n m i ark o w a n e. 

Piotrkowska 82 poprz. of. 2 p. m. 87 

~---------------------

Dział sukien pod kierownictwem znanej w Łodzi z ubległycb lat 
MALI SINGEROWEJ 

Dział kąpeluszy pod kierownictwem b. kierowniczki firmy "EDW AR-
\... DA" w Warszawie POLI RUBINÓWNY 

bwieszt:zenie O lit:g.at:ji. 
W myśl §§ 83 i 84 rozporządzenia Rady Ministrów z dnia 25. VI. 32 

ffiz. U. H. P. Nr. 62, !Joz. 580) o postępowaniu egzekucyjnym władz skar­
howych 6 Urząd Skarbowy w Lodzi podaje do ogólnej wiadomości, że 'ce­
]('m uregulowania należnych zaległości odb~dą siQ sprzedaże z licytacji 
li lIiżej wymienionych płatników: 

Dnia 29 marca 1938 r. w n terminie 
T. W. 7055-7056 Giinther Emil. Gdańska 38 - pianino zł. 400.­
T. W. fi25 Giinther Kurt, Kątna 5 - maszyna do piso i blacha zł. 850.­
T. ,Y. H/a 7/3 Lódzka Komunikacja Samochodowa, Wólczańska 202-4 

I Postępowe firmy prowadl'l 

SKRÓCONA 

KS/ĆGQWOŚC 

SZWAJCARSKA 

która oszczęd.a na cusie 
pracy i kosstach Jako n8jprak~ 
t,eznlejsza. 
Zapisy u~kuteclnia się tylko 
Jeden raz I księgowość jest 
codziennie a-Jour. -
Księgowość robocizny metod" 
ppa-ebitkowi\. 
Zaprowad.am tet Inne sy­
stemy księgowości. 
Sporl l1dz:am bilanse. 
Kontroluję księgi handlowe. 

ze stałeml ł6łkaml 
DLA CHORYCH NA 

UIZ'. nos. gardłO 
i drogi oddechowe 

Gabinet Rentgena. 
dla praełwletlań I zdjęć 

PRACOWNIA SUKIEN 

"PI A IS RE A" 
PIOTRKOWSKA 51. TEL. 236-41 I 

poleca najnowsze modele pierwszorzedn,ch dom6w paryskich. -----------l 
Za""iadornienie. 

Zawiadamiam ~z:. Klijentęlę, je p~ wY8tqplenu • firmy G U R T 
w ŁOd.l, w kto reJ pracowałem blhsko 10 Jat jako kierownik dz:iału 
futra-anego, otworzyłem własnq pracownIę wył"cznle f" t Ił r. 
Spec. lisy, nurki i wsa-elka 

gahnteria futrzana. 
M. Aozenberg 
IllItiskiego 47. Telefon 276.49. 

'------------__ -..1 

.... 
Dr. med. Dr. med_ 

P la L · S. K]l N 
autobus osobowy zł. 1.600.­

.Zaj(:lc prz.e~lllioty można oglądać w dniu licytacji na miejscu wykony­
IYtllllU aynnoscl. 

Kierown~k Urzędu: 
(W. PIASECKI) 

Piotrkowlka 67. 'el. 127·81 
9-3 i 5.30-8 w. pra-yjm. Dr. Z. Rakowski 

We.wanla na mlas'o. 

a u met. e w I Spe~' :!'~:c.~~~~nych 
chordb kobiecych i akullsrU UL PIOTRKOWSKA 90 

Sródmiejska 28 tel. 129-45 
telef. 240·10 p,~jmuje od 8-2 i od 6-9 wleu 

8 Urząd Skarbowy 
w Lodzi 

XI'. IV. A. ·12/Lc/38 
Łódź, dnia 19 marca HI38 roku. 

Obwi~sz,zeDi6 O li.:gia(ji 

przyJmuje od 12-2 i od 4-8 wiec!:. W niede. I święta od 8-2. 

D! ł b i D~' ~~=łtfi#:=ł:ł:Iłł~:M:H= 
W myśl § 83 r zporządzenia Rady Ministr6w z unia 25. 6. 1932 r. 

n postępowaniu egze ucyjnym Władz Skarbowych (Dz. U. R. P. Nr. 62 
poz. 580) znowelizowanego rozporządzenia Rady Min. z dnia 28. I. 1934 r. 
(Dz. U. R. P. Nr. lO, poz:. 580) i z dn. 15. V. 1937 r. (Dz. U. R. P. Nr. 43, 
pOl. 311) podaje siQ do ogólnej wiadomości, że celem uregulowania należno 
,ci Skarbu Państwa i innych wierzycieli odbędą się sprzedaże z licytacji 
Illchomości należących do niżej wymienionych zobowiązanych: 
1. 23.3.-38 godz:. 18 Mordka Szajbe. Pomorska U-a 

meble 12 ut. z1. 920.-
2. 24.3.-3b godz. 12 "Glancownia' Symcl i Gelbard, Pomorska 77 

przędza bawełniana 70 paczek zł. 1340.-
3. godz. 13 Litrowski Salomon, Pomorska 60, 

pońcZ:l>Chy damskie półjedwabne 150 tuz. d. 1800.-
4. 26.3.·38 godz:. 11 Zylberberg Alter. Magistracka 16, 

mąka żytnia i pszenna 900 kg. zł. 235.- 1300 kg. zł. 390.-
!I. 24.3.-38 godz. 9 Dudziak Jan, Piotrkowska 4, 

lustro fryz:jerskie oprawione i bez oprawy. fotele 14 ut. zł. 656.-. 
6. 24.3.-38 godz. 10 Zelmanowicz: I., Piotrkowska 12, 

radio, kasa ogniotrw. stoliki, krzesła wiedeńskie, kontuar 
sklep., stoliki z płytami marmur. 149 szt., mąka 500 kg. zł. 1400.-

7. 25.3.-38 godz. 10 Bornsztajn Abram, Południowa 13, 
toaleta, szafa, kredens, tremo, szafy, wieszaki, kredens kucIi., 
stół, 6 krz'lseł, lustro, pomoenik kreden. i wieszak H) szt. d. 5'5.­

~. ~ 1.3.-38 godz. 10 Gelibter Szmul, Ce gielniana 66, 
przędza bawetn k Jlor.wa a 45 kg. 70 paczek zł. 1400.-

\l. 24.3.-38 Offenbach Abe Hersz, Południowa 80, 
maszyna do szlifowania kryształów 2 szt. zł. 170, 68 szl. zł. 961.­

\0. 24.3.-38 godz. 10.30 Szłodziński Leopold, Południowa 80, 
maszyna 5 ~zt. zł. 2050.- heble 4 sztuki zł. 50.-

Naczelnik Urzędu 
(J. STARSKI) 

PIERWSZA 

l~€znit:a SiomatolOei(zna 
ZE STAŁYMI r.ÓZKAMI 

Dr. med. Sadok-erskiego 

AKUSZER GINEKOLOG 
pl'lleprowadzlł 81" na 

1
61611'0" 10, ~~~~sl 

l ;~e ;:;:s~::;; 
Choroby kobIece 

i akuazeria 
$r6dmleJskl 29, tel. 134-90 

PCWRÓCIŁA 

Przyjm. od 10-1213-8 wiecz. . -.---... _._--
LEKARZ. DENTYSTA 

~~~~~o~!~~ '. 
TEL. 170-96 

Godz. przyjęć: od 11-2 i 4-7. 

-"'--~ 
DOKTOR 

KLlnOER 
spec. chor.: WENERYCZNYCH, 
SEKSUALNYCH I SKóRNYCH 

(włosów) 

Chirurgia zębów, szczęk i jamy ustnej Andrzeja 2, tel. 132-28 
PIOTRKOWSKA 56 - TEL. 129·77. I PI'.vlmuJe od 9-11 rano i od 6-8 w 

Przychodnia clynna od god~. 9 do 12 W niedzielę i święta od 10-1'2 

~ i.!...;: Dziś i dni 
~ E5 nasteDn,ch ! 
~ ~ )Jaj wspanialsza 
~ === komedia " 

" 
.~~ cz,1i DWAJ ZłODZIEJE. W rolaeh tytułowych: EUGENIUSZ 8000 i ADOLF DYMSZA. 
~ ClI:::: Ceny' miejsc: Im. 1,09, II m. 90 gr., III m. 50 gr. - Kupony ulgowe po 70 gr. z prawem zaimow8nia dowolnych miejsc De 

t,lcm:c::::a..mm .. ___ miim _______ w.",u·z,y.Rtllk.io.s.e .. an:.sllc.,.z.' .w.Yiiij.ą.tklllli.em_lIIso.billo .. ·t,~eaziol i św~t. Pocz. przedst.w .. dni powsz. 0""godz.4, w niedzie19 i świ\)ta o godło 12 

- I. ;- Dziś i dni nastepn,ch ł - WIELKI PODW6JNY PROGRAM I - II. -

Z Y C -. e u I -. c y.. Świetna k0me?ia ilustruj~ca. ciekawe. dzieie młodej dziewczyny, 
•• ktora wystąpIła do walkI z losem p. t. 

KINO - TEATR 

I W roI. gł.: LUIZA RAINER i SPENCER TRACY d · \V r , 
WIELKA SENSACJA! - Walki pomiędzy dwiema partiami II O C n 

Cegielniana 2 sf:oforów z współuczestnictwem Ja'ka DemDSev'a W roll gł. JANE WYATT 
Tel. 107-34. słynnego boksera " o god~. 4-oj, w sobotę j niedzielę o U·ej -="BB=-.. ~ ...... ~ .............. ammza&ma~~mm~B~nasa""~""""""""" .... ~mmaa~ 

Diwi~kowe Kino Gwiazda gwiaz(l, urocza szwedka, druga Greta GARBO 

ETA ZARAH LE D R II Sienkiewicza 40, tel. 141-22 

Dziś i dni następnych! 
w piąknym filmie wiedenskim p. t. 

Pou<itek w dni pOW::lZ. o g. 4, w niedziele i świcta o g. 12 w poł. Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 54 gr. 




